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Geografia historyczna ziem dawnej Polski. 
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Objaśnienie wstępne. 



Niski stan mapugrafii i topografii zn czasów istnienia 
r dawnej Polski był powodem, że wszystkie stare mapy 8^ 
I tardzo niedokładne i nie mogą alniyó jako inidlo naukowe 
L do szczegi^owego poznania i opisn dawnycb granic, tak ze- 
[ -wnętrznych. jak i wewnętrznych. Aby posiąść dokładny obraa 
E zwłaszcza tych ostatnich, t. j. granic województw, ziem i po- 
wiatów, przedsięwzięliśmy przed laty 20-tii mozolną pracę wy- 
kreślenia tychże na najdokładniejszych mapach nowoczesnych, 
podług spisów wsi w wieku XVL i XVn., układanych wo- 

ijewództwami. ziemiami, powiatami i nawet parafiami do ró- 
żnych opłat skarbowych. Dopiero użycie i porównanie takiuh 
iródei urzędowych w połączeniu z dokładnością map dzisiej- 
szych mogło jedynie d&6 nam ścisłą podstawę do opisu 
■wszystkich granic. Przyszedłszy do posiadania takiej niezbędnej 
Łanwy, spożytkowaliśmy w dalszym ciągu na tym warstaeie 
rozległy materyał geografiezno-hiatoryczny, zawarty w trzech 
obszernych dzidach: 1) „Yolutnina łeffiiiłi'" , 2 „Starożytna 
Polska" M. Balińskiego i T. Lipidskiego i 3) Dwadzieścia 
tomów „Żródel Dziejowych", opracowanych przez Ad. Pawiń- 
skiego i Al. Jabłonowskiego. Skarbnicę, z której czerpaliśmy, 
obok kronik dopełniło kilkadziesiąt monografij: ziem, powia- 



tów, miast i prowincyj, oraz prace Małeckiego, Abrahama 
i Juliana Bartoszewicza o biskupstwach dawnej Polski. Jeżeli 
praca nasza przedstawia niemało usterek, to niech nas to 
wytłómaczy, że w tym kierunku 'i zakresie, jako prawie 
pierwsza, nie miała żadnych dobrych wzorów do naśla- 
dowania. 



Autor. 



CZĘŚĆ I. 

Og6lDy pogląd na ludy i granice w toku dziejów. 



Słowiańszczyzna przedchrześcijańska. 



Odkąd sięgają pewniejsze wiadomości hiatoryczne, Europa 
zamieszkiwaną była przez catery szczepy rasy biaJej, aryjskiej, 
mianowioie: romański, celtycki, germaiiski i aluwiański. 
I . Sowiftnie . osiedliwszy się na przestrzeni między morzem 
I Baltyekiem, Adryatyckiem , Czarnem i krainą górnej WoJgi, 
k byli, z ozterecli powyżazych, szczepem najlioznicjazym i naj- 
F większy obszar ziemi zajmującym, ale zarazem naj bierniej szym, 
I tak ii słusznie powiedziano o nich, że zajęli największy ob- 
' Eoropie, alu najmniejszy w historyi. W ciągu licznycb 
[ wieków rozrodziwszy się po szerokich krainach na mnogie 
V ludy i plemiona, dtugo nie mieli oni dla całego szczepu swego 
I wspólnej nazwy narodowej. Grecy i Rzymianie, nie znając 
I mowy ludów „barbarzyńskich'', nie umieli przez to aamo od- 
różniać szczepów i zwykle zapisywali tylko niedokładne, po- 
zmieniane nazwy pojedynczych plemion, Wymienieni przez 
Ptolemeusza w drugim wieku po Chrystusie Suoveni, może 
oznaczają Słowian, Napewno jednak dopiero w szóatym wieku 
, pojawia się, najprzód u Jornandesa, ogólna nazwa Słowian, 
co dało p<iwód do mniemania późniejszym historykom, że 
Słowianie dopiero w średnich wiekach przywędrowali ze 
Wschodu do Europy. 

Badania naukowe przyznały ^owianom odwieczną zna- 
I jomość rolnictwa, bartnictwa, rybołóstwa i hodowli zwierząt, 
tośd w domadi i wsiach, wyrobienie życia rodzinnego ; 



i prtiw zwyczajowycli , zamilowame du życia siclakiegOj do 
muzyki, pieśni, tańców, biesiad i zabaw to warzy skic-h. Ale I 
gliiwną eechii narodową była ta bierność ich charakteru obok 
:ikIoniioiSci do waśni sąsiedzkich i braku aolidamości w obronie 
bytu niezawisłego, Następstwem tych ogólnych zalet i wad 
było to, źe Słoivianie dawali się łatwo podbijać, ale z trudno- 
ścią wynaradawiać i z ziemi ojczystej wykorzeniać. Hiuino- 
me, Grotowie, Wandale, Burgnndy. Lni^obardowie, Obrzy, 
Gepidowie, Awarowie, Pieczyngi i Mougoli nieraz władali 
zwycięsko ich ziemiami, a przecież Słowianie przetrwali 
wszystkie te burze i najazdy, po których pozostały tylko 
głuche o ujarzmi cielttch wieści. Niemcy w ciągu tysiąca lat 
walki narodowej zdobyli tylko kilka krain. Nor mano wie 
(Waregi) i Bułgarzy, organizując państwa słowiańskie-, przy- 
jęli narodowość i język ludów, przez siebie ujarzmionymi, 
a jedni tylko Madziarowie (Węgrzy) zdołaU zachować swój 
pierwiastek odrębny w pośrodku Słowian. 

Z początkiem wieku X. widzimy Słowiańazezyznę w wa- , 
runkach walk uaTOdowych, które do dzisiaj prawie niezmio- \ 
nione pozostały. Na zachodzie walczyła ona w boja śmiertel- 
nym z Niemcami, na południowym wschodzie, w równinie ' 
panońskiej z Węgrami, a nad dolnym Dunajem z Balgaiiimi, 
czyli Wołgarami, i szcwpeiii zromiinizuwanym Wolocliów; 
tid północy nad górną Wołgą z Finnajni, a nad llmenem, 
Dźwiną i Dniepi-em z Waregami. t>d owych czasów jjrzez 
cały lat tysiąc dziuje zachodnich Słowian wypełnia walka 
z niemczyzną, przeważnie nieazCK^-iliwii, ale wytrwała. Nie- 
mniej wszystkie cechy ujemne charakteru Słowian, a miano- 
wicie skłonność du walk i wiiśni wzajemnych i niesolidarność 
w sprawach ogólnych swego szczt^pu, nie uległy zmianit- na 
lepsze przoz cale dziesięć wieków. Ntiwcl wobec tak nicsly- 
duinego w dziejach ludzkości zjawiska, jak liakAtyzm ger- 
mański przy końcu XIX. wifkii, ludy ntowiaiWkiu nie wtauęły 
na wyiynie solidarnej obrony. 



L e c h i a. 



Szeroka równina, w po^rttdku stiiroj Słowiailszc-zyzny, 
Kakby w jej aereu polożoim. oachylona od Kaq)at i gór 
Ulbrzymicli ku raorzii Baltyckieoiu , przecięta Odrą, Wiatą 
I ich dopływami, była odwieczną ojczyzną plemion lecbit-lticli, 
i. -j. narodu, mówiącego językiem polskini. Początek dziejów 
h narodu ginie w mgle u ieś wiadomości i zupomnlenia, 
nui choćby dlatego, że żaden naród pierwotny i niaoiwiocony 
aiie ptisiada swoicb dziejopiaów ani o^aoizacyi padstwowej, 
Betniała już wprawdzie nad morzem Sródziemnem eywilizucya 
igrecka i rzymska, ale jak my dzisiaj mało jeszcze wiemy 
I niektórych ludach środkowej Afryki, tak Grecy i Rzymianie 
pie byli świadomi tego, co działo się za Karpatami, na p(9- 
feocy. Geograf grecki Strabon, żyjący w ostatnim wieku przed 
tJhryatusem, pisze: „Kto mieszka za Elbą (t. j. na wschód 
ppj rzeki), tego wcale nie wiemy, bo nikt brzegiem morza 
progi nie odbywał na wschód, ani za Elbą Rzymianie kiedy- 
kolwiek postali, ani też pieszej podróży nikt w tamte strony 
pnie przedsięwziął. Nie wiemy zatem, czy kto tam dla zimna 
[uieszkać może i czy nawet są ludzie?". 

Wobec nieświadomości tak wielkiej, nic dziwnego, iż 
Rzymianie, zetknąwszy się z Germanami nad Renem, nazwali 
I krainę ku północo-wschodowi od Renu do Wisły Ger- 
inanią, co później zostało argumentem dla nowożytnych dzie- 
olemeuSz, żyjący w&4'& 



po StraboTlie, znat już drogy od Karpat do Bałtyku, którs 
podtug niego, wiodta przez kraj Ligeów i przez ich griSi 
Cali B eh a. A że oznacza on nawet szerokość geograficzną ' 
tego groduj tę aomą, na jakiej leży dzisiejszy Kalisz, zdaje i 
się zatem nie ulegać wątpliwości, że owi Ligeowie Ptolemeu- 
sza, to byli Lechowie, a Calischa, to Kalisz późniejszy. 

Zawsze jednak dzika, ho bezludna, leśna i górska kraina ■ 
Karpat i Sudetów, niby murem chińskim, długo oddzielała ' 
Europę środkową i południową od nieznanej tam nikomu sio- i 
wiańskiej Leehii. Potem wojny franko-germaiskie i najazdy 
Hunnów, Awarów, Bułgarów, Gotów i Węgrów na Słowiań- 
szczyznę naddunajską zasłaniały widok z zacliodu i południa 
na Słowian, mieszkających nad Wisłą i Odrą, dopóki Karol 
Wielki w końcu VIII. wieku potęgą swego oręża nie utoro- 
w^ drogi chrześcijańskiemu apoatolatwu do Słowian nadel- i 
biańskich. 

Są tylko liczne wskazówki, że nasza stara Lechia była 
od dawua rojowiskiem plemion słowiańskich. Uczeni slawiści i 
utrzymują, żu w VI. i VII. wieku po Chrystusie liczne od- 
działy LcchitÓw rzuciły brzegi Wisły i osiadły nad Dunajem. , 
Itaiofe, arehimandryta serbski, twierdzi, fo Słowianie naddu- 
naJHcy przyszli z Polski i dzioje Serbów i Horwatów zaczyna 
w Polaee. Nestor, kronikarz Rusi, a za nim Karamzyn, histo- 
ryk rosyjski, powiadają, ii trzy plemiona Leehitów: Wialy- 
CBe, Radyniicze i Polanie przyszły od Wiały i osiadły nad 
Dnieprem, Sożą i Oką'). Natomiast pod)u;;SKnfarzykaCzecho- , 
wie, Muniwiauie i Słowacy wyszli w VI. wieku z nad Wisły 
i osiedli w krajach, które dotąd posiadają, Lelewel utrzymuje, , 
Ae „Booliemię ottiedli i zaludnili Dulebi, Cbraliaci, Czesi, od 
Bugu, Sanu, Wisły i z Karpat przybyli". 



') Po<tlug Noslora pisrwsi l.m-liriwin mloll jiiorwej pr»vlivii ii«.l Wi- 
«ti} t. nad t>un^u. akiyl ut.'1io<liili prcoit rleniięBT.wcm laili'>w )>ikAiitwii rujiii- 

takicb pnjhj»tivi titotrlutio u«ddaDHii'0}' ■ituj'«ali Wnichiuiii. 



Położenie geograficzne Lee.kii było o tyle 8zcz\'ś!i«'8zeni, 

majdując się w ćrudku dawnej Słowiań8zczyz.Dy, otoczona 

[ wschoda, południa i zachodu przez ludy krwi bratniej, nie 

Syła tyle narażoną, ile ono. mi wędrówki i najazdy narodów 

obcoplemiennych. Obotryc.i. Lutycy, Winuli i Czesi oddzielali 

Lecłiię od Niemców. Morawianie i Słowacy od Awarów i Ma- 

_dziarów. Buianie, Dulebowie, Dregowiczanie od Pieezyngów 

i Waregów. Temu to pcJoźeniu swemu przeważnie zawdzięczali 

lecłiici, że mogli się uspc^ecznid w dnchu narodowym i ruz- 

ińnąć w nartkl samodzielny, jedyny w Słowiańazczyźnie, który 

; pół tysiąca lat posiadał na swoim tronie własną dyna- 

iyę narodową, a przez dziesięć wiekijw zacbowal niepod- 

gloid. 



Sąsiedzi Lechitdw. 



Na całej długości ściany wschodniej, począwszy od rzeki 
Biebrzy, czyli Bobry (dopływu Narwi), a skończywszy nad 
Sanem i w Karpatach, graniczyli Lachowie z plemionami 
Słowian, które nazywano pierwej: Antn.mi, Budynami, Buźa- 
nami, Dulębami, Drewlanami, a którym później narzucono 
ogólne miano Rusi. Początek nazwy Rusi nie jest słowiański. 
Od nazwy szwedzkiej Rosslagen, przerobionej przez Finnów 
na Ruotsi, która oznacza bądź Szwecyę, bądź jedno z plemion 
skandynawskich, przezwali Słowianie Rusią drużyny Norman- 
dów, którzy, szukając łupów i fortuny, zagarnęli (od r. 862 
do 1018) pod swą władzę szerokie ziemie Słowian nad Ilme- 
nem, Dźwiną, Oką i Dnieprem. Gdy Oleg, następca Ruryka, 
w wielkiej wyprawie na Carogród prowadził wszystkie ple- 
miona podbitych Słowian, a mianowicie: Polan kijowskich, 
Siewierzan, Drewlan, Radymiczów, Chorwatów, Dulębów i Ty- 
werców, plemiona te, jako wojska podwładne Russów, nazy- 
wały się już Rusią, Ale była to nazwa urzędowa, narzucona, 
której lud słowiański przez długie czasy nie uznawał za wła- 
sną i narodową. 

Ziemia Słowian, położona nad górnym Dniestrem i jego 
dopływami, nazwana została Rusią Czerwoną, a to, jak utrzy- 
mują badacze, od naj znaczniejszego niegdyś w tej ziemi grodu, 
czyli zamku, zwanego Czerwonogród, od którego i inne wa- 
rowne zamki tej krainy, a mianowicie: Halicz, Lwów i Prze- 



Łmyśl, nazwano w liczbie mnogiej „grodami czerwieńskimi". 
i tych grodów czerwieńskich zaczynały się już 
■utepy, a w nicli, nad Dniestrem i fiulicm, aż po Dunaj i mo- 
, koczowali Ohlicze, Tywercy i niesłowiańskiego rodu Pie- 

szyngowie. Na północo-wacliód grodów czerwieńskich, nad 
P^Biigiem i Styrem, leiał, graniczący z Lechi^, żyzny Wołyń. 
■!Była to z dawnych czasów ziemia Dulębów, którzy około VI. 
liwieku po Chrystusie njarzmieni zostali przez przybyłych w zie- 
Pmte słowiańskie okrutnych Obrów, czyli Awarów- a później 
ł(r. 885) pokonani przez Ole^a weszli w skład państwa kijnw- 
liBkiego. Historyk arabski Masudi nazywa ich w wieku X. 
■Dula be, a ksi(;cia ich zowie Waniaławcm ("Wieńcayalawcm), 

Kestor mówi o mieszkających nad Bugiem Butanach, którzy 

^azwali się Wołyńcami i). 

Od Łucka wzi(;li nazwę Łnczanie, Rolnicy w okoli- 

jach Kijowa nazwani zostali Polanami, tak samo, jak Le- 
[chici nad Wartą, lubo mogli przywędrować ku średniemu 
■Dnieprowi z nad Wartj', w czasach, kiedy emigrowały ludy 
ihickie (Eadymicze i Wiatycze) nad Dniepr górny. Na po- 
pesiu wołyńskicm zamieszkiwali Drewlanie, nazwani tak 

może od swoich siedlisk po lasach. Podbici oni w końcu IX. 

wieku przez Olega. podlegali władcom kijowskim, a obyczaje 

kh przedstawił Nestor jak najgorzej. Gród ich główny zwał 
Rsię lakorost. Nad Prj-pecią i Sożą siedzieli Drogowiczanie, 
■iiazwani tak zapewne od bagnistej swojej krainy {drugwa = 

Jjagno). Gród ich główny był Torów nad Prypocią, od którego 
Lposzła nazwa księstwa Turowskiego, gdzie panowali ich kaią- 
l-£ęta, zależni od Kijowa. Krywicze pierwej mieszkali mig- 
■ dzy Prj-peciii i Diwiną, potem, około VI. wieku, wypierając 



' Podług UIogOBKB. nazwa Wotynin pocbodii od Kamkn Wotylk, istnie- 

tj^cego niegdjS wa mgi Gródka, pwy nj4ciu Huo»wy do Bugft. Atoli jeiy- 

VkoEiiawc; nowoczeBiii twiordii}, ie gdy danniej ni^ywuio „wol^" pciate 

Pitiemie od wolnego (swobodnego) oa nieb oaisdniiia, a. lad miejncowy wj- 

Bzj podobne, jak: kaliuK, mulioa, wymawia kalyna, mulyna, więc 
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Łotyazów ku Bałtykowi, a Finnów ku uduodze Fiilskiej, roz- 
siedli się szeroko nad górnym Dnieprem, Oką i ku źródłom 
Wołgi, Polook i Smoleńsk byty głównymi ich grodami. Byli 
oni, jak siy zdaje, parci na wschód i północ przez Radymi- 
ezan i Wiatyczan, o których twierdzi Nestor, że szli z La- 
chów, Od r. 881 płacili Krywicze dań Waregom, a w r. 906 
chodzili z Olegieiii na Carogród. Nad rzeką Pototą tworzyli 
księstwo Po(oekie i zwani byli Połnozanami. Nazwa Kryivi- 
czan przechow^a siij dotąd w mowie Lotyszów, którzy Rialo- 
ruś zowią Krywii-^enie, t. j. zieii)ią Krywów. 

„Radymicze i Wia^cze (powiada Nestor) pocho- 
dzili od Liiphów. Było bowiem dwóch braci w Laaze<'h. jeden 
Kadym, a drugi Wiatko iWiętko, Więcko, Wieńczysław), 
i, przyszedłszy, osiedli; Radym nad Sożą i od niego przezwali 
się Radymiczami , a Wiatko osiadł z rodem awoini nad Oką 
i od niego przezwali się Wiatyezami". Ten leeliicki piei-wia- 
stek pośród ludu, któremu narzucono w XVIII, wieku nazwę 
BiaJorusinÓw, wyryt głębokiR piękno w jego języku, dźwiękach 
głosowych {ii, (•). obyczajach, zwyczajach i wielu nazwach 
miejscowości, przeniesionych z nad Wiały na Białoruś (n, p. f 
Mińsk, Płock — Potock, Siewierz i t. rL). 

Szczep litewski, czyli lettońaki, najbliższym jest 1 
Słowian w rodzinie ludów pochodzenia aryjskiego. Przeszło 1 
trzecia częńó ogólnej liczby wyraziW w języku litewskim po- 
chodzi z mowy polskiej i słowiańskiej. Szczep ten dzielił sig I 
na 5 gtównyeli plemion, a mianowicie: właściwych Litwi- 
nów, Zmojdzinów, Lotyszów. Prusów i .Tadźw 
gów. Litwnni, nazywający siebie Let u winin kai, a kraj j 
swój Letuwn. siedzieli nad średnim Niemnem od ujścia Hań- 1 
czy do ujścia Niewiaży i nad dopływami średniego Niemna: I 
'Mereezanką , Strawą i Wilią. SHicmia, położona nad niższym \ 
czyli dolnym Niemnom, od męki Niewiaży do morza Balty- I 
ckiego i nad dojrfywarai niższego Niemna na prawym jego T 
brzegu, nazwaną została o<l swegu położenia Źemajesn^^tne t 
(żenias -= niski, dolny, a śeiiic = aieiniat. Stąd Żfiwtj- 



ir. 



iis (ŹDiudzin) znaczy po litewsku tłj, co po polsku podolak, 
niżowiec i). Na północ od Litwy i /imiidzL nad Dźwiną i za- 
toką Ryską, ciągnęły nię ziemie Łotyazów, dzielących się na 
plemiona KuroDÓw (od nich Kurlandya), Semigiilów (od nich 
Semigalia) i inne z Finnauii w Inlłantach zmięszane. 

Kraina Prusów ciągnęła Bię od Nogatu. prawego brzegn 
dolnej Wisły i rzeki Ossy do Bałtyku i dolnego Niemna, po- 
przecinana pasmami licznych jezior. Nazwa Prnsów pojawia 
się 2 końcem dziesiątego wieku. Mowa ieh hyta jednym 
z dyn.lektów litewskich. Kroniki n. p. przytaczają, że raz 
krzyżak Herman, komtur olbląski, przoorołv-i w Sieradzu 
„prnską mową, dla okazania większej dumy, (jdi>owiedzial: 
„ne pres!~. to jest nie rozumiem". Na. tej to zasadzie po- 
bratymstwa litewsko -pruskiego Witold twierdził przed mar- 
szałkiem Zakonu, ie cate Prusy, aż po Ossę, to jego ojcowi- 
zna. Prusowie dzielili się na wiele drobnych plemion, jakby 
na powiaty. Długosz powiada, że pruska ziemia zawierała 8 
dzielnic, które byty następujące: Pogezania (Pogeza), Na- 
tangia fNamktaga), Sambia (Sama), Nadrawia (Nadrowa), 
Szalawia (Szalowa), Sudawia (Sudowa), Galindia (Ga- 
linda) i Bartka. Inne źródła wymieniają plemiona: Samów, 
Bartów, Pomeran, Natangów, Golędów, Nadrawów, SkatwÓAv, 
Sodawów i Warmów. Wszystkie nazw;^' rdzennie pruskie mają 
Bwój początek w mowie prusko-litewskiej, I tak nazwa Pru- 
sów ma swój iródiosiów w wyrazach litewskich praiisli = 
myó i prtisna = pysk. Nazwa Warmów, pierwotnych mie- 
Bzkajioów Warmii , pochodzi od litewskiego wyrazu niii'rmai 
i znaczyła: trzmialo, Ziemia pruska za czasów pogaństwa „nio 
wiele miała miast, a i te samem tylko położeniem, t. j. wo- 
dami i bagnami, obronne były. Zamki wazystkie były bndo- 



') Żmudź wabac LitYij- iotata, ^og-rałtuzELia tak naii Nieiiiueiif, jak 
liii wobea [Ikrniiij kijowskiej mul Dnieprem , a Podole nad Dnieslrem 
łraglgdem llusi Czerwonej, zaś Żatawy i Pomorze nad Wistij waglpdeiD Polski. 



wane z drzewa". Bolesław Chrobry miat pobrać główne ich j 
grody: Romowe, Balgę i Radzini, J 

Prusowie, sąsiadując od wieków z Lechitiimi i ich roi- ] 
niczą krainą Polan nad WisJi^, Ossą i Lutrzyną, a dalej ku 1 
wschodowi z rolniczem , także lechiokiem plemieniem Mazo- ] 
■wszan, nauczyli się pierwsi pośród ludów lettoriskich rolnictwa, I 
a z rolnictwem, rzecz prosta, przejęli od Leohitów i niektóre ] 
zwyczaje ich rolnicze. Często zaś pomagali orężnie Litwinom I 
i Jadżwingom, jako wspiWplemieńcom , i pod koniec trzyna- I 
etego wieku równocześnie z Jadiwingami ustąpili na zawBze ] 
z widowni dziejowej. Byli bowiem, jako poganie, wypierani I 
ze swoich siedlisk przez Krzyżaków, tak samo jak Łotwa i 
z nad Diwiny przez kawalerów mieczowych i jak Jadźwin- 1 
gowie z Podlasia przez Polaków, A wszyscy przesiedlali aic I 
do Litwy, jako do swoicli pobratymców, przyczyniając się tern I 
zapeivne niemało do wzrostu siły litewskiej, I 

O Litwie przed XIII, wiekiem mało wiedziano i ały- 1 
azano. Gdy r. 1205 „Litwini, zebrawszy znaczne wojsko, wy- | 
ruszyli przeciw Rusi, zastąpili im drogę i wydali bitwę knia- j 
ziowic Olhowicze, u. lubo znaczna częśó Rusi poległa, Litwini I 
wszelako zostali pobici". Wtedy to po raz pierwszy (jak twier- I 
dzi Długosz) usłyszano w świecie imię Litwinów, „którzy ■ 
przedtem hołdując Rusinom, wiemiki do łaźni i łyka składali 
im w dani". 

Piątym szczepem litewskim, może najmniej licznym, byli 
■właśnie Jadźwingowie. Lud ten dziki , napastniczy i bitny, I 
ze swego gniazda (którem były bagniste puszcze i brzegi jezior ' 
w okolicy dzisiejszego Rajgrodu, Augustowa i Suwałk, położone 
na północ rseki Leki, przezwanej następnie Łykiem), korzy- 
stając z pasma lasów, odgraniczających Mazowsze od Rusi, 
wbijał się ku południowi po tym szlaku klinem między Ma- 
zowBzan i Rusinów. Nazwę Jadźwingów wywodzą od litew- 
skich wyrazów: tli i nnnge lub wingis. Pierwszy znaczy e», 
a dwa ostatnie oznaczają: kąt, węgieł, stąd imningis znaczy- 
łoby to samo, co mieszkaniec zakątny, pokucian 



'Bory J5;ranic2ne mi^ilzy Mazuwszcm i KuHii^, zaJTQujiii'e |ii'zc- 
atrzeri późniejszego województwa Pinlldskiego, l. j. nieszeroki 
kraju f«i Biebrzy, czyli Bobry, i wpadającego do niej 
tu, ku południowi jirzez Narew i Bug aż ku ziemi Łu- 
kowskiej , były naturalnym szlakiem . którytn napastiiic^ze 
plemię podchodziło znienacka i najeżdżało rolniczą Mało- 
polskę. 

Długosz wspomina o Jadiwingach raz pierwszy pod r. 
1043, twierdząc, że Maalaw, buntujący Mazowsze przeciw Ka- 
zimierzowi Odnowicielowi, poniósłszy klęskę, „poduszczal do 
wojny Prusaków, do których si^- był schronił, tudzież Ja- 
diwingów. Stuczan (Slunenses) i inną dzicz pruskiej ziemi". 
Widocznie stan.! żródta hintoryczne, z których czerpał Długosz, 
ważaly .Tadźwingów za współplemicńców i współmieszkańców 
„pruskiej ziemi'*. Jakoż nftjcz^ticiej wa[K»minają kronikarze 
o Jadźwingach obuk Prus<5w. Masław razem ich poduszczid 
i wzywał na poinoc, a gdy zostali pi-zez Polaków pobici, ra- 
„Prusowie. Jad;!wingowie i inni barbarzyiicy utrzymali 
się {r. 1048) w wiemośiri" dla Kazimierza Odnowiciela. Gdzie- 
indziej mówi Długosz w^rainie: „Litwini, Żniudzini Jadiwin- 
l^wie, chuciiii odmienne pozysluili nazwiska, i na wiele osł>- 
bnych podzielili się rodów, byli wszelako jednym ludem". 
1 miejscu znowu: „Naród Jadiwingów pochodzeniem 
Iwojem, językiem, religią, zwyczajami i obyczajami do Li- 
twinów. Prusaków i Żmudzinów wielc^j podobny, żył takż# 
aJ wo eh walstwie " . 
Wbiwszy się klinem, jak powiedzieliśmy, na pokryte 
ttorami Podlasie, między Ruś i Mazowsze, Jadiwingowie opa^ 
Dowali warowny zamek nadbużny Drohiczyn i częstymi na- 
padami srodze dokuczali Polsce i Rusi, R. 1243 posiłkowali 
Litwinami Konrada Mazowieckiego przeciw Bolesławowi 
Wstydliwemu, a r. 1244 również z Litwinami i Prusakami 
chodzili na pomoc Świętopełkowi pomorskiemu przeciw Krzy- 
, R. 1269 razem z Litwą najechali i złupili ziemię Ku- 
ią, z której uprowadzili wielką zdobycz ludu i stad )f^^ 
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dła. R. 1280 razem z Litwą napadli i złupili ziemię Lubelską, 
CO wówczas stało się powodem wyprawy Leszka Czarnego, 
który, dopędziwszy Jadźwingów i Litwinów między rzeką 
Narwią i Niemnem, mając 6000 wojska konnego i pieszego, 
w krwawej walce wyciął uczestników tej wyprawy prawie 
do nogi. 



-<^ 



Plemiona lechickie i ich ziemie. 



Jak Słowianie pierwotui długu nie mieli wspólnej i ugdliiej 
L siebie nazwy, tak i [ilemiona lepliickie. używające mowy 
cpolakiej, nie nosiły do końca X, wieku wspólnego miana na- 
idu polskiego. Najstarszy kronikarz Rusi, Neator, nazywa 
izystkich Leehitów „Laehami", i powiada, że Słowianie, 
■ nad Dunajem, ciemiężeni przez WotcŁów (t. j. Wo- 
Hjhów, Rzymian i plemiona zromanizowane), porzucili krainę 
lajski) i osiedli nad Wiat%, gdzie przezwali się LachamL 
[ od tych Lachów przezwali się Polanie, a drudzy Łaticzanie, 
jczycanie), inni Mazowazanie, inni Pomorzanie". 

Polanie. Odstęp między i^rednią Odrą i Wisłą — po- 
la Szujski — występuje, wedle badań historyi siedlenia 
Bię Słowian, zgodnie z odkryciami archeologicznemi i zgodnie 
[ późniejszą historyą, kt<5ra wskazuje tam stosunkowo naj- 
i liczbę grodów, jako kraj niepospolicie w stara- 
nności zaludniony, a więc wczei^nie społecznie posunięty. 
j by(i nie mogło, jeżeli zważymy, ie lud, który wyniósł 
i przez pi^ tysiąca lat utrzymał narodową z krwi i koiSci dy- 
ł-oastyę Piastów, który już w X. wieku stworzył silne państwo 
fcnieezy sławo wo, nie mógł powstaó nagle z drużyny łowców 
pub pasterzy. Musiał więc byó wynikiem kilku wiekowego 
rolników, przed przyjęciem wiary chrzęści- 
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Kraina tych rolników leżała po obn brzegach Warty- ' 
a musiała być, jak na owe caasy, niepospolicie zaludnioną, * 
skoro prawie wszystkie wsie dzisiejsze istniały już za czasów 
pogaństwa, bo niemal przy każdej znajdujii się ślady prasta- , 
rych cmentarzysk, często rozległych, z ogromną liczbą po- 
pielnic. Nazwy też wiosek wielkopolskich prawic- wszystkie! 
istniały już za Piastów, Ten właśnie wzrost zaludnienia u Le- i 
chitów nadwarteńskich wywołać musiał wcześnie.potrzebĘ rol--| 
nictwa, t. j, przemiany lasów na pola, od których nazwano * 
ich „polanami", czyli „polakami". Najtrafniej określił ( 
początek tej nazwy Dłujjosz: „Lechituwie, ci zwłaszcza, któ- 1 
rzy na polach siedzieli, zostali przez inne pokrewne sobie 1 
drużyny, koczujące po lasach, nazwani Polanami, t. j. pól i 
mieszkańcami, a ta nazwa tak się potem mit;dzy Indźmi utarta, I 
że dawne nazwisko (Lechitów) poszło w zapomnienie, a naród 1 
i kraj wszystek począł mianować sit; Polską". W którym 
wieku to nastąpiło, nie podobna dzisiaj ściśle oznaczyd. J 
"W każdym razie Kromer zdaje się być bliskim prawdy, pi-J 
sząe w wieku XVI.: „Nazwisko Polaków ledwie od siedn; 
albo ośmi set lat do używania weszło". W najdawniejszych 1 
świadectwach, jakie mamy z końca X, wieku, nazwę Polski I 
pisano po łacinie: Polonia i Polenia. a Bruno, pisząc żywot I 
6w. Wojciecha około r. 1000., nazywa Polaków: Polani, Po-| 
loni i Poloniołii. 

SIężanie. Kwlzoną siostrzycą Polski była ziemia nad-ł 
odrzańska,, zamieszkana przez lechickie plemiona: Bieżanów 
Opolanów, Dedeazanów, czyli Dziadoszanów, nad] 
dolnym Bobrem, a Bobranów nad górnym, Lachów cie-r] 
Hzyńskieh na południu. Z pośrodka szerokiej i żyznej nado- 
drzańskiej równiny wzuuai się stromo nad Świdnicą, widnsj 
z daleka, piramidalna, przeszło 700 metrów nad poziom morzaj 
wysoka góra, niegdyś lecbickich bogów siedlisko, wsławioni 
pieśniami i powieściami polskiego ludu. Góra ta zwi^a siS 
niegdyś Ślęz (pisana w najdawniejszych dokumentach Zle 
później przezwana i dziś znana pod nazwą Sobótki, Plyi 
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nąca u JHJ podnuia rzeka zwala »\<i lakżt' Siczą, a L(;phi«i, 
nad nią zamieszkali, Slężunami, tak samu jak zamieszkali 
nad Bobrem zwali się Bolirauanii. Atoli nazwa Slężanów 
i od nich nazwa Śląska, rozpostarła się zwolna w raowie 
potocznej, ogarniając eatą cz^;ść Polski pu ol)u brzegach Odry 
i Cieszyn tia południu. 81ąak tak byl za doby Piastów rdzen- 
nie polskim, że nawet potem, pomimo politycznego oderwania 
się od ojczyzny, nie przestał byó uważany za częiU Polski. 
Czesi nazywali go zawsze nie śląsko, ale „Polsko", a na- 
wet Niemcy, kronikarze śląscy, w XV. wieku tytalowali je- 
szcze swoje kroniki: Ghrunica principwH Poloniae lab 
Ghroiticct Polanm-itm. 

Pomorzanie < Kaszubowie. Na pi^noc od Polan, 
poza bagnistą Notecią, kraj, położony między Odrą, Wisłą 
i Bałtykiem, zwal się Pomorzem i zamieszkany był przez 
Lechitów, mianowiinycb Pomorzanami, Nazywali oni siebie 
łSlowianarai, a mówili dyalektem polskim, posiadając obyczaj 
i wszystkie urzędy rdzennie jwilskie. Nestor powiada wyraźnie, 
iż byli oni j,Lachami". Adam Hremeilski pisze za czasów 
Bolesława Chrobrego, że Pomoieanie nie różnią się od Pola- 
ków ani ubiorem, ani językiem, Bolesław Chrobry ustanowił 
dla nich biskupstwo w Kołobrzegu, Częśd wschodnia lechic- 
Łiego Pomorza nazywa się z dawna Kaszubami. O pochodze- 
niu tej nazwy powiada kronikarz Bogufał, że miała wziąć 
początek od długiego i szerokiego ubrania Kaszubów, które 
musieli podkasywaó. Huba bowiem po słowiańaku znaczy 
jałda, czyli zmarszczka. Zatem nazwa „Kaszuby*^ miata powstaó 
z wyrazów zakaaz, czyli kasz-huby. Mrongoyius znowu w sło- 
wnikach Bwoich wywodzi tę nazwę od kożucha. Co do prze- 
strzeni, zajmowanej dziś przez Kaszubów, to w nowoczesnym 
ich poemacie znajdujemy objaśnienie, że obecnie mieszkają 
między rzeką Brdą a morzem Gdańskiem. Już w X. wieku 
mieli Pomorzanie handlowne miasta nadmorskie, dzielili się 
na rozmaite ludy, które miały swoich naczelników. Między 



tymi był Ismar, czyli Wyzimirz, który 
czy kami. 

Kujawianie siedzieli na pólnoco-wscbód Polan w oko- 
licaeli Gopła i łańcuclia jezior, ciągnących się kn Noteci, 
która w ich ziemi brała puczątek. W zipmi kujawskiej sły- 
nęły trzy grody: staroźytua Kruszwica, Wlodzislaw czyli 
Włocławek nad Wisłą i Bydgoszcz przy granicy Pomorza,. 
Na prawym brzegu Wi^y ponad Drwęcą zaliczano jeszcze 
do Kujaw ziemię Dobrzyńską. W dokumejitach spotyka 
nazwa Kujaw od wieku XII., po łacinie Cuiama. 

Łęczycanie i Sieradzanie. Polan od Mazowsi 
przedzielali Łęczycanie, to też Nestor, wyb' czając plemiona. 
Lacbów, wymienia kolejno naprzód Polan, [Jotem Łuty- 
czan (tak Łęezycan nazywał ze względu brzmień swego ję- 
zyka i pisma), a po nich Mazowszan. Sieradzanie, tak nazwani 
od głównego grodu swej ziemi Sieradza, mieszkali nad góm% 
Wartą, odgraniczeni od Łęezycan bagnistym Nerem. 

MftzowBzanie zajmowali szeroką krainę, która cią- 
gnęła się po obu brzegach Wisły od rzeki Pilicy, a nawet 
poza Pilicą na południu od rzeki Radomki, aż po granicę 
litewskich Prusów na północy i rzekę Łęk, płynącą z jezior 
pruskich do Biebrzy (poza Łękiem i Biebraą siedzieli Jadź- 
■wingowie). Na zachodzie od ziemi Knjawian i Łęezycan, od 
iródel rzeki Bzury ciągnęły się siedliska mazowieckie na. 
wschód aż po Biebrzę i Ślinę (dopływy Narwi) 1 po Nurzec, 
wpadający do Bugu. Nestor nazywa Mazurów „Mazowazanami". 
Cokumenta, pisane po łacinie w wieku XI., mianują ich zie- 
mię Masopia. Skąd powstała ich nazwa, trudno dziś dociec. 
WiadomOj że nazwy pierwiitne ludów pochodzą często albo od 
rodzaju krainy, którą zamieszkały, albo od charakterysty- 
cznych cech mieszkańców. Owoż językoznawcy dopatruj% 
w nazwie Mazowsza związek z wyrazem serbskim mezewOj 
oznaczającym z węgierska równinę, inni znowu wywodzą od 
mazi, czyli smoły, której wyrobem zatrudniali się leśni Ma- 
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zurowie, a n;iwet jiibo smolarze rcizchodKili się w późaiejazycti 
wiekach po lasach ealoj Polaki '). I 

I "Lachowie- W pojf;ciu Neatora (powszechnem w Slo- 

wiańszcityźnie) nazwa Lachów była ogólną dla całej grupy 
plemion lechickich, a nazwy inae poszczególnymi. Z tego wi- j 
dać jasno ^ powiada uczony Małocki, — że cała grupa na- I 
rodu Lachów, t. j. Lechitów, rozpadała sig na dwio kategorye: ] 
1) Lachów z poszczególne mi nazwami: Polan, Łęczyean, Ma- 
zowazan i Pomorzan, oraz 2) Lachów, poprzestających na tern 
jednem nazwisku. Takimi zaś hyli Lachowie maiopolsoy, za- 
mieszkujący krainę krakowską, sandomierską i lubelską, nad j 
górną Wisłą, od rzeki Pilicy i Radomki, po Karpaty, San I 
i Bug. Małecki w znakomitej swojej książce o Lechitaoh bada 
na podstawie Nestora, jak daloko m^jgły aięgad ku poludnio- ' 
, wschodowi ziemie Lachów w wieku X. Nad Lachami tymi 1 
I panowało musieli książęta szczepowi, którzy łrądi niepodlegli, 
[ bądź pod przewagą Piastów polskich , a niekiedy władców 
I morawskich i czeskich pozostawali. Z kolei przyszła na po- 
\ łudnio- wschodzie przewaga Rusi. Nestor pisze, iż Włodzimierz, 
wielki książę kijowald, w roku 981 podjął wyprawę „na La- 
chy (tak nazywa Nestor zawsze ziemię Lachów) i pobrał grody 
ich: Przemyśl, Czerwień i inne, i osadzi! je swymi wojami". 
Tak więc (mówi Małucki) do pierwotnych Lachów należała, 
podług Nestora, i kraina grodów czerwieńskich. Bolesław i 
Chrobry odebrał je książętom ruskim i przyłączył znowu do 
Polski, ale gdy wielki ten król umarł, książęta Jaro^aw 
i Mśeislaw zebrali liczne woje i znowu poszli „na Lachy", 
a zawojowawszy ziemię z grudami, uprowadzili z niej mnogich i 
Lachów i między siebie ich rozdzieliwszy, Jarosław osadził swo- 1 
ich nad rzeką Rosią. Grody zaś czerwieńskie, zatrzymane 
i osiedlone przez Ruś, nazwane zostnły Rusią Czerwoną. 

') fcKonj' Brlickner twierdu, ii Mazur u<l manatila, m; ci a (może 
nmftaaiiia fmptij) oaKwaDj bjl usECEjpliwio przea aiiBiednieli Lechitów, jak 
ProB od litewskiego pra«M = myć i prwena = pjak, j«k dotkliwsze było 
Łwciirhfa) prałŁiego plemieiua Sudzindw od seudas " pomiol. I 
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Ponieważ w zachodniej LeeUii dominuwali Polanie, a \ 
wschodniej Lachowie, rzecz wii^c prosta, że na zachodzie 
Europy utrwaliła się nazwa Polski, Polonii, a na całym 
wschodzie, od Litwy i Eusi aź do Arabii; nazwa Polaki ufor- 
mowafa się od Lachów. W jakim czasie powstała nazwa 
Lachów, czyli Lechów, Lechów, Lechitiiw, tej^o nikt 
podobno już dzisiaj nie zbada i), Gotlzi się tylko wnioskowa d, 
Że w owych czasach zamierzchłych, kiedy pierwszo plemię 
rolnicze w narodzie nazwane zostało od pól polanami i po- 
lakami, a drugie od siedzib nadmorskich pomorzanami, 
trzecie od rozległych li^k, czyli ł^-ków, li;czycanami, to 
wówczas powstać mogła analogicznie nazwa Lachów, Lechów 
od krainy leśnej, lasowej, jeszcze pól nie posiadającej, któr^ 
zamieszkiwali oni jako łowcy, pasterze i rybacy. Długosz, 
czerpiąc wiadomości ze źródeł dawnych, mówi wyraźnie, iż 
w sąsiedztwie Polaków mieszkały i n^^^J koczujące po 
lasach". 

Puwszeehnem zjawiskiem w życiu plemion, nieasptde- 
cznionych jeszcze w narody, aą najazdy drużyn leśnych, gór- 
skich i koczujących, jako więcej wojowniczych, na rolnicze, 
osiadłe, zasobniejsze. Piastowie budowali cale szeregi waro- 
wnych grodów, aby zasłonid rolniczą Polskę jeszcze w wieku 
XII. i Xni. od napadów dzikich, leśnych Pomorzan, Jadżwin- 
gów, Prusów i Litwinów. Tembardziej w czasach dawniejszych 
musieli czynid podobne napady na Polan leśni Lachowie, skąd 
powstad mogła legenda najazdu lechickiego i założenia Gniezna 
przez Lecha, 



') o początku tej niŁzwy pisul pr. Parwolf w Ja^ifza Arehir fw. 
. Philologif- IV, 63 — 78, Jan Kariowi(5B i wii-lu inuych. 



Granice państwa Polskiego w wieku X. 



Pierwszą, liiirdzu Ligólnik(nvą irzuiiaokę o granicach 

relBki przed-mieczystawowej podiije num w kilku ełowach 

lajatarszy z kronikarzy naszych Marcin Gallus, mówiąc 

o Ziemowicie, synu Piasta, że do steru paiistwa (w wieku IX. 

przyzwiiny), „granice swego panowania dalej, aniżeli kto inny 

przedtem, rozprzestrzenił". Atoli diipiero w drugiej połowic X, 

^■^eku, za Mieezysławii, czyli Mieszka I. (prawnuka tego Zie- 

^^niowita), Polska występuje po raz pierwszy na widownię świata 

^^fenropejskiego, jako państwo u organizowane. Jest to zatem 

^^merwsza dobu, w której może być mowa o jej granicach. 

^H Żyjący w wieku XI. uczony Arab, al-Bekri, w dziele 

^Etwojem „Księga podróży i krajów" przytacza ciekawe opo- 

' Władanie Izraelity Ibrahima z wieku X. Ten tedy Ibrahim 

mówi. że kraj Mazki (Mieszka, Mieczysława) graniczy na 

t -wschodzie z Rusami, a na północy z Brusami (Prusami), któ- 
BTch siedziby leżą nad morzem (Baltyckiem) i którzy mają 
paob&y język, a nie znają mowy sąsiednich narodów. Kruj 
Mszki (t. j. Polska) jest wielkim między krajami slowiaji- 
skimi, bogaty w chleb, mięso, miód i pastwiska. Poilatki, wy- 
bierane przez Mieszka, opłacają sig w bizantyńskich mitkalach, 
ikładane na utrzymanie jego ludzi (t. j. wojaka). Każdego 
kiesiąca każdy z nich (t. j. wojowników) dostnje pewną liczbę 
tów. Ma MiaBzko 3000 takiej drostyny, „a to są woje. 
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których setnia równa się dziesięciu setniom in- 
nych wojowników". On tym ludziom daje odzienie iko- 
nie i oręż i wszystko, co im potrzebne. A kiedy się rodzi 
dziecko u kogokolwiek z nich, to Mieszko natychmiast pa 
urodzeniu dziecięcia naznacza mu utrzymanie, czy dziecko jest 
męskiego lub żeńskiego rodzaju. A gdy ono dosięgnie pełno- 
letności, to je żeni. jeżeli jest męskiego rodzaju, i płaci za niega 
swadziebny podarek ojcu narzeczonej. Jeżeli zaś jest żeńskiego' 
rodzaju, to ją wydaje zamąż i płaci jej ojcu. Plemię Słowian^ 
które się nazywa Ambaha, żyje w błotnistym kraju Mszka^ 
ku północnemu zachodowi (Pomorze). Ma ono wielki gród nad 
morzem, który ma 12 bram i przystań (zapewne Gdańsk, Ko- 
łobrzeg lub Julin) z wybornemi porto wemi urządzeniami. 
Księcia nie mają (Pomorzanie), ale rządzi nimi starszyzna. 

„W ogólności Słowianie — powiada dalej Ibrahim w dziele 
al-Bekri'ego — są bardzo mężni i zaczepni, a gdyby nie było- 
między nimi niezgody, skutkiem licznego rozrodzenia plemion, 
to nie zmierzyłby się w sile z nimi żaden naród na świecie. 
Zamieszkują kraje bogate w pomieszkania i zapasy spożywcze. 
Są gorliwi w rolnictwie i w pracy około swego utrzymania. 
w czem przechodzą wszystkie narody północy. Towary ich 
(mieszkańców kraju Mieszka) morzem i lądem dochodzą do 
Rusów i do Konstantynopola. Sieją dwa razy do roku, latem 
i wiosną, po większej części proso. Ubierają się w szeroką 
odzież, której tylko dolna część rękawów jest wąska. Mają 
instrument muzyczny dęty, którego długość przechodzi dwa 
łokcie, i drugi z ośmiu strunami. Napoje robią z chmielu 
i miodu. Królowie Słowian jeżdżą na wielkich, toczących się,, 
wysokich tel egach, o czterech kołach. W rogach są cztery 
mocne podpory, a na nich, zawieszony na łańcuchach, kosz. 
który okrywa się jedwabiem. Siedzący w koszu nie trzęsie 
się, tak jak się trzęsie telega. Takie wozy mają też dla cho- 
rych i rannych". 

Granica Polski zachodnia. Państwo Mieczysława 
I. prawdopodobnie obejmowało już wszystkie ziemie plemion 



lecliickich. Zieuiie zaś tó ku zachodowi si^jj^aly miacznic dalej, 
xuź dzisiejsza granica ludności puUkicj z meriiiooki). łtzuk» 
Kwisa na zachi^d od Odry (do|ilyw lewego jej brzegu), od- 
graniczała Poldka; niioszkową ud lSci-Iiuw In^-ckicii i Milcuin, 
których ziemie już wówczas w akind Rzeszy iiioinicckicj wcho- 
dziły. Na przestrzeni zatem od pasma gór Czeakich do Odry, 
Kwisa odgraniczają państwo Mieszku od Rzeszy. Za Odrą 
należała także do Polski ziemia Lubuska, między Odrą, 
Sprewą i Łuźycaiiii połoźunn. W tej to ziemi zaborczy oręż 
niemiecki spotknł siy po raz pierwszy z orężem polskim i wy- 
Bzczerbil aiii o niego. Przebiegły Mieszko, aby zabezpieczyd 
LubuBzan dla swego paii^twa, zgodził się składać cesarznwi 
lołd z ich ziemi. 

Granica południowa Polski mieczyalawowej przed- 
stawia wielu niepewności. Wprawdzie wielkie psino Sudetów 
i Karpat stanowiło odwieczną, przyrodzonr^ granicy Lechii 
« Czechami, Morawą i Slowacyą, ule granii-a ta, w miarę 
przewagi oręża władców Polski, Czecii lub Morawy, posuwała 
się na piśmie lub na (włudnie łańcucha gór pł)wyżazycb. 
Kiedy władza 1'iastuw nie sięgała jeszcze Maliipulski, a sil- 
nych książfit Da Wawelu nie stało, podlegał Kraków czas 
jakiś (w wieku IX.) poti^żnym władcom Morawy. Mieczysław I. 
ostatecznie w roku 990 dokonał wcielenia całego Śląska do 
Polski. .Wdzierali się jednak z poza gór nad Odrę i Czesi, 
kiedy r. 992 Bolesław II., czeski, Wrocław z częścią Śląska 
opanował. Roleslaw Wielki wyparł Czechów z tej ziemi, która 
odtąd organiczną część Polski piastowskiej stanowiła. Około 
r. 973 — 974 panowanie czeskie sięgało po Kraków, ale już 
ostatnich dwudziestu latach X, wieku Mieszko i syn jego, 
Bolesław Wielki, pomknęli granice swego państwa daleko poza 
góry śląskie i Karpaty. Są wskazówki, że roku 990 władała 
Polska Morawą. Źródła dziejowe mówią o zdobytej przez 
Polaków prowincyi Wag, t. j. Słowacyi, położonej nad rzeką 
Wagiem, wpadającym do Dunaju. Kronika wielkopolska po- 

uiiiiiiiUiiiir^'''''^ 
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Dzieje nil! [irzckazaty ściślej szyi'-li dat tyełi pocIbojiW. Może 
zailubionie Wi;gierki prze/. Bolesława (r. 986) pulużylu konifc 
tyin walkom, lub rychle jej wygnanie dało dopiero im po- 
c^iątek. Jest tylko rzeczą pewną, źe w r, 1000 cala prawie 
Slowaeya zakarpacka była już w ręku Bolesława. 

Nawet stosunek Lecbii podkarpackiej, t. j. ziemi kra- 
kowskiej, oraz sandomierskiej i lubelskiej, do Piastów w wieku 
X., dla brakli żródel historycznych, nie jest wyjaśniony, 
"W wiekach dawniejszych Krabów, jak i wiele innych grodów 
i ziem na przestrzeni późniejszej Małopolski, miały swoich 
własnych książąt dzielnicowych. Z tamtych to właśnie czasów 
po ^ynnych władcach Wawelu pozostały wiekopomne mogiły 
Kraka i Wandy. W wieku jednak IX. i X. doba "tych ksią- 
żąt już roin^, a wzmiankowane u Gallusa rozszerzanie gra- 
nic przez Piastów, zapewne odnosi się do Mazowsza i Lechii 
podkarpackiej. Gdyby ta ostatnia kraina nie była zespolona 
w wieku X. z Piastami, to czyż możliwo byłyby dla nich 
pudboje za Karpatami, nad Wagiem, Cisą i Dunajem? 

Kresy północne. Dokument Ody (drugiej żony Mie- 
czysława I.) mówi o granicy jogo dziedzictwa od morza do 
Prus i Ruai. Zatem Pomorze lechickie należało już do Mieszka, 
chód w części, jak to potwiordza i Ibrahim, Że Pomorze 
wschodnie, t. j. nadwiślai'iskie (Kaszuby), należało z końcem 
X. wieku do Polski, potwierdza to i Gandenty, autor żywota 
dw. Wojciecha. Arcybiskupstwo gnieinieiiskie sięgało w roku 
1000 za Noteć do rzeki Plitniey, czy Płytniey. Fakt zaś usta- 
nowienia biskupstwa pomorskiego w Kolobraegu nadbałtyckim 
i przyłączenia go przez Bolesława ^V. i cesarza Ottona III, 
(w r. lOOOi do aroybiskupstwa gnieżnioiiskicgo, oraz zażyle 
stosunki biskupa [lomorskiej^o Reinberna z monarchą polskim, 
nie pozwalają wąipió, że całe Pomorze, od Wisły do Odry, 
było w owym czasie zali-żnem od Polaki. Wyszczególniona 
przez kronikarzy rzeka Ossa jako granica prusko-polaka 
i wiele innych wskazówek, każi^ znowu wnosić, ie w tej stro- 
nie była to etnograficzna granica mii;dzy ludnością polską 



R pruską. Granica ta, ptieząwszy ud morzu j^jdu iiski(.'p;u, liif^a 

na poJudaie brzegiem Wiały, dzielącej Pomorze polskie od 

pruskiff^o, !iż do ujścia Ossy, dalej Ossą i jej doplywftm 

Lutrzyn^, których lo dwdcjh rzek prawy brzeg był pmski, 

i lewy polski. Nast^^pnic (pouiewiiż Mazgwsze nalożtiło do Pol- 

) biegła na wscluid gramc4 Mazowsza od ziem prnskicb, 

ym samym prawie szlakiem, gdzie dziś istnieje granica Kon- 

jresówki z Prusami, od Rypina aż do Grajewa i rzeki Luku, 

liana waeliodnia. Nad Lekiem i Biehrzą, czyli 

tobrą, były ostatnie siedliska MaBowszan w dobie Piastów 

i pi^noco- wschodzie, a stąd i wschodnia granica Polski pia- 

ntowskiej z Jadźwingnmi i Podlasiem tędy biegtii Od połą- 

Tezcnia się Biebrzy z Narwią szła ona w gdrę Narwi do ujSeia 

tmałej rzecaki, zwanuj Janiiołką lub Śliną. Od Śliny zwracała 

t się znowu ku południom do rzeki Kurca I Buga, który pni- 

trdopodobnie na całej swojej długości, od Nurea aż do swoicli 

idei, odgraniczał państiyo Piastów od Rusi. Ze słów Nestora 

\zi6 trzeba, że kraina groddw czerwieiiskich po r. 981 nn- 

SŹftła do LacLiiw, czyli do Polski. Poniewai (jak twierdzi 

kętrzyński i Małecki) głównym grodem czerwieńskim był 

Czerwonogród blisko Dniestru i Seretu, przeto dalej Seret 

P prawdopodobnie odgraniczał (przed r. 981) posiadłości Lacbilw 

I od Rusi na połudiiio- wschodzie. Ziemia zaś. zdobyta w roku 

powyższym przez Włodzimierza na Lachach, była to później- 

: Ruś Czerwona. Mówili zatem prawdę Ibrahim i al-Bceri 

L o państwie Mieszka (sięgającem od Bałtyku i Odry po grody 

■czerwieńskie), że był lo „kraj wielki miedzy słowiańskimi". 
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W Wieku XI. 



Roku 1003 Bolesław Chrobry, pragnąc stworzyć wielkie 
państwo słowiańskie, opanował Czechy, które jednak w roku 
następnym utracił. Morawa przez całe panowanie Chrobrego 
należała do Polski. Bolesław rozszerzył granice Polski za 
Odrą zdobyciem nowych ziem słowiańskich na Niemcach. 
Straconą r. 1005 w walkach z Sasami ziemię Łużycką z Bu- 
dziszynem odzyskał we dwa lata później (1007). Traktat bu- 
dziszyński przyznał Polsce Lubusz i Lubień za Odrą. R. 1013, 
na zjeździe Bolesława z cesarzem Henrykiem II. w Magde- 
burgu, monarcha polski otrzymał lennem prawem „dawno 
upragnione ziemie", zapewne między Elbą i Sprewą położone. 
Nowym traktatem budziszyńskim, zawartym z tymże cesarzem 
Henrykiem w styczniu roku 1018, Łużyce i ziemia Milczan 
(między Łużycami a Czechami, rzeką Elbą i Kwisą położona) 
pozostały w posiadaniu Polaków. Nieposkromionych Sasów tak 
przeważnie Bolesław pogromił — pisze Gallus, — iż u rzeki 
Sali (Salawa za Elbą) „kres żelazny granicom Polski założył". 

Dzieje nie przekazały nam daty, do której Słowacya 
zakarpacka była prowincyą polską. Można tylko przypuszczać, 
że Bolesław panował jeszcze nad tą krainą w r. 1018, skoro 
pięciuset Węgrów towarzyszyło mu w ówczesnej wyprawie 
do Kijowa. W każdym razie po odpadnięciu ziem, nad Wa- 
giem, Cisą i Dunajem położonych, pozostała jeszcze za Kar- 
patami w posiadaniu Polski ziemia Spiska. Właśnie latem r. 
1018 ruszył Bolesław w kraje ruskie i zwyciężył Jarosława 
nad Bugiem, która to rzeka, jak świadczą kronikarze, państwo 
polskie od kijowszczyzny wówczas odgraniczała. W sierpniu 
zawładnął Bolesław W. Kijowem, w którym przez jedenaście 
miesięcy gospodarował. Grody czerwieńskie, przed laty 27-miu 
zdobyte przez Ruś na Lachach, zostały teraz znowu dla Polski 
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idzyskane. Nie na dhigo jednak. C!dy btiwieiii Bolealaw W. 
r r. 1025 iiniarl, panowanie jego syna. Mieczysława 11, lUiin- 
, przyniitstcj PoIscp znaczne szczerby w granicach. Naj- 
l odpadły za Karpatami Morawy {w r, HI36, pudtug in- 
[ych w t. 1034). Crsarz niemiecki Konrad oderwał Łiiiyce 
iadelbiai^skie. a jednocześnie straciła Folska grody czerwień- 
kie, czyli dzisiejszą R"^ Czerwoną. Po śmierci Mieczysława 
Gnuśnego (r. 1034) Rrzetysław czeski, korzystając r. braku 
monarcby w Polsce, mszcząc się przytem za rok 1003, zrobił 
jamiętny najazd na Polskę i Gniezno i przywłaszczył sobie 
gść Hląska z Wrocławiem, którą dopiero w r, 1052 Kazi- 
DierzDwi. synowi Gnuśnego, powrńfił. 

Od strony pogan pru»«kich i Tlusi panica zaludnienia 

ichickiego była niewątpliwie w w. XI., tak jak w końcu X, 

rpanioą owcze sn ejio państwa polskiego, Na lewym bi-zegu 

isy i Lutrayny leżała w Polsce ziemia Chełmińska z kaszte- 

Itsią grudziądzką. Za Osaą i Lutrzyną, ku morzu i rz. Pregli, 

sumiała dziewiczą puszczą pełna bagnisk i jezior kraina 

*ru8dw. Rozmaite wskazówki, a mianowicie: 1) zapiski o za- 

itemn biskupstwa płockiego w r, 1076, 2) szeregi pograni- 

iKnych warownych grodzisk i kasztelanij niasowieckich (ry- 

Hńska, szreńska, słupska, grzebyka, makowska, wiska i inne), 

) groby i ialniki (cmentarzyska) lechickie i późnif^jsza kolo- 

izacya Prus krzyżackich, wykazują fakt ciekawy, o którym 

mż nadmienialiśmy wyżej, że granica pomiędzy Mazowszem 

p. Prusami, na całej swej długości od rz. Lutrzyny i Drwęcy 

) rz. f^ku i Grajewa, od czasów piastowskich do obecnych 

lylko niewielkim uległa zmianom. Granica [HJwyższa mniej- 

nęcej równolegle bieży w parumilowej odległości na południe 

jAsma jezior pruskich, co miało swoją przyczynę. Oto na 

ranicach Polaki piastowskiej z ościennymi krajami ciągnęły 

Hę prawie wszi;dzie pasem bezludne puszcze. Ponieważ siedli- 

ika Prusów gromadziły się głównie przy jeziorach, to pasmo 

granicznych z Mazowszem puszcz ciągnęło się wzdłuż po- 

mwf^ linii jezior. 
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Na północo-wschodzie Mazowsza leżała, pomiędzy Narwią. 
Biebrzą, Łękiem i granicą Prusów, ziemia Wizka. tak na- 
zwana od warownego grodu Wizny, zbudowanego nad Narwią, 
poniżej ujścia Biebrzy. Łek odgraniczał tę ziemię od Jadwieźy, 
a warowne grody pod Wizna, Samborami, Pieńkami i Ku- 
melskiem zasłaniały od dziczy pogańskiej z północy i wschodu. 
Dalej ku południowi, przy wschodniej granicy Mazowsza od 
Podlasia, takież grody Lechitów, jako strażnice mazowieckie, 
pobudowane były: pod Tykocinem, wsią Grodzkie (gród, 
zwany Mieczslug), w Świecku i nad Bugiem w Broku i Brań- 
szczyku (grody bisku])ów płockich). Na lewym brzegu Buga 
Gródek i twierdza pod wsią Niewiadomą, noszące ten sam 
charakter, co wszystkie grody mazowieckie, musiały być także 
w owych czasach ])ogranicznynii od Rusi zamkami Mazowszan. 

Prawnuk Chrol)rego, Bolesław Śmiały, zająwszy się prze- 
ważnie polityką ruską, celem odzyskania grodów czerwień- 
skieli, jako dawnych grodów lechickich, aby być bliżej Rusi, 
przeniósł siedzibę monarszą z Gniezna do Krakowa. To odda- 
lenie si(^' od I^ouiorza lechickiego, nie zrośniętego jeszcze spo- 
łecznie z organizmem państwowym Polski, nie chcącego po- 
rzucić ani prastarego gminowladztwa, ani bogów pogańskich, 
spowodowało oderwanie się części jego większej od Polski. 

r 

Po opuszczeniu l^olski przez Bolesława Śmiałego, brat jego 
młodszy, Władysław Herman, objął })0 nim władzę, ale, wię- 
cei skłonny do odzyskania Pomorza , niż Rusi , obrał Płock 
za stałą siedzibę i dwiema wyprawami, w latach 1091 i 1092, 
rozpoczął długoletnią wojnę przeciw Pomorzanom, celem złą- 
cz(*nia ich z Polską i nawrócenia do chrześcijaństwa. 
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Kiedy Władysław Herman dzielił paiistwo swoje między 
7, obszerne ziemie polskie, po obu brzegach Odry poło- 
ine, a składające wielkorządztwo Śląskie, dostaJo sii^ Bole- 
!awowi Krzywoustemu, a ten później zapewnił tę prowincyę 
■own pierworodnemu synowi swemu Władysławom. Kr/.y- 
iusty, w;'dając roku 1108 córk^ swoją Judj^tę za Stefana, 
lajstarszego syna króla węgierskiego Kolomana, wyznaczył 
posagn ziemię Hpiską, z zastrzeżeniem zwrotu tej dziel- 
my dla Polski po jego śmierci. Od tego czasu jednak Spii, 
t&nowiąey pamintkę panowania Mieszka I. i Bolesława Wiel- 
dego za Karpatami, pozostał przy Węgrzech i tylko je^o 
)i6 (około 60 mil ni odzyskała Polska później za Wlady- 
tawa Jagiełły (r. 1412). W r. 1109 cesarz Henryk V. zdobył 
na Polsce Lnbusz zaodrzański i podarował gu arcybiskupowi 
magdeburskiemu, ale Krzywousty odzyskał potem straconą 
ziemię i około r. 1124 biskupstwo lubuskie, zależne od GnieznOj 
idował. Krwawa wojna z Pomorzanami, trzymającymi się 
larcie batwoehwalstwa i gminowładztwa , rozpoczęta przez 
ladysfawa Hermana, ukończoną została pomyślnie dla Polski 
dopiero przez jego syna, Krzywoustego. Widownią tych śmier- 
telnych zapasów starego świata lechickiego z piastowskim po- 
^dkiem rzeczy była przeważnie linia bagnistej Noteci, roz- 
raniczającej Polan z Pomorzanami, i położone na niej kaszte- 
polskie: Nakło i Osielsk. Do roku 1119 Krzywousty 
ralczał buntowniczego Świętopełka na Pomorzu kaszubskiem, 
li wschodniem, a od roku powyższego rozpoczął walkę 
Pomorzem zachodniem. nadodrzańskiem , kU'irem rządził 
gdzie ładne i bogate miasta nadmorskie byty 
lakami życia pogan. W roku 1121 dotarł Krz\-wousty do 
gdzie się Warcisław upokorzył i chrzest przyjął. 
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W 1122 r. monarcha polski wyprawił apostołów do Julina, zni- 
żył haracz roczny po nawróceniu się znaczniejszych miast 
pomorskich, jak: Pirzyc, Kamienia, Julina, Szczecina. G-radca, 
Lubina i Kołobrzegu. W r. 1130 stłumiwszy bunt w Julinie, 
założył tam biskupstwo. Podbiwszy wyspę Rugię, oraz część 
Pomorza zaodrzańskiego i zetknąwszy się tam z posiadłościami 
duńskiemi, wszedł Krzywousty w przymierze z królem Danii, 
Nielsem, którego władzy podlegało plemię słowiańskie Obo- 
trytów, mieszkających tam, gdzie dziś księstwa meklenburskie. 
Aby zaś związek Słowian zaodrzańskich z Polską zabezpieczyć 
przed potęgą niemiecką, nie wahał się Bolesław w roku 1135 
w Merseburgu złożyć hołd lenny cesarzowi Lotarowi z wyspy 
Rugii i Pomorza zaodrzańskiego. 

W jesieni roku 1138 zakończył życie Krzywousty, jeden 
z największych bohaterów Polski piastowskiej, praprawnuk 
Bolesława Wielkiego, pozostawiając z dwóch żon pięciu synów, 
a chcąc złagodzić złe skutki polityczne starego zwyczaju dzie- 
lenia państwa między synów ^), ustanowił zasadę senioratu, 
czyli zwierzchnictwo pierworodnego brata nad dzielnicami 
braci młodszych. Najstarszy więc syn Krzywoustego, Włady- 
sław, otrzymał ziemie krakowskie i śląskie ze stolicami Kra- 
kowem i Wrocławiem, jako dzielnicę pierwszorzędną, do któ- 
rej miało być prawo zwierzchnictwa monarszego nad innemi 
stale przywiązane. Drugi z kolei syn, Bolesław Kędzierzawy, 
dostał Mazowsze z Kujawami; trzeci, Mieczysław (Stary), Wiel- 
kopolskę z należącemi do niej ziemiami poniżej Śląska nad 
średnią Odrą; czwarty, Henryk, ziemię Sandomierską i Lu- 
belską po granice Rusi i podgórze Karpat; piąty, Kazimierz, 
osierocony niemowlęciem, jak wiadomo, nic tymczasem nie 
dostał. Pomorze z Riigią miało zapewne hołdować monarsze 
zwierzchniczemu, ale wobec rozl)icia państwa na 4 dzielnice 
i zaborczości Niemców, prawo monarchy polskiego straciło 



*) Na Kusi Rurykowiczo wprowadzili ten zwyczaj od śmierci Włodzi- 
mierza Wielkiego t. j. od r. 1015. 
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kili; wykonawczą. Tylko w Gnieinio pozostał arcybiskup nad 
salą Leohią i byty strzeżone królewskie korony Piastów, jako 
myr miejscu koionacyi: 1) Bolesława Wielkiego, 2) syna jego, 
lieczyslawa IL, 3) wnuka boleaławowego, Kazimierza Odno- 
wiciela, i 4) prawnuka Bolesława Śmiałego. 

TjTn sposobem weszła Polska (r. 1138) w dobę podziwów 
między rozradzająoyeb się potomków Krzywonstego, w dobę, 
która miała trwaó półtora wieku. W okresie tym, o ile Polska 
jako państwo popadła w niemoc polityczną, o tyle dźwignęły 
J-się miasta i kultura w jej dzielnicacb, bo książęta, aby pod- 
jeść swoja dochody, wspierali rzemio^a, handel i zaludniali 
istkowia. Najsmutniejszym tylko wynikiem tej epoki była 
ihtrata ziem zaodrzańakich i oderwanie się bogatego i arey- 
Ikarodowego Hląska od Polski, a poddanie go wpływowi nie- 
nieckiemu. Stało się zaś to tym sposobem, że gdy Wlady- 
{sttaw II, pan na Sianku i ziemi krakowskiej, wypędzony 
! ojczyzny przez młodszych braci, nie chcącyoti ulegaó jego 
brzawadze, szukał pomocy u Niemców (ożeniony był z Agnie- 
^ką, siostrą przyrodnią cesarza Konrada III.), to, lubo zmarł 
ha wygnaniu, trzej jego synowie, poparci przez Niempńw, 
łowrócili do Polski, gdzie otrzymali (r. 1164) nad Odrą Śląak 
ały i Lnzacyę od stryja swego, Bolesława Kędzierzawego. 
. mianowicie; Mieczysław otrzymał Śląsk górny z Bacibo- 
Mm, Bolesław Wysoki dostał Śląsk średni i część dolnego 
I Wrocławiem, a Konrad dalsze w dół Odry posiadłości z Lu- 
caeyą i ziemią Głogowską. Ci to trzej Piasto%vicze. acz wnu- 
kowie pogromcy Niemców na „Psiem polu", ale zrodzeni 
: Niemki, wychowani w Niemczech i powróceni do ojcowizny 
1 wjjywera niemieckim, rozpoczęli pierwsi niemcszenie Śląska 
I stali się przyczyną jego oderwania od macierzy narodowej, 
Konrad zmarł bezdzietnie, ale potomkowie Bolesława Wyso- 
i Mieczysława, natworzywszy Itsięstw mnii^jszyoh i staw- 
8zy się lennikami królów ozeskicb i eesarzów niemieckich. 
fcrzętrwali na ISląaku, germanizując go. lat 511 (1164 — IGTTi). 
[eszcze przed wygnaniem Władysława II., podczas jego 
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wojny z młodszą bracią, książęta ruscy, za udzielenie posił- 
ków Władysławowi, otrzymali od niego z dzielnicy mazowie- 
ckiej Bolesława Kędzierzawego ziemię Wiską, która skutkiem 
tego, przez czas jakiś, prawdopodobnie niedługi, oderwaną 
była od Mazowsza i Polski. 

Najmłodszy z synów Krzywoustego, Kazimierz Sprawie- 
dliwy, częśó Pomorza w okolicy Szczecina wydzielił osobnym 
książętom, Bogusławowi i Kazimierzowi, którzy r. 1180 przez 
cesarza niemieckiego za książąt Rzeszy niemieckiej uznani, 
dwom panom podlegali, ale rozciągnąwszy panowanie swoje 
za Odrą aż do Rugii, sprzyjali więcej Niemcom, niż Polsce. 
Wreszcie na Pomorzu kaszubskiem, czyli gdańskiem, ustano- 
wił Kazimierz wielkorządcę (namiestnika), a tym sposobem 
całe Pomorze, od Gdańska do Rugii, na dwa lub trzy księ- 
stwa się rozpadło. Gdy Kijów przestawał być spójnią Rusi 
i tracił urok, złupiony i poniżony r. 1169 przez Suzdalców, 
Kazimierz Sprawiedliwy zwrócił swoją politykę ku wschodowi 
i, mieszając się czynnie w zatargi wewnętrzne Rusi wołyń- 
skiej, przyszedł do zwierzchnictwa nad Romanem, ks. włodzi- 
mierskim, któremu oddał zdobyty przez siebie r. 1182 Brześć 
nadbużny, a później i Halicz. A gdy potem Bela III., król 
węgierski, osadził na Haliczu syna swego Andrzeja, Kazimierz 
wypędził (r. 1189) Andrzeja i przywrócił Włodzimierza, po- 
przednika Romanowego. Pod koniec swego życia (r. 1192) 
Kazimierz Sprawiedliwy przedsięwziął wyprawę krzyżową 
przeciwko łupieskim Jadżwingom i Prusom, którzy najeżdżali 
rolnicze Mazowsze i Małopolskę, i zadał poganom ciężką klęskę 
w puszczach nad górną Narwią. 



w wieka XIII. 



Podziaiy Piastów o^abiaty ciągle siłę narodową Polski, 
a jakkolwiek syn Kazimierza, Sprawiedliwego, Leszek Biały, 
dzieląc się w r. 1207 z bratem swoim Konradem, krajami Le- 
chii, do Mazowsza i Kujaw przydał Konradowi ziemię Łę- 
czycką i Sieradzką, to jednak ton ostatni nie mógł podolaó 
ciężkiemu zadaniu obrony swego kraju przeciw natawicznym 
najazdom barbarzyńskich Prusów i Jadiwingów. Pragnąc tej 
ciężkiej klęsce jakąkolwiek tamę położyć, przedsięwziął Kon- 
rad ustanowid ziikon rycerski, nazwany, od danego im Do- 
brzynia, zakonem Kawalerów Dcibrzyńskich. Ale gdy 
I większą ich część wycięli Prusacy, Konrad wezwał w r. 1225 
I do walki z poganami zakon niemiecki braci szpitalnych 
' Najśw. Marj'i Panny, który, założony w Palestynie podczas 
wojen krzyżowych, nie mógł się utrzymać w Ziemi Świętej 
i przeniósł się był do Europy. Tych, jak ich nazwano w Pol- 
sce, „Krzyżaków" Konrad uposażył bogato (r. 1228 — 1230) 
obszerną ziemią Chełmińską, jako jałmużną za obowiązek 
walki z pogaństwem w obronie ziem polskich. Rycerze nie- 
mieccy połączyli oba zakony w jeden, a upodobawszy sobie 
Polskę, obrali ją za swoje główne siedlisko. W ciągu wieku 
XIII. całą krainę prusketi ^ rzeki Ossy i granic Mazowsza, 
po Bałtyk i dolny Niemen, Krzyżacy ujarzmili i, pogan miej- 
scowych bądź wytępiwszy, bądi wyparłszy ku Niemnowi, po- 
zwolili chętnie, bo we własnym interesie, na kolonizowanie 
bezludnego prawie kraju przez osadników, przybywających 
z Mazowsza, Pomorza polskiego, Kujaw i Niemiec. Zakon, ukoń- 
czywszy w r. 1283 podbi^rj krainy Prusów, zaczął niezwłocznie 
posuwać swoje zagony w głąb żmudzi i Litwy i wznosić zamki 
urowane, aby mieć oparcie do wypraw na Ragnetc i Christ- 
I śiemer nad Niemnem. Król litewski, Mindowe, oddawszy sio 



w ręce nienasyconych Krzyżaków, od r. 1254 do 1260 a 

powal im kolejno dobra i powiaty na Żmudzi: Rnsienie, 
lygołę, Kroże, ziemię Karszewską, połowę Eii-ag;oly i Ponie- ' 
munia, ziemię Salen w Inflantach, cale Dejnowo, C7.yli ziemię i 
Jatwiezką (między rz. Hańczą i Łękiem), wreszeie Szalowfą i 
i całą Żmudź. 

Dzielnica wielkopolska znalazła się w trudtiein położeniu 
wobec sąsiedztwa zaborczych margrabiów brandobnrskicb , 
i zuchwałego Świętopełka pomorskiego. Pomimo wi^;c dziel- 
ności i zabiegliwości Bolesława, ks. Wielkopolski, odpadają od 
niej kasztelanie: kistrzyńska, kolbacka, lipnicka i 
tockiej. Margrabiowie wyparU osłabionych podziałami Piastów 
z za Odry, tak, że Cielęcin stał się pogranicznym ich grodem, 
a Santok i Drezdenko ledwie uratowane zostały przez Pola- 
ków. Na gruncie polskim za Odrą stanęła nowa marchia bran- 
deburska. Świętopełk pomorski, dobywając Santoka, Nakła 
i Wyszogrodu (wielkopolsltiego) na linii Noteci, dziedzinę pia- 
stowską uszczuplał. Za jego to sprai^ą zabity został Leszek 
Biały w Gąsawie i Pomorze od Polski oderwana. Ale syn 
tego Świętopełka, zwany Mszezujem, będąc bezdzietnym, na- ' 
znaczył (r. 1284) swoim spadkobiercą Przemysława II., księcia 
Wielkopolski. Tym sposobem po śmierci Mszcziija (r. 1295) 
Pomorze powróciło znowu pod berło Piastów. Nic podobnego 
nie mogło nastąpić w prowincyi śląskiej, gdzie rosła liczba 
księstw i książąt piastowskich, którzy, z \vychowaniem nie- ■ 
mieekiem, przyjąwszy obyczaje Teutonów i przeszedłszy i 



stronę Kzeszy i królów czeskicb, ziemię lechicką obracali 
w posadę niemiecką. Pierwszy dał przykład przenieiviersjwa 
ojczyźnie i idei Piastów polskich Kazimierz, ks. cieszyński, 
czyniąc potajemnie Sonacyę księstwa Opolskiegij królowi cze- 
skiemu r. 1289. 

Bolesław IV. Kędzierzawy, dostawszy, podług testamentu 
swego ojca, B. Krzj-woustego, Mazowsze i Kujawy, byl ivla- 
ściwie pierwszym księciem mazowieckim. Po nim Mazowsze 
i Kujawy przeszły na najmłodszego z jego braci, Kazimierza 



Spraivie<:Uiwego. Gdy w pui.-Kątkaeli XIII. wieku synnwin 
Sprawiedliwego: Leszek Biały i Konrnd dzielili się krajem, 
widzieliśmy, że Konrad, oprócz Mazowsza, dostał Kujawy, 
ziemię Łęczycką i Sieradzką, Ten to Konrad stal si^ założy- 
cielem linii panujących Piastów mazowieckich (kt(5rzy polem, 
jako lenni książęta korony polskiej, wygaśli dopiero w r. 1526). 
Z Kajaw atoli i ziem: f-ęczyckipj, Sieradzlupj, Dobrzyńskiej, 
Michałowskiej i cząstki Mazowsza, utworzyła się w wieku Xni., 
pod synem Konrada, lOizimierzem I., dzielnica Kujawska, 
którą syn tego Kazimierza, Władysław Łokietek, wcielił do 
korony, gdy tymczasem właściwe ksit'stwo Mazowieckie, któro 
się dostało Ziemowitowi I., bratu tego Kazimierza, a atryjowi 
Łokietka, wcielone zostało dopiero w miarę wygasania linii 
Ziemowitowej w wieku XV. i XVI. Dzielnica ta po śmierci 
Zipmowilft I. (r. 1262) rozdzielona znowu poniii^day (]w(')pb 
jego synów na dwa księstwa: Płockie (Bolesława) i Czerskie \ 
(Konrada), granicząc na pó Im jc o - wschodzie z Jadiwingar 
i Litwą, miała ciężkie z tego powodu sąsiedztwo. Mazowsze 
bowiiim, jako kraj rolniczy, było zasobne w liidnośi5 i bydło, 
Jadiwingowia zaś i Litwini, jako mieszkaicy dzikich puszcz, 
potrzebowali ciągłych łupów, A łupem pożądanym ,był zaró- 
wno lud, uprowadzany corocznie w niewolę (którego obezna- 
nemi z pługiem rękami stwarzała Litwa własne rolnictwo), 
jak i dobytek jego. narzędzia, tkaniny i zboże. Spustoszenia 
te w wieku XIII. zaczęły się powtarzać tak częstri, że pół- 
nocne i wschodnie Mazowsze, a mianowicie ziemia Wizka 
i okolice między Narwią a Bugiem położone, zamożne pienrej 
w ludność i grody, przemieniły się w pustkowia. Bolerfaw, ' 
ks. fjocki, aby zapobiedz temu nieszczęściu i zagładzie, gro- 
żącej jego ziemiom, a stworzy<i stosunki przyjazne z Litwą, j 
w r. 1279 ożenił się z Gaudemundą Zofią, córką ks. litewskiego, 
Trojdena, torując pierwszy tym sposobem drogę do brzemieu- 
jo w następstwa dziejowe i cywilizacyjne sojuszu polsko- 
litewskiego. 



wr. 1241 Małopolskę, datuje sig epoka najczęatszypb podziuiów 
i ciągłych wojen między książętami domu Piastów. Korzy- 
stają z tego sąsiedzi. Danino halicki, syn Romana, zajmaje 
(r. 1246) Lublin Bolesławowi Wstydliweraa, który go jednak 
odzyskuje i zadaje cięźkiLi klt'aki pustoszącym ziemii; lubpl- 
ską Jadżwingom {t: 1264' i 1266). Tenże Daniio Eomanowiez 
płdączył Eu8 Czerwoną z Wołyniem i zapanował w Kijowie, 
a pragnąc nabrać powagi i zyskad poparcie Europy wobec 
łlongtJów, zawiązał stosunki ze stolicą Apostolską, której oświad- 
czył, ie chce przyjąć z całą Rusią katolicyzm i prosił o koronę 
królewską dla siebie. Jakoż w r. 1246 Opiro, legat papieski, uko- 
ronował go na króla Rusi w Drohiczynie chełmskim czyli 
Dorohusku. Wobec jednak potęgi tatarskiej, grożącej z nad 
Donu i Wołgi ciągiem niebezpieczeństwem Sio wian szczyźnie, 
nie mógł Daniio utrzymać samodzielności [Rusi i w r. 1250 
uznał się holdowniklem chana hordy Kapczaekiej, a zawislodi 
jego od tej hordy stała się tak wielką, że towarzyszył wszy- 
stkim aagoiiom Tatarów na Polskę, iiekrod go zawołano do 
najazdu. Tatarzy opodatkowali też stale dzierżawy ruskie, na- 
fllawszy swoich urzędników do ściągania pogłównego (baska^ 
ków). Nogaj założył oddzielny chanat w okolicach Kurska. 
Wobec takiego ubczwładnienia Rusi groźną postawy przybiera 
t) al woch walczą Litwa, wzmocniona^ napływem emigrujących 
'do niej wspófplemieuuycb Prusów, Łotyszów, Jadiwingów 
prowadzanych w niewolę tłumów ludu polskiego. Mindowo 
i(zwany przez Polaków Meudogiem, Meudakiem), pierwszy gło- 
dny władca Litwy, podarowawszy /mudif Krzyżakom, posuwa 
'woje granice w ziemie ruskie. Daniło przed zgouom (zmarł 
V r. 1264) podzielił Ruś między swoich synów w ten sposób, 
żp Lew siadł w Haliczu, Swnrno w Przemyślu, Mścisław na 
Łucku a Wasylko na Włodzimierzu. Zazdrosny Lew zabił 
Wasylka i (r. 1270) zagarnął jego dzierżawy, Kaiążęta ui je- 
dnak tylko pozornie panowali, bo w rzeczywistości byli wa- 
salami potęgi mongolskie!, któi-ej brzemię' tak zaciężylo na 
nieszczęśliwej Rusi, że [jak mówi Lelewel) stało sig dla niej 




oboji^tneni, kto Jej zwierzchnikiem, byle joj prawa i olty^zaJB 
szanował. ZmejrzchEirtwu zui Litwy lub^ Polski wyzwalało 
ją z pod jarzma mongolskiego. 

Pomimo upadku politycznej Jedności, Polska była jedy- 
nym w Stowiańazf.zyźnie oarodem. który nie hołdował ani 
Kiemeom, ani Madziarom, ani Tatarom, ani Litwie. Niezale- 
żnie wiyc obok najwadliwszej formy państwa, rozczłonkowa- 
nego między liczną rodzinę Piastów, danym był szczepowi 
Icchickiemu wysoki ziisztzyt dzierżenia sztaudarn niezawisło- 
ści, postradanego przez wszystkie inne Indy słowiańskie. 

Koniec wreszcie wieku 13-go przyniósł narodowi pol- 
skiemu jednoczenie się dzielnic książęcych w większe orga- 
nizmy. Do tej właściwie epoki należy powstanie dwóch nazw 
Wielkopolski i Małopolski, służących do oznaczenia: 
pierwsza Polski pierwotnej , zachodniej, której stolicą było 
Gniezno i Poznail, druga do oznaczenia krain lechickich nad 
górną Wisłą, t. j. ziemi: krakowskiej, sandomierskiej i lubel- 
skiej. Skutkiem wygasania książąt połączył się Sieradz z Ma- 
łopolską, Pomoi-ze z Wielkopolską a w] końcu Małopolska, 
Siaradz, Łęczyca i Kujawy z dzielnicą wielkopolską. Polska 
przywrócona przez Przemysława II. w r. li!95 do grtdności kró- 
lestwa, wznawiała myśl jedności monarchii koronacyami: te- 
goż Przemysława II. (r. ISOii), Wacława czeskiego {r. 1300), 
a ostatecznie Władysława Łokietka (r. 1320), aż się tytuł kró- 
lewski i polityczny państwa ustalił. Wyżej wspomniany Wa^ 
'cław III. czeiki, wezwany przez Wielkopolan na króla, przy- 
bywszy z wiosną r. 13lX). ukoronuwnl się w starej stolicy 
piastów, Gnieźnie. 
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W Wieku XIV. 



Wacław czeski, wyzuwszy Władysława Łokietka z jego 
dzielnic, panował przez lat pięć na Wielkopolsce, Małopolsce i Po- 
morzu. Przesiadywał jednak tylko w Czechach, a Polską rządził 
przez t. zw. starostów, t. j. namiestników królewskich, usta- 
nowionych nad prowincyami. Starostowie ci, nasyłani z Czech, 
zajęci głównie ściąganiem dochodów dla siebie i monarchy^ 
nie byli skorzy do odzyskiwania ziem pogranicznych, oder- 
wanych przez sąsiadów od Polski. Patrzyli oni n. p. oboję- 
tnie na Lublin, opanowany przez książąt Rusi, aż wierna oj- 
czyźnie szlachta krakowska i sandomierska sama w r. 1302 od- 
zyskała orężem od Jerzego, księcia Rusi Czerwonej, ten staro- 
dawny gród małopolski. 

Po śmierci Wacława i powrocie do Polski Władysława 
Łokietka, tenże (r. 1307) zlecił rządy Pomorza synowcom 
swoim, książętom kujawskim, Kazimierzowi i Przemysławowi, 
Tak nakazywał interes państwa, ale obraził się za to na Ło- 
kietka, chciwy najwyższych urzędów, ród magnató^y pomor- 
skich, Swięców, i począł zdradzieckie knowania przeciw l*ol- 
sce z Waldemarem brandeburskim , którego podmówił do 
wkroczenia na Pomorze (r. 1308) i oblężenia Gdańska. Ło- 
kietek, zajęty na granicach Rusi, wezwał Krzyżaków na po- 
moc przeciw Waldemarowi , a ci korzystając z oddalenia 
i niedostatecznych sił monarchy polskiego, zdradzając go naj- 
haniebniej, od listopada r. 1308 do sierpnia r. 1309 zdobyli 
wszystkie grody pomorskie na załogach polskich. Tym spo- 
sobem książęta szczecińscy, wdarłszy się w Pomorze wscho- 
dnie, słupskie, a Zakon krzyżacki w zachodnie czyli gdańskie, 
prowincyę całą rozerwali między siebie. W Wielkopolsce, 
gdzie Łokietek wśród możnowładztwa miał także licznych nie- 
przyjaciół, po śmierci Wacława czeskiego rządził Henryk, 
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Iksiążę ^tuffowski, Piaatowicz. Nalfiulu więc imiprzótl .ijwuio- 
r^ać WJelko]K.>lBkę , po aczynil iokietek w r. 130'J, odetą- 

■ |iiw3zy Henrykowi kraj na lewym brzegu Odry. Clieiwi Krzy- 
■Jacy, w^ilątawszy w swoje sidta, jak lichwiarze, ni('przezi>r- 
■nego Leszka, księciu inowtocławskiego i wyszogrodzkiego (ay- 
ftnowca Łokietk owego), wyłudzili od niegti (w latacli 1303 do 
ftl317) za 562 grzywien ziemię Michałowską, w tJijemniey 
Pprzed jego bradmi, Przemysławem i Kazimierzcin. 

I Książęta śląscy jaku zniemczeni, ciążąc więcej ku wlad- 

łcom czeskim niż narodowym Piastom, naśladowali Kazimie- 
■Tza cieszyńskiego w poddawania swych dzierżaw zwierzcLni- 

■ ctwu czeskiemu. W podł)bny ajiosłjb przekazał księstwo swoje 
■Jw r. 1322 Heuryk VI. wrocławski. Brat jego Bolcsla wIIJ, kaiąźi; 
V'łignieki, uznał się też (r, 1323} hfjłdowiiikiem Jana czeskiego. 
CZa nimi poHzli wiatach 1322 — 1327 kt^iąźctu drubnifJRi: 
Kopolski, bytomski, oświęcimski, koileński, oleśnicki i głogo- 
■"Wski, Jeden tylko Bernard, książę na Świdnicy i Jaworzu, 
fi syn jego Bolesław, nalegania czeskie wytrwale od|iieral. 

m WłndyKław Łokietek przez przyjaźń z GcdjTnincm usi- 

■ iował zasłonili Połakę przpd napadami Litwinów i uprowadza- 
■sieni ludu rolniczego do Litwy w niewolę. Kok 1325 npa- 

■ niiętnił się ważnym w następstwa dziejowe wy]mdkiem, ktiW 
Krym było małżeństwo sjiia Łokietkowego, młodego Kazimie- 
łrza, z Anną (Aldoną) córką Gedymina. Nieprzyjażń książąt 

■ mazowieckich dla Łokietka przynosiła tak smutne owoce, jak 

■ przymierze Mazowsza z Krzyżakami (r. 132(i} i uznanie się 
■["Wa^awa, księcia płockiego, (r. 1329) wasalem czeskim. Od 
Kr. 1329 rozpoczęły się znown krwawe zapasy Polski z Zako- 
KjDem, który od powyższej daty zatrzymywał ziemię Dobrzyń- 
Raką. Nie poivróoiło jej Polsce wielkie zwycięztwo Łokietka 
i(r. 1331) pod Plowoami. Roku 1332 sędziwy ten bohater cho- 

■ dził raz ostatni przed śmiercią na krwawe boje z Krzyżakami. 
I Syn Wlady^awa Łokietka, Kazimierz Wielki, zostawszy 

■ (r. 1333) królem, odzyskał dla Polski Kościan na Bolesławie 
Bigniekim, ale w r. 1335 zrzekj się praw do ziemi Chejmiii- 



skiej hr korzyść Krzyiakiiw i d<j zwierzchnictwa, niid i 
skiem na rzecz Czech, co było oataleczuem oderwaniem 
Sląskftj tej prastarej ziemi lechickiej od Polski '). Nie prze- 
Bzkadzało to jednak Kazimierzowi strzedz tern pilniej tak 
niebezpiecznej dla Polski gospodarki Czechńw na Śląsku. 
Czuwał więc, aby nie zbroili granie, aby gród biskupi Milicz* 
nie dostał się w ich ręce, a korzystając z kłopotów pienię- 
żnych książąt śląskich, brał w zastaw od nich Namydów, 
Krenaburg, Byczynę, Kmistat, i zdobywszy na Konradzie, ks, 
oleśnickim, Wschowę, przyłączył do Polski. 

Hkutkiem starań Kazimierza W. papież Benedykt XIL' 
polecił (r, 1338j wytoczyd proces kanoniczny Za.konowi o bez- 
prałvnę przywłaszczenie ziem polskich w latach 1330 — 1332. 
Wyrokiem, wydanym r. 1339 przez sąd duchowny w War- 
szawie, skazano Zakon na zwrot Polsce ziem: Pomorskiej, 
Chełmińskiej, Michałowskiej, Dobrzyńskiej i Kujaw, oraz na 
zapłacenie 194,000 grzywien wynagrodzenia za szkody. Wy- 
rok ten podnosił moralne prawa Polski do tych dzierżaw, ale 
reznltatów praktycznych na razie nie dał. Kazimierz zajęty 
pracami ekonomicznemi i prawodawczemi wielkiej doniosłości 
dla narodu, unikając niebezpiecznych wojen, zawarł z Zako- 
nem (23 lipca 1343 r.) traktat, zwany „kaliskim", któryi 
zrzekł aię Pomorza i ziemi Michałowskiej, a odzyskał Kujawy 
i ziemia Dobrzyńską. 

Gcdymiii (diiiad Jagiełły, pierwszy organizator państwa 
litewskiego) zdobywszy Wołyń i Włodzimierz w r. 1319, nastę- 
pnie Kijów w r. 1320. Podole, Witebsk, Połock (1327), zajął 
wszystkie ziemie od Putywla do morza Czarnego. Do Nowo- 
grodu wystat (r. 1331) syna swego, aby tę Rzec2po9polit% 
ubezpieczyó. 0<i Gedymina miała Litwa swego wielkiego knia- 
zia litewskiego i ruskiego, calem państwem władającego 
zwierzchnika wszystkich kniaziów. Wiążąc swoją rodzinę 
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K»krewicóstweiu /. Iturykuwiczami. unadzal awuimi ruBkiii 
ftsigatwa. 

Gdy bojarowie otruli punującego dk llaliczu Huleslawn 
Trojdeijowicza, który byt ożeniony z Godyimn('m'nit , sioatr-t 
pierwazej żony Kazimiprza Wiolkipgo, fenJl polski |irzcdsic- 
frziął (r. 1340) wyprawy krzyżową do Lwowa przeciwko 
Dedkowi, staroście ziemi ruskiej, tudzież poganom, t. j. Tnta- 
i Litwinom, którzy owładnęli całą Rusią, Pokimimiem 
ffatarów, a w czciiei i Litwy (r. 1341) Kazimierz W. oawo- 
idzil Ruś naddnieatrzaiiską z pod przewagi pogan i wxiąl ją 
' posiadanie Polski. Odtąd bojarzy przejmowali się rayśkt 
izlacBty polskiej i narodowoiScią polską (powiada Lelewel). 
l wielki król. jako nieporównany organizafur i guspodarz, do 
Łoiica swego życia zajmował się zagospodaronanieni, zahidnia- 
miem i zabezpieezpniem HpuBtOBzalych ziem ruakici. Podobna 
[ospodarka krajowa i wojna pociągały za sobą wielkie wy- 
latki pieniężne, którymi pr/yci^ęty, zastawił Kazimierz 
piemię Dobrzj-ńską Krzyżakom za 8000 kop groszy aze- 
rokick. 

Olgierd, syn GedjToina, siedział na Wilnie, brat jego 
Ciejstut dzierźj'! Troki z zachodnią Litwą, a Lubart Wołyń. 
) dalsze ziemie Rusi przyszło się ścierać Kazimierzowi z tymi 
^tężnymi synami Gedymina. R. 1349 opanował Kazimierz W. 
a. Lubarcie: Łuck, Włodzimierz, Bełz i Cbrfm. Litwa jednak 
Sue data za wygraną i Lubart, po krwawych bojach, odebrał 
Kr. 1352) Wołyń Kazimierzowi W. 

Gdy Karol czeski zrzekł się swoich dziwnych do Ma- 
Eowsza pretensyj (r. 1353), książę mazowiecki Ziemowit III. 
l^ożył h(dd (r. 1355) monarsze polskiemn z cfJego Mazowsza, 
które tym sposobem powracało teraz do politycznej z Polską 
solidarności , tak ważnej wobec niebezpiecznego są,iiedztwa 
Zakonn. Kazimierz, pray dobrowolnym hołdzie panów lirande- 
inrskich, odzyskał (r. 1365j bez krwi rozlewu grody wa- 
mwne Santok i Drezdenko. 




— 46 - 

częła swą potęgę osłabiać przez domowe niesnaski, odosobnili 
się od niej Perekopcy, którzy u Perekopu krymskiego na 
stepach czarnomorskich koczowali. Olgierd, oswobadzając od 
jarzma Tatarów mongolskich Ruś naddnieprską , zapuścił się 
z wy ciężko (r. 1363) aź po Krym i skłonił Perekopców do 
uznawania zwierzchności Litwy. R. 1366 wybuchła znowu 
wojną między Polską i Litwą o ziemie wołyńskie. Traktat, 
po tej wojnie zawarty, uregulował stan posiadania w ten spo- 
sób, że Lubart Gredyminowicz wziął ziemię Łucką, a Kazi- 
mierz W.; na znak swego zwierzchnictwa, zatrzymał w niej 
gród łucki. Niemniej pozostał przy Polsce Włodzimierz z po- 
wiatami: Horodelskim, Lubomskim, Turczyńskim, Ratneńskim, 
Koszy rskim i Włuczyńskim. Grody: Krzemieniec, Przemyśl, 
Olesko, Bełz, Grabowiec, Chełm, Łopatyn i Szczebrzeszyn zo- 
stały pod berłem polskiem. Nadbużne zaś grody: Brześć, 
Mielnik i Drohiczyn pozostały w posiadaniu Kiejstuta. Na 
Pokuciu i południo-wschodzie Sniatyn był wówczas grani- 
cznym grodem polskim. Taki stan posiadłości państwa polskiego 
pozostał do śmierci królewskiej, która nastąpiła 5 listępada 
1370 r. 

Po zgonie Kazimierza W. siostrzeniec jego i spadkobierca 
tronu, Ludwik, król węgierski, oddał w lenno Dobrzyń Kazi- 
mierzowi, księciu szczecińskiemu, wnukowi Kazimierza W., 
ziemię zaś Wieluńską i Ostrzeszowską Władysławowi, ks. opol- 
skiemu. Temuż księciu powierzył Ludwik (r. 1372) rządy* 
Rusi, zlecając obronę przed Litwą, która zaraz po zgonie Ka- 
zimierza W. oderwała od Polski część Wołynia z grodem 
włodzimierskim. 

Jeszcze za Gedymina nastąpił wypadek zabawny poda- 
rowania Litwy przez cesarza niemieckiego Zakonowi. R. 1334 
przyciągnął w liczbie Krzyżaków Henryk książę bawarski 
i zbudował na ziemi Żmudzkiej w okolicy Giełgud yszek 
i Wielony nad Niemnem zamek, który nazwał Bajerburgieni. 
t. j. bawarskim. A niebawem (w grudniu 1337 r.) cesarz 
Ludwik Bawarczyk wysłał Zakonowi z Monachium dwa przy- 




frileje. w których z wielkiej nidośi'] zapisuje Krzyżakmu na 
dffttisnośii i-atą Litwę i ziL-mio tlo niej należące: Zmadź, Kar- 
s(iw i Ru4 z całą władzia świecką i sądową. Polecał cesarz 
Ludwik, aby Bajerbarg był stolicą Litwy, aby stanął w nim 
najprzód kości<'>t kate.lralny, potem metrojwUtalny, Chorągiew 
! herbem bawarskim miała przudkowad na wszystkich 
teeiw poganom wyprawacłk Dalej nie mogta chyl)a pójść 
feaówi Bartoszewicz) próżność cosarza niemiockiego ani po- 
lebstwo teutoiiskiemu Zakonowi. 

Pod tjBBi lo Bajerbiirgiera, pragnąc go zdobyi!". polegt 
luiercią bohaterską (r. 1337) sam Gedyniin, a przewodnictwo 
ij wfUi.'e Litwy f potęgą Zakonu odziedziczyli po nim 
rnowie jego Olgierd i Kiejstut, mianowicie Kiojatnt, jako 
psiążę Trok i Żuiudzi. Od tej chwili zwłaszcza, gdy Zniudź 
Brak^ swego pana, nastała doba najgwa!townic)szQgo napom 
■akonn i najrozpaczliwazej Litwinów obrony. Zamki krzy- 
(ackje i litewskie: Wielona, Jurborg. Chrialniemel, Bajerburg, 
laadań, Friedberg, Bistena, Jnnigcda, Patenik, Onkeim, Ma- 
rieołcerder i wiele innych, po wiclekroó burzone były i od- 
budowywani. Pod koniec tej krwią i pogorzeliskami bez 
ffzerwy ziejącej epoki, Jagiełło (syn najstarszy Olgierda 
|.dragiej jego iony Jaljanny), siadłszy po śmierci ojca (r. 1377) 
i stolicy wileńskiej, żeby się utrzyu>ać na tronie litewskim, 
raipólnie z bratem Skirgiełłą w r. 1382 ustąpił Zakonowi 
jSmndi aż po rzekę Duhisac, a rad nio rad, musiał iś(5 potem 
1 tą polityką Jagiełły i syn Eaejstuta Witold, do którego 
Zmudi prawem spadku po Kiejstucie należała. 

Dla Zakonu konieczną była Żmudź ze względu, że prze- 
Hradzata posiadłości dwóch państw krzyżackich: Pros i Inflant. 
Koniecaiiie chciało się Niemcom Żmudzi, bii dotąd Mistrz 
"Wielki tylko przez morze mógł znosić się z p(jdwładnyui sobie 
Mistrzem intlanekim. a kiedy ohadwaj z dwóch stron na 
^^Zmnd^ uderzali, to w pośrodku na zgliszczach podawali sobie 
^B^c. Traktat Witolda x Wielkim Mistrzom Konradem Ton 

^fgittymmdi&imlimiibdiifk' kr ^yp' "'"- 
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mnuwuj Siilinie, pray ujściu DubiMsy, ustąpił Zakonowi nie-ł 
tylko eatą zachodnią Żmudź od Kurlandyi i Bałtyku po Dn-I 
bissę i wyspę Salinę, ale i dalej na południe za Niemnem. ł 
kn Mazowszu naznaczył granicę rzekami Szeszupą, Ncttąl 
i Biebrzy do Narwi. Aby podbió zupełnie ten kraj sobie przy-ł 
znany, Krzyżacy wzmocnieni przybyciem rycerstwa z Francyi,B 
Niderlandów i wielu innych krajów Zachodu, w lutym r. 14001 
wykonali morderczy napad na ziemJĘ Żmudzką. Znękani dofl 
szczętu Żmudzini prosili o litośd, obiecywali przyjtid wiar^J 
chrześcijańską i dostawili zakładników. ■ 

Tak podbitą zoatata ostatnia kraina bałwo chwalcza ł 
w Europie. Zakon wzniósł zaraz dwie warownie w środka! 
tej ziemi: Friedberg na miejscu Wielony, jako stolicę krzy-1 
żackiej Żmudzi, nic zaś w Bajerburgu, jak tego życzył. sobioJ 
cesarz Ludwik, i Gotteswerder, silniej obwarowaną murem I 
i opasaną waJami. Kraj cały otrzymał administracyę niemiecką. I 
Ucisk, wywarty na opornych, przybrał ostateczne granice.1 
Zakładników żmiidzkich pędzono oezyszozaó stajnie jako naj-ł 
gorszych niewolników. Niemcy wtłoczyli jarzmo na wszyst-ł 
kich, wolne barki zaprawili do robót nocnych, odjęli im po-l 
lowanie, rybołóstwo i handel. Wówczas popłoch zapanował! 
powszechny na Żmudzi, bo wszystko, co żyło, uciekało doł 
Litwy, pomimo ie Mistrz "Wielki żądał wydawania zbiegowi 
i pozasiekał drzewem leśne drogi, na wolnych nawet ludzi I 
czyniąc zasadzki i okropną chłostą napowrót ich zapędzając I 
do domu. I 

Zdawało się, że dla Żmudzi nieuniknionym będzie taki I 
sam los straszny, jakiemu uległ podbity przez Zakon bratni I 
Litwinom szczep Prusów, który bądź wyginął pod mieczemi I 
bądź ratował się ucieczką do Litwy i Żmudzi, a utrzymał się ' 
tylko w jednym zakątku swojej ziemi, między Preglą i Nie- 
mnem, służąc ujarzmicielom w ich napadach na Litwę. Zwy- 
eięzki Zakon władał teraz szerokim pasem ziemi nadmorskiej 
od Kaszub i Wielkopolski aż po odnogę Fińską, dzierżąc 
w awem ręku ujścia Wiały, Niemna i Dźwiny, a zasilany 
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rycerstwem prawie ealej Eurnpy przed sta w i al potęgi; militarn/i 
ipierwBzorzędoą w Mwiecie. Podobmri nikt nie wątpił, ie osta- 
■tnia godzina dla Żmudzi już wyliila, a po niej wybije dla 
Jjitwy. Ziemia bowiem niejiodleglego ludu litewskiego między 
Dubissii a Wilnem by)a jni tylko czę^eią wobec ujarzmio- 
nycb przez Zakon ziem praskich, żniudskieh i łotewskich, 
a najpotężniejsi jej władcy: Oedyrain, Jagiełło i Witold zajęci 
budowaniem wielkiego państwa na Rosi, odstępowali gniazda 
lodzinne chciwemu krzyźaetwu tak, że cały naród litewski 
zamierzał emigrować ku wsch<idowi. 

Ale topór, zawieszony nad karkiem nieszczęśliwego ludu, 
powstrzymanym został przez wielkie wypadki dziejowe, roz- 
wijające się w Polsce. Po śmierci Ludwika węgierskiego pa- 
powie małopolscy, kierując się głębokim rozumem politycz- 
nym, zaprosili Jagiełłę na męia ki'ólewny Jadwigi. Była to 
wielka dla Słowiańszczyzny chwila historyczna, gdy w dniu 
15 lutego 1386 r. władca pogańskiej Litwy przyjmował na 
iBamku krakowskim cbrzest święty i imię polskie Władysława. 
Za tym związkiem poady inne. Siostrę swoją, Aleksandrę, 
Tfłydal Jagiełło za Ziemowita mazowieckiego, zaś brata awego, 
Wigunda, ochrzczonego imieniem Aleksandra, ożenił z córką 
Władysława ks. opolskiego, którego przy ziemi Wieluńskiej 
i Kujawach pozostawił. 

Gdy Władysław Jagiełło urządzał i chrzcił Litwę, kró- 
lowa Jadwiga ratowała tymczasem Ruś Czerwoną, która, zo- 
stając w dzierżeniu jej siostry Maryi, teraz, gdy rządy Węgier 
objął mąż Maryi, Zygmunt luksemburski, mogła się dostać 
w posiadanie Węgier. Król z wyprawy apostolskiej po Litwie 
przybył (jesienią r. 1387) do Lwowa, gdzie Piotr, wojewoda 
■wołoski, hołd uionarsze polskiemu złożył. Tutaj należy słów 
Mika powiedzieć o Wołoszy. Nazwę W I a c h , Włoch, 
"Wołoch nadawali ołowianie wogóle wszystkim ludom zro- 
manizowanym, bez różnicy pierwotnego icli pochodzenia, szcze- 
gólniej zań zromanizowanym plemionom półwyspu bałkań- 
skiego, które rozprószone wśród Słowian, błąkały się od. 



ków ze swemi stadami od ]jfjtiidniowych Karpat po Helladę. ■ 
Każde znaczniejsze gniazdo takich Wlachów, Wołoobów, otrzy-ł 
mywało nazwę Wlachii czyli Woloszy, naj znaczniej szem zeu^ 
ze wszystkich była gómysta kraina Siedmiogrodzka. Z niej.JB 
to lud pasterski Wołochów spływał jakby falami po stokacIiM 
górskich ku nizinom we wszystkie strony, nad Dunaj, Mt^^ 
dawę i w stronę naszego Prutu i Dniestru, roraanizując wy-B 
trwale nuwozagarniane przestrzenie. Kraj, pfJoźony pomiędzył 
Karpatami, Dniestrem i ujściem Dunaju, zależał długie czasyj-ł 
tak pod względem politycznym jak i cerkiewnym, od HaliczaJ 
i Eusi. Usiadający tu Rumunowie, czyli Wołosi, obierajątM 
sobie wojewodę, uznawali tedy z wierze Imictwo książąt ha-^ 
lickich. Kiedy więc Kazimierz Wielki księstwo Hahckie w TM 
1340 na rzecz korony polskiej zajął, wojewodowie wołoscył 
powinni hyłi króla polskiego za zwierzchnika swego uznad-ł 
Jakoż poczęli hołd oddawać, a stosunki wzajemne Polskił 
z Wołoszą trwały od wieku XIV. do końca istnienia Rzeczy-J 
pospolitej. Polacy nazywali Wołoszczyzną lub W o ł o-B 
s z ą całą przestrzeń od Dniestru ku dolnemu Dunajowi, gdzie I 
w połowie XIV. wieku istniały już dwa odrębne politycznie I 
województwa, czyli hospodarstwa. Właściwie tylko graniczącej 
z Polską, między Dniestrem i Karpatami położone, nosiło na- i 
zwę ctnograliozną Wołoszczyzny, a po łacinie miano geogra-ł 
fiozne „Mołdawia"; hospodar zaś zwany byt zwykle woje-J 
wodą wołoskim lub mołdawskim. Województwol 
dalsze, t. j. między Karpatami siedmiogrodzkiemi a Dunajera I 
leżące, stale nazywali Polacy (naśladując w tem Wołochów) M 
„Multanami" (tyle co Jluntenia, Mon tani a, ziemia za I 
górami), O tej różnicy dwóch nazw: Multan i Woloazy. często I 
bti,'dnie pl-itanych, należy dobrze pn.iniętać. Hospodarowie to m 
wołoscy czyli m<Jdawacy, a nie multańscy, obowiązywali się I 
zachowali Polsce wierność, dostawiać 7000 ludzi posiłków na I 
wojnę, udzielaó polskiemu handlowi wszelkiej pomocy, nie I 
stawiać zamków nad Dniestrem, nie budować na tej rzece 1 
jazów, nie pobierać (-'el, rocznic nadsyłać królowi 40O wuMw 1 



li 200 worów wyziny na kuchnia, 200 sztuk szkarłatu i 100 
I koni, tudzież osobiście dla oddanid hołdu przybywać. 

Jagiełło, zostiiwKzy królem polskim, powierzy! bratu 

Bwema, Skirgielle, wielkoksiąŻĘCą władzĘ Litwy i oddal mu 

Troki, Wilno i Połock, zatrzymując tylko sobie tytuJ i prawa 

najwyższego księcia. .Takoż wieln dzielniczych książąt ruskick 

dopełniło (r, 1388) złożenia hołdu Jagielle z rozmaitych ziem 

Witoldowi wyznaczył najprzód Grodno, pot<;m dał mu 

JWołyii z pozostawieniem polskiego starosty w Łucku. Wre- 

■ ■zcie (r. 1391) oddał król zwierzchnictwo wielkoksiążęce nad 

■-ealem państwem litewskiem temu bratu stryjecznemu, który 

Bodtąd rządził samowładnie wśród potomków swego stryja 

Olgierda i Rurykowiczów. Śmierć Hkirgielły zapewniła Wi- 

Eoldowi Kijów. Smoleńsk zdobył on na Swiatosla wieżach 

[ zhołdował liezne księstwa między LitwiJ a Moskwą położone. 

'Ogród i Psków przyjmują „posadników" (namiestników) 

Be jego imienia. Witold, pomimo ciężkiej klęski {r. 1399) nad 

^''oraklą przez Tatarów zadanej, utrzymał zwierzohnośd Litwy 

Ład hordą i nawet w Kapezackiej banów ze swojej ręki 

prowadzał. Znaczną część Podola, straconego przez Fiedora 

■Korjatowicza, oddał Jagiełło prawem lennem Spytkowi z Mel- 

Isztyna, zasłużonemu rycerzowi i piinii niatopulakiemu. 
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zje^^zie w Wilnie stanął d. 18 stycznia 1401 r, 
ł|)ierwazy akt połączenia Litwy z Polską, jako zobowiązanie 
"^ l4twin(iw trmauft pfgy koronie i królu. W maju r. 1^4 



zatwierdził Jagiełło w Kaciąźu układ kaliski o grauice między 
Polską i Zakonem. Krzyżacy jednak nie przestali wdzierać 
Bię w granice Polski, bądź pod Lubiczem nad Wisłą, bądi 
przez nieprawne kupno Drezdenka vd starosty jtolakiego, któ- 
rym byl Niemiec. 

K. 1404 Litwa wyparła ze Sinoleiska kniaziów krwi 
Biiryka i przyłączyła ziemię Smoleńską do swoich dzierżaw. 
Psków i Nowogród osobno -stały z Litwą sprzymierzone. Na 
wschód posiadłości litewskich, w krainie Ugrów, po obu stro- 
nach- rzeki Klażmy. utworzyła się nowa Euś Wielka, w której 
aamowladca, wielki ks. moskiewski, zostawał pod panowaniem 
Motej hordy Moagołów, Witold zawarł z nim umowę (we 
wrześniu r. 1408), mocą której obie strony przyjęły rzekę 
Ugrę jako granicę między Litwą i Sloskwfi. Zawarty po zwy- 
cięstwie grunwaldzkiem traktat toruński z Zakonem (1 lutego 
1411 r.) pOHTacal Polsce ziemię Dobrzyńską, Mazowszu Zam- 
krzeńską, a Litwie Żmudź, jako dożywocie cUa Jagiełły i Wi- 
tolda. Jesacae na rok pried G-niuwaldcm, kiedy Polska przy- 
gotowywała się już do wielkiej wojny z Zakouem, Witold 
w sierpniu r, 1409 wkroczy} na Żmudź i wypędzU załogi 
krzyżackie, Rozejm 3 września przerwał jednak tę wojnę, 
a wyrok polubowny Wacława czeskiego przyznał Żmudź Krzy- 
żakom. Szczęściem dla tej nieszczęsnej ziemi, ocaliła ją Polska 
pod Grunwaldem. Wprawdzie traktat toruński oddawał Żmudź 
królowi polskiemu i Witoldowi tylko dożywotnio, ale już od 
Polaki i Litwy zależało, aby dożywocie zamienić na wiecz- 
nośó. Nowym sędzią polubownym obrany został Zygmunt, król 
węgierski, a gdy pełnomocnik jego Benedykt Makra przybył 
w styczniu r. 1413 do Lwowa, Witold w imieniu swojej córki, 
i panowie polscy, w imieniu królewny Jadwigi, jako dzie- 
dziczki, a obok nich bojarome źmudzcy, zanieśli jednomyślny 
protest przeciw owemu artykułowi pokoju toruńskiego o do- 
żywociu. Cesarz Zygmunt zastawił r. 1412 królowi polskiemu 
miasta spiskie za sumę 40,000 kop groszy. Tym sposobem 
powracała we władanie Polski część krainy zakai^packicj, 



1 Spiżem, klórą r. IIOS (Ul Krzywousty kpjlowi węgier- 
■•skiemu w dożywotnim tylko jwsatru z« swą córką. 
m- D. S października 1413 r. stanął w Horoclle n/jwy. i^ci- 

■ źlejszy od lySeńakiego związek Litwy z Polaka. Jak przed 

■ (Swiercią wieku Jagiełło, zostawszy clirześajiuiinem i królem, 

■ apostołował po Litwie w otoczeniu duchownych polBkich, tak 
Ł-obeenie po uroczystym akcie horodelskim, król i wielki książij 
łWitold udali się zaraz w podobna podróż apostolską do Żmu- 
l-dzi, którą uorganizowano w księstwo Żniudzkie. Pienr- 
B:8zym „starostą" czyli wojewodą żmudzkim został Kież- 
Łgajło, Żmudzin, wojewoda wileński. W 28 wlościaeli, czyli 
Kpowiatach żmudzkieh (zwanych ^traktami"} ustanowiono wój- 
Łłów i ciwunów. Na soborze kou stanę yeńak im r. 1416 sta- 

■ Bcło osobne biskupstwo żmudzkie, które biskupi polscy ka- 
^^onicznie ufundowali r, 1417 i którego pierwotna siedziba 
Łanajdowała się w Miednikach czyli Worniach, Zakon rozpo- 
Kczął znowu zatargi o granicę Żmudzi, którą chciał Witold 
Łsakreśliii aż po ujście Niemna i zająć Memel czyli Kłajpedę. 
■Wreszcie traktat między Polską i Zakonem d. 27 września 
Kf422 r. zawarty (nad jeziorem Mielnem, na Kujawach, gdzie 
KFagietło obozował), na zawsze wcielał Żmudź do Litwy. Kray- 
B^cy zatrzymywali Pomorze, ziemię Chełmińską i Michałow- 
■'•aką. a oddawali Nieszawę, Orłów i Murzynów na Kujawach, 
■■srzekając się na wieki praw do Żmudzi. Polska, zawierając 
Bt'en traktat, odzyskiwała zaledwie kilka mil kwadr, ziemi le- 
Behickiej (na lewym brzegu Wiały), a wyrzekała się całego 
■'Pomorza, bo głównie miano na względzie zabezpieczenie ńmudzi 
^dla Litwy. Memel tylko pozostaJ przy Zakonie, a w r. 1431 
Bóznaczono tę granici; pokojem w Chriatmemlu. 

■ R, 1411 Witold, zazdrosny o granicę swych dziedzin, 
I .-sprzeciwiał się włączeniu Podola do Korony. Ale po jego 
Łiimierci, która r, 1430 nastąpiła, Polacy zajęli Kamieniec Po- 
Kdolski, Czerwoiiugróilj Smotrycz i Skałę, windykując (r, 1432) 
•takowe na rzecz Korony. W r. 1434 utworzono z Podola 
^gernwóósAwo. Panujący na Ozerniebowie Świdrygiełło, otrzy- 



mai od Jagiełty po Witoldzii? godność wielkiego kaiccia litew- 
skiego, gdy jednak człowiek ten niespokojny począł się bun- 
iowarf, JagieJlo uczynił wielkim kaięciern, dożywotnim i len- 
nym, Zygmunta Kiejstntowicza. brata Witoldowego. Wołyń 
pozostawiono przy wielkiom ksii^^stwia litewakiem z wyjątkiem 
Horodła, Wiellina, Lopatyna, Ratna, włączonych do Korony. 

D. 31 maja 1434 r. Władysław Jagiełło zmarł w Grńdfcu, 
jadąc do Halicza, aby w tej starej stolicy Rusi odebrad hołd 
od nowego wojewody racJdawskiego, Stefana, Po zgonie Ja- 
giełły Litwa z Witebskiem, Połoekiem, Orszą i Smoleńskiem 
rządzona była daloj przez Zygmunta Ki ej atutowi cza, a B,u8ią, 
południową z Kijowem i Czemihowem władał Hwidrygiełło, 
który nie przestawał wichrzyć, chcąc wedrzeć się na tron 
wielkoksiążęcy litewski. Za pom.oc przyrzekał Krzyżakom dad 
trzjTuilowy pas ziemi Żmudzkiej wzdłuż morza, fitary Zyg- 
munt Kiejstutowicz z ayneni swoim Michałem, bronili się 
przeciw wdzierstwu 8widrygielły i walecznością rycerstwa 
polakiego odnieśli świetne zwycięztwi) (r. 1435) pod Wiłko- 
niierzem nad pcJączonemi wojskami Świdrygiełły i Mieczo- 
wych kawalerów inflanckich. Zwycięstwo to miało dla Litwy 
znaczenie drugiego Grunwaldu, bo zamknęło dobę napaści 
Zakonu inflanckiego, którego wielki mistrz już pokojem, za- 
wartym r. 1433 w Brześciu kujawskim, zrzekł się był raz 
na zawsze wszelkich uroszczeń do Żmudzi, ale pomimo to 
popierał je orężem, dopóki Polacy nie znieśli go na polach 
wilkomierakich. Upadek potęgi Zakonu pruskiego od Grun- 
waldu, zaś inflanckiego od Wilkomierza się datuje, w ćwierć 
wieku jeden po drugim. To też i Świdrj^gietlo aklem z 4 wrze- 
śnia 1437 r. uznawał już pokornie zwierzchniczą władzę Polski 
nad Czemihowem i Kijowem. Traktat Polski z Zakonem pra- 
skim 5 stycznia 1437 r. w Brześciu zawarty, przyznawaj 
Krzyżakom Arenswalde i Wedel, a przy Polsce, jak pierwej, 
potwienlzal: Nieszawę, Orłów i Murzynów. 

R. 1441 przyszło do sporów i wojny granicznej na Pod- 
Jasiu między książętami Litwy i Mazowsza, R. 1443 biskup 



krakowski, Zbigniew OleiliDicki, kupił od ksi)|żąt WacFiLwa 
cieszyńskiego i Bolka rnciborskiego księstwo Siewierskie i do 
biskupstwa krakowakiegi) wiecayście wlączjł. R. 1448 Kazi- 
mierz .lii^ielloiiczyk wcielił do wielkiego księstwa litewskiego 
Starodub. Brańsk (zadniepraki) i Put;-wl, t, j. dzielnicĘ wy- 
pędzunego z niej Miehata Zygmuntowicza, wnuka Kicjstutn- 
wego. D. 31 sierpnia 1449 r. król Knzimierz zawarł traktut 
z Wasylem Waaylewiczem, wielkim ka. Moskwy, mocą któ- 
rego Smoleńsk, Meeńsk i Labuck zoatuty przy Litwie, Rżew 
przy Moskwie, a Psków i Nowogród Wielki wyjęte zuatnly 
z pod w|>lywu litewskiego. Tegoż rtjku Piotr, wojewoda moł- 
dawski, składał hołd Kazimierzowi, a w r. 1459 czynili to 
samo książęta Nowosielscy i Odojewscy z Rusi zadnieprskiej. 
Posadnica, Marta Borecka w Nowogrodzie, udała się z biaku- 
pem Teofilem do Kazimierza Jagiellończyka, prttsząc o pomoc 
przeciw Moskwie. Wskutek zawartego przymierza, wysłany 
aa namiestnika tło Nowogrodu kniaź Michał Olelkowicz, nie 
zdcJał wptywpm litewako-polskim uratowad niepodległości rze- 
CzypoHpolitcj Nowogrodzkiej I Pskowskiej, Obie te rzeczy- 
pospolite, upadając (1471—1479), przestały Ijyd przedmu- 
rzem Litwy i ułatwiły wielkim książętom moskiewskim drogę 
do dalszych na Rnsi litewskiej podbojów. 

D. 4 ezy 6 lutego 1454 r. stany pruskie doręczyły Wiel- 
kiemu Mistrzowi przez herolda w Malborgu manifest, wypo- 
wiadający wojnę Zakonowi. Miasta: Grudziądz, Świec, Gniew, 
Grebin, Gdańsk, Elbląg, a we wschodnich Prusiecb Preusu- 
markt, Holland, Brodnica, Brandenburg, Balga, Sława, Słu- 
chów, Raatenburg i inne, wybuchem powstania pozbywały się 
rządów krzyżackich. Posłowie pruscy i burmistrze miast naj- 
znaezniej szych bawili w Krakowie, aby przyjąć polskie pod- 
daństwo- Dopiero atoli po 13-letniej wojnie z Zakonem o nie- 
podległość, w której Polska e/ynny wzięła udział, stanął 
d. 19 paidz. 1466 r. wieczysty pokój, powracający Polsce 
Pomorze z Gdańskiem , Malborgiem , Elblągiem . Sztumem, 
:ziemię Chełmińską i Michałowską. Prasy właściwe (Samland, 



, .Hinterliind, Nicdurlaiid), t. j. przez Krzyżaków na [loganac.h pi'u- 
sko-litewskich niegdyś zdobyte i następnie hidnuacią przeważnie 
-mazurską zasiedlone, pozostały przy Zakonie, ale jako księstwo 
hołdujące Polsce. Kaidy nowo obrany Wielki Mistrz obowią- 
zanym liyl w sześć miesięcy \>p swojej elekcyi dopełnić hołdu 
monarsze polafcieniii i nikogo nigdy za zwierzclinika swego 
prócz papieża i króla, polskiego nie aznawać. Biskupatw^u cheł- 
mińskie włączono do archidyecezyi gnieźnieńskiej, warmińskie I 
zaś zostało udzielnein pod protekcją królewską. W stanie po- * 
-wyższym Pomorze gdańskie i Prusy królewskie jako część 
Rzeczypospolitej przetrwały do jej końca i rozbiorów 
1772 i 1793. 

Przedmurzem ud granic tureckich był dla Polski (Jziehiy 
wojewoda mołdawski, Stefan (1458 — 1501), który instynktem 
politycznym ciążył do Polski. HcJd jego, złożony Kazimierzowi 
Jagielloiiezykowi. odbył się r. 1484 w Kołomyi. Królewicz 
Jan Olbracht, mocą umowy zawartej (r. 1491) z bratem Wła- j 
-dysławem, królem czeskim, otrzymał tytuł księcia Slązka i za 
zrzeczenie się praw do tronu czeskiego wziął w posiadanie: 

' -Głogów, Bytom. Cieniawę. Koźle i Krosno, ale tylko do czasu, 
w którym zostanie królem polskim, eu wprędce (1492) łiastą- 
pUo. Na wiosnę r. 14'.I3 Wielki Mistrz Zakonu. Jan Tieffen, , 
-składał w Toruniu królowi Janowi Olbrachtowi hołd należny i 
Polsce z Prus książęcych, t. j. królewieckicb. 

W miarę wymierania bezdzietnych książąt mazowieckich, j 

' dzielnice ich wcielano do Korony. I tak po śmierci Włodzi- 
«ława II., która zaszła w lutym r. 1462, nastąpiło wcielenie 1 
dzielnicy Retzki ej i Rawskiej. Po zgonie zaś Janusza II.; księcia,! 

I jrfockiego (w lutym r. 1495), z księstwa jego ut\vorzouo wo- | 

I jewództwo Płockie. Od Jana. księcia oświęcimskiego i zator- 
ekiogo, Piastów śląskich, kupił w r. 1494 król Jan Olbrachtjl 
księstwo Zatorskie za 80,000 ówczesnych złotych polskich. 4 
czyli dukatów i 200 grzywien rocznego dożywocia. 

Wielki ka. moskiewski, Iwan Wasilewicz, przybrawszy* 
tytuł cara wszech Rosyi i sprzymierzywszy się z Mongligi-] 



w wiijnif r<ji!pi)L'2cti.'j X Litwii r. 14!ł3. zdoliyt: Sicp- 
Mceńsk. Wia^iiic i Nowofti'<W eiowierski. Alt^ksAntler 
Jagiollfińczyk, jak" wówpziis jeszcze za życia Jiuia Olbniclita 
wielki książę litewski, niekurzystnym dla Litwy traktatPia 

^7s d. 1 lutego 1494 r. zr/ekł sii; ostatecznie praw zwieraeŁ- 
nictwa nad Pskowem i Nowogrodeiri i oddal: Wiaiinc, Clilc- 
pei5, Oleksin, Tiiszynńw, Rostawl, Weniew, Mściakw. Torusy, 
Obnleńek, Kozieliłk. Nownsielsk. Bielew, Woratyńsk, Odojew 
i Peretnyśl, a odzyskał Lubiick, Moeńsk i Spierpiejsk. Po sm- 
wari^iu tego traktatu przyszło r. 14'jrł do małżpńativa uiic^lzy 
leksandreni Jagieł I oiiczykicm i Hirlcnii, uórku Iwaiiit Wasi- 
lewicza. Pomimo jednak lego zwiigzku, który Jiokój i granico 
' z Moskwą miał ustalili, gdy dąźeoia puiistwa nioskiew- 
■akiego do dalszj-cli podbojdw nie ustawały, przyszło w r. 1500 
jflo nowej wojny, w której Litwa utraciła Mc«ńsk, fiierpiejak, 
"ntywl i Brntbk (zadnioprski). Już "d wojny w r. 1490 Li- 
srozumieJi, że kraje ich nad Dnieprem morrą być tylko 
«k>rie przra związanie sic,- z I'olsk% w jedno paiistwo. Jakoż 
^. 10 maja 1499 na sejmie w Piotrkowic, odnowiimo unię 
Jhorodclską ze strony polskiej w obecniiści posłów litewskich, 
. 2D lipca tegoż roku na sejmie litewskim w Brześciu 
^ili to anmo Litwini w obecności posl/iw polsidcli. Pó- 
OiieJBza unia lubelska z r. 1569 była już tylko niejako ko- 
JdyfikacyfŁ prawodawczą całrgo szeregu umów. rozpoczętych 
-aktem zjazdu wileńskiego ■/. d. Ift stycznia. 1401 r. 



elu ziem zndnioprzariskich w wojnie z Moskwii 
, skłoniła Litwinów, po wstąjiieniu na tron Aleksandra 
ńczyka do now^o aktu unii (3 paćdzieroika lóOl r.], 



określającego na przyszlośd wspólny wybór króla przez zjazdJ 
elekcyjny polski i litewski. Oba kraje zobowiązały się doj 
wzajemnej pomocy ori^nej, wBpdlnycli przymierzy, przywila-' 
jów i monety, a uktad powyższy stul się punktem wyjścia-l 
dla dalszych działań obn narodów w celu swego zjednoczenia.-! 
R, 1503 stanął z Moskwą 6-letni rozejm, który przyznawali 
jej Czernichów, Starodub, Lubeez, Trubeck. Radchoszczę, j 
Brańsk (zadnieprski), Meeńsk, Lubuck i Sierpiejsk. 

Gdy Aleksander Jagiellończyk królował, brat jego młodszy 
Zygmunt I. rządził z woli trzeciego swego brata Władysława,! 
króla czeskiego i węgierskiego, księstwom Głogowskiem. Ten' 
kilkoletni pobyt Zygmunta na Slązku upamiętnił aię w dzie-' 
jack ziem piastowskich nad Odrą, zaprowadzonym przez kró-. 
lewicza polskiego wzorowym ptjrządkiem i ładem. Prawie' 
w tym samym czasie nastąpiła i w Moskwie zmiana tronu., 
Po Iwanie III. Wasylewiczu. pierwszym carze Moskwy, zmar-, 
lym r. 1505, nastąpi! syn jego Wasyl TIL , który r. 1512 
wybrał się mi wojnę [jrzeciw Litwie, postanawiając wal«zyd' 
„póki konia i miecza stanie". R. 1513 zapomocą niemieckich 
puszkarzy ogromne wojsko Wasila zdobyło na Litwinach^ 
Smoleńsk. Starania. Warsonoficgo, episkopa smoleńskiego, aby 
Smoleńsk oddaó Polsce, nie powiodły się. Przez złrycięstwo 
pod Orszą (d, 8 września 1514 r.) odzyskała tylko Litwa. 
Mścisław i Krzyczów. 

Wielki mistrz pruski. Albert, za otrzymane pieniądze' 
od mistrza kawalerów mieczowych, t. j. inflanckich, Waltera 
Plettenburga wyzwolił go r. 1513 z pod zależności swego Za- 
konu. Wówczas Kawalerowie inflanccy, zostawieni samym , 
sobie, zagrożeni wzrastającą potęgą Moskwy, szukali pomocy; 
w Polsce, Danii, Szwecyi, ezem więcej jeszcze na siebie Mo- 
skwę rozjątrzyli. D. 10 kwietnia 1525 r. Albert Hohenzollern, 
margrabia brandeburski, siostrzeniec króla Zygmunta I., jako 
wielki mistrz Zakonu, złożył królowi polskiemu uroczysty 
hołd na rynku krakowskim. Pruay w tymże roku sekulary- 
zowane zostały w księstwo pruskie, czyli królewieckie, jako 



i 



plennoi^d Polski , h k!iii|2v iniii^ za&iiidiió w spuucie RieniY- 
IpoRpolitej. Pruay książęce stały »it; teJy oiąslką PnUki. nic 
Inip zostały nigily do nioj wcielone. 

I Bezpcitoniiin śmierć (Iw>>ch osbitnich ksiqźi|t imizuwic- 

I ckich: Stnnislawa r. Ib2i i Janusza r. lb'2ii, icwrócila lenno 
I inazowiockie w r^^ce Poluki. D. 14 wnteiiniH ir>26 r, w Wnr- 
f Bzawie, szlachta tnazowic4.'ka przysięgła na wicrnotó Zygmun- 
towi I., a r, 1529 reprezentacya wojewfldztwa raazowieckiet^o 
weszła do rady i sejmu Rzefzypospolitfj, /. czasów króla 
Zygmunta I. dotrwał do dni naszycli wielki slup graniczny 
Laad rzeką Łykiem pod wsią Bogiiseami, o pół mili od Ora- 
I jewa, w miejscu, gdzie si^ zlłiegiiły trzy graniw: Pma ksią- 
rięcycli. Korony i Litwy, w r. 1546 wymnruwany. z lanito- 
Bezesnyni napisem i herbami państw. 

Po wstąpieniu na tron Zygmunta Augusta (r. 154S}, ;do- 
l^li mu hi:Jd w d. 20 września 1&4!) r. kaiąitcta pomorscy) 
■ roku następnym uczynił to (pnw-K [loslów swoich) książę 
Lpruski Albert Hohenzollern. W uierpniu ir»59 r. marszałek 
i Zakonu inHonckiego Oottard Kettler zgodził się na zajęcie 
[przez króla polskiego jiułudniowej części Intlant od Drui do 
lAszerady. K. 1561 Mikołaj Radziwiłł, zwany Czarnym, kaa- 
Ł«lerz wielki lit, doprowadził ukindy z tyinżi; Kettlcrem i sta- 
Inami inSanekimi do skutku tuk, że 5 listopada tegoi raku 
lo uchylenie Zakonu mieczowego od władzy, a 28 li- 
Estopada Kettler otrzymał księstwo Kurlandyi i Sc mi- 
gał ii do czasu wygaśnienia swego domu jako lenne wzglę- 
Fdem Rzeczypospolitej. Cale Inflanty z Estonią pod- 
fdały się Polsce i Litwie z zastrzeżeniem swojej autonomii 
I administracyjnej i sądowniczej. Ryga przy ujściu Biwiny 
I była głównem miastem jmrtowem tego kraju, a powiatowem 
[inflant. W r, 1562 zjechał do Rygi MikfJaj Radziwiłł jako 
łBamiestnik Zygmunta Augusta. Gottard Kettler złożył na 
[ zamku wszystkie znaki godności mistrza zakonnego, a stany 
I inflanckie wykonały przysięgę wiernr>ści królowi polskiemu. 
i Szwedzi niebawem osadzili Estonię, która n&ciakana od 
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wojsk carskich, nie mogąc liczyć na odsiecz, oderwała się od In- 
flant i królowi szwedzkiemu, Erykowi XIV., oddała się w poddań- 
stwo. Dania jeszcze czas jakiś mieszała się do spraw inflanckich, 
aż w końcu pretensye jej do Piltina i innych okolic opłatą 
pieniężną (r. 1583) zaspokojone zostały. Inflanty stały się teraz 
przedmiotem całowiekowych bojów Polski ze Szwecyą i ca- 
rem. W wojnie z Moskwą r. 1567 Roman Sanguszko odzyskał 
za Dnieprem na rzecz Litwy Ułę, a Połubiński Izborsk. 

Po księciu pruskim Albercie (którego mianują historycy 
Pierwszym lub Starszy m), na księstwo pruskie, t. j. 
królewieckie, zawsze w lenności polskiej zostające, nastąpił 
r, 1568 jedyny syn tegoż Albert II. (Fryderyk Hohenzollern). 
W r. 1569 przybył on na sejm Unii do Lublina, gdzie przed 
królem Zygmuntem Augustem uroczysty hołd lenności (d. 19 
lipca) wykonał. 

Na tymże sejmie lubelskim w dniu 5 marca (1569) pod- 
pisano akt przyłączenia województwa podlaskiego do Korony. 
W d. 26 maja przyłączono do niej Wołyń, a 5 czerwca 
Ukrainę kijowską. Gdy niektórzy magnaci litewscy, kierowani 
interesem osobistym a nie dobrem społecznem, nie sprzyjali 
sprawie zjednoczenia narodów, król Zygmunt August, jako 
dziedziczny władca Litwy, w podniosłej mowie rozbroił ich, 
upominając słowami: „lepiej w miłości, jak przez kontumacyą". 
Unia nastąpiła w formie federacyjnej stanów Korony ze sta- 
nami Litwy, t. j. państwa litewsko- ruskiego: Jedna Rzecz- 
pospolita z królem wspólnie przez dwa narody obieranym 
i koronowanym, wspólne sejmy i 'przymierza polityczne, 
wspólna moneta, zniesienie cel litewskich, wolność przesiedla- 
nia się, centralizacya prawodawcza, a oddzielny samorząd 
pruwincyonalny. D. 1 lipca pod wieczór zaprzysięgli posłowie 
i senatorowie polscy, litewscy i ruscy akt unii politycznej 
w kościele 00. Franciszkanów lubelskich. Król na stopniach 
ołtarza intonował Te Detim. Uzupełnieniem nowej federacyi 
było przyłączenie Prus królewskich i Inflant, które to ostatnie 
wspólnie do Korony i Litwy należeć miały. D. 3 sierpnia 



jtrzylĄCzonu już du Polski ■/. Litwą zjednoczonej w jcilnsi 
Inflanty, jaku wsprflnii wlaHDośó tej Rzeczy- 
jspolitej. a księstwu Kurlandyi i LScmigalii jako jej liotdn- 
nicze. Przez akt unii Litwa i Ruś osiągały niezmierne ko- 
rzyści, zarówno Im mani tanie jak uiatcryalne. Weszły b<)wieni 
arenę cywilizacyi europejskiej i pozyskiwały w Polsce 
iprzymierzerica , który już od walk Kazimierza W, na Rusi 
I Tataranii i od Grunwaldu, cafe morze krwi It^cliickiej i ża- 
łoby praey rolniczego narodu wraz z doroijkiem dnchowym 
^a u^ugi Litwy i Ruai oddawał. 

R. 1577, d. 12 grudnia, miasto Gdańsk, które podniosło 
ryło rokosz przeciwko Stefanowi Batoremu, uroczyście wyko- 
naJo przysięgę wierności swemu królowi. W lutym roku na- 
stępnego, podczas sejmu w Warszawie, złożył Batoremu liołd 
lenniozGJ wierności Jerzy Frj'deryk Hobenzollern, książę pruski 
j. królewieckil, margrabia brandeburski , oraz książęta 
\ Lauenburga i Bytowa na Pomorzu. Uroczysta ceremonia 
idbyta aię na Krakowskiem Przedmieściu przed kościołem 
00, Bernardynów warszawski cli. 

Brak dostatecznych środków wojennych nie dozwolił 
mania w całości aneksyi Inflant, które były zarówno 
^dane przez Szwceyę jak i władców Moskwy. Właśnie car 
I Groźny, korzystając ■/. zatrudnienia Batorego (r. 1577) 
1 Grdaóakiem, zajął prawie całe Inflanty, prócz miast por- 
fcowych Kewla w Estonii i Rygi nad Dźwiną. Tegoż roku 
:;y odzyskali jeszcze Dynaburg i Wenden. Król atoH do- 
I w r, 1579 mogąc wyruszyć na wojnę północną, w sier- 
odebriit Potock i przywrócił województwo pc^ockie, 
&. 1580 wzięto Wieliź i Uświat, a 8 września zdobyto Wielkie 
ki, dalej poddał się Newel, Jezierzyszcze, Zawołociczo. Po- 
1 zająwszy Opoczkę, Krasne, Ostrów, stanął Batory 25 sier- 
ipnia 1&81 r. pud Pskowem. Rozijmem w Kiwerowej Horce 
, 15 stycznia 1582 r. Iwan Groźny zrzekł się na korzyśó 
jspolitej roszczeń swoich do Inflant, Potocka i Wie- 
rdzeniem Inflant, kt^a 
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podzielił na trzy prezydentury, jakby województwa: wendeń- 
skie, dorpackie i parnawskie. Estonię przywłaszczyła sobie 
Szwecya. 

Na sejmie r. 1600 Zygmunt III., jako pan (clioó tylko 
tytularny) Szwecyi, odstąpił Estonię Polsce, ale stryj jego, 
książę Karol sudermański, napadł Estonię i zdobył na Pola- 
kach Rewal. Wówczas Ferensbach, starosta wendeński, wkro- 
czył do Estonii, nawzajem zaś książę Karol do Inflant, gdzie 
zajął Parnawę i kilka innych zamków. Prawie jednocześnie 
i na południowych kresach Polski rozlegał się szczęk oręża. 
Wołosi, rozerwani na stronnictwa, nie wszyscy byli wierni 
Rzeczypospolitej. Hołdo wnik Polski. Jeremiasz Mohiła, osa- 
dzony przez Jana Zamojskiego na hospodarstwie mołdawskiem, 
został r. 1599 wypędzony przez wojewodę wołoskiego Michała. 
Zamojski atoli pobiwszy Michała na głowę, osadził na hospo- 
darstwie mołdawskiem, czyli wołoskiem, Symeona Mohiłę, 
brata Jeremiaszowego. 



W Wieku XVII. 



^ Sejm warszawski w styczniu r. 1601 znalazł się wobec 
szczęśliwie dokonanej wojny mołdawskiej i rozpoczętej już 
wojny w Inflantach. Karol Chodkiewicz w tymże roku odzy- 
skał Kokenhaus, a Krzysztof Radziwiłł Wenden. W grudniu 
r. 1601 zdobył Jan Zamojski Wolmar, w maju roku następ- 
nego Felin, a we wrześniu Weissenstein. Pozostało jeszcze 
wyprzeć Szwedów z Narwy, Rewia, Dorpatu i Parnawy. 
Dorpat zdobyty został przez Chodkiewicza r. 1603. 



w czasie wujny ■/. Moskwą. ])c)iidał się d. 11 czerwcu 

[1611 r. Smoleńsk Zygmunto«-i III, Tegoż roku d. 16 listopada 

Julin Zygmunt, elektor i margrabia brandciburski, składał uro- 

łczysty hołd nioiiarsze polskiemu z księstwa królewieckiego. 

Rzeczpospolita żądała, aby w tytule swoim jej bołdownik nie 

pisał się księciem pruskim, ale tylko księciem „w lYusiecli'^. 

Ceremonia! hołdu, jak tu już weszło w zwyczaj na tegu króla, 

dbyl się w Warszawie na Krakowskiem I'i7.edmieściu przed 

Sitoćciołem bernard yńskim. 

Już od czasów Zygmunta Starego sułtanowie tureccy 
iczęli się wtrącad do spraw wynoszenia i utwierdzania ivo- 
gew(idtjw czyli ^liosiKidaniw'' wołoskich. Pokój Żółkiewskiego 
BuHzy z r. 1617, potwierdzony następnie pokojem chocim- 
1621, zdał to już zupełnie na Turcyę, pod której pa- 
przeazla powoli t\'m sposobem hołdująca Polsce od 
rieku XIV. Mołdawia. 

Dnit 11 grudnia r, 1618 stanął w Dywiliiiie 16-k'tni 

rozejra z Moskwą, |)elen chwały dla Polski, bo przywracający 

jej: Smoleńsk, Riale, Rosławl, Drohobnż, Sierpicjsk, Nowo- 

i;r«5d siewierski, Czemibów, Monjistersko, Poezapów, Truh- 

płOzewsk, Newel, vSiebież i Krasne. W nowej wojnie szwedzkiej, 

r.]która potem nastąpiła, Gustaw Adolf zdobył r. 1621 po wa- 

I lecznym oporze Rygę, Dynamundę, Mitawę i Wolmar, a Krzy- 

i.Bztof Radziwiłł odzyska! jeduę tylko Mitawę. W r. 1625 

wędzi zagarnęli całe prawie Inflanty. 

Władysław IV. po wstąpieniu na tron (r. 1632), pi.ikojeni 
sawartyra z Moskwą w Polanowie d. 27 maja 1634 r., zrzekł 
praw do korony carów Moskwy. Pokój ten zapewniaj 
polsce posiadanie Czemibowszczyzny, Smoleńszozyzny i Sie- 
i^erszezyzny, tudzież usuwał wszelkie pretensye caratu do 
inflant. B^ł to pod względem terytoryalnym szczyt powndzp- 
ińia Polski w boju z Moskwą, po osiągnięciu którego wstępuje 
rdtąd Rzoczposiiolita w roli; odporną — Moskwa w zaczepną, 
[ozcjm ze tizwecyą, podpisany w Stumsdorfie d. 12 września 



*• ' 
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1635 r. powrócił Rzeczypospolitej zajęte przez Szwedów Prusy 
i warował smutne dla niej vfi possidentis w Inflantacłi. 

D. 7 października 1641 r. Fryderyk Wilhelm , elektor 
brandeburski a lenny książę „w Prusiech", złożył hołd Wła- 
dysławowi IV. Miejscem zaś tej uroczystości był plac przed 
bramą zamku warszawskiego, nazywany „dziedzińcem zam- 
kowym", a był to hołd ostatni, jaki złożyli książęta pruscy 
królom polskim. Traktat bowiem zawarty z elektorem bran- 
deburskim w Welawie d. 19 września 1657 r. uwolnił go od 
hołdu względem Polski. Traktatem zaś dodatkowym, zawar- 
tym w Bydgoszczy d. 6 listopada tegoż roku, otrzymał elektor 
prawem lennem Bytów i Lauenburg na Pomorzu. 

W r. 1654 na uczczenie dwóclisetnej rocznicy oswobo- 
dzenia Pomorza z pod jarzma Krzyżaków, miasto Gdańsk 
wybiło medal pamiątkowy. Na głównej stronie tego medalu 
pomieszczony orzeł polski w koronie i napis łaciński, który 
znaczył po polsku: „Męztwo Prusów wypędziło Krzyżaków, 
Boga i króla staraniem to piękne dzieło wzięte pod opiekę". 
Na stronie odwrotnej herb miasta Gdańska i napis łaciński 
brzmiący w przekładzie: „Pamiątka miasta Gdańska pod bło- 
giem panowaniem króla Kazimierza (Jagiellończyka), całe Prusy 
od niegodziwego Krzyżaków tyraństwa oswobodzone, pod pa- 
nowaniem Jana Kazimierza, trzeci wiek zaczynającej się wol- 
ności swojej szczęśliwie r. 1654 (obchodzą)". 

D. 28 września 1651 r. zawartą została w Białocerkwi 
ugoda z Chmielnickim, podług której tylko województwo ki- 
jowskie i króle wszczyzny miały być siedzibą Kozaków, sta- 
rostwo czehryńskie zaś wyposażeniem hetmanów zaporoskich. 
W wojnie z Moskwą Polacy w d. 10 września 1654 r. utra- 
cili Smoleńsk, broniony przez Obuchowicza. 

Traktatem oliwskim (r. 1660), Jan Kazimierz zrzekł się 
dziedzictwa tronu Szwecyi, poprzestając na tytule dożywotnim. 
Rzeczpospolita traciła Inflanty za Dźwiną. Ex)zejmem z Moskwą, 
podpisanym w Andruszowie 30 stycznia 1667 r. na lat 13 
i pół. odstępowała Polska Smoleńsk, Siewierszczyznę i Cze^- 



ihowBzcjtyzin; , a Kiji'iw iiddawfita rm lut dwa. Wri')cily ilo 
olski Inłlanly zwane Polskiemi, l'ol<jck i Whobsk imuioj 
iccej przestrzeli p5iniejszpj jrubornii Witebskiejl. 

Wr. Ifi72, za panowania JlichnJa Kupybutu. M<>chamed IV., 
ł czele ogromne^i wojska, wyruszył na nieprzygotowana do 
rojny Bzeczpiispolitą i 27 sierpnia zdobył Kamieniep pi>dolski, 
i klucz do Polski uważany. Wi'iwczas ti> (d. 18 [lasidzifimika) 
tanął haniebny traktat w Huczuczu. którym RzeczjKispglita 
istąpiia czyść Ukrainy Kozakom Doroszenki, a Turcyi Po- 
ole z Kamieńcom. Piiźniej pokojem, zawartym w r. 1676 w Zó- 
awnie, odzyakal Sobieski na Turkach dwie trzecie zagrabio- 
lej przoz nich Ukrainy. Kamioniei; atoli z calem Podolem 
[ywróoony został Pulscu dopiero p<i 27 latiwh panowania 
' nim biaurmanów, za Augusta II. Sasa traktatem, zawartym 
' Karłowicach, 26 stycznia 1699 r. Czcś(S zaś Ukrainy po- 
liźej Krylowa, tudzież pozostające w ręku Turków od r. 1666 
lepy i „dzikie pola'' ocjiakowskic od Jahorlika i Koniecpola 
Oczakowa i Limanu dnie pikowego pozostały nadal przy 
"arkach i nie powróciły już nigdy do Rzeczjiwspolitej. 

Na lat 19 przed pokojom karłowickim, za panowania 
Ek ni., rozejui 13-letni, zawarty w r. 1680 z Muskwjj, utrzy- 
t przy niej w charakterze tymczasowym Kijów i Smoleńsk. 
'olska w widokach nakłonienia carów do wspólno^^o działania 
rzeeiw groźnej dla Europy potędze ottoniańskiej i lalwiej- 
igo odzyskania od Turków Podola i pcrfodniowej Ukrainy, 
aktami Krzysztofa Grzymuttowskicgo (3 maja 1686 r.) od- 
tąpiła ostatecznie Rosyi: Kijów, Smoleńsk. Drohobuż i Czer- 
Łów. 

Fryderyk m., elektor brandeburslti, nio l)ez tajnego po- 
[)ziimienia się z królem Augustem U., Sasem. naszedJ z woj- 
zająl w r. 1698 Elbląg, bogate i handlowe miasto w wo- 
łwództwie malborskiem, które prxez ugodę welawską w r. 1657 
yło dane w zastaw Fryderykowi Wilhelmowi, ale po za- 
rarcia pokoju w Oliwie (r. 1660) powróciło do Rzeczyjiospo- 
ej. Teraz Fryderyk III, wznowił jakoby iiiezalat wionę 
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kiedyś rachunki z Elblągiem i ustąpił dopiero z miasta 
(r. 1699), gdy wymógł przemocą zapłacenie mu suniy 300,000 
talarów. 



W Wieku XVIII. 



Już sam początek tego wieku zaznaczył się dla Rzeczy- 
pospolitej wypadkiem politycznym, bardzo dla niej niepomyśl- 
nym. Tenże Fryderyk III., elektor brandeburski, znowu nie 
bez porozumienia się z Augustem II. (zawsze gotowym zdra- 
dzać Polskę), ogłosił się i ukoronował w Królewcu (18 sty- 
cznia 1701 r.) na króla pruskiego, przybrawszy imię Fryde- 
ryka I. To samowolne wyniesienie się dawnego hołdownika 
Rzeczypospolitej na ukoronowanego monarchę, który już z po- 
wodu samego geograficznego położenia swego królestwa (jako 
przedzielonego Pomorzem polskiem) musiał być Polsce nie- 
życzliwym, stanowiło dla przyszłych jej losów ciężką klęskę 
polityczną. To też długo nie przyznawała Rzeczpospolita ty- 
tułu króla i królestwa pruskiego, aż dopiero w r. 1764 została 
do tego zmuszona. 

Jak dalece nowego królestwa Hohenzollernów obawiały 
się miasta w Prusiech polskich, najlepszym dowodem jest 
to, że dla uwiecznienia i na pamiątkę trzechsetnej rocznicy 
zrzucenia jarzma Zakonu teutońskiego i połączenia z Polską 
miasta powyższe znowu wybiły (r. 1754) aż trzy pamiątkowe 
medale. Pierwszy z nich przedstawiał widok zamku mal- 
borskiego i herolda wypowiadającego wojnę Krzyżakom, z na- 
pisem łacińskim znaczącym po polsku: „Pruskiego związku 
manifest doręczony przez herolda w Malborgu 6 lutego 1454 r.". 
Na stronie odwrotnej medal ten miał widok Torunia z na- 
pisem: „Przed trzystu laty udręczony Toruń, w nocy zrzu- 



Siwszy jarzmo, oswobodzony cieszy się wolnością". Drugi 
ledal ma te same napisy, tylko nieco odmienne widoki Mal- 
srga i Torunia. Trzeci, największy, przedstawia orta pol- 
nego jak wspólnie z orłem pruskim czyli pomorskim roz- 
.vają szponami krzyż Zakonu, z napisem w otoku: „Krzy- 
łacki krzyż dręczy Pnis<iw. Orzeł pruski i polaki takowy 
Tryrzuoają, król i szczęście publiczne panują". Na stronie od- 
Totnej napis, znaczący po polsku: „Pod opieką Bożą za 
.uguata m., króla polskiego, ojca ludów szczęśliwie paiiują- 
jubileusz gdański, poświęcony pamiątce połączenia się 
B Polską w środę popielcową, zaczynającą czwarte stu- 
iecie r. 1754''. W otoku zaś: „Prusko-polskiego związku 
fwórca Kazimierz, trzy wieki uplynione opiekunem czczą 
■usta". 
W pierwszej połowie XVni. wieku ziemie polskie slu- 
liyły wprawdzie za plac wojny i przechodów dla wojsk szwedz- 
kich, pruskich i rosyjskich, ale polityczne granice państwa 
Jlie uległy jeszcze żadnym zmianom. Była to jednak nieza- 
leżność tylko pozorna. Biron, książę Kurlandyi, lennego ksic- 
i Rzeczypospolitej, pozostawał z rozkazu władz rosyjskich 
brzez czas dłuższy internowany w Rosyi. August III. więc 
Kiwziął zamiar nadania synowi swemu Kai'o!owi inwestytury 
Kurlandj-i, co nastąpiło 8 stycznia 1759 r. Gdy jednak Biron 
^wrócony został z wygnania do Petersburga, cesarzowa Ka- 
tarzyna n. postanowiła osadzi(5 go w miejscu królewicza Karola, 
ijia zależnem od Polski księstwie kurlandzkicm. Jakoż Biron 
wkroczył z wojskiem 22 lutego 1763 r. do Kurlandyi i obiegł 
królewicza w Mitawie, który byt zmuszony w kwietniu tegoż 
roku opuścić swoje księstwo. Sejm polski 1764 r., jak równiei 
osadzony na tronie polskim za wolą cesarzowej Katarzyny 
Stanisław August, zatwierdził w 1765 r. Birona w godności 
księcia kurlandzkiego. W 6 lat później jednakie, Biron, z po- 

Iwodu starości zrzekł się rządów Kurlandyi na rzecz Piotra, 
swojego syna. Ten, jako książę lenniczy Rzeczypospolitej, 
tamieszczał jeszcze na monetach kurlandzkich herb Polski, 
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t. j. orla z pogonią, i dopiero w 1795 r._złożył godność ksiąźęcą. 
kiedy Kiirlandya skutkiem trzeciego podziału wcieloną została 
du Rosyi. 

W czasie konfederacyi Barskiej, na początku r. 1770^ 
korona wigierska zajęła Spiż zakarpacki i Nowotarszczyznę^ 
/ tej strony Tatr położoną. (Bogate hrabstwo spiskie nadane 
l)vło (w <^rudniu 1764 r.) księciu Kazimierzowi Poniatowskiemu, 
podkoinorzeiiiu koronnemu, bratu króla, a posiadać miało 
10 mil kwadr, i 1)^ miasteczek). Krok ten zaborczy polityki 
austryackiej posłużył królowi pruskiemu, Fryderykowi Wiel- 
kiemu, za pow(3d do przekroczenia granic Warmii, Prus kró- 
lewskich czyli polskich i Wielkopolski i do przedstawienia 
w Petersburgu, że Austrya daje pierwszy przykład rozbioru 
Polski. 

Powtórny zjazd cesarza Józefa II. z Fryderykiem 3. wrze- 
śnia 1770 r. w Neustadzie, poddał losy Polski trzem dwo- 
rom sąsiednim, a wysłany przez Fryderyka brat jego ks. Hen- 
ryk do Petorsl)urga, zaproponował tam rozbiór Polski między 
Austryę, Prusy i Rosyy. Dopiero jednak w końcu 1771 r. 
doprowadził Fryderyk Rosyę i Austryę na grunt ulubionego 
swego zamiaru podziałowego. D. 6. i 19. lutego 1772 r. pod- 
pisano w Petersburgu i Wiedniu układy podziałowe między 
trzema dworami . a po targach o terytorya zająć się mające, 
stanął d. o. sierpnia 1772 r. pierwszy potrójny traktat po- 
działowy, poczem d. 5, 11. i 13. września wyszły manifesty 
okupacyjne trzech dworów. 

Udział Austryi w pierwszym rozbiorze był najkorzyst- 
niejszym, zajmował bowiem całą krainę podkarpacką aź po 
Wisłę. Nowa granica biegła z korytem Wisły od Ślązka aż 
do Sandomierza i ujścia Sanu, a stamtąd linią prostą na 
Trampol do Zamościa, od Zamościa na Hrubieszów do Bugu, 
od Bugu do okolicy Zbaraża. Stamtąd zaś prostą linią nad 
Dniestrem wzdłuż małej rzeczki, przerzynającej małą część 
Podola, nazwaną Podgórze, aż do jej połączenia się z Dnie- 
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trem'). Ten nstęp opisu granic by[ już poprawką, uczynioną 
rskutek reklamacyi posła Tymowskiego, który wytkną! rói- 
liec pierwotnej redakcyi polskiej od tekstu laeiilskiego, mia- 
lowieie co do rzeczki „Podorzec". Niedokładne toż były: 
krtykul 2-gl traktatu z Prasami i również 2-gi traktatu z Ro- 

■ą, Fryderyk Wielki zaświadczał później w dziełacli swoich, 
te Austryacy, korzystając z niedokładności mapy polsldej 
Zannoniego), pomieszali umyślnie nazwy dwóch rzek: Zbrucz 

Podorzec, żeby posunątó granicę dalej w głąb Polski, co dało 
fowód Fryderykowi, że i on posunął swoje granice na po- 
adnie Noteci. 

Uniwersałem z d. 11 września 1772 r., ogłosiła cesa- 
rzowa Marya Teresa zaji^cie rzeczonyi^h ziem, nadając im urzj- 
t nazwę królestw Galicy i i Lodomeryi, ufur- 
mowaną z wrzekomo historycznej nazwy, księstw: Halickiego 

Włodzimierski ego. Dla nowej prowincyi ustanowiła koini- 
arza cesarskiego w osobie hrabiego Antoniego Pergen'a i ozna- 
izyła granice takowej. Uniwersałem z d. 16 października 
.772 r. zniesiono wszystkie dawne urzędy polskie, konstytu- 
Bye i samorząd narodowy. W urzędach i szkołach zaprowa- 
izono język niemiecki. 

Pierwszy zaliór praski obejmował województwo Pomor- 
ikie bez Gdańska, woj. Chełmińskie bez Torunia i c^le^ woj. 
ffalborskie z Warmią. Nowa granica biegła wątpliwą linią 
)odzieIonej na wiele odnóg Noteci, co dawafo powód do rano- 
fich zatargów granicznych. W manifeście podziałowym Fry- 
leryka. po.najbezczelnicjszym wywodzie praw, jakoby histo- 
^cznych, piijciowickowych, domu Brandeburskiego do Pomorza 

części Wielkopolski między Brdą a Notecią, król pruski 
oświadcza, że: „Z tych przyczyn i w tym echi uznaliśmy za 



'] Gnlii-ya óivc£ei.iii większą bylti uil dzisiejsaej n catj okr?g Za- 
lujski, 101 m,\ kwadr, rozlo^j, i którogo w KongresflwcB (lowsinly po- 
laty: To/iiftsaowaki , Hrabios/owski , część Biłgorajskiego, Zamojakiego 



rzecz stosowną wziąd w posiadanie okręjji Wielkopolski puzs 
Notecią i wszystkie kraje Prua i Pomorza z tej i z tamtej] 
strony Wisty, które Korona potaka posiadała pod nazwą Praffl 
polskich z wyjątkiem miast Gdańska i Torimin, a spodzie^ 
wamy się, że Rzeczpospolita polska, zastanowiwszy się dojJ 
rzale, rozważywszy dobrze okoliczności i roz trzasnąwszy zna- 
czenie praw naszych, przyjdzie sama do przekonania o ] 
trzebię ułożenia się z nami w sposób przyjacielski w tej spran 
wie". O powyższym dokumencie historyk niemiecki Banmei 
powiedział, że: „Fryderyk II. odwołał się do praw i dowo- 
dów, których nigdy nie potrafiono sprawdzić, skarżył się na? 
niesprawiedliwości, których miał jakoby doznawać od Pola-J 
ków i żądał mniemanych kapitałów, które jakoby 
należały mu się od wieków. W reski-ypcie królewskim dofl 
prezydenta kamery kwidzyńskiej kazał Fryderyk oznajmiffl 
wojewodom i starostom zajętych Prus polskich, że gdy! 
wzbraniali się składaó przysięgę humagialną z powodu, 
Rzeczpospolita nie zgodziła się na ustąpienie tych krajów, 
starostwa ich i województwa natychmiast będą obłożone s 
kwestrem i obsadzone administraturami". 

Linia podziałowa rosyjska szła Dżwiną od zachodu da 
granic wojew. Witebskiego, a potem ku granicy woj. Mści 
sławskiego, stąd do źródeł rz. Drucza i Dmczem do Dnieprio 
a Dnieprem do dawnych granic wschodnich traktatu Grzyl 
mułtowskiego. W ten sposób dostawały się Kosyi przy l-yn 
rozbiorze tak zwane Inflanty polskie czyli województwo I 
flanekie i Białoruś za Dżwiną, Druczem i Dnieprem pc^ożoof 
Granice wschodnie Polesia, Ukrainy i południowo-wschodni 
Podola pozostały bez zmiany. 

Cała rozległość dawnej Polski przed pierwszym rozbio^ 
rem wynosiła mil kwadr, 13,S00. Jeżeli zaś doliczymy ( 
tego lenne księstwo Kurlandzkie 495'/a mili kwadr, rozległa 
to ogół przestrzeni państwa polskiego przed r. 1772 wynoi 
mil kwadr. 13,7951/8- Z przestrzeni powyższej odpadło 
Kosyi, przy pierwszym podziale, mil kwadr. 1693, do Austr 



okuto 1509 (nie Ik-ziic Spiżn), di> Prus 660, ezyli mzcm ubyło 
mil kwadr. 3j862. Pozostało zatem jeszcze przy Polacs, po 
pierwszym podziale, mil kwadr. 9,933'/i. t. j. raniej więcej 
tyle, ile posiada dzisiejsza Francya, Sclślo oznaczyć rozległości 
zaborów pruskiego i austryackiego niepodobna, ponieważ tra- 
ktaty nie dostarczają żadnych cyir, wskazując tylko główny- 
kierunek linii granicznej. A i to granice kilkakrotnie były 
zmieniane, bo przy rozgraniczeniu Fryderyk II. i komisya 
austryacka zajęli więcej, niż traktaty rozbiorowe z r. 1772 
zakreśliły, map zaś dokładnych jeszcze wdwczas nio mieliśmy 
wcale. 

Na \riadoniość o traktacie podziałowym, Stanisław August 
udał aii; w drodze dyplomatycznej z perswazyami do trzech 
mocarstw i do gwarantów traktatu oliwskiego. Król zebrał 
na 8. lutego 1773 r. radę senatu, która zezwoliła na zwołanie 
sejmu w terminie 19, kwietnia do Warszawy. Wówczas woj- 
ska mocarstw podziałowych zajęły miasto sejmowe Warszawę. 

Na tym to sejmie warszawskim w r. 1773, opozyCya 
posła nowogródzkiego, Tadeusza Rejtana, zjednała uznanie 
jego cnoty obywatelskiej nawet u Prusaków i Rosyan. Wszelki 
jednak opór wobec uczynionej przez mocarstwa groźby dal- 
szego zajęcia kraju i wobec faktycznej dyktjitury Adama Po- 
nińskiego, popartej przez ambasadora praskiego Benoit^a, 
austryackiego Rewitzkiego i njsyjskiego Sta ekelb erga , po- 
kazał się niemoźebnym, Polaka wycieńczona czteroletnią wojną 
konfederacyi Barskiej (w której kilka tysięcy konfederalói? 
poległo, a do 6000 było wysłanych do Syberyi) o żadnym 
oporze zbrojnym wobec trzech potęg militarnych myśleć nie 
mogła. Sprawa rozgraniczeń trzecb zaborów od pozostałej 
Polski poszła pod rozeznanie delegacyi sejmowej. Niepewna 
linia Noteci podała chciwemu Fryderykowi łatwość dalszego 
rozszerzania swoich granic. Wojska pruskie dopiero z począt- 
kiem r. 1774, za wdaniem się Austryi i Rosyi, cofnęły się 
z terytoryum Rzeczypospolitej, ale w r. 1775 nastąpiło nowe 
[fr^eranie się Prusaka w granice Wielkopolski. W 
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sąsiednich, poza granicami Polski, nastąpiły także pewne 
zmiany, które acz tylko pośrednio jej położenia dotykały, za- 
notowane jednak być tu powinny. Po rozwiązaniu Zaporoża 
i Kozaczyzny w r. 1772 przez cesarzową Katarzynę II., z kolei 
rzeczy i Tatarzy perekopscy ze swoim Krymem do Rosyi 
(r. 1782) wcieleni zostali. 

O geograficznem położeniu Polski po pierwszym a przed 
drugim rozbiorem, powiada Korzon: „Z trudnością utrzymała 
(Rzeczpospolita) Gdańsk i spław na Wiśle, a i tu komora 
pruska w Fordoniu zatrzymywała statki polskie, gnębiła to- 
war cłem Wysokiem i szykanami biurokraty cznemi. Niemen 
wpadał do pruskiego hafu. Dżwina należała do Polski jednym 
tylko brzegiem, a wolna żegluga na niej utrzymywała się 
tylko za zgodą Rosyi; rzeki południowe płynęły też ku obcym 
krajom: pierwej tatarskim, potem rosyjskim. Utraciła nareszcie 
Polska Karpaty, Bochnię i Wieliczkę z ich niezbędnemi ko- 
palniami soli. Pod względem ekonomicznym były to warunki 
fatalne, pod względem zaś strategicznym cała granica naokół 
stała nieprzyjacielowi otworem i nie nastręczała Polsce nigdzie 
obrony naturalnej". 

Gdy uchwała sejmu czteroletniego z d. 3 maja 1791 r. 
zwiastowała radykalną naprawę Rzeczypospolitej, a pomimo 
znacznego jej uszczuplenia i ciężkich warunków bytu, stawał 
się widocznym rozwój sił jej militarnych i społecznych — 
wówczas nastąpiła 23. stycznia 1793 r. nowa konwencya po- 
działowa prusko- rosyjska, uprzedzona wkroczeniem wojsk pru- 
skich do Wielkopolski. W d. 31. stycznia 1793 r. zajęli Pru- 
sacy: Poznań, Wschowę i pomimo oporu mieszczan, Toruń. 
Dnia 5. marca wkroczyli do Częstochowy, a 29. marca, po paro- 
tygodniowym oporze gdańszczan, wzięli Gdańsk. Był to wstęp 
do drugiego rozbioru Rzeczypospolitej. Zwołano sejm do Grodna 
na 17. czerwca 1793 r. Sejm ten, w nadziei pozyskania Rosyi 
przeciw roszczeniom pruskim, pomimo wytrwałej opozycyi 
niektórych posłów, przyjął pod naciskiem w dniu 22. lipca 



fa-aktat druf^ podziałowy z Rosyą . zaś 25. września przy 
Kużyciu aiiy zbrujnej, takiż traktat podziałowy % Prusami. 

Kraj, pti tym drugim podziale pozoat^y, raial na wscho- 
: granicę roiyjską, naznaczoną powyżej Dynaburga w kie- 
Łironku południowym kolo Smorgoń i Fijiska. [irzoz Wrfyó, 
iproalą linią koto Ostroga do rzeki Zbruczy, odgraniczającej 
Galicyę od wojew. Podolskiego. Na zachodzie nowa granica 
jTuska poprowadzoną została od Działdowa przez wojew. PIo- 
Ibkie i ziemię Wyszogrodzką do ujściu Bitury. tu w [>oprzek 
^isly i dalej na południe, z utratą ISocbaczewa, Łowicza 
I Eawy na rzecz Prua, do rz. Pilicy pod Nowemmiastem, 
t dalej Pilicą w gdrę, ku granicy śląskiej z utratą Często- 
ihowy. Z okrawków potworzono nowe województwa: Chełm- 
, Włodzimierskie, Warazawskie, Ciechanowskie, Mereckie, 
BrodziońakiC) Bractawskin. 

Jak widzimy, w drugim rozbiorze Polaki Austrya nie 
zięła udziału. Był to jednak stan tylko tymczasowy i w tej 
x)staci Rzeczpospolita miała istnied nie dłużej nad kilka mie- 
iięCy. Na wiosnę r. 1794 nastąpiło powatanie Koicinazkowakie. 
Branice drugiego podziału pierwej przestiJy istnieć, nim mo- 
»iy byd na gruncie wytlmi^te i opisane. Traktaty podziałowe, 
zawarte między Rosyą i Auatryą d. 3. stycznia 1795 r. i mię- 
dzy R<j9yą a Prusami d. 24. października tegoż roku, posta- 
powiły zupełny rozbiór Polski i nowo granice trzech dworów 
i jej ziemiach. Kraj do Niemna, Buga i Pilicy otrzymały 
jPrusy pod nasiwą Prus południowych ze stolicĄ Warszawą. 
1 południa Kraków z Icrajem po linię rz. Piliey, średniej 
Visty i Bugu wzięła Anatrya. Reszta od wschodu po Bug 
i Niemen przypadła Rosyi. Nowe granice trzech podziałów 
L pariatw zbiegły się z aobą nad Bugiem koło podlaskiego 
miasteczka Niemii-owa. Akt abdykacyi tronu podpisał Stani- 
sław August w Grodnie 35. listopada 1795 x.\ 

Przy pierwszym podziale, z odpadłych do Rosyi woje- 

łsrództw: Inflanckiego, zadźwiuskiej części Połockiego, Wi- 

Mńin^wf^i^o i zadcieprakiej caęści Mińałi 
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utworzyła cesarzowa Katarzyna II. dwa namiestnictwa: Pu- 
lockie i Moliilewskic. Cesarz Paweł I., po wstąpieniu na tron, 
"utworzył {1797 r.) z obu tych namiestnictw jedną ngubernię 
Białoruską" z miastem gnbernialnem Witebskiem, do składu , 
której Mohilew wszedł jako miasto powiatowe. Z wojew. Miń-, 
akiego, które odpadło do Rosyi przy drugim podziale (pr^ył 
pierwszym tylko część zadniepraka), cesarz Paw^ utworzyrł 
gubernię Mińską z dodaniem do niej południowej części wo-ł 
jewództwa Połockiego, większej pcJowy wojew. Nowogródz- 
kiego i wschodniej części Brzesko - litewskiego. Z woje-1 
wództw: "Wileńskiego, Trockiego, księstwa Żmudzkiego (wy- 
jąwszy „trakt Zapuszczański") i zachodnich części Nowogródz-i 
kiego i Brzeskiego-litewskiego cesarzowa Katarzyna TT. uka-1 
aem z 14 grudnia 1795 r. utworzyła dwie gubernie: Wileńska I 
i Słonimską. Następca zaś jej. Paweł I., wstąpiwszy na tron, 1 
utworzył (w grudniu r. 1796) z obu gubernij jedną wielka 
„Litew^aką" z miastem gubernialuem Wihiem. Na Rusi 
południowej, z odpadłego do Rosyi przy drugim podziale J 
Wojew, Kijowskiego (sam Kjjów ż obwodem, około 3& milJ 
kwadr, rozległym, należał już do Rosyi od r. 1686), tudzieiJ 
województw: Bracławskiego, Podolskiego, Wtjłyńskiego, tudzież J 
zahnźnych części Bełzkiego i ziemi Ohclmakiej utworzyła c&-| 
sarzowa Katarzyna trzy gubernie: Podolską, W^oiyńską i liijow- 
ską (całą na prawym brzegu Dniepru). Z wojew, Bracław- 
ekiego utworzona była chwilowo gub. Braclawska, wcielona 
następnie do Podolskiej, tak, ie dzisiejsza Podolska obejmuje 
■w sobie dwa dawniejsze województwa; Podolskie i Bracławskie, 
z wyjątkiem odpadłego od wojew. Podolskiego do Galicy i I 
pow, Czerwonogródzkiego. 



w wieku XIX. 



Cesarz Aleksander I., wstąpiwszy na tron iw iiiiircu 
r. 1801), przywróci! utworzuiią przez cesarzową Katarzynę 11^ 
a zniesioną przez Pawia I. gubernię Muhilewską, lak, że udtąd 
istnieją (na terytoryum udpudlem od Polski przy pierwszym 
podziale) dwie gubernie: Witebska i Slobilewska, 

Po walnem zwycięstwie Napoleona I. nad Prusjikami 
pod Jena \i. 14 paźdz. 18061, marszałek IJavoUBt wkroezyl 
7 listopada di.i Pgznania, puczem w trzy tygodnie Prusacy 
opuńcili już Warszawę, Dnia I grudnia ISOfJ r. Murat nsta- 
nowit administracyę w oswobodzonym kraju polskim, który 
w styczniu r. 1807 został z polecenia Napoleona podzielony 
na 6 następujących departamentów: Warszawski, Poznański, 
Kaliski, Bydgoski, Płocki i Białostocki. W d. 7. i 9. lipca wTylży 
podpisany został przez Napoleona traktat z Rosyą i Prusami, 
którego artykuł IX. ustanawiał K h i ę a t w o Warszaw- 
skie pod panowaniem elektora saskiego. Księstwo to utwo- 
rzono najprzód z zaboru pruskiego 2- go i 3- go, t, j, kraju, 
k który dostał się Pmsora w latacli 1793 i 1795. z wyjątkiem 
śei wschodniej obwodu Białostockiego z Białym stokiem, 
który pod rządami prusłumi był miastem kameralnem. Obwód 
vyźszy, a mianowicie częśd jego, obejmująca cztery po- 
! wiaty:. Białostocki, Bielski, Sokolski i Drohicki, Napoleon 
I pokojem tylżyckim odstąpił Roayi za jej zgodę na utworzenie 
Księstwa Warszawskiego. Wobec odpadnięcia Białegostoku do 
arstwa, nie mógł już w Księstwie istnied nadal z zacliodniej 
• jego części departament Białostocki, ale przemieniony został 
, na Łomżyński. Szcśó departamentów, składających najprzód 
, Księ-stwo Warszawskie, podzielono na 60 powiatów. Gdańsk 
! ogłoszony został wolnem miastem pod wspólną opieką królów; 
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saskiego i pruskiego. Faktycznie jednak przez czas istnienia 
Księstwa War., rządził stojący załogą w Gdańsku generał 
francuski. 

Pokój Napoleona z Austryą, zawarty w październiku 
1809 r. w Sclioenbrunn, oddał Austryi posiadłości galicyjskie 
na prawym brzegu górnej Wisły i po linię od ujścia Sanu do 
Bugu pod Sokalem. Kraj zaś na lewym brzegu Wisły do 
rzeki Pilicy i na prawym między Wisłą a Bugiem przyłączył 
Napoleon do Księstwa Warszawskiego, a Rosyi przyznał z Gra- 
licyi część obwodu Tarnopolskiego i Czortkowskiego (odgra- 
niczone aktem z d. 19 marca 1810 r.). Kraków został wolnem 
miastem handlowem. Z kraju, przyłączonego od Austryi do 
Księstwa War., utworzono 4 nowe departamenty: Siedlecki? 
Lubelski, Radomski i Krakowski (bez m. Krakowa). 
Tym sposobem Księstwo Warszawskie od r. 1809 liczyło de- 
partamentów 10 i obejmowało przestrzeni mil kwadratowych 
około HOOO. 

Po nieszczęśliwej dla Napoleona kampanii rosyjskiej w r. 
1812, wojska cesarza Aleksandra I. zajęty Księstwo, a mia- 
nowicie Warszawę, w dniu 22. marca 1813, i zdobyły w tymże 
roku po dość długiem oblężeniu Zamość. Skutkiem zwycięstwa 
koalicyi nad Francyą, zebrał się r. 1815 słynny kongres 
w Wiedniu, podczas którego podpisano (d. 3 maja) traktaty 
Austryi. Prus i Rosyi, dotyczące Polski. Wówczas to ustano- 
wione, zostało Królestwo Polskie, tak zwane kongresowe 
(czyli „Kongresówka") w pjł^czaniu z cosarstwem rosyjskiem 
i z zapewnieniem koas!;ytucyi , której ogłoszenie nastąpiło 
d. 27. listopada tegoż roku. Kraków na mocy^traktatu do- 
datkowego zj.stal wolnem miastem pod protektoratem trzech 
mocarstw rozbiorowych i wraz z okręgiem na lewym brzegu 
Wisły (obejmującym około 20 mil. kwadr.) przybrał miano 
Rzeczypospolitej Krakowskiej. D. 25. maja (1815 r.) król saski 
Fryderyk August podpisał abdykacyę z tytułu „księcia war- 
szawskiego", a w dniu 26. września tegoż roku, Rosya, Austrya 
i Prusy podpisały traktat tak zwanego „świętego przymierza". 



Depuritimcnty KMi^stwii Wara*,., które wesiJy w nktad 
utworzonego Królestwa Polakicpu. /ostały prx(nnii'nii>iio łift 
8 województw następujących: Mazowieckie z wirEądcm 
w Warszawie, Pldckio w PWku, Podlaskie w Siedlcach, 
Labelskio w Lublinie Krakowskie w Kielcach, Knli- 
fl k i e w Kaliszu, Sandoinierskiit w Radomiu i w miejsce 
Łomżyńskiego, któreg;o wojewódzki cm iiiiasteiii była od r. 1815 
do r. 1S17 Łomża, ustanowiono AugustoiYBkit.' z zarządem 
od r. 1818 w Suwałkach. D. 7. marca 1837 r. z ośmiu woje- 
wództw Knngreaówki utworzono pięc- giibemij : Warszawską, 
Płocką, Radomską, Lubelską i Au^ustowaką. a w 30 lat potem 
(1867't utworzono z tych 5 aź 1Q gubt^rnij, a mianowicie: 
z Warszawskiej utworzono trzy: Warszawską, Piotrkowskie 
i Kaliską; z Radomskiej utworzono dwie: Radomską i Kielecką; 
z Lubelskiej nlwiiież dwie; Lubelską i Siedlet-ką, ii 7. dwiich, 
Płockiej i Augustowskiej, uformowano tiv.y: Płocką, Suwalską 
i Łomżyńską, 

Co do Litwy, to następca Pawła I., cesarz Aleksander I., 
ukazem z r. 1802 rozdzielił wielką gubemii> Litewską na dwie: 
Litewsko-wileńską i Litewsko-grodzieńską. Cesara Mikołaj L 
ukazem z grudnia 1846 r, utworzył nową gabemię Kowieńską 
z siedmiu powiatów zachodnich gubernii Litewsko-wileńskiej. 
Aby zaś to wielkie UBz(^zupleuie clioć w części wynagrodzić, 
przyłączono do gubernii Wileńskiej dwa powiaty: Wilejski 
i Dzi^miński z Mińskiej i powiat Lidzki z Grodzieńskiej. Do 
Grodzieńskiej zaś wcielono już pierwej, zniesiony w r. 1842, 
obwód Białostocki. 

Rzeczpospolita Krakowska, po 30 latach swego istnienia, 
włączoną została w r. 1846 do monarchii anstryackiej pod nazwą 
Wielkiego Ksicstiva Krakowskiego. 



CZĘŚĆ II. 



Podział Qa prowincye i wojewifdztwa 



Prowincya Wielkopolska. 

(Polonia Mujor). 



DawDfl Polska dzieliła się na trzy wielkie prowincje, 
^ mianowicie: na Wielkopolskę, Małopolskę i Wielkie Księ- 
i stwo Litewskie. ProwincjTi wielkopolska od czasów Jagielloń- 
I akicli do roka 1768 obejmowała województw 12 i ziem 3, 
i od r. 1768 (w którym na życzenie króla Stanisława Augusta 
rozdzielono województwo Kaliskie na dwa; Kaliskie i Gnie- 
inieriakie) liczyła do picrwszi^n podziału, t- j. r. 1772, woje- 
wództw 13, a mianowiciu: 1) Poznaiiakie z ziemią Wachowską, 
r 2) Kaliskie, 3) Crnieźnieiiskie, 4) Sieradzkie z ziemią Wieluń- 
* aką, 5) Łęczyckie, 6) Brzesko-kujawskie, 7) Inowloclawskie 
iej nazywane Inowrocławskie z ziemią Dobrzyńsk;^), 8) 
Płockie, 9) Mazowieckie, 10) Rawskie, 11) Chełmińskie, 12) 
Malborskie i 13) Pomorskie. 

Z województw powyżazyeli trzy, t. j.: Poznańskie, Gnie- 
I jnieńskie i Kaliakie, atanowiły pierwotną Polskę. Dwa woje- 
f wódatwa: Brzesko-kujawskie i Inowłonlawakie z ziemią Do- 
'• brzyńaką, utworzone były z ziemi Polan, zwanej Kujawami. 
[ Zatem pięć powyżazyeb województw obejmowało krainę, która 
I była kolebką narodu i państwa polskiego. Trzy województwa: 
■ "B^awskie, Płockie i Mazowieckie, stanowiły ziemię Mazowszan. 
Batora, jako dzielnica Konrada I (młodszego syna Kazimierza 
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Sprawiedliwego), stawszy się lennem księstwem Polski, pozo- 
stawała przez trzy wieki pod panowaniem linii Piastów ma- 
zowieckich, poczem, w miarę ich wygasania (w latach 1462 — 
1526), powróciła do Korony. Województwa: Łęczyckie i Sie- 
radzkie, były ziemiami starych plemion lechickich: Łęczau 
czyli Łęczycan i Sieradzan. Trzy województwa: Chełmińskie. 
Malborskie z księstwem Warmińskiem i Pomorskie, stanowiły 
tak zwane Prusy polskie czyli królewskie lub zacho- 
dnie, które po pokonaniu ' Zakonu krzyżackiego w wojnie 
13-letnicj, mocą traktatu Toruńskiego z r. 1466, połączyły się 
z Polską, do której w znacznej części już niegdyś za Piastów 
należały. Nazwę zaś: zachodnich, królewskich i pol- 
skich dostały dla odróżnienia od Prus właściwych, wscho- 
dnich, które, pozostawione Zakonowi, nosiły miano: Prus 
krzyżackich, wschodnich lub książęcych, ze stohcą 
w Królewcu. 

Wielkopolska bez Mazowsza i Prus, t. j. obejmująca 
województwa: Poznańskie z ziemią Wschowską, Kaliskie 
z Gnieżnieńskiem , Sieradzkie z ziemią Wieluńską. Inowło- 
cławskie z ziemią Dobrzyńską, Brzesko-kujawskie i Łęczy- 
ckie, posiadała przestrzeni mil kwadr. 1052. Rozległość tych 
województw, którą we właściwych miejscach wyszczególnimy, 
przedstawiała wielkie różnice. Obok trzecli województw wiel- 
kich: Kaliskiego, Sieradzkiego i Poznańskiego, widzimy trzy 
małe: Ino włocławskie, Brzesko-kujawskie i Ł'^'czyckie. Crdy 
największe z nicli Kaliskie (przed r. 1768) miało przestrzeni 
300 mil kwadr., to najmniejsze [no włocławskie (bez ziemi 
l)v)brzyńskiej) liczyło tylko mil. kwadr. 53. Tak znaczne ró- 
żnice rozległości pocJiudziły z przyczyny, że granice woje- 
wództw nie były dowolnie tworzone dla późniejszych potrzeb 
administracyjnych, ale przedstawiały stare dzielnice i ziemie 
książąt piasti)wskicli. Przy wcielaniu tych dzielnic do Korony, 
stanowiących p;3wne ustroje organiczna, i tradycyjne, nici mo- 
żna już było zimieniac ich granic, ale tylko przetwarzać na 
województwa. 



Podział województw i ziem tia powiaty miał już zna- 

L czenie przeważnie administracyjno-sąiluwe. Stąd terytoryalne 

( ukształtowanie powiatów pozostawało w pownfj zależności od 

urządzeń sądowych. Tuk n. p. województwo Brzesko -kujaw- 
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skie dzieliło się na 5 powiattiw i miało fi sąd<5w ziemskicli; 

; województwo Łęczyckie składało się z 3 powiatów i miało 'ó 

• są,dy ziemskie. Niektóre powiaty, zwłaszcza mniej zaladnione, 

tyły ogromne, a inno bardzo małe. Największy n. p. powiat 

T/f sześciu wojowództwacli wielkopolskich, Foznańskij obejmował 



162 mil kwadr., najmniejszy zaś, Kruszwicki (w województwie] 
Brzeskiem), tylko 6 mil kwadratowych. I 

Elekcya deputatów na trybunał, według uchwały sejmuj 
konwokacyjnego z r. 1764, jak również wybór posłów na 8ejm4 
obojga narodów, według uchwały z r, 1766, odbywały sica 
prostą większością gloaów (pluralitate volorv/m). Ubiegający I 
się o mandat deputacki lub poselski powinni byli mieó,J 
w obrębie tegoż powiatu lub województwa, własność ziemską,! 
dziedziczną lub zastawną, oonajmniej od roku przed wyborem. I 
Przy wyborach liberum veto, to jest opozycya jednego, była.1 
dozwolona i miała swoją moc przeciwko tym tylko, którzyił 
byli pod procesem, lub nie mieli własności podług prawa, albo-1 
byli sądownie o jakie kryminały przekonani lub infamią ob-V 
eiążeni. Deputaci trybunalscy obowiązani byli do dwukrotnej I 
przysięgi. Pierwszą składali zaraz po obiorze w obecności I 
obierających i już jej w trybunale nie ponawiali, a następnie I 
przy końcu kadcneyi trybunalskiej każdy deputat odprzysięgaffl 
się, jako kiirupcyi żaduHJ nie brał, ale rzetelnie i sumiennisl 
sądził. I 

Województwa wielkopolskie sądziły się w trybunale po- ■ 
dług następującego porządku: W Piotrkowie, gdzie obierano>V 
marszałka trybunalskiego prowineyi melkopolskiej, sądziły sicyj 
od poniedziałku po Św. Franciszku asyskim do kwietniej nie-ł 
dzieli, województwa: Sieradzkie i ziemia Wieluńska, Łęczyckie,! 
Płockie, Mazowieckie i Rawskie. W Poznaniu pod tymże pre-J 
zydentem i marszałkiem, jedną kadencją sądzą się od ponie-a 
działku po przewodniej niedzieli do Św. Tomasza, województwa:* 
Poznańskie i ziemia Wschowska, Kaliskie, Brzesko-kujawskie, I 
Ino włocławskie i ziemia Dobrzyńska, Chełmińskie, Malborskie J 
i Pomorskie. Drugą zaś kadencyą na drugi rok też aarae wo-J 
jewództwa, co w Poznaniu, sądzą się w^ Bydgoszczy. ■ 

Województwa wielkopolskie: Poznańskie, Kaliskie, Gnie-B 
żuieńskie, Inowloclawskie, Brzeskie, Łęczyckie i Sieradzkie,! 
na przestrzeni już wskazanej fl052 mil kwadr.) posiadały! 
w polowie X'VI. stulecia: powiatów 29, parafii 1117, loiascl 




PoKnaiialdem Ead Notecią, przeważnie iasami pokryty, bo na- 
wet na 3 mile kwadr, nie wypadała w nim przeciętnie jedna 
jparafia. Miasteczek najwięcej miał powiat Orłowska 
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Łęczyckiem, bo przeciętnie około 1 na półtorej mili kwadr., 
najmniej zaś powiat Rypiński w ziemi Dobrzyńskiej, bo prze- 
ciętnie 1 na 1072 mili kwadr. Wsie najgęstsze były tam, gdzie 
i miasta, t. j. w powiecie Orłowskim (przeciętnie po 14 na mili 
kwadr.), a najrzadsze w powiecie Wałeckim, bo prawie tylko- 
po jednej na takiejźe przestrzeni. Łanów wogóle, czyli gospo- 
darstw, tak kmieci, jak zagrodowej szlachty, największa ilość, 
względnie do przestrzeni, była w woj. Brzeskiem-kujawskiem, 
gdyż przeciętnie przeszło 72 wypadało na niilę kwadr., naj- 
mniej zaś w ziemi Wieluńskiej, bo tylko 24. 

Niektóre województwa prowincyi Wielkopolskiej przed- 
stawiały w wieku XVI. największe zaludnienie w Rzeczypo- 
spolitej. Do takich należały przodewszystkiem: Brzeskie-ku- 
jawskie. Łęczyckie, Rawskie i Tłockie. Dziejopisarz, profesor 
Pawiński, wykazał, że (w czasach Zygmunta Augusta) gęstość 
zaludnienia w powyższych województwach dorównywała naj- 
bardziej zaludnionym krajom rolniczym na zachodzie Europy. 
Obok dość licznej drobnej szlachty (która w następnych wie- 
kach znikła w Wielkopolsce) ogół posiadaczy ziemskich składał 
się przeważnie ze szlachty jedno wioskowej. Stan podobny nie 
sprzyjał tam wytwarzaniu się obszarów wielkiej własności 
prywatnej i wielkich rodzin arystokratycznych. Oprócz Ostro- 
rogów, Górków. Czarnkowskich, Wielkopolska nigdy nie miała 
więcej nad kilka domów magnackich. Stąd udział licznej rze- 
szy w panowaniu nad ziemią, miał tu charakter przeważnie, 
jak na owe czasy, demokratyczny. 



Województwo Poznańskie i ziGmią Wschowskti. 



Województwo Poznańskie z Kaliskiem i Kujawami sta- 
iiowito właśnie pierwotną ziemii; Polan, ua której w zamierz- 
ehlych Bzasach uspcJecznił się naród Polaki. Ziemia Poznaiiaka 
iniewi^a oddzielnych wojewodów już za czasów Boleeliiwa. | 




Chrobrego. Poznaii hył niewątpliwie glówn^in grodem jakiejś 
dzielnicy kaiąiccej jeszcze w starej Lechii. Za Mieczysława 
stal się stolicą ówczesnej Polaki , pcrfoźony nad główną rzeką 
Polan, Wartą, po założeniu zaś biskupstwa Poznańskiego, około j 
r^ 966, stał się metropolią władzy duchownej na całą Polskę. 
Tutaj to w kościele katedralnym, zbudowanym przez Mieczy- . 
?a I, pncliowani zostali obaj wielcy organizatorowie pań- 
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stwa Polskiego: Mieczysław I roku 992 i syn jego Bolesław 
Wielki r. 1025. 

Gdy Polska poszła w działy pomiędzy synów Bolesława 
Krzywoustego, prowincya Poznańska stanowiła przez półtora 
wieku udzielne księstwo Wielkopolskie aź do wygaśnięcia po- 
tomków Mieczysława Starego na Przemysławie II Pogrobowcu, 
który wskrzesił tytuł królów polskich, r. 1295. Ostatecznie 
jednak dopiero Władysław Łokietek około r. 1308 włączył 
dzielnicę Poznańską do składu Korony, w której stała się 
województwem. Kazimierz Wielki otoczył Poznań murem wa- 
rownym i basztami, ustanowił w nim trybunał apelacyjny dla 
miast wielkopolskich i sam rad przebywał w Poznaniu. Była 
tu wówczas i mennica. Król układem w Namysłowie r. 1346 
odzyskał na książętach śląskich ziemię Wschowską i do wo- 
jewództwa Poznańskiego ją przyłączył. Ziemia ta, obejmująca 
przestrzeni niespełna mil kwadr. 9, nad rzeką Baryczą, przy 
granicy Śląska położona, była pierwej przez Henryka, księcia 
panującego na Zeganiu, od Polski oderwana i do księstwa 
Głogowskiego przyłączona, a od książąt Głogowskich miała 
nadane sobie prawo bicia własnej drobnej monety. Po powr(;cie 
do Korony królowie polscy prawo to łaskawie jej pozostawili. 
Jagiełło, potwierdzając je, zastrzegł tylko, aby moneta była 
bita pod znakiem królewskim, t. j. orłem, mającym obok 
siebie znak miejski, czyli herb miasta i ziemi, którym był 
krzyż podwójny. 

Województwo Poznańskie, przecięte prawie na dwie 
równe połowy rzeką Wartą (na lewym brzegu leżała część 
nieco większa), stanowiło zachodnią część ziemi Wielkopolskiej, 
a wysunięte północnym krańcem daleko poza Noteć, grani- 
czyło tam z Pomorzem, na wschód z woj. Kaliskiem, na po- 
łudnie z dolnym Śląskiem, na zachód z Brandeburgią. Ogól- 
nej przestrzeni posiadało mil kwadr. 294, która rozpadała się 
na 4 powiaty: Poznański (162 m. kw.). Kościański (92 m. kw.), 
Wałecki za Notecią (30 m. kw.) i ziemię Wschowską (9 m. 
kw.). Około połowy wieku XVI. powiat Poznański posiadał 
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łrafii 134, Kościański 118. Wałecki 9, a nemia Wachowska 8. 
Przeciętnio najwięcej ziemi ornej, a tem samem i najgęslszi^ 
jOdiiośf! rolniczą (stosunkowo do przestrzeni), posiadała wów- 
ziemia Wachowska, po nioj szed! powiat Kościański, 

alej Foznaiiski, a ostatnie mieJB(-e zajmował le^uy i malo- 
bldity Wałecki {Źródła dziejowe Pawińskiego, t. XII.J. 




Województwo Poznańskie miało senatorów 9, w tej liczbie 
F większych eayli krzesłowyob (których krzesła stały w senacie 
Uug zawarowanego uchwałami porządku i miejsca). Byli toi 
pBkup, wojewoda i kasztelan poznańscy. Mniejszych zuś, czyli 
wiatowych, a jak ich nazywano potocznie „drążkowych" 
matorów, t. j. bez zastrzeżonych krzeseł (więc siadających,. 
! się dało, choćby na poręczach, czyli drążkach), było 6, 
i mianowicie kasztelanowie: międzyrzecki, rogozińsld, Srem- 
ti, przemęclti, krzywiński i santocki. Starostw grodowycli. 



i: j. Z jurysdykcyami, było w województwie trzy: poznańskie, 
Wachowskie i waJeekie. Starosta poznaiiski byl zarazem Gene- 
rałem wielkopolakinij mającym pod awoją jurysdytcyą , 
nietylko grody województwa Poznańskiego, ale wszystkie 7 
pierwotnej Wielkopolski: poznański, kaliski, gnieźnieński, 
Ticyńsfcij koniński, kościański i pyzdrski. General wielkopolski 
nie mógł być ani wojewodą, ani kasztelanem poznańskim Inb 
kaliskim, nie mógł też sani trzymać innego starostwa grodo- 
wego przy generalstwie (znaczył zad godnością to samo, tut 
generał ziem podolskicb). Niegrodowe starostwa znaczniejsze 
byty: Nowodworskie, Rogozińskie, Międzyrzeckie, Srzedzkie. 
Sremakie, Babimostskie, Kopajnickie. Obornickie i inne. Sta- 
rostwo Drabimakie umową bydgoską z roku 1657 dane było 
Fryderykowi Wilhelmowi, elektorowi brand eb u rakiem u, w za- 
staw za aamę 120,000 talarów. Ziemia Wachowska oprócz ' 
^wego starosty grodowego miała własnych urzędników z 
akich, t, j. podkomorzego i dalszych. 

Sejmiki poselskie i deputaokie odbjfwa województwo I 
Poznańskie razom z Kaliskiem w Środzie , gdzie oba woje- J 
wództwa obierają 12 posłów na sejm obojga narodów i 4 de- 1 
putatów na trybunał , po połowie z każdego województwa. , 
Sejm konwokaeyjny z r. 1764 postanowił, aby trybunał ko- \ 
ronny prowincyi Wielkopolskiej, zasiadający w Piotrkowie, 1 
zjeżdżał na jedne kadencyę (od niedzieli przewodniej do Św. 
ToDJasza) do Poznania pod tymże, co w Piotrkowie, prezy- ' 
dentem i marszałkiem, 

Popis czyli „okazowauie" pospolitego ruszenia odbywała 
szlachta województwa podl'oznaniem. Herbem tego województwa 
jest orz^ biały bez korony w czcrwonem polu, czyli pierwotny 
berb Piastów. Gdy na sejmie r. 1776 uchwalono dla posłów "J 
mundury wojewódzkie, Po/.nańskie wybrało sobie kont usz jasno- j 
szafirowy z wyłogami szkarłatnymi i żupan biały, a na sejm 3 
następny i: 1778 posłowie juź w tej barwie przyjechali. 
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Wojewćdztwo Kaliskie i Gniefnieńskie. 



Województwo Kaliskie stanowiło wschodnią połowę pier- 
wotnej Wielkopolski. Graniczyło na północy z województwem 
pomorskiem, gdzie poza Noteć sięgało, na wschodzie z Ino- 
włocławskiem, Brzesko-kujawskiem i Łęczyckiem, na południe 
miało Śląsk i wojewódzłwo Sieradzkie, na zachód całą długość 
województwa Poznańskiego. Przy podziale Polski międzj^ sy- 
nów Bolesława Krzywoustego, ziemia Kaliska, jako część 
Wielkopolski, dostała się Mieczysławowi Staremu. Dwaj pra- 
wnucy jego: Przemysław I. i Bolesław Pobożny, podzielili się 
w ten sposób Wielkopolską (r. 1247), że Prztmiysław, starszy, 
wziął Poznań i Gniezno, a Bolesław Pobożny Kalisz. Bolesław 
(który zasłynął w kronikach trzema rzeczami: pobożnością, 
prawami dla żydów i znajomością sztuki wojennej), był zara- 
zem pierwszym i ostatnim księciem kaliskim. Nie zostawiwszy 
bowiem synów, jeno same córki, umierając r. 1279. j)rzekazał 
księstwo synowcowi swemu, Przemyshiwowi II. Pogrobowcowi, 
który r. 1295 ukoronował się na króla. Gdy później Władysław 
Łokietek odbudowywał całość królestwa polskiego, ksi(^'stwo 
Kaliskie wróciło do Korony jako Kaliskie województwo i od 
tej pory miało swoich wojcw()d()W. 

Og('»hia przestrzeń województwa wynosiła ;K)0 mil kwa- 
dratowych. Sześć zaś powiatów, na które się dzieliło, miało 
rozległość: Kaliski mil kw. 00. Gnieźnitniski T)!, Kcyński 43, 
Nakielski przeszło r)G. Koniński nirspi-tiia 40. Pyzdrski 50. 
W połowie XVI. stulecia województwo Kaliskie liczvło paralii 
411, miast 88 i wiosok 1SG9. 

H(n'l)em jego Ijyła Wieniawa, t. j. głowa żubra w koro- 
nie z pierścic^nirm, przechodzącym przez nozdrza, na polu 
w szachownicę z barwy białej i czerwonej ulożonem. Sejmi- 
kowało razem z województwem Poznańskiem w Środzie, gdzie 



obierano dla każdego z tych województw po 6 posłów sejmo- 
wycli Da jeden raz i po 2 deputatów do trybnnalu. Zjazd 
obranych posłów przed sejmem, czyli tak zwany goneri^ pro- 
wincyi Wielkopolskiej, zbierał się w Kole. Popis rycerstwa 
coroczny odbywa) kaidy powiat u siebie, zwykle pod min- 
stem powiatowem, na powszechny zaś co 4 lata, w poniedzia- 
łek po Św. Mateuszu (w końca września) zbierało się cało 
województwo pod Środę. W Kaliszu obierano kandydatów na 
podkomorzego granicznego i sędziów ziemskich z całego wo- 
jewództwa, z których król po jednym mianował dożywotnie. 
TamŻL' ulokowany był sąd ziemski a także sąd grodzki dla 
trzech powiatów: Kaliskiego, Kamińwkicgo i Pyzdrskiego, oraz 
archiwum sądów ziemskich i grodzkich dla tychże powiatów. 

Senatorów miało 8, t. j. większych czyli krzesłowycli 4: 
arcybiskup gnieźnieński, prymas królestwa, wojewoda kaliski, 
kasztelanowie kaliski i gnieźnieński, oraz mniejszych także 4, 
którymi byli kasztelanowie: lędzki, nakielski, biecbowski i ka- 
mieński. Z liczby 6 powiatów jeden nakielski miał swego od- 
dzielnego grodowego starostę, a wszystkie inne, t. j. Kalisz, 
Gniezno, Pyzdry, Konin i Kcyń, należały do jurysdykoyi 
sądowej generała starosty wielkopolskiego. Znaczniejsze stn- 
i-ostwa niegrodowe byty: Ujśskie, Powidzkie, Odolanowskic, 
ICleckie, Pobiedzickie i Kolskie. 

Znaczniejsze miasta w tem województwie: Kalisz, sto- 
łeczne, z obu stron rzeką Prosną oblane, Gniezno (prezydent 
i wiceprezydent trybunału koronnego prowincyi wielkopol- 
skiej zawsze bywali z kapituły gnieźnieński ej wybierani), 
Lenda i Wągrowiec, opactwa cysterskie; Mogilno, opactwo 
benedyktyńskie; Trzemeszno, opactwo kanoników regularnych 
sw. A n gusty na. 

Roku 1768 z północnej pcJowy wojew. Kaliskiego, a mia- 
nowicie z trzech jego powiatów: Gnieźnieńskiego. Kcyńskiego 
i Nabielskiego, utworzone zostało nowe wcjewództwo Gnie- 
źnieńskie. Część powiatu Nakielskiego, która aię stykała z wo- 
jewództwem Pomorskiem, nazywano krainą. W Kaliskiem 
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zostały powiaty: Kaliski, Koniński i Pyzdrski, wojewoda 
i kasztelan większy, oraz mniejszy lendzki i biechowski. 
AV Gnieźnieńskiem był odtąd nowy wojewoda i drugi ka- 
sztelan większy z mniejszymi: nakielskim i kamieńskim. 

Już na początku niniejszej książki, w rozdziale o Lechiij 
zrobiona była wzmianka o greckim geografie Ptolemeuszu, 
który opisując w drugim wieku po Chrystusie drogi han- 
dlowe z Południa do Bałtyku, wymienia miasto Calischa 
jako stolicę Ligeów i naznacza mu prawie tenże sam stopień 
geograficzny, pod jakim leży dzisiejszy Kalisz. Tegoczesny 
badacz Sadowski dowiódł, że Ptolemeusz najdokładniej wska- 
zał położenie Kalisza na drodze od Karpat ku morzu bur- 
sztynowemu. Nie ulega przeto wątpliwości, że Kalisz jest naj- 
starszem z miast lechickich i słowiańskich. Nazwa zaś jego 
ma w sobie pierwiastek językowy rdzennie polsko-słowiański. 
Pochodzi bowiem od wyrazów: kał, kałuża.^ kalić i powstać 
musiała od położenia pierwotnej posady grodu na bagnistej 
niizinie rzeki Prosny, tam gdzie dziś znajduje się wieś Stare 
Miasto, jak to poświadczają nasi kronikarze. 



Województwo Sieradzkie z ziemią Wieluńską. 



Po zgonie Bolesława Krzywoustego, przez półtora wieku 
podziałów, Sieradz z okoli cznemi ziemiami, składaj ącemi pó- 
źniej wojcw. Sieradzkie, stanowił udzielne księstwo, które do 
różnycli książąt piastowskich przechodząc, dostało się nako- 
iiiec Władysławowi Łokietkowi i przez niego, gdy został pa- 
nującym, powrócono było Koronie polskiej. Wojew. Sieradzkie 
]ia północ graniczyło z Kaliskiem i Łęczyckiem. Od tego 
ostatniego stanowiła granicę rzeka Ner, prawie na całej swej 
długości. Wschodnią granicę od wojew. Sandomierskiego sta- 
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Tiowiła, rzelca Pilica od Koniecpola aź pt- Białobrzegi. Na po- 
I Judnie graniczyło wojew. Sieradzkie z Krakowskiem, a część 
r tej granicy tworzyła rzeka Liczwarfa, dopływ Warty. Na za- 
Eohodzie leżały księstwa śląskie. 

Wojew. Sieradzkie obejmowało przestrzeni mil kwadr. 
[ 162 i składało się z 4. raniej więcej równoraieraycL powia- 
Btów: Sieradzkiego. Szadkowakioga Piotrkowskiego i Radom- 

■ fikiego czyli Radom skowsldcgo. Ziemia za^ Wieluńska, wzdłui 
l^ranicy śląskiej ciągnąca się, miała przestrzeni mil. kwadr. 
IJiO'/, i podzielona była ua dwa powiaty: większy Wieluński 

■ i ziiaciinie mniejszy Ost rzeszowski. Pierwej zwana ona była 




eiemią. Rudzką, od grodu zbudowanego we wsi Rudzie. Mie- 

■ czystaw książę Opolsltij cbcąc swej bratowej Judycie, córce 

■ Konrada inazowieckieg<j, spłacid 500 grzywien srebra jej po- 
wagu, zape\7nionycb na kaii,t8twi6 Raciborsldem, opanował tę 

łziemię wielkopolską i oddi^ Judycie. Ale roku 1251 odebrał 

, Przemy^aw wielkopolski. W wieku następnym król La- 

Idwik (r, 1370) oddal ją w Innność Władysławowi ks. opol- 

Kikiemn, lecz Jagiełło, uważając takie oderwanie za nieprawne, 

idebrał ją r. 1396 i ostatecznie do Polski wcielił. Długosz 
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przeto miasto przeniesionein zostało w okolicę piękniejsza 
na płaszczyznę pocliylą i żyzną, stnigami bieiąeej wody zwilJ 
żoną, do miejsca zwaDego Wiriuniem, od kt(irogo cata s 
Rudzka dostała nazwę Wieluii sklej. 

Wojew. Sieradzkie w 4 powiatach obejmowało w wiekw 
XVI. parafij 127, miast 29 i wai 938, ziemia zaś Wieluńska! 
parafij 67, roiast Vi i wsi 182, miała zatem względnie- doM 
przestrzeni znacznie liczniejsze parafie i miasteczka. Gletj^ 
ornej miała ziemia "Wieluńska w stosunku do ogólnrj prze- 
strzeni mniej niż inne. Przyczyny tego, że pomimo najrzad- 
szego zaludnienia było tu najwięcej kościołów i duehowień^ 
Btwa, szukać należy w osobistej pobożności panujących książąt^i 

Herb wojew(^dztwa przedstawiał p<it orła czarnego w czop-"^ 
■wonem polu i pól lwa czerwonego w żdltem pola, w koronie 
złotej, pokrywającej obie głowy. Wojewiidztwo miało senato- 
riw większych 2, t. j. wojewodę i kasztelana sieradzkich; 
mniejszych 3, t. j. kasztelanów: rozpierskiego, spicymirskiego 
i konarskiego. Starostwa grodowe były: Sieradzkie i Piotr- 
kowskie, a nićgrodowe: Radomskow.-ikie, Szadkowskie, Klo- 
nowskie, Tuazyiskie i Warekie. Sejmiki odbywały się 
w Szadku, gdzie obierano 4 po^ów na sejm i 2 deputatów 
na trybunał. 

Ziemia Wieluńska rządziła sji^- osobno, mając własnyo] 
nrzędnikó^ ziemskich i sądowych. Miała jednego aenator«3 
mniiijszego, t. j. kasztelami wieluńskiego, starostwa grodowa 
dwa: Wieluńskie i Oatrzeszowskie, niegrodowe: BoleslawskieJ 
i Grabowskie. Sejmikowała w Wiolanin i obierała 2 po^ów^ł 
W każdym z jaj powiatów byli urzędnicy ziemscy oddzielnie! 
począwszy od podkomorzego. Tylko wojewoda sieradzki mia 
nował podwojewodziego wieluńskiego i dowodził pospolitera 
rnszeniem tej ziemi. Herb jej przedstawia baranka z chorq 
giewką i krzyżem. 

Sieradz, stołeczne miasto województwa, położony 
główną pierwotnej Polaki rzi-ką Wartą, należy bezwątpie 
do najstarszych grodów lechickich. Zamek tutejszy wznieć 



sioiiy liyl lui nizinie mii^dny flwuiiiu korytiiini rzeki Warty, 
. a. o kusztelanacli tej warowni już od Xl. wieku liczne w daie- 
■ jui.'.h polakicii znujdują Big wzmiiinki. Od k^go grodu i;iiły je- 
Vden szczep lechicki zwał się Sieradzanami, a później w dobiw 



podziałów była tu stolica knitiż^t sieradzkich. Księciem sie- 
radzkim był i Władysław ł^okietek i on to przywrócił to 
'fceisfltwo Kproitię polskiej, kt<^Ee odtąd mianowało się woj&- 
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wództwem. Sieradz, jako jedno z główniej szych miast w Pol- 
sce, był często miejscem zgromadzania się stanów na publi- 
czne obrady. W ciągu KIII., XIV. i XV. wieku odbyło się 
tu 18 walnych sejmów polskich, z liczby których na 6-eiu 
przewodniczyli monarchowie polscy. Do Sieradza przybyła 
r. 1383 na liczny zjazd szlachty, naradzającej się o wyborze 
króla, uroczyste poselstwo z Węgier od wdowy po królu Lu- 
dwiku, Elżbiety, warujące następstwo tronu dla młodszej córki 
Ludwika Jadwigi i tutaj także na drugim zjeździe tegoż roku 
postanowiono wybór tejże królewny. W Sieradzu roku 1432 
zobowiązali się Polacy Jagielle obrać po jego zgonie królem 
syna jego Władysława. Tutaj także, gdy zginął pod Warną 
Władysław, oświadczono się za wyborem Kazimierza Jagiel- 
lończyka. > 

Województwo Sieradzkie miało przywilej używania do 
pieczęci laku czerwonego, co tylko samym panującym słu- 
żyło, a to w nagrodę, że ol)ywat(^lo sieradzcy, w czasie wojny 
z Krzyżakami, wsparli dzielnym posiłkiem Łęczycanów i od- 
zyskali stracone przez nich chorągwie. 

Wojew. Sieradzkie i Łęczyckie^ przyjęło za sw()j mun- 
dur obywatelski kcmtusz karma zynowy, wyłogi granatowe 
i żupan biały. 



Województwo Łęczyckie. 



w dobie po(lziat()w ziemia ł^ęozycka ))yła nddzielnem 
księstwem, w którem panowali rozmai(*i książęta z rodu Pia- 
stów, a najprz(')(l Konrad F. ma/owi(*cki, svn Kazimierza Spra- 
wiedliwego, ])() nim syn jego Kazimierz I. kujawski, a na- 
stępnie trzech syii()w KazimicTza. t. j. F^eszek Czarny, Kazi- 
mierz II. i Władysław Łokietek, kt(')ry to ostatni wstąpiwszy 



' na tron Polski, włączył ksii^stwo Łę«z_v<!kie du Korony, two- 
rząc z niego oddzielne województwo. Łęczycanie, jak i wszy- 
stkie Indy lechickie, przywykli byli z prawieków rządzić się 
miejscowym własnym obyczajem, w czem (logadzająu im Wła- 
dysław Jagiełło utrzymywał w tej ziemi osobnefco namiestnika 
izyli BtaroBtc, a szlachta łępaycka jeazcze w r. 1418 nstano- 

y wiła sobio oddzielne prawa z 27 artykułów p. t. Constikttio- 




Wojew. Łęczyekie graniczyło na półnoe-y z Brzeako- 

I kujawskiem i Ilawskiem. Czętó granicy pi^nocno-wschodniej 

'. wojew. Rawakiem stanowiła rzeka Przyaowa {od wsi Trę- 

I bisk aż do połączenia się z Bzurą). Wachudnią ścianę od mia- 

[ steczka Soboty aż d'i rzeki Piliey pod Brzegiem stanowiło 

. Rawskie. Na południu rzeka Pilica na kilkomilowej 

atrzeni (od Białobrzegów do Brzegu) rozgraniczała wojew. 

rcki^od Sandomierskiego. Zachodnią granic; dawało^ 
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wojew. Sieradzkie i na małej przestrzeni w okolicy Koła, Ka- 
liskie. W tej południowo-zachodniej ścianie dwie rzeki Ner 
i Wolborka płynęły granicą województw. 

Wojew. Łęczyckie miało figurę mocno wydłużoną od 
Kłodawy i Grzegorzewie na północno-zachodzie, do rz. Pilicy 
na południo-wschodzie. Obejmowało przestrzeni około 80 mil 
kwadr, i liczyło w XVI. wieku parafij 74, miasteczek 2r> 
i wiosek 875, łanów czyli gospodarstw kmiecych 4990, szla- 
chty zagrodowej 577, nie licząc znacznej ilości folwarków. 
zagród komorniczych i rzemieślnik()w wiejskich. Tak gęstego 
zaludnienia, jak w Łyczyckiem, nie j)()siadało w XVI. wieku 
żadne inne województwo w Rzeczypospolitej oprócz Brzesko- 
Kujawskiego, które na pierwszem stało miejscu. 

Senatorów miało 5. t. j. większych 2: wojew^oda i ka- 
sztelan łęczyccy, mnieiszych ;^. kasztelanowie: brzeziński, ino- 
włodzki i konarski. Dzieliło się na j)()wiat()w i): Łęczycki. 
Brzeziński i Orłowski. Z tych Łęczycki zajmował większ.n 
połowę województwa, Brzeziński miał mil kwadr. 24, a Or- 
łow^ski 117.2. Trądy (*y(^ o istnieniu jiowiatu Inowłodzkiego są 
błędne. Miastem sejniikowem była Łęczyca, gdzie obierano 
na sejmy ])osłów 4, a de])utatów trybunalskich 2. na komisyą 
zaś radomską ki^misarza 1. Popis ryc(M*stwa od))ywał się pod 
Łęczycą na św. Micliał. Starostwo grodowe było Łęczyckie. 
ni<*;::rodowych zaś bvlo kilka: Inowlodzkie. Z;^i(irskie, Kło- 
dawskie. Powiatów było tyle. ile sąd(')w ziemskich, l)o zwykle 
w dawnej Polsce szlachta mieszkająca w granicach danego 
])ovviatu. Si^dziła się w sądzie, którego si(Mlliski(jm ])yło miasto 
powiatowe. Zi<^mia Łęczycka dzieliła się na trzy powiaty 
i miała trzy sądy ziiMiiskie: w Łęczycy, w Orłowie i w Brze- 
zinach. 

Miasta znaczniejsze l)ytv: ł^eezyca, stołccznci woiewódz- 
twa, Inowłodź nad Pilicą. Brz(vjny. Kłodawa. Łagiewniki, 
słynące cudownym n])raz(Mn św. Antoniego. Ilerb wojew<>dz- 
twa przedstawiał ])ń\ lwa czerwonego na l)iałem polu i ipó] 
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orła białego w czerwonem polu, grzbietami do siebie obróco- 
nych i jedną uwieńczonych koroną. 

Łęczyca upamiętniła się pierwszym wielkim zjazdem 
czyli wiecem, sejmem prawodawczym narodu polskiego, zwo- 
łanym tu roku 1180 przez Kazimierza Sprawiedliwego. Wiec 
ten w dziejach nazywany był także synodem łęczyckim, z po- 
wodu, że zasiadali na nim arcybiskup gnieźnieński i siedmiu 
biskupów polskich (krakowski, poznański, wrocławski, kujaw- 
ski, płocki, pomorski i lubuski z za Odry) oraz wiele innego 
•duchowieństwa, które było wówczas przedewszystkiem pi- 
śmienne i przodowało narodowi wykształceniem. Obok du- 
•chownych zasiadło do rady wielu książąt, możnowładztwo 
świeckie i znąkomitsze rycerstwo, a wszystkie uchwały pra- 
wodawcze i wyroki ogłoszono zebranemu ludowi i szlachcie 
-z niezmiernem narodu zadowoleniem i radością. Był to zatem 
pierwszy sejm narodu polskiego, stwierdzający jego jedność, 
pomimo podziałów kraju pomiędzy licznych książąt. W 105 
lat potem odbył się w Łęczycy (r. 1285) inny ważny synod, 
tym razem duchowieństwa polskiego, pod przewodnictwem 
-arcybiskupa gnieźnieńskiego Jakóba Świnki, gdzie między in- 
nemi postanowiono, aby urz(^d()w [duchownych cudzoziemcom 
nie dawać i nauczania w szkołach nie powierzać mistrzom, 
którzyby języka pcjlskicgo dostatecznie nie po- 
siadali. 

Nazwa Łęczycan, Łęczan. powstała od wielkiej ilości 
łęgów czyli łąk (nad Nerom i Bzurą), wśród których leżały 
ich siedliska. Licznie rozrodzoną tu szlachtę, jako osiadłą 
wśród błotnistych nizin, nazywano żartobliwie „piskorzami". 
Mundur sejmowy tego województwa był ten sam co Sieradz- 
kiego i Gnieźnieńskiego, t. j. kontusz karmazynowy, wyłogi 
granatowe i żupan biały. 



Województwo Brzesko-kujawskie. 



Na wscliód 0(1 ziemi Pulan leżały Kujawy, rozciĄfiaj-^tct^ 
w znaczDie większej ptJowie na lewym brzegu Wisty. 




riKCZSjft WŁADYSŁAWA ŁOKIETKA ( 



1 utworzono z nioh dwa woji^wiitly-twa: Brzeako-kujawskie- 
i Inowtoctawskie. Trzi-cia zaś ioli czyść pod nazwą ziumi Do- 
^rayiiskiej leżała na prawym brzegu Wisły. BoleHław Krzy- 
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wousty, dzieląc r. 1138 monarchię polską pomiędzy synów 
swoich, z Kujaw i Mazowsza uczynił jedną dzielnicę, którą 
oddał Bolesławowi IV. Kędzierzawemu. Gdy potem najmłodszy 
syn Krzywoustego Kazimierz II. Spra^yiedliwy, książę kra- 
kowski, sandomierski, mazowiecki i kujawski, pozostawił dwóch 
synów: Leszka Białego i Konrada I., ci podzielili się (r. 1207) 
państwem w ten sposób, że Mazowsze z Kujawami i ziemią 
Łęczycką przypadło Konradowi. Jakoż od synów tego Kon- 
rada poszły linie książąt kujawskich i mazowieckich. Linia 
Piastów mazowieckich dotrwała w Polsce do wieku XVI., ale 
kujawska wygasła na Kazimierzu Wielkim i Władysławie 
Białym w wieku XIV. i stąd Kujawy zostały Koronie przy- 
wrócone na dwa wieki pierwej niż Mazowsze. Kiedy zaś po- 
dzielono je na dwa województwa, nie jest napew^no wiado- 
mem. Na sejmie horodelskim r. 1413 widzimy iuż obecnych 
dwóch wojewodów z Kujaw. Jeden z nich, Maciej z Łabi- 
szyna, podpisał się wojewodą Brzeskim, a drugi, Janusz z Ko- 
ścielska, wojewodą Gniewkowskim. 

Województwo Brzesko-kujawskie graniczyło od północy 
z Inowłocławskiem i przez Wisłę z ziemią Dobrzyńską, od 
wscliodu z wojew. Rawskieni, od południa z Łęczyckiem i Ka- 
liskiem, od zachodu także z Kaliskiem, a w ostatnich czasach 
Rzeczypospolitej z nowo utworzonem GnieźnieńskicMn. 

Rozległość województwa l^rzesko-kujawskiogo wynosiła 
mil kw. niespełna (U). Xa tej przestrzeni liczyło ono: i)arafij 
67, miast 13 i wiosek r)()7, podzi(*lono zaś było na pięć po- 
wićitów: Brzeski, Radzieiowski. Prz(^decki, Kowalski i Kru- 
szwicki. odpowiednio do ))i(;ciii sądów ziemskich: w Brześciu, 
Radziejowie. Przedczu. Kowalu i Kruszwicy. Pod wzirlcdem 
rozległości były to i)owiaty najmniejsze w całej prowincyi 
Wielkoj)olskiej. Zalcdwii* Brzeski miał około 20 mil kwadr., 
za to Przedecki tylko 1), a Kruszwicki (5. Tak mały rozmiar 
powiatów wynikiem był ilości sądów ziemskich, liczba zaś 
znaczna tych ostatnich spowodowana ))yła gęstością zaludnie- 
nia. Województwo bowiem Ih-zesko -kujawskie, względnie do 
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ij-zyiaków. Potem nddat r. 1236 cale Kujawy syiiuwi swemu 
izimierzowi I„ który grild tutejszy uczynił swoją stolicą. 

(dy następnie po Kazimierzu odziedziczył Brzeić z okoli- 

Sznym powiatem syn jego ^'ladyslaw Łokietek, gród tutejszy 
ptat się miejscem wielokrotnego pobytu tego bohatera, a nie- 
dalekie Palowce r. 1331 polem wiekopomnej ohwiily, na któ- 
wi^y w bojach, maleiiki ciałem sędziwy Piast, wy- 
Inekl kwiat rycerstwa zachodniej Europy. Syn jego Kazimierz 

iVieIki. ugodą kaliską z 1343, powrócił Brześć z ziemią Kn- 

towską Koronie polskiej. 



Województwo inowtocławskie z ziemią Dobrzyńską. 



Za doby dzifiiuic w Polpce i panuwania w Kujawach 
[Piastów kujawskich, ziemia kujawska ulegała także podzia- 
niiędzy książętami. A że przy powrocie do Korony dziel- 
bice takie zachowywały zwykle postać oddzielnych woje- 
(fództw, więc też i Kujawy do samego końca Rzeczypospo- 
Wej podzielone byty na województwa: Brzeskie, Inowtoclaw- 
Ikie i ziemię Dobrzyńską. Województwo Inowloclawakie nosiło 
fcierwej miano Gniewkowskiego, a uchwalę sejmu horodel- 
r. 1413 podpisał właśnie obok Macieja z Łabiszyna, 
pojewody Brzeskiego, Janusz z Kościelca, wojewoda Gniew- 
kowski, Atoli już r. 1434 spotykamy potipis wojewody Ino- 
[rtocŁiwakiego. 

Województw<3 Inowtocławskie graniczyło na północ z wo- 
lewództwera Pomorslciem, tudzież przez Wisłę z wojcw. Cbeł- 
nińskiem, na zachód przez Wisłę z ziemią Dobrzyńską, na 
[zadnie z wojew. Brzeskiem, a na zachód z pi^nocną częścią 
łrojew. Kaliskiego (z której za Stanisława Augusta utworzono 
fojew. Gnieźnieńskiej. Wojew. In o włocławskie posiadało prze- 
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strzeni 53 mil kwadr, i w wiekn XVI. liczyło paratij 
miast 10 i wsi 291; lanńw czyli gospodarstw kmiecych niiatt^ 
wówczas 1823, szlachty folwarcznej 291, zagrodowej 72. Wi-I 
dzimy już z cyfr powyższych, że sCoaiinkowo do przestrzt 
województwo to posiadało zaludnienie znacznie mniejsze : 
wojew. Brzesko-kujawskie. A przyczyny tego azukaó należył 
w znacznie gorszych witrunkach gleby. Różnica ta spowodo- 
wała stare kujawskie przysłowie: „Kujawiak idzie szukai^ 
kija z chlebem, a Paluczanin z kijem chleba". Pałukami boj 
wiem zwie lud część ziemi kujawskiej, leżącą między Notecią 
i Wełną, a mianowicie późniejsze powiaty: Wągrowiecki, Mo-H 
gilnicki i Szabiiiski. Nazwa to odwieczna, słowiańska, któraJ 
oznaczała zapewne pastwiska, łąki, bo dotąd w języku i 
skim palmik znaczy łąka, 

Wojew. Inowlocławskie dzieliło się na dwa powiiitys) 
nieco mniejszy Inowloelawski i większy Bydgoski. W Ino- 
■wloctawiu i Bydgoszczy były starostwa grodowe, niegrodowelB 
zaś były: Dybowskie, Gniewkowskie, Murzynowskie i in.ne. 
Senatorów większych miało 2, t. j. wojewodę i kaaztelantd 
inowlocławskich, mniejszy zaś jeden, kasztelan bydgoski. HerbiŁ 
używało tegoż samego co i wojew. Brzeskie i uchwała z i-okuB 
1510 pozwalała na wspólne z temiże województwem odbyw 
nie sejmików w Radziejowie, na których obierjinu dla każdegol 
z tych województw po 2 po8l('pw sejmowych i po 1 deputaciei 
na trybunał. „Okazowanie pospolitego ruszenia" odbywało si^ 
pod In o wło cła wiem. 

Miasta znaczniejsze były: Inowłocław, stołeczne wojoi 
wództwa, i Bydgoszcz. Uchwalą sejmową z r. 1764 do Byd-d 
goszezy równio jak do Poznania przenosił się z PiotrkowŁ 
co drugi rok trybunał dla prowincyi wielkopolskiej, pod tymżw 
prezydentem i marszałkiem. 

Między nazwami dwóch miast kujawskich: Włocławki 
i Inowtootawia, zachodził ten związek, że Włocławek zwal si^ 
w dokumentach łacińskich Yladislaria, Inowłocław zaś Vi(v 
dislavia Jimtor^ Junivladislavia, Jutiot-ladislama; po ni6= 
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ieckfi Jungen-Leslau. Widocznie oba miasta nazywały się 
l)aj'<łzo podobnie lub jednakowo i dlatego młodszemu dodano 
Uitnior, Junovladislavia, co w spolszczeniu gwary potocznej 
przerobiło się na Inowlocfaw, później Inowrocław, 

Ziemia Dobrzyiiska, za Wiała położona, miała kształt 

podobny do trójkąta, którego podstawę południowo-zachodnią 

stanowiła Wisła, bok północno-zachodni Drwęca, a ścianę 

■acliodnią wpadająca także do Wisły Skrwa. Za Drwęcą le- 

;ała ziemia Chełm i liska, później województwo tej nazwy, do 

'ma królewskich należące, za Skrwą Mazowsze płockie. Do 

izasów Konrada nic mamy w dziejach nazwiska ziemi Do- 

ibrzyńskiej, tylko wzmianki z r. 1066 o grodach Dobrzyniu 

Rypinie. Dopiero gdy poganie pruscy za<'zęli ustawicznymi 

lajazdami trkpić pograniczne ziemie Kujaw i Mazowsza, książę 

inrad z biskupem pruskim Krystyauem założyli roku 1222 

bkon Braci Chrystusowych, złożony z wojowników niemie- 

ich, dla których Konrad odbudował zamek w Dobrzynie 

[ad Wisłą i uposażył ziemią, położoną między strugami Ka- 

Chełmicą. Rycerze przyjęli miano Braci Dobrzyu- 

ioh i zobowiązali się lironió granic Konrada, a ziemiami, 

lobędą na Prusakach, podzielid się z księciem. 

Msażenie Dobrzyiiców nie obejmowało więc całej ziemi 

dobrzyńskiej, ale tylko jej cząstka, przestrzeni mniej więcej 

-7 mil kwadr. Klęska zadana im przez pogan r. 1225 pod 

idnicą położyła koniec młodemu zakonowi, a wówczas to 

Conrad postanowił sprowadzić starszy Zakon Krzyżowy, któ- 

dat w uposażeniu ziemię Chdmińaką, poczem w r. 1233 

(ba zakony połączyły się w jeden. 

Od r. 1236, w którym Konrad podzielił synów swoich 
.zimicrza i Bolesława Kujawami i Mazowszem, a ziemię 
lobrzyóską, lubo w szozuplejazych jej granicach, wraz z gro- 
dem Dobrzyniem nad Wisłą, oddał Bolesławowi, młodszemu 
synowi, zaczyna się właściwie historya ziemi Dobrzyńskiej, 
Odtąd ziemia ta przechodziła kolejno w dziedzictwo potom- 
:<Sw Konradowych i stanuwita dość długo osobną dziedzinę, 
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ale bez odrębności politycznej, bo była zawsze złączona z innj^ 
dzielnicą, kujdwską lub li;,czycką. Mając z jednej strony są- 
siedztwo pogan pruskich, z drugiej cbciwy Zakon, który do 
jej zawladnienia wdzierał się gwałtem, nigdy prawie nie za- 
żywała pokojn. Zdoby^yana i frymarczona przez Krzyżaków, 
najeżdżana i łupiona przez Prusaków i Litwę, odbierana i wy- 
kupowana przez Polskę, była przez dwa wieki głośiią w dzie- 
jach naszych widownią historycznych wypadków. 

Jednym z najsroższych napadów było najście Prusaków 
i Litwy w r, 1387, którzy caJą prawie ziemię Dobrzyńską 
zburzyli, miasta spalili i moc ludu w niewolę zabrali. Pod- 
czas napadu w r. 1323, jak zaświadczają kronikarae, Litwa 
uprowadziła z ziemi Dobrzyńskiej i Kujaw nad Niemen 20.000 
mieszkańców. Wówczas to Władysław, ksi^iżę dobrzyński, sy- 
nowiec króla Łokietka, nie widząc możności opierania się 
dłużej napadom pogan i Krzyżaków, ndał się osobiście do 
Krakowa i króla z tern, że ustąpi mu prawem wieezystem 
zietuię Dobrzjmską, byle tj^lko otrzymał w dożywocie dla 
siebie, brata i matki jaką inną dzielnicę. Przychylił aię król 
do tej prośby, a objąwszy ziemię Dobrzyńską, puścił mu 
w lennośó księstwo Łęczyckie. Wówczas Krayżacy opanowali 
(r. 1329) ziemię Dobrzyrisitą, skutkiem czego kilka ostatnich 
lat swego życia, stary Łokietek strawi! na corocznych z nimi 
bojach. Dopiero Kazimierz Wielki, umową za%vartą w Kali- 
szu r. 1343, odzyskał ją dla Polski od Zakonu. Pomimo to, 
jeszcze do r. 1466, t. j. do upadku potęgi Zakonu i powri 
CBuia Pomorza do Polski, była prawie ciągh?. najeżdżana, od- 
dawana w lenność, zastawiana i wykupywana, a nawet król 
Jan czeski, roszczący sobie prawo do P(alski po Wacławie 
nie wahał się wziąd za nią od Krzyżaków 4800 kóp groszy" 
pragskich. 

Dopiero po traktncie r. 1466, wcielającym ziemię Do- 
brzyńską ostatecznie do Korony, w krainie tej, dzięki słod- 
kim owocom pokoju, dźwignęły się z gruzów wsie i miasta, 
zakwitło rolnictwo i handel z G-dańskiem, zaczęła wzrastad 
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I Bzybkd ludność. Okotu polowy XVI. wieku ziemia Dobrzyń- 
F aka na przestrzeni około ó4 mil kwadr, liczyła paraflj 61. 
f jniast 7. wsi 366, łanów kiniecyoU 2094 i szlachty zagrodo- 
Ł wej 410, a zaludnienie jej \r stosunku do przestrzeni zajmo- 
wało w prowincyi Wielkopolskiej, po województwach Brae- 
Iskiem i Łęczyckiem, pierwszo miejsce. 

Ziemia Dobrzyńska dzieliła się na 3 powiaty: Dobrzyń- 
łaki, Rypiński i Lipnowski, ustanowiony w miejsce dawnego 
K iStońBkiego. Sejmiki odbywały się w Lipnie, gdzie obierano 
p<lw(5ch posłów na sejm, deputata na trybunał i komisarza 
Ina komisy^ radomską. Popisy, czyli „ofcazowanie rycerstwa", 
|«dbywaJy się na polach, pod Lipnem. Senatorów mniejszych 
łbyło 3, t. j. Kasztelanowie: dobrzyński, rypińslii i słtjński. 
[Starostwo grodowe Bobrownickie — niegrodowe ; Dobrzyń- 
Lskie, Lipnowskie, Rypińskie i inne. 

Ziemia ta, lubo uchwałą sejmn 1717 roku du woje- 
wództwa Brzesko-kujawskiego, a następnie do lnowi ooławskiego 
h2*'^yU'^^'>^ 1'^ przestała wnzakie odrębnie się i-ządzić. Herb 
Bjej wyobraża głowę sędziwego człowieka z dwiema koronami, 
IJedną na głowie z rogami bawolimi, a drugą na szyi. Głowa 
laczft króla Władysława Łokietka, którego rycerstwo 
jńomi Dobrzyńskiej, wdzięczne za wydobycie ze szponów Za- 
gonu krzyżackiego, uprosiło, io mu za herb pozwolił nżywai 
Epwojego własnego wizerunku. Dwie zaś korony, jedna na 
, druga na szyi, są to właśnie owe dwie częśi-i, mazo- 
riecka i kujawska, ktj5re się Ł>3tateezni(! za przyczyną wale- 
sznego Łokietka zjednoczyły; nakoniee rogi bawole miały 
|ciznacza<i leśną naturę tej krainy- Główne miasta były: Do- 
■łirzyń (atołeczue). Bobrowniki, Lipno i Rypin. Oprócz Dobrzy- 
, nad Wisłą, był w tej ziemi drugi Dobrzyń nad Drwęcą 
' pow. Rypińskim. W Dobrzynie nad Wisłą i w Rypinie, 
■■wspominane aą już w XI. wieku zamki i dwory królewskie. 



Mazowsze. 



W ogólnym podziale Rzeczypospolitej na 3 prowincyerł 
Wielkopolskę, Małopolskę i Wielkie Ks. Litewskie — Mazowaz&a 
zaliczału się do prowincyi Wielkopolskiej. Obszerna ta ziemia, 
jedno ciało z Polską od wieku X. do XII. akładająca, staw- 
szy się, (r. 1207) dzielnicą Konrada (brata młodszego Leszka 
Białego), częstym odtąd ulegając przez póltrzecia wieku po- 
działom, stanowiła odrębną całość pod względem dynastycznym, 
politycznym, apołecznym, prawnym i etnograficznym. W końcu 
tej doby trzy główne dzielnice mazowieckie, w miarę wyga- 
sania kaiąźąt, wcielane do Korony (w latack 1463, 149& 
i 1526), zaTnienione zostały na trzy województwa: Rawskie, 
Płockie i Mazowieckie. Zanim o każdem z tych województw 
podamy oddzielne wiadomości, poprzedzić je musimy ogólnym 
poglądem na cale Mazowsze i cyframi z dawnych iródeł urzt."- 
dowyeli i późniejszycli obliczeń. 

Cała kraina mazowiecka posiadała w wieku XVI. roz- 
ległości mil kwadr. 578, a na tej przestrzeni w trzech woje-rj 
wództwach powiatów 33, parafii 446, miast i miasteczek i 
wsi 5990, Kiedy Wielkopolska na 1051 mil kwadr, powierzcliniu 
miała ogółem wsi 6471. Małopolska na 1013 mil kwadr, way 
5500, Mazowsze, jak widzimy, względnie do swej przestrzeni 
posiadało podwójną liczbę wiosek, czyli, gdy na przeciętneM 
mili kwadratowej Wielkopolska miała około 6 wiosek, Mt^i> 
polska 5, to Mazowsze 10. Powiat n. p. Ciechanowski posiadaj 



na przoci^uiej mili kwadr. 23 wsi, Bielski 21. Płoński 20, 
a podobnie wielkiego stusnnkii wsi luałych a gęstych nigdzie 
indziej, w iadnoj dzielniey Polski si^ nie apotykn, — Tak 
w Wielkopolsce, jak i Matopolsce DJeninsz żadnego powiuta, 
ktiiryhy się mógł równa*!, [iimI wz{rIi;di,Tii (;c«tnści zasiadtych 
w aini wiosek, z powiatami: Cicchiinowskim, Bielskim, Płoń- 
skim, Sąchoekim. Mławskim lub Nowomiejskim, W Wielko- 




polsce bvltt tylko ziemia Łęczycka, w części Kujawska i I)o-| 
brzyńska. które, licząc na milę kwadr, od 10 do 14 wsi, zbli- 
żały się do gęściej zasiadtyeb powiatów mazowieckich. Zwraca,! 
jednak na to nwagę prof. Pawiński. ze nwe powiaty wielko-1 
polskie, mające większji liczbę wiosek, albo graniczą bezpo-^ 
średnio z Mazowszem, albo leżą w bHskiem z Mazuram 
śledztwie Widocznie byty wspóbie przyczyny, które wy wolidyj 
jednakowe ukształtowanie się stosunków. 
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Ludność ogólna Mazowsza w XVI. wieku byłaby nie- 
równie większą, gdyby nie przyległe obszary Podlasia, a zwła- 
szcza Litwy i Rusi, na które licznie i ciągle od XIV. wieku 
przenosiła się szlachta mazowiecka. Głównym czynnikiem, 
który wpłynął na tę gęstość mazowieckiej ludności, dorówny- 
wającej najludniejszym okolicom łęczyckim, kujawskim i do- 
brzyńskim, była nie dobroć gleby, bo ta przeciętnie jest gor- 
szą na Mazowszu, ale ogromny stosunek liczebny drobnej 
szlachty mazowieckiej, jako warstwy w dziedziczeniu ziemi 
niezależnej od nikogo. Statystyka nasza wieku XVI. daje pod 
tym względem ciekawe bardzo wiadomości. Gdy n. p. w Wiel- 
kopolsce r. 1571 obok 40,274 łanów czyli gospodarstw kmie- 
cych w dobrach szlachty folwarcznej oraz duchowieństwa 
i w królewszczyznach , istniało poza obrębem tychże 2052 
łanów, t. j. zagród dziedzicznej drobnej szlachty, to w trzech 
województwach mazowieckich obok 23.361 łanów kmiecych, 
istniało 12,031 łanów szlachty zagrodowej, bezkmie- 
cej, zatem uprawiającej własną ręką swoją rolę. 

Świecki, opisując Mazowsze za czasów Zygmunta III., 
podnosi większe zaludnienie województwa Mazowieckiego, 
w porównaniu z Płockiem i Rawskiem, i podaje liczbę osiadły cli 
w niem rodzin szlacheckich na 45,000, nadmieniając przytem, 
iż żadna z nich nie jest tak biedną, żeby przynajmniej je- 
dnego męża na koniu nie mogła wystawić na wojnę. Liczba. 
Świeckiego jest mocno przesadzona. W każdym jednak razie 
w trzech województwach Mazowsza mogło znajdować się około 
32,000 rodzin zagrodowców i folwarcznych właścicieli nieza- 
wisłych materyalnie, co stanowiło przeszło trzecią część ogól- 
nej w tych ziemiach ludności rolniczej. Z pewną też chlubą 
możemy dziś powiedzieć, iż nietylko w całej Slowiańszczyźnie, 
ale i w całej ówczesnej Europie nie było drugiego kraju, 
w którvmbv tak znaczny odłam ludności rolniczej używał 
dobrodziejstwa wolności osobistej i swobodnego dziedzicze- 
nia ziemi. 

Królewszczyzny, jak wiadomo, powstały na Mazowszu 



^Rawnych dóbr książąt miiKuwiec.kich, po wcieleniu ich księstw 
Foo Korony. Ten spadek po książętach, z którega powstały 
tak zwane w XVI. wieku dobra stołu królewakiego, byt wogóle 
I na Mazowszu niewielki. Wsie królewskie f^rupują się albo 
' około dawnych „grodów" czyli zamków obronnych i należą 
do starej forniacyi, albo powstały w XIV,^XVI. wieku z kar- 
J cztinku w borach mazowieckich, czyli, jak wówczas mawiano, 
f „na surowym korzeniu". Ogółem wszystkich takich wsi kró- 
' lewskich na Mazowszu było wówczas 262, a w tej liczbie 
wojew. Mazowieckie posiadało 208, Rawskie 42, a Płockie 12. 
' Najwięcej, bo 81, było ich w ziemi Czerskiej, w jej polowie 
I na prawym brzegu Wisły, gdzie leżały dawniej puszcze ksią- 
żąt mazowieckich: osiecka, starogrodzka, dębska, 
w których, dopiero gdy ustały napady Jadźwingów i Litwi- 
I nów. mógł się rozpocząć ruch kolonizacyjny. Cokolwiekbądi, 
pray porównaniu z Małopolską, okazuje się, że w tej ostatniej 
niemasz ani jednego powiatu lub województwa, w któremby 
atoflunek wsi królewskich był tak mały, jak n. p. w wojew. 
Płockiem, 

Wielką własność prawie wyłącznie stanowiły na Ma- 
Eowszti dobra duchowieństwa. Gdy wsi królewskich znajdo- 
wało »i>i na calem Mazowszu 262, to duchownych było około 
500 (w ogólnej liczbie wszystkich wsi 5990}. Największe do- 
bra ziemskie posiadało biskupstwo fjockie, które stanowiło 
główną duchowną metropolię Mazowsza. Miało ono w XVI. 
wieku ogcMem wsi 232. Drugie miejsce po biskupie płockim 
zajmował arcybiskup gnieźnieński, posiadający w dwóch klu- 
czach : łowickim i skierniewickim około 20 mil kwadr, 
obszaru i 123 wiosek. Takiego jednolitego skupienia dóbr nie 
przedstawiała żadna, nawet w innych częściach Polski, wla- 
BJioii duchowna. Biskup krakowski posiadał tylko w kluczu 
kieleckim 10 mil kwadr, a w bodzętjTiskim 8 mil kw. prze- 
strzeni. Łączące się z sobą klucze biskupstwa jrfockiego i ar- 
chidyakonii pułtuskiej, pomiędzy rzekami Narwią i Bugiem, 
jzyły terytoryum z powierzchnią, 18 do 20 mil kwadra- 



"towych wyno8zi\cą. Dobra te jpiln^k były to przeważnie ■ 
pu3zeze leŚDe, bo długo narażone na ustawiczne najazdy i upro-fl 
■wadzanie ludu w niewolę przez Jadźwingów i Litwę, nie miał^fl 
tak dogodnycb warunkiiw do kolonizacyi i rozwoju rolniczego,* 
jak słynące z rozkwitu dobra łowickie arcybiskupów gnie-« 
inieńskicb. V 

Proboszcz płocki posiadał tak zwane księstwo Sieluóskie^fl 
złożone z 3 kluczów, z których dwa leżało w ziemi Kożańskiej,! 
a trzy w pow. Ostrołęckim ziemi Łomżyńskiej. Za to dóbr kia- I 
fiztornyeb posiadało Mazowsze bardzo mało. Uderza tu prze-l 
dewszystkiem brak tych !it:znych i bogatych opactw, w jakiej 
■obfitow^a n. p. ziemia Krakowska. Mazowaze posiadało tylkol 
■dwa opactwa: czerwińskie kanoników lateraneńskich i w samymM 
Płocku benedyktj"ńskie. Największe uposażenie miało opactwo-J 
czer^viriskie, posiadając wsi własnych 58. ■ 

Wybitne piętno własności ziemskiej spcJeczeństwa inazcHi 
wieckiego uderza przy pierwszym rzncia oka na spisy wiosekB 
z ich posiadaczami. Oto poza większą własnością królewsk^ja 
i duchowną, niemasz stanowczo na Mazowszu wielkiej wła'^ 
sności prywatnej. W rękach szlachty nie było tu nigdy bo-S 
gactwa zicjni, dającego przewagę pewnym jednostkom. Nifl 
całem Mazowszu nie było wcale takich rodów, jakich setkfl 
miała Małopolska, a dziesiątki Wielkopolska, któreby posiadał^^H 
po kilkanaście lub kilkadziesiąt wsi i folwarków. FortimjB 
złożone z kilku folwarków i wiosek należały już w MazowszttB 
do nielicznej wielkiej własności. Nie było tu wcale magnatów, B 
tj'Iko gdzieniegdzie zamożniejsze domy szlachty. Jeżeli w Ma* ■ 
lopolece było mnóstwo właścicieli kilkowioskowycb, w Wiel-« 
kopolsce jednowioskowycli. to na Mazowszu, nie mówiąc o za- I 
grodowej i bezkmiecej szlachcie, najwięcej wai podzielonych 1 
było na kilka małych folwarczków, których, właściciele mioT-l 
wali po kilkn zaledwie kmieci. Myliłby się, ktoby sądził, że I 
u. p. wojewodowie, kasztelani i podkomorzowie na MazowszUj I 
byli to wszystko możni posiadacze ziemscy. W województwie I 
Bawskiem jeszcze mniej widzimy zamożniejszych rodzin, ai&M 



Płockiem. Wipk XVI. przedstawia tu ci.-yile podzinly tul- 

Iwarków. By! to juź możny szlachcic, który miał na kilku 

trioskach po kilka tanów folwarcznych i po kilku kmieci. 

ŁNajmożnieJBzyni hyl tu dom Gostomskich, zwłaszcza Anzelma, 

wojewody rawskiego, słynnego autora najlepszej w XVI. wieku 

Iskiej książki o „Gospodarstwie", ktrirego rodową włością 

iyla wieś Gostomia Wielka i kilka innyi"h wai przyległych. 

[już nie w całości do wojewotly należiteyeh. 



Województwo Rawskie. 



Jedną z trzech gWwnyeh dzielnic, na jakie rozpadło się 

Uazowsze pod panowaniem Piastowiczów w wieku XV., hylo 

Bkagatwo Rawskie. Dwaj synowie księcia Płockiego i Bełzkiego, 

KWładyslawa Ziemowilowicza , rodzonego siostrzeńca Jagiełły: 

•Władysław II. i Ziemowit VI., byli niatoletnirai podczas zgonn 

[Ojea (roku 1455), nie zaraz mco podzielili się spadkiem 

między sobą. Matka ich miała od męża w dożywociu ziemię 

Kjhaczewską, syn Władysław później dodał jej Gostyńską 

Htrzy miasta: Gostj-ń, Gombin i Osmoly, oraz 22 włości). Na 

x>czątku r. 1462 obaj ci książęta, dochodząc zaledwie p^no- 

[etności, pomarli. Najprzód zmarł (w Sannikach) Ziemowit 1. 

n^cznia, po nim Władysław w noey z 26 na 27 lutego, j po- 

Rthowani zostali w Płocku. Do spadku zgłosiła się zrazu ich 

^otka Katarzyna, wdowa po Michale Zygmuntowiczu iitew- 

nawet wydawała przywileje, potem inni. Wówczas 

gl462) Kazimierz Jagiellończyk wcielił księstwo Rawskie do 

Korony, a Płockie oddal linii panującej warszawskiej. 

Była to zatem pierwsza z dzielnic mazowieckich, która 
■•"powróciła do Polski, a zamieniona na województwo Rawskie, 
[•W granicach swoich z XV. wieku dotrwała do upadku Bze- 
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czypospolitej. Północną granicę tego województwa stanowiła 
rzeka Wisła na przestrzeni od Zakroczymia do granicy woj. 
Brzesko-kujawskiego, zaczynającej się wprost ujścia Skrwy. 
Poza Wisłą leżało księstwo Płockie, oraz ziemia Zakroczym- 
ska, należąca do trzeciej (warszawskiej) dzielnicy Mazowsza. 
Wschodnią ścianę woj. Rawskiego stanowiły ziemie: Warszaw- 
ska i Czerska z woj. Mazowieckiego. Na granicy tej ku po- 
łudniowi płynęła rzeczka Magielanka, wpadająca do Pilicy 
pod Przybyszewem. Południową granicę od woj. Sandomier- 
skiego stanowiła rzeka Pilica na przestrzeni od Przybyszewa 
do Brzegu, a od Brzegu do Brzezin graniczył od południa 
powiat Brzeziński wojew. Łęczyckiego, a część tej granicy 
stanowiła Leśnica, dopływ Pilicy. Na zachodzie od Brzezin 
aż do Wisły i punktu wprost ujścia Skrwy graniczyło woj. 
Rawskie z Łęczyckiem i Brzesko-kujawskiem. 

Województwo Rawskie posiadało powierzchni 92 mil kw. 
Dzieliło się na trzy ziemie: Rawską, Sochaczewską i Gostyńską, 
a każda z nich na dwa powiaty. Rawska miała powiaty: Rawski 
i Bielski, Sochaczewską: Soehaczewski i Mszczonowski, a Go- 
styńska: Gostyński i Gąbiński. Trzy te ziemie były co do 
wielkości dosyć równomierne, posiadały ogółem w wieku XVI. 
parafii 100. miast 15, łanów kmiecych z folwarcznymi 5093 
i bezkmiecej szlachty zagród 558. 

Senatorów posiadało województwo większych 2, to jest 
wojewodę i kasztelana rawskich, mniejszych także 2. to jest 
kasztelanów: sochaczewskiego i gostyńskiego. Starostwa gro- 
dowe były trzy: Rawskie, Sochaczewskie i Gostyńskie, czyli, że 
każda ziemia miała gród swój własny. Sejmiki odbywały się 
w Rawie, Sochaczewie i Gąl)inic. na których ziemie obierały 
po 2 posłów na sejm i po 2 deputatów na trybunał; deputa- 
tów obierano co trzeci rok, t. j. że corocznie kolejno jedna 
z ziem wybierała dwóch dla całego województwa. Konstytucya 
sejmowa z roku 1766 przywróciła wojew. Rawskiemu sejmik 
generalny czyli wojewódzki, t. j. tak zwany generał Rawski, 
ale tylko dla obioru deputatów trybunalskicli i Komisyj do- 
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Lrego porządku. Na miejsce do odbywania generałów Rawskich 
naznaczono miasteczko Bolimów, jako środkowy punkt woje- 
wództwa. Popis rycerstwa czyli zbrojne „okazowanie" szlachty 
odbywało się pod Sochaczewem. 

Herb woje w. Rawskiego był taki sam, jak Płockiego, 
t. j. czarny orzeł bez korony w czerwonem polu. tylko z tą 
różnicą, źe płocki miał na piersiach literę P., a Rawski literę 
R. Mundur wojewódzki był: kontusz szkarłatny, wyłogi czarne 
i źupan biały, a na guzach litera R. Mówiono, iż litera ta raa 
oznaczać pamiątkę dawnej udzielności księstwa Rawskiego. 
Starostwa niegrodowe w tem województwie były: Bolimowskie, 
Oąbińskie, Guzowskie, Kapinoskie, Długołęckie i inne. 

Miasta znaczniejsze: Rawa, stołeczne województwa z zam- 
kiem po książętach mazowieckich — Biała, gdzie się sądziło 
•ziemstwo rawskie — Sochaczew — Bolimów — Gostyń i Skier- 
niewice, z rezydencyą książąt prymasów w księstwie Łowic- 
Łiem, które w ziemi Sochaczewskiej leżało. Łowicz nad rzeką 
Bzurą przyozdobiony zamkiem arcybiskupim i kilku kościo- 
łami, uczyniony przez sejm roku 1764 miastem grodowem. 
"W" zamku rawskim osadzano zwykle więźniów najdostojniej- 
szych, w czasie wojen pojmanych. Gdy r. 1562 postanowioną 
została kwarta, czyli czwarcizna dochodu z królewszczyzn, na 
utrzymanie wojska stałego, zwożono pieniądze zewsząd do 
Rawy corocznie około Zielonych Świątek, gdzie wyznaczeni 
■senatorowie i posłowie ze starostą rawskim przyjmowali je 
i kwitowali, a stąd ta opłata nazywała się „kwartą rawską". 
W. ziemi Sochaczewskiej leżała puszcza Jaktorowska, w któ- 
rej znajdowały się ostatnie tury w Polsce. W lustracyi z r. 
1559 zapisano ich sztuk 24, a r. 1601 już tylko było turów 4 
i turzyca 1. 
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Województwo Płockie. 



Gdy bezdzietny Janusz II., książę łomżyńskij ciechanow- 
ski, płocki i wiski (syn Bolesława lY., księcia warszawskiego, 
czerskiego, zakroczymskiego, ciechanowskiego i łomżyńskiego, 
oraz Barbary, księżniczki Ruskiej), w dniu 16 lutego 1495 r. 
życie zakończył — ziemia Płocka, czyli księstwo, będące jego 
dzielnicą, na mocy prawa feudalnego zostało włączone (oprócz 
ziemi Wyszogrodzkiej) 'do Korony polskiej i na województwo 
Płockie zamienione. Województwo to graniczyło na północy 
z Prusami książęcemi i krańcem woje w. Chełmińskiego Prus 
polskich. Tutaj na małej przestrzeni, od wsi Zielunia ku 
Działdowu, granicę pruską stanowiła rzeczka Dzialdówka. Na 
wschód graniczyło z księstwem a później województwem Ma- 
zowieckiem (najpóźniej, bo r. 1526, do Korony weielonem), 
mianowicie z ziemią jego Ciechanowską. Granicę od tej ziemi 
stanowiły miejscami rzeczki: Orzyc i Ly dynia, a z ziemią 
Wyszogradzką od Blichowa i Bodzanowa do Wisły, strumień 
Multawa. Na południe od ziemi Wyszogrodzkiej odgraniczała 
rzeczka Płonna, a od województwa Rawskiego Wisła, na prze- 
strzeni od ujścia Mułtawy do ujścia Skrwy. Zachodnią ścianę 
od ziemi Dobrzyńskiej tworzyła Skrwa. od wsi Piotków w dół 
ku Wiśle. 

Województwo Płockie zajmowało przestrzeni w wieku 
XVI. mil kwadr. HS\'.^ i dzieliło sit; na 8 małych powiatów: 
Płocki, Bielski, Riciąski, Sierpski. Płoński, Szreński, Niedz- 
borski i Mławski. Z tvch trzy ostatnie, położone między rzeką 
Wkrą i Prusami, oraz ziemią Ciechanowską, nosiły miano 
ziemi Zawskrzeńskiej. Powiaty Szreński i Sierpski dawniej 
pisiuio Sieprski\ jako więcej leśne i mniej zaludnione, były 
większe od innych, za to Płoński n. p. miał tvlko 5\': "lili 
kwadr. Parafii posiadało wogóle to województwo 67, naj^i*^^*^M 



Ktr pow. Fłuckiin i Szreńskiin; miant i miaetecKek 63, wsi 
^D115, którycli najgęstszą zaaiadtość, bu 21 na milę kwadra- 
Rową, posiadał powiat Bielski. Łanów kmiecych i folwarcznych 
Hiezylo woj. Płockie 3620, łanów szlachty zagrodowej, to jest 
Bpezkmiccej, 1864, ogók-m tanów wszystkich 5484. 
H Województwo Płockie sejmikowało w Kaciąźu {j.iko 

^mmiej więcej środkowym swoim punkcie), obierając 4 posłów 
^ba sejm i 2 deputatów na trybunał piotrkowski. Popisy ry- 
^Kerstwa odbywały się także pod Raciążem. Za rządów Stani- 
Buawa Augusta przeniesiono sejmiki do Płocka. Senatorów 
^Rnększycb miało województwo Płocide trzech, t. j. biskupa, woje- 
Hrodę i kasztelana płockich; mniejszych zaś dwóch, t. j. kasztela- 
^bów: raciąskiego i siei^pskiego. Starostwo grodowe było Płockie, 
^pi^irodowe: Mławskie, Płońskie i inne. Konstytncya sejmowa 
^B T. 1726 pozwoliła ziemi Zawskrzcńskiej na urzędników i od- 
B3zielne ziemstwo, zasiadające w Mławie. Sądy ziemskie odby- 
ByalY się bowiem pierwej tylko w Płouku, Bielsku i Sierpcu. 
JBerbem województwa był orzeł czarny w polu ezerwoneni 
Ki literą P. na piersiach, bez korony na głowie, 
H Stolicą województwa byl Płock, na wyniosłym prawym 

^Wi'zegu Wisły, jeden z najdawniejazycii grodów lechiekich 
^K dó wieku XV, główne miasto całego Mazowsza. Prawnuk. 
HDhrobrego, Władysław I. Herman, i syn tego ostatniego, Bo- 
Heslaw Krzywousty, stojąc jakby na czatach od napastniczej 
ESziczy pruskiej i usiłując ustalić granicę Polalti na lechiekich 
łfrybrzeźaeli Bałtyku, przemieszkiwali częściej w Płocku, niż 
KK^ftkowie i tu obydwa pomarli, — pierwszy w roku 1102, 
M dragi r. 1138 i obu w tutejszym kościele katedralnym po- 
płdiowano. Długosz powiada, że Władysław rad przesiadywał 
w zamku płockim, „ta bowiem okolica z położenia swego zda- 
wała mu się do mieszkania Ład wszystkie inne przyj eomi ej szą". 
Później wielu książąt mazowieckich, oraz ich żony i dzieci 
grzebano w katedrze płockiej, skończywszy na 'Januszu II., 
ostatnim księciu płockim. Prochy tych PiasUJw Bpoezyivają 
^w głębi podkoś cielnej, śladów zaś zewnętrznych pozostało 
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niewiele. Na pieczęci kościoła płockiego z r. 1238 wyobrażona 
jest katedra płocka z dwiema wysokiemi wieżami o wielu 
piętrach. 

Po zgonie Zygmunta I., królowa Bona posiadała Płock 
tytułem odprawy od r. 1548 przez lat 7 do wyjazdu swego 
z Polski, z początkiem r. *1555. Wznoszący się na wyżynie, 
2 wysokiemi wieżami gród płocki należał jeszcze w wieku XVI. 
do znakomitszych miast polskich. Klonowicz, płynąc Wisłą, 
pisze o nim: 

Ujrzysz na szkucie przez górę zaiste 

Krzyże złociste. 
Płocko wesołe na lądzie wysokim 
Oglądasz, będąc pod brzegiem głębokim, 
Chceszli wierzch ujrzeć stamtąd kościołowy, 

Zdejm kołpak z głowy. 

Za czasów tego poety pobierano pod zamkiem płockim cło od 
prowadzonych Wisłą do Gdańska płodów handlowych, więc 
też pisał o tem Klonowicz: 

Tam, jeśli też chcesz z pokojem swe żyto 
Prowadzić, radzę, nieś Karłowi myto *), 
Choć się odyma, niech cię to nie rusza. 

Oddaj, co słusza. 

Na pochyłościach góry płockiej słynęły z da^vnych czasów 
sady owocowe, które Szwedzi, zająwszy to miasto w r. 1655, 
zniszczyli wraz z winnicami. 



^) Karzeł — sługa cłowy, z niemieckiego Kerl = chłop. 



Województwo Mazowieckie, 



Gdy bezdzietność i wczesny )^on prześladowały książąt 
I mazowieckich , dzielnice ich, jak widzieliśmy, powracały ko- 
tlejno do Korony: Rawska w r. 1462, a PJocka w r. 1495, 
; i tym aposohem z końcem wieku XV. był już Polsce zwri*"- 
I eony w spadku po Piastach mazowieckich, szeroki pas Ma- 
zowsza jJocko-rawskiego, ciągnący się z północy od pruakiej 
kgranicy i miasta Mławy na południe, po rzekę Pilicę. Tylko 
I więc w posiadaniu linii warsaawsko-czerskiej pozostawała 
fljeSzczCj na jioczątku wieku XVI,, wschodnia, ale za to prawie 
ł jHiłtrzecia razy większa od dwdch poprzednich (Ttockiej i Ra*- 
■ skiej), prowincya mazowiecka, warszawako-^omżyiisko-czerska, 
Łciągnąca się także od granicy' Prus książęcych i Podlasia po 
ł'województwo Sandomierskie na południu. 

Gdy dnia 8 sierpnia 1524 roku zmarł znowu bezżenny, 
Łinłody Stanisław ks. mazowiecki, a 10 marca 152C) roku brat 
, Janusz m.; z ich zgonem przybyło Koronie nowe wo- 
Łjewódzlwo, prawie kraj cały, 410 mil rozległy. Powracała 
Tdo Polski szeroka jej dzielnica, niogdy^ przez Mieczysławów 
li Chrobrych organizowana, która do zgonu książąt (Stanisława 
Janusza) nosiła nazwę księstwa Mazowieckiego, a po ich 
i zgonie wcielona do Korony, została Województwem Ma- 
lec ki em i zachowała granice i nazwę powyższą do roku 
|'I79d. Województwo Mazowieckie składało eię z 10 ziem na- 
łstępujących: Czerskiej, Warszawskiej^ Wiskiej, Wyszogrodzkiej, 
I '.Zafcroczymskiej, Ciechanowskiej, Lomżyiłskiej, Różańskiej, Liw- 
Iskiej i Nurskiej. Tu musimy nadmienić słów kilka o tern, co 
^dawniej rozumiano [lod nazwą ziemi i powiatu. W cza- 
' each piastowskich każda grupa sąsiadujących z sobą wiosek 
i osad rolnych, t, j. otoczonych i połączoDych polami, tworzyła 
. zw. onole. no łacinie vicinia — sąsiedztwo, czyli no dzi- 
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siojszemu: gminę. Opola więc były najmniejszemi terytoryanul 
w pierwotnym administmcyjno-sądowym podziale kraju. Fewna^l 
grapa opól, wspólnie wiecująca i sądząca się, powiadamiana 1 
i zwrJywana do spraw wspólnych., tworzyła powiat (;iródłofl 
nazwy od wyrazów wiec, powiecać, powiadamiać i 
Opola i powiaty nic mogły mieć odrębnego znaczenia polity- " 
cznego, ale tylko a.dministracyjno-sądowe i obronne, o ile miaty 
zamek; zmieniały zaś awuje granice lub powstawały nowe^ , 
w miarę przybywania nowych po lasach wiosek i zaludniania " 
się okolic pierwej matoludnyeh. Dopiero „ziemia" miała już ■ 
pewien terytoryalny charakter stały i polityczny. Granice b* 
wiem „ziemi" stanowiły często jakieś rzeki i rzeczki, n. p. 
ziemia Chełmińska leżała między Wisłą, Drłręc.-j i Ossą; Do- ■ 
brzyńaka zajmowała przestrzeń od Drwęcy i Wisły po Skrwę; 
Wiska od Narwi do Biebrzy i Łęku. W tej naturze granic 
była właśnie przyczyna, dla której przestrzenie podobne za- 
częto nazywać „ziemiami", bo dosłownie była to ziemia, zwj'- 
kle pomiędzy wodami i bagnami położona, Natnralnie nie 
wszystkie granice ziem mogły być wodami określone, a na- 
wet, w późniejszych rozgraniczaniach , nie zawsze zwracano 
uwagt; na rzeki i strumienie, ale było to jnż wtedy, kiedy 
mYzwa i znaczenie „ziemi" ustaliło się w narodzie i kiedy 
wytykano granice suche między dobrami, a do granic takich 
musiano nieraz stosować granice ziem. 

W Litwie nie było podziału na ziemie, tylko na ^wwiaty, 
bo podział ten nastąpił już w tych czasach, kiedy piastowski 
podział na ziemie nie mógł dosłownie być praktykowany. 
W Polsce ziemia dzieliła się na powiaty, mające, jak jui wy- 
żej powiedzieliśmy, najprzód znaczenie okręgów zamkowych, 
obronnych, potem administracyjno-sądowo-zieraskioh. Podstawą 
zatem tego podziału był stopień zaludnienia, czyli potrzeba 
posiadania w okolicy aiamku obronnego, "n następnie sądu 
i pewnych władz. To tei, jak ziemia była mała, mogła nie 
<lzielić się wcale na powiaty, n. p. dwio najmniejsze ziemie 
w wctjewódatwie Mazowieckiem: Wyszogrodzka i Liwska, i 
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miały wcale powiatów, największa zaś. Łomżyńska, miała ich 
najwięcej, bo 4. Ziemia Płocka, będąca zarazem województwem^ 
jako obszerna i ludna, dzieliła się na 8 powiatów, a że trzy 
z nich były odcięte od reszty rzeką Wkrą, to też, jak wi- 
dzieliśmy, dostały oddzielne miano „ziemi Zawskrzeń- 
skiej". 

Granice województwa Mazowieckiego były następujące: 
na północ Prusy książęce, począwszy od Janowa (gdzie małą 
część granicy stanowiła rzeka Orzyc) aż do Grajewa i rzeki 
Łęku. Ścianę tę północną, około 20 mil długą, stanowiła 
przeważnie granica sucha. Ścianę wschodnią, na długości mil 
przeszło 25, tworzyło województwo Podlaskie aż pod Siedlce^ 
a dalej ku południo-zachodowi , na kilku milach, ziemia Łu- 
kowska. Granica ta wschodnia, wprost przeciwnie, niż półno- 
cna, biegła przeważnie z rzekami: a najprzód od Grajewa do 
Biebrzy stanowiła ją rzeka Łek, potem od ujścia Łęku rzeka 
Biebrza do połączenia się tejże z Narwią w okolicy Wizny, 
potem od ujścia Biebrzy w górę Narwi do ujścia rzeczki Ja- 
miołki, zwanej także Śliną i wzdłuż Śliny do jej źródeł, a po- 
tem z rzeczką Mieniem do Nurca, a z Nurcem do Bugu. Bug 
stanowił granicę Mazowsza z Podlasiem od ujścia Nurca w dół 
swego biegu aż prawie do ujścia Broku, a dalej szła granica 
sucha, od lewego brzegu Buga do rzeki Liwca pod wieś Pa- 
plin , a od Wólki Paplińskiej w górę rzeką Liwcem aż do 
ujścia Mucliawki w pobliżu iSit^dlcc. Tym sposobem Węgrów 
i Mokobody leżały na Podlasiu, zamek Liw na Mazowszu^ 
a Siedlce w ziemi Łukowskiej, zaliczimej do województwa 
Lubelskiego. Dalej, na małej przestrzeni, stanowiła granicę 
Mazowsza z ziemią Łukowską mała rzeczka ilucliawka. Gra- 
nica ta, porzuciwszy potom Muchawkę, zwracała się stanowczo 
na południo-zachód i biegła już odtąd suchym szlakiem mil 
kilkanaście, aż do Wisły, kt()rej dosięgała wprost Magnuszewa, 
odgraniczając Mazowsze od ziemi Łukowskiej, a dalej od ziemi 
Stężyckicj, należącej do woje w. Sandomi(»rskiego, ale połoźont^j 
na prawym brzegu Wisły, poniżej ujścia rzeki Wieprza. 
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1) Ziemia Czerska, rozległa mil kwadra towyiih 73'/.; 
zatem po Łomżyńskiej druga co (lo wielkości w wojew<^dztwie, 

i dwie prawie równe części Wisłą przedzielona, powiatów 
miaia 3: Czerski, zwany niekiedy Garwolińskim , Grójecki 
i Warecki; starostwo grodowe Czerskie; nicgrodowe Grójeckie, 
Wareckie, Garwolióskie, Latowickie, Osieckie, Stromeckie. 
Sejmikuje w Czersku, obiera posłów 2 oa sejm, a deputata 
1 do trybunału eo piąty rok. Gdy bowiem cale województwo 
■wysyłało corocznie z 10 ziem około 2 deputatów, to wybór 
wypiidat na każdą ziemię po 1 co piąty rok. Miasto Czersk 
■ze starożytnym zamkiem książęcym ua górze, panującym nad 
doliną Wisły, liczyło się jako stolica województwa Mazowiec- 
kiego, inne miasta znaczniejsze w tej ziemi byty: Warka, 
Grójec, Garwolin i Góra, 

2) Ziemia Warszawska, rozlega mil kwadratowyeli 
52, także po ohu brKegaci Wisty w dwóch, prawie równych 
częściach rozciągająca aię. miała powiatów 3: Warszawski, Błoń- 
ski i Tarczyński; starostwo grodowe Warszawskie, niegrodowe: 
Błońskie, Stanisławowskie, Piaseczyńskie i inne. Sejmikuje 
■w Warszawie, obiera postów 2, deputata na trybunał co piąty 
rok jednego. Główne miasto Warszawa, od Zygmunta IIL 
stolica całej Kneczy pospolitej, na wyniosłym lewym brzegu 
Wisty, rezydencya królów, miejce sejmów. Za ostatniego króla 
Stanisława Augusta zasiadały tu komisye; skarbowa, wojskowa, 
edukacyjna, dobrego porządku, rada nieustająca, sądy asesor- 
skie, marszałkowskie, ziemskie, grodowe. W pałacu publicznym 
przy placu Krasińskich mieściły się cztery jurysdykcye sądowe, 
t. j. obu komisyj, sądów asesorskich i marszałkowskich z kan- 
celaryami. Przy tym pałacu byt ogród publiczny do przechadzki 
(zwany ogrodem Krasińskich). Biblioteka publiczna, zebrana 
i darowana przez biskupa Załuskiego Rzeczypospolitej wraz 

gmachem przy ulicy Daniłowiczowakiej, obejmująca 400,(100 
tomów dziel i rękopisów, swego czasu jedna z największych 
w świecie. O milę od Warszawy Wilanów z rezydencya 
i ogrodem, założonym przez Jana Sobieskiego, gdzie król ten 
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Jio SO-Iftniein panowaniu d. 17 czerwca 1696 r. żywot swój 
lakończył. 

3) Ziemia Wiska, zajmująca p(Saocoy kraniec wo- 
wiidztwa, rozległa mil kwadr. ok:rfo 26, miała, trzy powiaty: 

, Wąaowski i RadziwitJowski; starostwo grodowe Wiskie, 
^o którego należy także gród Wąaowaki, Sejmiknjo w Wiznie, 
ibiera 2 postów na sejm, oraz eo piąty rok deputata na try- 
Ifaimał. Z&mieszkana przewainiu przez szlachtę zagrodową. 
»\V mieście atolecznem tej ziemi, Wiznie, znajduje się nad 
rKarwią obszerna warowna góra. po grodzie z czasów pia.- 
t' Btowskich, 

4) Ziemia Wyszogrodzka, dla zbyt malej prze- 
■Btrzeni, bo tylko 11'/^ mili kwadr, rozległości mająca, nie 

wdzielona na powiaty. Sejmikuje w Wyszogrodzie, obiera na 

■ 2 posłów i co piąty rok deputata do trybunatu, Wy- 

Rszogród na wyniosłym prawym brzegu Wisły, stolica ziemi 

'i starostwo grodowe, gdzie też odbywają się sądy ziemskie 

idzkie. Ziemia Wyszogrodzka należała po rok 1495 do 

księstwa Płockiego, ale kiedy w roku powyższym dzielnica 

płocka wcielaną była do Korony, król Jan Olbracbt pozwolił 

na przyłączenie tej ziemi do księstwa Mazowieckiego, gdzie 

sanowała jeszcze linia niewygaslyeli Piastów czersko-warszaw- 

ikicb i dopiero po ich zgonie r. 1626 powróciła z resztą Ma- 

Mwaza do Polski. Wyszogród słynął w XVL wieku z sukien- 

aietwa, z sadów owocowych i z uprawy winogradu na stokacli 

fór nad Wisłą. Podług lustracyi z r. 1564, z winnicy ząmko- 

ET^ej natiaczają wina „czasem baryłę, czaseni dwie". 

5) Ziemia Zakroczymska, 21 mil kwadratowych 
Eriozległa, podzielona była na 2 powiaty: Zakroczymski i No- 

nffomiejaki. Sejmikowała w Zakroczymiu, obierając, jak inne,. 
~l posłów i 1 deputata co piąty rok. Zakroczym na wynio^yin 
^awym brzegu Wisły poniżej ujścia Narwi, starostwo grodów© 
[' stolica ziemi. Sądy ziemskie odprawiały się w Zakroezymin, 
inocku i Nowemmieście. 

6j Ziemia Ciechanowska, 49 mil kwadrato' 
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rozległa, miała 3 powiaty: Ciechanowski, Przasnyski i Sąclio- 
cki, oraz starostwo grodowe w Ciechanowie, gdzie obierała 2 
posłów i co piąty rok deputata. Miasta: Ciechanów, stołeczne 
ziemi, i Przasnysz. 

7) Ziemia Łomżyńska, przeszło 77 mil kwadratowych 
rozległa, zatem największa w województwie Mazowieckiem, 
rzeką Narwią prawie na dwie równe części przedzielona, 
składała się z 4 powiatów: Łomżyńskiego (mówiono i pisano: 
Łomzieńskiego), Kolnieńskiego, Zambrowskiego i Ostro- 
łęckiego; starostwo grodowe Łomżyńskie, do którego należały 
grody: Kolnienski, Zambrowski i Ostrołęcki. Za osobnym 
przywilejem królewskim chodzi leśnictwo łomżyńskie, do któ- 
rego należą miasteczka Kolno i Nowogród. Niegrodowe staro- 
stwo Ostrołęckie, w którego rozległych puszczach, od Narwi 
do granicy pruskiej, wytworzył się ród mazowiecki Kurpiów. 
Sejmikowała ziemia w Łomży, gdzie obierała dwóch posłów 
i deputata, jak inne. Powiat Zambrowski, zamieszkały prawie 
wyłącznie przez zagrodową bezkmiecą szlachtę, jako bardzo 
ludny, miał swoje osobne ziemstwo w Zambrowie. 

8) Ziemia Różańska, około IBYs mili kwadratowej 
rozległa, ma 2 powiaty: Różański i Makowski. Sejmikuje 
w Różanie, gdzie obiera, jak inne ziemie tego województwa, 
2 posłów i co piąty rok deputata na trybunał. 

9) Ziemia Liwska, rozległa mil kwadratowych 17, 
cała na lewym brzegu rzeki Liwca, który odgranicza ją od 
wschodu z ziemią Drohicką, czyli od województwa Podlaskiego, 
nie była podzielona na powiaty. Starostwo miała grodowe. 
Liwskie, i niegrodowe, Korytnickie. Sejmikowała w Liwie, 
obica^ając 2 ]>osłów i co piątv rok deputata. Miasto Liw\ nad 
rzeką Liwcem, stołeczne tej ziemi, ze starożytnym murowanym 
zamkiem książąt mazowieckich, osada ))ardz() dawna, co wska- 
zuje mnóstwo znajdowanych tu pieniędzy staro-rzymskich. 

10) Ziemia Nurska, rozległa mil kwadratowych 66^3, 
zatem po Łomżyńskiej i Czerskiej trzecia co do wielkości 
w liczbie 10 ziem województwa Mazowieckiego. Miała ;> po- 
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łiaty: Nnrski, Kainieńezykowaki i Optrowaki. Do staroatwa 
trodoWego nui-skieo^o nnleżiily też grody KamieiJczyk i Ostrów. 
Bej miko waia w Nurze nad Bugiem. Większa część zieitu 
Iteżału na prawym, mnicjaza na lewym brzegu tej rzeki, Częśó 
Środkowa i zachodnia pokryta była w okolicy Kamieńczyka, 
Ostrowa i Wyszkowa' puszczą biskupów i>lockicli, częśd waeho- 
koło Nura i Czyijwa, zamieszkana prawie wyłącznie 
Bprzez Mazowiecką azlacktę zagrodową, bezkmiecą. 

-Mundur sejmowy wszystkich ziem województwa Mazo- 
wieckiego hvł: kuntusz ciemno-azafirowy, wyfogi i żupan bai'wy 
elomianej. guzy z literami X. M., ua pamiątkę dawnej iidziel- 
imości Ksi^'srwa Mnzowicckiego. 



Prusy Polskie, czyli Królewskie. 



Ziemia Chełmińska, dana przez Konrada I. Mazowieckiego 
jako uposażenie jałmużnicze Zakonowi krzyżackiemu, tudzież 
Pomorze polskie z Gdańskiem, zagrabione Władysławowi Ło- 
kietkowi r. 1309 przez Zakon, podlegając rządom krzyżackim, 
zachowywały obyczaj i narodowość polską. Ucisk i wyzysk 
chciwego Zakonu, doznawany przez wszystkich mieszkańców 
tych ziem. zarówno przez wieśniaków, jak szlachti^^ i mieszczan, 
zarówno Polaków, jak Niemców, osiedlających sig w miastach, 
utrzymywał w nich tradyeye swobód, jakie posiadali pierwej 
pod rządem Polski lub książąt Pomorskich, i podsycał we 
wszystkich mieszkańcach żądzę zrzucenia z siebie jarzma 
krzYŻaekie^ifo. 

Czterech więc rycerzy (mający cli dobra blisko miasta 
Radzyna) w ziemi ('hełmiiiskiej zawiązało, av celu pozbycia 
się panowania Zakonu, rodzaj ])ractAva, sprzysii^^żenia . które 
przyjęło nazwę J a s z c z u r k o av ego. ]iodobno z powodu , i e 
wyobrażenie tego ni(^Avinnego gadu służyło spiskowym jako 
znak do AV'zaj(Mniiego poznawania się między sobą. Do tego 
stowarzyszenia, które, ufne w swą silę, poczęło działać jawnie, 
przystijj)ila szlachta ziemi Chełmińskiej, Ostrorodzkiej, Dzierz- 
gOAvskiej, Elbląskiej, oraz mieszkańcy miast: Torunia, Brodnicy, 
Grudziądza, Ell)ląga, Brunsbergi i innych. Za takie dążności 
potępieni przez cesarza niemieckiego, protektora Zakonu, wy- 
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siali spiskowŁ-y r. 1454 przedstawicieli swoiuli do Krakowa,- 
gdzie przed królem Kazimierzem Jagiellończykiem oświadczyli 
pamiętne atowa, że „jak tylko stali się pBJiami woli swojej, 
postanowili natyclimiast powTfSció na tono dawnej i odwiecznej 
ojczyzny, od której obłudą lub silą wcia oderwaoi byli"^. 

Kiedy król, po wybuchu wojny z Zakonem, przyjecliał 
z Toi-unia do Elbląga, gdzie — Jak mówi Bielski ^ — „niejako 
za pana, ale ledwie nie za Boga od tycb tam ludzi był przyjęt", 
prócz szlachty przysięgali mu także na wiernośii trzej biskupi 
pruscy: ehetiniński, pomezański i sambieiUki. Nastąpił sejm 
w Grudziądzu, na którym staniała unia ziem „Pruskich" 
% Koroną. Senatorowie tych ziem, na ri5wni z koronnymi, 
mieli ziisiadad w radzie koronnej, czyli Wielkoradzie ki'ólew- 
skiej, i wspólnie króla wybieracS. Król przyrzekał, że urzędy 
w zioraiach Pruskich będzie rozdawał tylko obywatelom miej- 
scowym. Prusy zachowywały oddzielny swój skarb, prawo 
indygenatu i pospolitego ruszenia w granicach tylko pruskich. 

Pokój toruński, zawarty po skończonej wojnie 13-Ietniej 
z Zakonem, r. 146G, pozostawił' Wielkiego Mistrza w lennem 
względem Polaki posiadaniu Prus książęcych. A że księstwo- 
to leżało na wschód od Prus, połączonych z Polską, powstały^ 
stąd nazwy: Prus wschodnich, czyli książęcych, pozosl 
wionych Krzyżakom ze stolicą w Królewcu, oraz Prus 
cbodnich, czyh polskich lob królewskich. Te ostatnie razei 
z Warmią przedstawiały rozległośd około 630 mil kwadratt 
wych i co do wielkości były prawie równe Prusom wsch( 
dnim. Tym sposobem musiało ustaó istnienie postanowionej 
podczas wojny 13-letniej województwa Królewieckiego, a sl 
nęly tylko w Prusiech zachodnich trzy województwa 
Toruńskiego Clietmińskie, zamiast Elblągskiego Malboi 
B k i e razem z księstwem Warmińskiem i zamiast Gdańskii 
województwo Pomorskie. 

Jeszcze na początku tej wojny Kazimierz Jagiellończ; 
ustanowił dla ziem pruskich i nominował 4 wojewodói 
■gdańskiego, toruńskiego, elblągakiego i królewieckiego. 
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lewiecki Ijyt już wobcf puKOstówieniii tej części Prua Krzyż;i- 
kom niepotrzebny. Teraz król ustanowił 3 kasztelanów: eliel- 
mŁdskiego, elbl^gskiego i gdańskiego; 3 podkomorzycli, 3 chcj- 
rążych, miecznika i podskarbiego ziem Prnaldcb, oraz Bi;dzi(jw 
po powiatacli. Urzędnicy ziemscy w województwach pruskich 
byli następujący: jjodkomorzy, chorąży, sędzia ziemski, ławnicy 
czyli sądowi, którzy są asesorami na sądach, ziemskich, i pi- 
sarz ziemski. 

Najprzód wszystkie województwa odprawiały sejmiki 
n siebie. Województwo Pomorskie-, jako największe i aż 
w czterech miejscach sejmikująca, miato po tych sejmikach 
powiatowych stgmik wojewódzki, czyli „generalik pomorski". 
Następnie posłowie zewsząd wybrani jechali na sejm prowin- 
cyonalny. t. j. na ów General pruski, który odbywał się 
kolejno raz w Grudziądzu, drugi raz w Jlalborgu, a trze('i 
raz w Gniewie. Z Goneralu, na którym prezydował zawsze 
książę biskup warmiński, a w niebytności jego biskup cheł- 
miński, posłowie jechali na «ejm koronny. Jeżeli który sejmik 
w 3 województwach nie stanął, nie mo^o bytó Generidu, albo 
jeżeli zerwano Generał, posłowie na sejm koronny nie jechali. 
Początkowo na Generałach pruskich sam król powinien był 
Hurzewodniczyć. Zwano je po łacinie Conventu^ Generales. 
^H ^uat pruski (Wielko rada Prus polskich) składał się 
^B^' 15 senatorów ezyli wielkoradców, a mianowicie: 2 biskupów: 
^^roebniuskiego i warmińskiego (bo dwaj inni, sambieński i po- 
HBiezański, ze swemi dyeeezyami pozostali u Krzyżaków w Pru- 
^*«ieeh wschodnich), 3 wojewodów, 3 kasztelantiw, 3 podkomo- 
rzych, 3 przedstawicieli głównych miast pruskich: Gdańska, 
Elbląga i Torunia, i wreszcie podskarbiego ziem Pruakich. 
r senacie pruskim, jako i na Oeneraiacb, urzędowy tytuł 
rezydującego księcia biskupa warmińskiego był: Princeps 
^i Romnni Imperii, t. j. książę świętego państwa rzym- 
dego, i ten w sprawach kościcJa nie podlegał arcybiskupowi 
Dieźnieńskienm, tylko samej Stolicy Apostolskiej. 

Dq Sasata Koronnego (od r. 1466) wchodziło 8 senat^ćK^ 
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pruskich, a mianowicie: 2 biskupów, 3 woJRwodów i 3 kaszte- 
lanów, których krzesła do czasu unii lubelskiej stały razem, 
jako oddzielna prowincya. Dopiero na sejmie powyższym 
(1569 r.) postanowiono za zgodą ogólną pomięazaó krzesła 
wszystkich prowincyi Rzeczypospolitej, a więc i pruskie, 
w pewnym oczywiście porządku , podJug starszeństwa woje- 
wództw. Sljeeznik ziem pruakich i inni wszyscy urzędnicy, 
nie należący do Senatu Pruskiego, mieli swoje stalla w niższej 
izbie sejmowej. 

Wszystkie obrady na sejmikach powiatowych i na Ge- 
nerale prowincyi pruskiej odbywały się po polsku, sami tylfc) 
deputowani od miast (Gdańska, Elbląga i Torunia) mogli c: 
nić wnioski po łacinie, gdyby z tego chcieli korzystać. Prawa 
ziemskie, zwane Jw terrestre, nadane przez Kazimierza Ja- 
giellończyka, z późniejszemi zmianami obowiązywały szlachtę, 
której apelacya służyła do trybunału piotrkowskiego, Póiniej, 
na mocy uchwały sejmu z roku 1764, ustanowiony Trybunał 
Wielkopolski począł sądzić sprawy kadencyami, w Poznaniu 
i Bydgoszczy, dla Wielkopolski i Prus królewskich. Miasta, 
rządząc się prawem ohetmiilskiem , odwoływały się do sądów 
nadwornych królewskich, 

Prusy polskie słynęły z handlownyeh i bogatyeh miast, 
nad Wi^ą i Nogateni położonych. O trzech naj główniej szych: 
Gdańsku, Elblągu i Toruniu, mówiło pospolite przysłowie, że: 
Toruń piękny, Elbląg mocny, Gdańsk bogaty. Wszystkie 
trzy miały prawo bicia własnej monety i biły jej dużo. Miasta 
powyższe dostarczały Europie: polskie zboże, potaż, wosk i inne 
produkta, a sprowadzały morzem dla Polski towary kolonialne, 
śledzie i ryby zamorskie, wina francuskie i hiszpańskie, cien- 
kie sukna, tkaniny jedwabne i t. d. Prusy polskie obfitow^y 
w dobrą glebę, rybne jeziora, żyzne pastwiska, obfitość pię- 
knego bytUa, oraz bursztyn, wyrzucany przez Bałtyk. Miały 
porty morskie i zamki waroiyne, a w miastach bogate mie- 
szczaństwo i kupiectwo. To też od czasu powrócenia ziem po- 
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morskich do Polski za Kazimierza IV.. statyści zaznaczyli 
wzrost dostatków w Koronie Polskiej. 



Województwo Chełmińskie. 



Ziemia, położona pomiędzy Wisłą. Drwęcą i Ossą, za- 
mieszkana od prawieków przez ludność lechicką. nazwana 
została za doby Piastów, od głównego grodu swego Chełmna 
'nad Wjsłą), ziemią Chełmińską. Mieczysław I. i Bolesław 
Wielki zakładali w niei kościoły i warownie, aby umocnid 
wiarę clirześcijańską i bezpieczeństwo jej mieszkańców. Za 
Ossą i Lutrzyną. w kraju pogan pruskich, rozciągały się sze- 
rokie, prawie bezludne puszcze, z których barbarzyńcy mogli 
łatwo czynić niespodziane napady na rolniczych, więc zaso- 
bnieJHzycli Leehitów. Upamiętnił się w dziejach napad Prusów 
roku li^l7 na ziemię Chełmińską i na Mazowsze, w którym 
|)ra.\vdo|)odobni(' cały świat pogański: prusko-jaćwiesko-litew- 
ski. wziął udział. Kościoły i miasta ziemi Chełmińskiej i części 
Mazowsza poszły w perzynę, wsie j)alono i wycinano, a Kon- 
rad, ksi.'jźę niazf)wi(!cki. ustą{)ienie nieprzyjaciół okupi^wał pie- 
niądzrni. Na wicśct o tym strasznym na})adzie. papież Hono- 
ry usz ni. wydal odtizwe do wszystkicli wiernycli w Polsce, 
aby się wyprawili na kriicyatę j)rzeciwk() nieprzyjaciołom 
wiary świętej. Ksią/ęta. pnlscy ociągali się. wiedzieli bowiem 
JMpirj (mI innych, źc nienKjżliwem jest pokonanie ludu, ukry- 
l<';;o w kraju nioczar<')W i zawah)nvch złomami puszcz. Gdy 
papież powt<')i*zył wezwanii^ w Niemczech p<'»łnocnych. biskup 
Chrystyan poprowadził roku 1219 na j)ogan pierwszy zastęp 
krzyżowc<'»w. wśr<'»(l kt<')ryeli. jak się z(laj(\ nie było książąt 
p()lski<'h. Dopiero w r. 1'2'J'J zel)rali się: Leszc^k Hialy, Henryk 
Hrodaty śląski i Konrad I. mazowiecki, z licznymi hufcamij 



•na wspólną wyprawę, do której przystąpili i książęta pomor- 
lacy: Świętopełk i Warcisław, I ta wszakże wyprawa nie zilo- 
J lala zabezpieczyć ziemi Chełmińskiej, ani Kujaw i Mazowsza 
lioil najazdów pogańskich. Prusowie nio posiadali ani miast, 
lani grodów, t. j. środowisk swego życia, gdzieby można za- 
■:grozid ich krajowi i zmuaió do walki w polu. Ukryci w nie- 
■.dostępnych za jeziorami kniejach i' bagnach, nie mieli zwy- 
^czaju stawie czt^a uzbrojonemu rycerstwu. Drużyny ich 
Brozbójniczo, nocami, niespodzianie wypadały w Indne ziemie 



mykiiły do bezpiecznych swych kry- 



lechickie i z łupież ą 
IfióweJc. 

Wówczas to biskup Ohn-styan poradził K(jnradowi usta- 
Jdoowienie zakonu „braci rycerskiej" przeciw Prusom. Zawią- 
jiym więc został około roku 1223—1225 zakon „Braci Do- 
brzyńskich", tuk nazwanych nd zamku Dobrzynia nad Wisłą, 
iŁtóry dano im na siedlisko. Gdy jednak miody ten związek 
dipadl w pierwszych starciach z poganami, Konrad sprowadził, 
ałożony podczas wojen krzyżowych w Ziemi Swii^tej, Zakon 
teutońaki, któremu nie zawahał się (roku 1228 — 1230} oddań 
' uposażeniu jatmużniczinn całuj ziemi Chełmińskiej, przera- 
Łający' obraz spustoszenia ud r. 1217 przedstawiającej. Krzy- 
piowcy obowiązali się zwalczyć pogaństwo i. po jego pokona- 
powróeiif. rzeczoną ziemię książętom mazowieckim, 
i tylko podzielili się po polowie krajami, które przez nich na 
Łpoganach zdobyte być mogą. 

Od tej więc pory, to jest od rokn 1230, aż dn wojny 
[■trzynastoletniej za Kazimiereii Jagiellończyka i14d4 — 1466), 
Łtóra powróciła Prusy polskie Koronie, Cała ziemia Chełmiń- 
ska pozostawała w posiadaniu Zakonu. Po unii zaś Prus 
Koroną, weszła w skład Polski, jako województwo 
Chełmińskie. Województwo to graniczyło na północ z Po- 
Biezanią, należącą do Prus książęcych, na zachód z ziemią 
jyehże Krzyżaków, która nosiła nazwę Saskiej, czyli Sasinow- 
ukiej, na południe z ziemią Dobrzyńską i powiatami Sierpskini 
I Szreńsldm po rzekę Działdówkę, Resztę granicy południuwej 
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i ścianę zachodnią stanowiła Wisła, oddzielająca je od woje- 
wództw Inowłocławskiego i Pomorskiego. Województwo Cheł- 
mińskie składało się z dwóch ziem: Chełmińskiej i Michałow- 
skiej, podzielonych na 7 powiatów. Z tych 5 powiatów: 
Chełmiński, Toruński, Grudziądzki, Badzyński i Kowalewski, 
leżało w ziemi Chełmińskiej, a dwa: Brodnicki i Nowomiejski, 
w Michałowskiej, wschodnią część województwa stanowiącej. 
Ziemia ta rządziła się wspólnie z Chełmińską, miała jednak 
osobnego swego chorążego i sędziego ziemskiego z asesorami, 
a odprawiała sądy w Brodnicy i Nowem-mieście. Północno- 
wschodni kraniec województwa Chełmińskiego, a w nim ziemi 
Michałowskiej, około Lubawy, zajmowały obszerne posiadłości 
biskupów cliełmińskich. 

Województwo Chełmińskie miało senatorów -wii^^kszych 
trzech, to jest: biskupa, wojewodę i kasztelana cliełmińskich. 
Starostwo grodowe KowaleAvskie należało do wojewody, który 
naznaczał podwoje wódz iego i pisarza gnjdzkiego, sj)rawującycli 
sądy grodzkie w Kowalewie z kadencyą a) miesiąc. Niegro- 
dowe starostwa były: Brodnickie. Grudziądzkie. Lijuńskie, 
Golubskie. Pokrzywnickie. Badzvńskie. Loiikurskie i inne. 
Sejmiki odbywały się przedsejmowe w Kowalewie, a doputa- 
ckie w Kadzynie. Na j)ier\vszy(*li obierano ^14 posłów s'*jmo- 
wycb (po d\v<')cli z powiatu, na dru^icli zaś dwóch dej)utatów 
trybunalskich od r. 1589. t. j. od |)rzylaozenia ziem juHiskich 
do trybunału koronne;^*o. Ziemia (.■hełmiiiska odj)rawiała sądy 
ziemskie w Eadzynie. Herbem wole W( ul/twa bvl w ezerwonem 
polu orzeł biały o jednej głowie z l^oroną na sz\ i. lvt/)ry miał 
wystającą z prawego sl^rzydla rt^lce człowieka zl)rojnego. 
trzymająe.-j miecz nad głową, do ei(^'cia ])o(lniesiony. 

Znaczniejsze miasta woj(nv<'»(lztwa (Mielmiiiskiego były: 
Cliełmno. stołeczne województwa, nad rami(Miiem AVisłv 
położone. Pierwotna osada Chełmna leżała o mih^* w górę 
Wisły, w miejscu, gdzie dziś znajduje się wiosl\:a Starogród. 
Tutaj, podług legendy. Mieczysław 1. miał fundować kościół, 
ale gdy poganie zburzyli r. 1217 pierwotne Cliełmno. wówczas 
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miasto i kościoły odbudowały się w miejscu dzisiejszem. 
Chełmno, szybko za rządów krzyżackich odbudowywane, miało 
sąd apelacyjny miejski i stało się najznakomitszem z miast 
pruskich, ale gdy roku 1457, podczas wojny trzynastoletniej, 
burmistrz i pięciu rajców weszli w porozumienie z Krzyża- 
kami, Kazimierz Jagiellończyk pozbawił Chełmno tego pierw- 
szeństwa na rzecz Torunia. Papież Urban VI. szkoły tutejsze 
obdarzył roku 1387 tytułem akademii, a porównywając 
z prawami uniwersytetu Bonońskiego, dozwolił udzielania sto- 
pni doktorów w 4 wydziałach. Przy pierwszym podziale kraju 
(roku 1772) dostało się Chełmno pod rządy króla Fryderyka. 
Toruń miał się pierwotnie nazywać Tarnowem (?). Dnia 
27 maja, w pierwszym roku wojny trzynastoletniej z Zako- 
nem (1454), król Kazimierz Jagiellończyk, zasiadłszy na tronie 
w rynku toruńskim , odebrał hołd od ziemi Chełmińskiej, 
ż przysięgą na poddaństwo i posłuszeństwo. Ostatni zaś rok 
tej wojny (1466) upamiętnił się, zawartym w Toruniu d. 19 
października, głośnym w dziejach pokojem z Krzyżakami, 
który przywrócił Koronie Prusy polskie i Pomorze. W 7 lat 
później (d. 19 lutego r. 1473) urodził się w Toruniu nieśmier- 
telnej pamięci Mikołaj Kopernik. Dnia 17 czerwca r. 1501 
zmarł tutaj, tknięty apopleksyą. król Jan Olbracht. Do świe- 
tnego stanu Torunia przyczyniał się przywilej pierwszego składu 
towarów, z Polski i do Polski przychodzących, który jednak 
odjęty Toruniowi został przez króla Aleksandra roku 1505* 
Na pochyłościach wzgórz toruńskich słynęły sady i winnice, 
więc też Klonowicz we „Flisie^ swoim pisze: 

„Od siebie sie miej, gdzie wdzięczne winnice 
Wiszą nad Wisłą, w nich żywe krynico; 
Ujźrzysz lusthauzy i ogrody śliczne. 

Drzewa rozliczne". 

Wspaniałe czerwone mury krzyżackie i Avysokie wieże zdu- 
miewały widokiem swoim przybywających do Torunia: 
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„Lecz Daprzód ujźrzysz nad górami śpice, 
I wież wysokich złote makowice, 
Co 'swymi wierzchy modre niebo orzn, 

Obłoki porza. 

Toruń budowny i bogaty w cnotę, 
Tam szczyrych mieszczan oglądasz ochotę, 
Tam pokój, tam wstyd, tam płuży uczciwość 

I sprawiedliwość. 

Bógżeć pomagaj, zwierzchności dostojna, 
Ku dobrym skłonna, na zuchwałe zbrojna, 
Bóg cię tu żegnaj, bo mi i)ilno w drogę. 

Mieszkać nie mogę. 

Dnia 16 lipca 1636 roku pochowane zostały z wielką 
okazałością w toruńskim kościele Panny Maryi, sprowadzone 
z Brodnicy, zwłoki Anny, siostry króla Zygmunta III., od 
11-tu lat zmarłej. Za panowania Krzyżaków Toruń, od wieku 
XIII., był miastem Zakonu. Kazimierz Jagiellończyk potwier- 
dził 1457 roku prawo mennicy miastu , które tez , z małemi 
przerwami, wybijało swoją własną monet(^ do r. 1765. 

Grudzi«'\dz nad Wisłą, w pobliżu ujścia Ossy, był 
starożytną osadą lechicką, którą nazwano Gródkiem, niewątpli- 
wie od wzniesionego tu za Piastów zameczku. Zameczek ten 
opanowany Z(jstał przez pogan pruskich, którzy częstymi stąd 
napadami trapili przyległe ziemie polskie. Krzyżacy, po ujarz- 
mieniu Prus, odbudowawszy miasto i zamek, zmienili jego 
polską nazwę(iródck na GrctifdcHZ, z której powstał Grudziądz. 
W Grudziądzu naprzemian z Malborgii^m odprawiały się sej- 
miki generalne trzech wojewcklztw. czyli Generał Prus polskich. 
jMiasto, na wyniosłem wyl)rzeżu Wisły położoiu\ sproAvadzało 
wodę z Ossy za pomocą wodociągu i machiny, które- wyna- 
lezienie tradycya przypisywała ^likotajowi Ko]X'rnikowi. Inne 
miasta w województwie Chełmińskiem l)vły: lladzyn, znany 
już za Bolesława Wi(*lkiego, Kowalewo, gdzie się mi(*ściło 
archiwum województwa , B r (j d n i c a (przy ujściu Brodnicy 
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do Drw^^cy), który to *^ró(l za r/^ądów krzyżackich tak ważne 
zajął stanowisko, że go nazywano kluczem do całych Prus. 
Zygmunt III. nadał starostwo to 1605 r. siostrze swej Annie, 
która, z upodobaniem tu przemieszkując, trudniła się zbiera- 
niem ziół, układaniem zielnika, bawiła się nawet chemią, sły- 
nęła przytem z pobożności, miłosiernych uczynków i tu zmarła 
6 lutego 1625 r., ale ciało jej tymczasowo z poAvodu wojen 
szwedzkich w tutejszym kościele złożone, dopiero w lat 11 
.Władysław IV. w Toruniu pochował. Na mocy przywileju 
nie wolno było w Brodnicy mieszkać żydom, którzy dopiero 
po zaborze pruskim osiadać tu w r. 1773 zaczęli. Chełmża, 
nad jeziorem, mieściła w sobie po r. 1251 katedrę i kapitułę, 
z Chełmna przeniesioną. Lubawa, dobra biskupów chełmiń- 
skich z ich rezydencyą. Koło wsi Rogoźna i ujścia Jardęgi 
do Ossy kazał Bolesław Chrobry r. 1014 wbić słup żelazny 
w Ossę, jako znak graniczny z ziemią Prusów. Krzyżacy, 
zostawszy panami ziemi Chełmińskiej, słup ten wyrzucili 
i młyn w tem miejscu zmurowali, tylko została nazwa wsi: 
Słup. Łabiszyn, miasto założone z przywileju, danego 
przez wielkiego mistrza, Konrada Wallenroda. Golub, nad 
Drwęcą, który otrzymawszy od Zyi»munta III. siostra jego, 
Anna, założyła tu wielki ogród, gdzie pielęgnowała mnogie 
zioła i krzewy. Na wiosnę 1623 r. nawiedził ją, jadąc do 
Gdańska, król z żoną i dziećmi, i kilka dni tu przepędził- 



Wojewddztwo Malborskie. 



Najmniejsze z trzech województw w Prusiech polskich, 
od północy Bałtykiem, a właściwie zatokami Gdańską i Fryską 
oblane, od wschodu graniczące z księstwem Warmińskiem 
i Prusami książęcemi, od południa z częścią tychże Prus, 
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która się zwała Pomezanią, od zachodu przedzielone było ko- 
rytem Wisły od województwa Pomorskiego. Dzieliło się na 
<5ztery powiaty: Sztumski, Kiszporski, Elblągski i Malborski. 
Starostwo grodowe Kiszporskie należało do wojewody, który 
wybiera podwój ewodziego i pisarza, a jeżeli nie sądzi sam, 
to przez nich sprawuje sądy grodzkie w Kiszporku. Niegro- 
dowe starostwa były: Sztumskie, Tolkmickie i inne. Sejmiki 
wojewódzkie, sądy grodzkie i ziemskie nie w Malborgu, ale 
M7 Sztumie się odbywały. Gród sztumski zależał od starosty 
w Kiszporku. Na sejmikach wojewódzkich wybieranych jest 
ośmiu posłów na Generał pruski, to jest po dwóch z powiatu, 
i dwóch deputatów na trybunał z całego województwa. Sądy 
ziemskie sprawował sędzia ziemski z ławnikami. 

Herb województwa Malborskiego był ten, co Chełmiń- 
skiego, zachodziła tylko różnica w barwach, a mianowicie, że 
w herbie chełmińskim orzeł jest biały na polu czerwonem, 
a w herbie malborskim orzeł czerwony na polu białem. 

Stołecznem miastem województwa był Mai borg, po 
łacinie Marieburgum, po niemiecku Maricumburg, co po 
polsku przemieniono na Malborg. Założyli go r. 1274 Krzyżacy 
Tve wsi pruskiej A lem, na prawym brzegu Nogatu, o mil 
5 — 6 od Gdańska, a zagrabiwszy Polsce Gdańsk w r. 1309 
i zbudowawszy w Malborgu wielkim kosztem zamek, jeden 
z najwarowniej szych w ówczesnej Europie, uczynili Malborg 
stolicą swojej potęgi. Jagiełło, \)0 wielkiem zwycięstwie r. 1410 
pod Gruenwaldem, zajął miasto Malborg, nie mógł jednak 
zdobyć zamku. Podczas tego ol)lężenia, Avystrzelona z rozkazu 
króla kula działowa, mająca zburzyć środkowy filar, utrzy- 
mujący sklepienie Avielkioj sali. w której zasiadał W. Mistrz 
z Komturami. utkwiła w murze nad kominem, chyl)iwszy 
o kilka cali. Kazimierz IV. był szczęśliwszy i zdobył twierdzę 
malborską podczas wojny trzynastoletniej r. 1460, a w sześć 
lat potem Malborg przeszedł pod panowanie polskie. Tu się 
odtąd odbywał na przemian z Grudziądzem sejm Prus polskich, 
zwany Generałem. 



Potężne mury twierdzy (Igielity się na zamek dolny^ 
Uśredni i wysnki. W dolnym jedna z baszt zwata się Babą, 
łdruga z bramą Gn-efor, a była i mynnka. w kt*3rej działa 

W średnim zaniku, miydzy wielu inneiui, była izba, po- 
K^obnie jak na Wawelu, hni'zą stopą zwana. Ta częśłi samku 
■cliejraowata za polakicfa czasów mieszkanie Króla i Królowej 
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Hejmości, gdzie pierwej sam Wielbi Mistrz Zakonu miał sie- 
, dzibę i stąd urządzał wyprawy nu ciągłe burzenie Polski 

(Litwy. W trzeciej częi^ci, zwanej zamkiem wysokim, 
'.między innymi znajdowa! się sklep Witolda, to jest mie~ 
\ Bzkajiie, które ten bohater jako więzień lub gość Zakonu po- 
L-feytem awoim upamiętnił. Cały ogromny gniacli zamku mai- 



I borskiego, obejraiijący tyle ^spnnmieii z dziejiiw Zakonu j 
i dziejów pulakieli, uległ znacznym uszkodzeni om w wielkim j 
pożarze r. 1644; ' 

Elbląg, po staropolski! Olbing, po niemiecku Elhing, 
«...,„, 1^.. ,. — .: ■'niienia, do Friszhafu wpadnjąpĄ, miasto j 



nad rzoozki), tegi 




powiatowe w województwie Malborskieni. Itoku 1237 posta- 
wiony był tu przez Krzyżaków, przy pomocy Konrada Mazo- 
1 -n-ieckiego, zamek, kiJo którego kupcy z Lubeki zabudowali 
miasto. Roku 1454 Elblążiinie, nie mogąc znieid dliiżej ucisku 
krzyżackiego, zburzyli ten zamek, osadzony załogą niemiecką, 
i poddali się królowi Kazimierzowi IV. Odtąd Elbląg dhigo 



pył Polace wierny i r. iri20 mężnie się opjirt napaści Alberta. 
targrabiego Braodenburskicgo, Miastu należało do związku 
Wnzeatyckicgo i bito wtaaną monetę, 

Sztum. Stum, miast*], zatożone w miejscu lechickiej 

Postolin, mi^^dzy jeziorami, dwie mile od Malborga, 

lowiatitwe i starościńskie; posiadało znakumity zamek ki-zy- 




zamPjK krzyżacki 

Korytarz kluaitorEj. 



ptoki, było miejscem sejmiktiw województwa, oraz sądów 
iemskich i grodzkich. Gustaw Adolf, podczas wyprawy swojej 
L Polskę za Zygmunta III. pobity dnia S5 czerwca 1629 r. 
! Koniecpolskiego pud Sztumem, dwa razy w sąsiednim 
uie dostał się do niewoli, z której jeduak zdołał się zawsze 
'yśliznąć. W pobliskiej iniustu wsi Sztumdorf Wtadyetaw IV. 
^Sawarł r. 1635 zawieszenie broni ze Szwedami i rozpjm na 
pjat 26. 

W widłach "Wisły i Nogatu leżała, słynna z urodzajno- 
K^ci, nizina, zwana Żuławami. Żródlostów tej nazwy podbo- 
;^aił zapewne z języka pierwotnych Prusów i tylko został 



spolszczonym (po litewsku: sałti — wyspa, selu — zielenieje^ 
isole — trawa). Nazwa używa się zwykle w 'liczbie mnogiej, 
ponieważ służy dwonj wielkim i kilkn pomniejszym wyspom 
nizinnym. Odróżniano Zulawę gdańską, elbląską i dwie mal- 
borakie. ogótem 16 mi! kwadratowych mające. Od Malborga 
ku Gdańskowi ciągną aic niziny, Wialą i Nogatem oblane, 
a drugie ku Elblągowi, między korytem Nogata a jeziorem 
Druznem zawarte. Po osuszeniu kanałami i tamami Zulawy 
stały się jedną z mijżyzniejszych w świecie okolic już 
czasów krzyżackich. Żuławy nialborskie, dn Malborskiej, eko- 
nomii królewskiej przynitleżne, dzielą sii,' na Wielką Z 
lawę, między Wisłą i Nogatem położoną, i Małą Zulawę,. 
inaczej Fiszawską. od Nogatu do jeziora Drnzna ciągnąca 
się. Podług lustracyi z r. 1649 Wielka Żuława obejmo- 
wała 39 wsi na 1728 włókach osiadłych, a w r. 1783 liczono-i 
w niej 2130 łanów. Wsi te, chociaż przez Krzyżaków, kolo-i 
nizowane były przeważnie ludnością polską i dlatego w zna- 
cznej części miały nazwiska polskie. Wieś Kościelec założona. 
była przez Koście! cckiego r. 1471 za przjTrilcjem Kazimierza. 
Jagiellończyka. Mała Żuława Malborska miała w r. 1649" 
wsi 22 na 677 włókach ziemi, a pod koniec XVIII, wieku 
było w niej 966 łanów, zaś na nich, oprócz dawnych wsi^- 
przybyło jeszcze 16 wsi, tak zwanych holenderskieh. Boczny 
dochód królewski z całej ekonomii malborskiej, to jest miasta- 
folwarków, czynszów i pastwisk Wielkiej i Małej Znlawyj 
wniesiony do skarbu króla Jegomości r. 1649, po strącei 
kosztów administraeyi i potrzeb kościelnych, czynił dotyi 
pobkich ówczesnych 117,384, groszy 9 i szelągów 11. By! 
to zatem najwięcej dochodu przynosząca królewszczyzna 
wszystkich w Rzeczypospolitej. _^^ 
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Warmia. 



Do województwa Malborskiego należała Warmia, stano- 
wiąca oddzielne księstwo pod absolutną władzą księcia biskupa 
Warmińskiego. Nazwa Warmii nie pochodziła od jakiegoś za- 
ginionego miasta, jak mniemali niektórzy, ale od plemienia 
pruskiego Warmów, którzy sam środek krainy pruskiej, na 
prawym brzegu rzeki Paseryi zamieszkiwali. Krzyżacy, za- 
prowadzając mieczem chrześcijaństwo w wieku XIIL, lud ten 
nieliczny bądź wytępili, bądź dalej wyparli, tak, że dość żyzna 
ta kraina stanęła otworem dla kolonizacyi i poczęła się na- 
pełniać wsiami, od południa mazurskiemi, zaś od północy, to 
jest od Bałtyku, niemieckiemi. 

Warmia, przedstawiająca kształtem swoim nieregularny 
trójkąt, mający 77 mil kwadratowych przestrzeni, z wierz- 
chołkiem, ku morzu zwróconym, od strony północy miała 
brzegi Fryszchafu, na północo-wschodzie Prusy królewieckie^ 
na południo- wschodzie tychże Prus powiaty: Szestyński, Szczy- 
ciński i Niborski, oddzielające ją od księstwa Mazowieckiego; 
na zachodzie powiat Olsztynkowski, linię rzeki Paseryi i w po- 
bliżu Fryszchafu województwo Malborskie. Papież Innocenty IV.y 
dzieląc r. 1241 wszystkie ziemie pruskie na 4 dyecezye, usta- 
nowił wówczas po raz pierwszy Warmińską i za granice jej 
naznaczył jezioro Druźno, zatokę morską Friszchaf, a od pół- 
nocy rzekę Prygorę. Od tego to r. 1241 Warmia zaczęła mieć 
oddzielnego biskupa, który w sprawach duchownych podlegał 
arcybiskupowi Ryskiemu, rządził zaś całą Warmią pod 
zwierzchnictwem W. Mistrza Zakonu. Kiedy się następnie 
Prusy poddały dobrowolnie Polsce, biskup warmiński zawarł 
podobnież co do swojej podległości oddzielną umowę, mocą 
której został księciem Warmińskim, mającym władzę i prawo 
miecza nad wszystkimi stanami i urzędami w tym kraju. 

Gloger. Geografia hist. j[j^ 
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Odtjitl zaczął prezyilować w senacie Prus królewskich, a w se- I 
nacie polskim alternatą z biskupem Łuckim raieJBCe otrzymał, I 
co się zaś tyezy rzeczy duchownycli, od samej tylko Stolicy I 
Apostolskiej zależał. 1 

Szlachta, mieszczanie, kmiecie i kapituła wysyłali depa- j 
towanych na zjazdy warmińskie, gdzie, pod przewodem biskupa, I 
naradzali się o potrzebach kraju. Rządzili się zaś temże pra- J 
wem, co reszta Prus królewskich, i własnemi awemi ustawami. I 
Książę biskup sądził wszystkie sprawy bez apelacyi, stanowił I 
urzędników ziemskich i starostów, wolno mu było zażywać J 
paliusza i krzyża arcybiskupiego w swojej dyecezyi, I 

Kapituła warmińska ma za herb bramę żelazną w murze ^ 
o trzech wieżach i pół krzyża (z lewem ramieniem), nad her- 1 
bera mitra papieska, a nad mitrą krzyżyk. W r. 1512 otrzy- ] 
mała od Zygmunta I. przywilej wolnej elekcyi biskupów, I 
Królowie polscy podawali tylko kapitule czterech kandydatów, I 
którzy musieli być rodowitą szlachtą pruską, lub posiadać 1 
w kapitule swoje siallum. Podług konstytucyi sejmowej z r. I 
1764 kapituła warmińska powinna wysyłać jednego deputata I 
na trybunat prowincyi Wielkopolskiej. I 

W szeregu biskupów warmińskich znajdowali się często'] 
ludzie pierwszoraędnej sławy i zasługi dla kraju. Dosyć wy- I 
mienić tutaj kardynała Stanisława Hozyusza, który zost^ I 
biskupem warmińskim r. 1551 po Janie Dantyszku. Po śmierci I 
Hozyusza w r. 1579 zasiadł na stolicy warmińskiej Marcin J 
Kromer, jeden z najeelniej szych dzitijupisów i statyalów pol- I 
skich XVL wieku, O katechizmie polskim Kromera dla dye- 1 
cezyaa warmińskich wiadomo jest z dziejów piśmiennictwa I 
krajowego i świadectw pruskich. Ludność Warmii musiała 
być przeważnie polską, a nawet w południowej pt.iłowie sta^ 
nuwila wyłącznie element mazurski, skoro biskupi polecali 1 
pruboazczom odmawiać po polsku; „Ojcze nasz, Zdrowaś, ^ 
Mnryo, \Vi<.'rzc i spowieili powszechną'^. Zwyczajem, przy- | 
jętym przez ki-ólów, biskupi warmińscy mianowani byli zwy- i 
kle z biskupiiw chełmińskich. W wifku WIU. na stolicy 



wariniiiskiej widzimy Jcdi'zeja Załuskiego, uczonego, zmartegu 
r w GntBtadzie na Warmii r. 1711, i Grabowskiego, po ktdrym 

r. 1766 otrzymuje katedrę warmińską i 400,000 zip. dochodu 
raego, jaki -to biskupstwo z dóbr swoieb przynosiło, miody, 
[ bo trzydziestoletni kapłan i poeta, Ignacy Krasicki. W 6 lat 
Ł .potem Warmia przeszła pod panowanie pruskie i autor Pana 
I JPorlslolego ini^ odtąd dwa dwory królewskie, na których 
az pi'zos!adywal. 
Miasta warmińskiej jako pozakładane przez Krzyźak/iw 
f lub biskupów w ich dobie, rodem Niemców, nosity nazwy 
I niemieckie, a były następujące: 1) Heilsb&rg, w spolszcze- 
[rniu Lecbbarg Inb Helcberg, z zamkiem nad rzeką AUą, sto- 
[■■leczne Warmii. 2) trau&t^burg ze wspaniałą katedrą, wktó- 
7 rej Bpocz^Tvają zwłoki wiekopomnego Mikołaja Kopernika. 
L Wielki nasz astronom, jako tutejszy kanonik katedralny, tu 
[większą częśiS źycia swego mieszkał, tu miał swoje obaerwa- 
[ toryum na jednej z wież katedry, tu robił genialne odkrycia, 

pisał swe (IzieJa i tu r. 1543 życie zakończył, a dotąd miasto 
I eKczyci się jeszcze wodociągiem, przez Kopernika wystawio- 
I nym. 3) Braunsberg (w spolszczeniu Brunsberga) nad rzeką 
I Pasaargą; 4) Bisztynek (z niemieckiego Btschofsstein 
I lub Bislein); 5} Rpssel, po polaku Resla, Hessela, małe mia- 
[ Bteezko, blisko kbjrego jest, sławny na całą Warmię, kościcjl 
[ z cudownym obrazem Najśw, Maryj Panny, Świętą lipką 
I zwany, r. 1618 przez Szymona Rudnickiego, biskupa warnaiii- 
k skiego, wzniesiony; 6) Seebiirg, po polsku Siborg; 7) B i- 
] skupie c, po niemiecku Bisehofsburg: 8) Wartenberg: 
1.9) Olsztynek, Holsztyn (u Niemców Allenslein); 
110) Oidstadt; 11) Orneta (po niemiecku Wormiih lab 

Yormitha): 12) Mezlak, po niemiecku Mehlsncl: i inne. 



Wi^fiim ^iiLrii.i?. 
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Ziemia, z której utwiirzone zostało za Kazimierza Jagiel- 
oiczyka województwo Pomorskie, zamieszkana byta już w cza- 
1 piaatowakieh przez ludność rdzennie polską, różniącą się 
in narzeczem od melkopolskiej może tyle, co Mazowsze. 
pb Krakowianie, Badacz przeszłości tego krajn, Ignacy Za- 
trzewski. powiada, iż od najdawnioJBzyeli czasów posiadał on 
i aame urządzenia administracyjne i pra«-nicze, co inne zie- 
H, wchodzące w skład Polski. Liczne dokumenta, doszłe do 
i z czasów udzielnych książąt pomorskich (ogłoszone przez 
jrlbacha w osobneni Pomerełlisches Urkundenbuch), wyka- 
(ują taką aamą władzę książęcą, ten sam skład adminiatracyi 
' kasztelanach i wojewodach, te same sądy wiecowe, collo- 
. te same ciężary i podatki. Tozioźone na różne klasy 
w Polsce. I tak znajdujemy tam wojewódzwa: 
Bialogrodzkie, Gdańskie, Tczewskie, Świeckie i Słupskie; ka- 
btelaoie: Białogrodzką, Chmielińską, Tczewską, Lubieszowską, 
'aką, Pucką, Rudzińską, Raciąską czyli Zaborską, Siero- 
, sawińską, Świecką, Słupską, Wyszogrodzką i Szczy- 
fską. Oprócz tego spotykamy tam tych samych dygnitarzy 
bszych, t. j. podkomorzych, sędziów, chorążych, eześników, 
tlników, wojskich i t. d.. a wszyscy zajmują te samo sta- 
wiska, co w całej Polsce. 

To też i obyczaj w niezem się na Pomorzu od polskiego 

lił. Te aame prawa i obowiązki szlachty, to samo sta- 

) ludności wiejskiej, takie same podziały majątku ziem- 

pomiędzy dzieci i, co za tem idzie, te same podziały 

L cetłego pomiędzy synów książęcych i nieunikniony tego 

, ta Bama niemoc polityczna na zewnątrz, pobudzająca, 

tao tu jak tam, cheiwość sąsiadów. Słowem: ziemia Po- 

zachowywała aż do utracenia swej udzielności wszyst- 

miona narodowe polskie, a lubo przez Świętopełka za 

lifJego i przez Zakon krzyżacki za Łokietka pod 

politycznym oderwaną została na czas długi, to 

lie przestała być jeszcze wówczas częścią Polski pod 

narodowym i kościelnym. Wchodziła bowiem w skład 



arcliiilyec.ezyi Gnieźnieńskiej, a ŚwięŁjpołk, rozprzeatrzeniwszy 
jej granice poza rzukę Lebi;, wcielił do niej ziemię i^awiuaką. ; 
i Stupską, z czego powsbit późniejszy archidyakonat Słupski. 

Województwo Pouaorakie w r. 1764 podzielone zostało 
na 10 powiatów: Gdański, Pucki. KoiSeierzyiiski, Tczewski, 
Skarszewski, Nowski, Świecki. Tucholski, Czliichowaki i Mi- 
rachowski. Powiaty: Gdański, Nowski i Starogrodzki liczyły 
się do Tczewskiego. Sejmiki powiatowe każdy powiat odpraT 
wiał u siebie, lubo najczęściej w czterech miastach tego wo- 
jewództwa: Pucku, Tucholi, Człuchowie i Świeciu, skąd ezla^- 
chta zjeżdżała się tia sejmik ogólny do StJirogrodu, jako 
środkowego miasta w województwie. Na tym generaliku obie- 
rała 20 posłów, to jest po dwóch z każdego powiatu, którzy 
naprzód udawali się na General Pruski do Malborga luh Gru- 
dziądza, a potem na sejm koronny. Na trybunał piotrkowski 
wybierało ciJe województwo dwóch deputatilw na sejmiku de-'- 
putackim, także w Starogrodzie. 

Senatorów większych było dwóch, a mianowicie: woje- 
woda Pomorski i kasztelan Gdański. Starostwo grodowe Skar- 
szewskie należało do wojewody, który ma swego podwojewo- I 
dziego i pisarza grodzkiego, a ci sądy grodzkie sądził 
w Skarszewie. Niegrodowe starostwa były: Biatemburskie, i 
Człuchowskie, Gniewskie czyli Mewę, Hamersztyriskie, Mira- 
chowakie, Nowskie, Osieckie, Parchowakie, Puckie, Sobowickie, I 
Starogrodzkie, Świeckie i Tucholskie, wszystkie noszące i 
złTJska od miasteczek tegoż imienia. Tczewo było ekonomia I 
królewską dóbr stołowych. Sądy ziemskie odbywały się 
zwyczaj tam, gdzie i sejmiki; w Starogrodzie sądziły się trzy 
powiaty; Gdański, Tczewski i Nowski. Herh wojewótUtwa 
wyobraża Gryfa czerwonego ze złotymi szponami i koroną na 
głowie w białem polu; przednie jego nogi wspięte i skrzydła 
podniesione. 

Stołecznem miastem województwa był Gdańsk, po łaci- 
nie nazywany: Gednnium, Gtdunie, Dmttlscum, Godanum, 
po niemiecku Damiy. Była to stara osada lechickii, która za 



Mieczysława I. i Bolesława Wielkiego do Polski już należała. 
Podług ijTTOta Św. Wojcieeha, przez Jana Kanaparza, Bolesław J 
roku 997 poałał świętego apostola Prus Wialą aż do Gdańska, ■ 
którego był panem. Bolesław Krzywousty nadał wśród Gdań- I 
ska różne ziemie i dochody biskupstwu kujawskiemu, pragnąc ^ 
dać mu możność i obowiązek szerzenia chrześcijaństwa na 
Pomorzu, co papież Eugeniusz m już po jego zgonie w bulli 
z r. 1148 potwierdził. Miasto leży na lewym brzegu Wisły 
o milę od ujścia jej do morza, prKerznicte rzeczkami Mołtawą, 
dwiema odnogami wchodzącą do Wiały, i Radunią, wpadającą. * 
do Mottawy, otoczone od północy i wscŁodu Wisłą, zwaną tu ' 
Leniwkł^; od południa i zachodu trzema górami: Gradową 
Biskupią i Cygańską. Gdańsk był najhandlowniejszym portem 
morza Bałtyckiego i jedną z głównych twierdz w Polsce, po- 
siadał 6 przedmieść, z których tak zwane Szollnnil zostawało 
pod jurysdykcyą biskupa kujawskiego, mającego tu niegdyś 1 

, nawet dwór swój na górze, Biskupią od tego zwanej. I 

Do znakomitszych budowli należał starożytny i wspaniały ■ 
kościół famy N. P. Maryi, giełda, zwana Arfuskof, z posągiem ł 
Augusta III., dwór szlachecki Junckerhof, sławne na całą 
Europę gimnazyum, olbrzymi młyn królewski na Raduni 
o ośmnastu kołach, przynoszący do skarbu królewskiego na 
godzinę po dukacie za mieliwo. Najciekawszym był jednak 
ratusz gotycki, miejsce posiedzeń magistratu gdańskiego, pa- 

■ miętne w dziejach nictylko tego miasta, ale i caicj Polski. 
Mieściło się w nim, niezmiernie ważne dla dziejów polskich 
i pruskich, archiwum, XIII. wieku sięgające, i słynny zegar, 
opisany przez Gwagnina. W r. 1309, gdy Krzyżacy wydarli 
Gdańsk Polsce i Łokietkowi, ludność tego miasta musiała być 
przeważnie polską i wrogo względem rycerstwa niemieckiego 
uspo.sohioną, skoro dopuściło się ono na niej strasznej rzezi, 
upamiętnionej przez dzicjopisów. Żądza Gdańszczan ciągnięcia 
nadmiernych korzyści z handlu polskiego bywała przyczyną 
nieporozumień, a nawet buntów przeciw władzy królewskiej. ' 
Za Władysława IV. handel Gdańska miał być najrozleglej- 
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szym,' a lu(Iii(jś(; do 80,000 głów wynosiła. Dwa grody nad- 
wiślańskie, Gdańsk i Kraków, były za Zygmunta III. najln- 
dniejaze w Polsce, a łącznie z Pragą czeską i w całej Sto- | 
■wiańszczyinie. 

O milę od Grdańska nad jeziorom leży słynne opactwo 
Cystersów Oliwa, fundowane roka 1170 przez Sobiesława, I 
ksi(;eia Pomorskiego. Zygmunt 111^ przybywszy ze Szwecyi i 
r. 1587 na objęcie tronu polskiego, w kościele tutejszym dnia ] 
7 października Pacta Gonreuta [jodpisał. Rak znowu 1660 5 
upamiętnił się niekorzystnym dla Polski traktatem oliwskim. 
Jan Kazimierz, ratując kraj, znisz<'zony po srogim napadzie ! 
Szwedów i zagrożony przez wszystkich prawie sąsiadów, za- 
"warł tu 1) traktat, którym na rzecz Szwecyi zrzekał aię Kygi j 
i Inflant i przyznał elektorom brandeburskim niezawiałośó Prus ' 
książęcycli. Powiadają, ie gdy pokój teu podpisywał, łzy po- 
toczyły się z ocza królowi. 

Do ważniejszych miast i miejscowości województwa 
Pomorskiego należały: Pucko z zamkiem mocnym i portem 
wojennym polskim nad zatoką morza Bałtyckiego, zwaną 
Pucką, założone w wieku XII. przez Bogusława, syna Sam- 
bora , księcia Pomorskiego. Wejherowo w ziemi Kaszubskiej ; J 
Kościerz lub Kościerzyna; Tczewo, po łacinie Der- 
savia, a po niemiecku Dirschati, nad Wiała; Skórzewo; 
Starygród po niemiecku Stargard; Peplin nad rzeką 
Peplą z opactwem Cystersów, fundowanych roku 1274 przez ] 
Mszezuga; Gniew nad Wisłą; Nowe, po niemiecku Neuen- I 
burg; Świecie lub Hwiec, po niemiecku Schimiz, po łaci- 
nie Siiecia, Sttece, nad Wisłą, przy ujściu Czarny; Koronów 
nad Brdą, gdzie po bitwie gruenwaldzkiej powtórnie Polacy I 
<1410 r.) pobili Krzyżaków; Tuchola; Chojnice; Człu-| 
chów i Hamersztyn. 

Hela, wąski półwysep piaszczysty, 5 mil dJugi, tworzył 
zatokij' Pucką z części Gdańskiej. W zatoce Puckiej właśniaJ 



') Rycinę lobae 



miała stanowisko flota polska za Zygmunta III. i Władysława IV. 
Ka całym pAtwyspie Puckim, prócz osady rybackiej, Helą 
zwanej, którą Zygmunt I. Gdańszczanom oddał, znajdowały 
fiię dwie małe twierdze, przez Włady^awa IV. zbudowane: 



jedna, Władysłai 

dla ochrony floty polskiej 

urojeń za Jana Kazimierza 



portem; druga, Kazimierzów, 
i samego Grdańska. Ale podczas 
obie zburzone zostały. 



Prowincya Małopolska. 

(Polonia Minor), 



Odwiecznym polskim zwyczajem, gdy na ziemiach wsi 
dawnej powstawała nowa, to do nazwy dawnej dodawana 
przymiotnik wielka, a do nowej mała. Ten sam zwyczaj 
zastosowano i w nazwach krain polskich, z których gęściej 
zaludniona i dawniej uorganizowana dostała nazwę Wielko- 
polski, a młodsza jej siostrzyca Małopolski ^). Kiedy powstała 
ta odrębność w nazwach, dziś już dokładnie oznaczyć nie- 
podobna, bo najprzód powstać ona musiała w mowie potocznej,, 
która nie była językiem piśmiennym ani urzędowym. Ksią- 
żęta wielkopolscy, Bolesław i Przemysław I., w dokumencie 
z r. 1242 tytułują się Dnces Majoris Poloniae (książęta Starej 
Polski). Tenże Bolesław, jak również syn jego Przemysław II- 
Pogrobowiec. w przywilejach z lat 1258 — 1288 używali nieraz 
tytułu: Dux Majoris Poloniae. 

W duchu języka polskiego nazwanie wsi lub ziemi 
wielką i małą oznacza nietyle rozległość ich granic, ile 
starszeństwo i gniazdowość. Wprawdzie Kraków miał tradycye 
historyczne może nawet starsze niż Gniezno i Kruszwica, ale 



*) Widzimy to samo później i u Słowian wschodnich , gdzie obok. 
"Wielkorosyi powstaje w XVIII, wieku Małorosya. 



^^Bliie byl kolebką takiej dyn^istyi, jak piastowska, i nie uorga- 
^^Hnizował takiego państwa, jakie raogli i uorganizow^ali Piasto- 
^^Bwie w środku Lccłiii. 

^^B Łokietek, żyjący tradycyą trzech pierwszych Bole^awów, 

^^■to jest ideą narodowego zjednoczenia, koronuje się nie w Gnie- 
^^■źnie, ale w Krakowie, stolicy małopolskiej, jakby dla ozna- 
^^K^enia, ie kraj wszędzie jeden, państwo jedno, że unia oso- 
^^■bista dzielnic piastowskich ustaje, a następuje zjednoczenie 
^^mię dwóch prowincyj w jedno państwo. Od tej to chwili istnieje 
^^ndatopolska urzędowuie, jako prowincya w królestwie Pol- 
^^fckiem; Łokietek zaprowadza unię sejmową, t. j. wspólne sejmy 
^^Bdla Wielko i Małopolski, dążąc do ujednostajnienia władzy 
^^H praw narodowych. To tłómaczy późniejszy wyi)ór Piotrkowa 
^^Kqa wspólne sejmy, jako miejsca pogranicznego dwóch polów 
^^n^ństwa. Kie chcieli Polanie jechaó do Krakowa i Małopolanie 
^^B^ Gniezna na sejmy, uważając się jedni i drudzy za dostoj- 
^^^miejszych. Żeby więc pogodzić drażliwości wzajemne, Piotrków 
^^Bwyhrano na gród sejmowy. Na Władysława Łokietka i syna 
^^rJ6go Kazimierza Wielkiego spływa chluba sławy, że kiedy 
^^ Włosi i Niemcy dopiero w nowszych czasach przeprowadzają 
^H. ideę zjednoczenia narodowego, to ci dwaj wielcy Piastowie 
^ł-urzeczywistnili ją w XrV. wieku, i nie mieczem ani zaborami 
^H ale zapomocą ugody dobrowolnej i pracy prawodawczej, 
^H Właściwą Małopolskę stanowiły województwa: Krakow- 

^Biikie, Sandomierskie i Lubelskie, oraz kupione (w wieku XV.) 
^Hr'przez Zbigniewa Oleśnickiego, biskupa krakowskiego, u ksią- 
^Ejłąt śląskich księstwo Siewierskie, i odzyskane przez .łagiełłę 
^B (choć naprzód drogą zastawu) w krainie zakarpaąkiej starostwo 
^f' Spiskie z 13 miastami. Małopolska w tyci granicach posiadała 
(podług dzisiejszych dokładnych obliczeń) przestrzeni mil kwa- 
dratowych 1046. Była zatem tylko o 6 mil kwadratowych 
mniejszą od Wielkopolski, Trzy powyższe województwa ma- 

K polskie, bez księstwa Siewierskiego i Śpiża, posiadały w dru- 
ej połowie XVI. wieku parafii 922, miast 205 i wai 5500, 
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t. j. mniej niż miała Wielkopolska o 195 parafii, 42 miast 
i 950 wiosek. 

Unia lubelska (1569) przez przyłączenie Rusi Czerwonej, 
Wołynia, Podola i Ukrainy do Korony, uczyniła prowincyę 
małopolską wielokrotnie rozleglej szą. Odtąd prowincya ta 
okładała się z 11 województw, 3 księstw i 3 ziem. Były to 
mianowicie: 1) Województwo Krakowskie z trzema księstwami: 
Oświecimskiem , Zatorskiem i Siewierskiem, oraz starostwem 
Spiskiem, 2) Sandomierskie, 3) Kijowskie, 4) Ruskie z zie- 
miami Halicką i Chełmską, 5) Wołyńskie, 6) Podolskie, 
7) Lubelskie z ziemią Łukowską, 8) Bełzkie, 9) Podlaskie, 
10) Bracławskie i 11) Czernihowskie. 



Województwo Krakowskie. 



Województwo Krakowskie obejmowało Lechię podkar- 
packą, na prawym brzegu Wisły położoną, jak również na 
lewym brzegu Wisły ziemię pomiędzy województwem Sieradz- 
kiem i Krakowem, w której brały początek rzeki Warta 
i Pilica. Dzieje tej części Lechii południowej (nazwanej przez 
późniejszych historyków Wielką i Białą Chrobacyą) do czasów 
Bolesława Chrobrego są mgliste i legendarne. Wiemy, że był 
Krakus, czyli Krak, bo dowodzi tego sama nazwa Krakowa, 
że ród jego musiał być potężnym, bo większych mogił, niż 
jemu i jego córce Wandzie , Lechici nie usypali nikomu. 
Zresztą pewniejszego nic nie wiemy. Żyjąc w pogaiistwie, 
oddzieleni od świata Karpatami, dziejopisów ludy lechickie 
nie miały. Gdy nie zawsze stiiwało silnego oręża miejscowym 
książętom Lechickim nad Górną Odrą i Wisłą, to przychodzili 
wówczas książęta Czescy lub Morawscy i opanowywali Wro- 
cław lub Kraków na czas jakiś. Nawzajem Piastowie, wzmógł- 



8zy aig w potęg(;, zdobywali czasowo Czechy, Morawę i Sio- 1 
wacyę aż po Dunaj. Byl czas (za Mieczysława I.), ie pano- j 
wanie czeskie sięgało po Kraków, jak o tein wyraźnie pisze I 
Kosmas i Al-Bekri. Czy jednak dopiero w r. 999 Bolesław I 
Wielki po raz pierwszy przyłączył Lechic krakowską do Pol- J 
ski, należy o tem wątpić, już a tych jedynie powodów, że I 
o zdobyczach Polaki za Karpatami są wskazówki wpześniejaze, I 
azali więc byłoby możHwem zdobywanie krajów dalszycli i ob- I 
cyck bez posiadania bliższych i wspólnej narodowości? I 

W podziale Polski v. 1138 pomiędzy synów Bolesfawa.l 
Krzywoustego, księstwo Krakowskie dane, niezależnie od bląr 1 
ska, najstarszemu z nich. Władysławowi, posiadało niewątpliwie 1 
granice, jeżeli nie takie same, to bardzo niedalekie od granic i 
późniejszego województwa Krakowskiego. W rokn 1397 iichwa- | 
łono podział wojew. Krakowskiego na 3 powiaty: Krakowski, I 
Proszowski i Żarnowiecki. W wieku XVI. widzimy ich w wo- I 
jewództwie powyższera 7, a mianowicie: Proszowski, Szczy- I 
rzycki, Lelowski, Księski, Siniaki , Biecki I Sandecki. WrokaJ 
1676 przy spisie do podatku podymnego znajduje się w wo-i 
jewództwie Krakowskiem 8 powiatów: Krakowski, Proszowski, I 
Lelowski, Księski, Szczerzecki, Sądecki, Czcbowski i Bieckif 

Ze szczególowego spisa wszystkich wsi w owym czasief 
widzimy, iż granice wojewó<lztwa Krakowskiego byty nastę-J 
pujące: na północ z województwem Sieradzkiem i zienuą.1 
Wieluńską, od której granica azla rzeczką Liczwartą, będąoąA 
dopływem lewego brzegu Warty. Od ujścia Liczwarty bieglaj 
granica krakowska aż do Karpat i źródeł Jasiotki w kieranka J 
południowo wscliodńim , przecinając rzekę Pilicę między Ko- I 
niecpolem i Lelowem i od Pilicy rozgraniczając już woje-, i 
wództwa Krakowskie z Sandomierskiem w ten sposób, że Se- I 
cemin, Sobków, Pińczów, Opatowiec, Szczoi-owa, Wojnie^ I 
Tuchów, Brzostek, Kołaczyce i Jedlicze należały do wojewddz- 1 
twa Sandomierskiego, a Lolów, Jędrzejów, Działoszyce, Skalb- 1 
mierz, Koszyce, Szczepanów. Zakluczyn, Jodłowa, Jasło, Dukla 'I 
i Jaśliska do województwa Krakowskiego. Na tej przestrzeni 1 
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wyżej źrikleł Wisty na południu. Nu tej linii częśd granicy 
tworzyły dwa dopływy Wisły: Czarna Przemsza i rz. BiiJa, 
a leżały przy niej trzy, przyłączone do województwa Krakow- 
• ,^egD księstwa: Oświęcimskie, Zatorskie i Siewierskie. 
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ŚW. STANISŁAWA. 
Wedle fotografll ErloKorn n K 



Księstwo Siewierskie (po łacinie Ducatua Seve~ 
rfiensis) Kazimiei^ II. Sprawiedliwy podarował r. 1180 chrze- 
liniakowi swemn, Kazimierzowi, synowi Mieczyrfawa, księcia 
ŁEaciborskiego, Od tej pory pozostawało to księstwo w ręku 
JPiastowiczów Śląskich aż do roku 1443, w którym „ziemiti 



i księstwo Siewierskie" kupił od Wacława, ks, C i c szy ńskiegoj 
Zbigniew Oleśnicki, biskup Krakowski, za sumi; 6,000 grzyifl 
' wien azerokieh groszy pragskicJi (licząc 48 takich groszy ^^^1 
ijwczesną grzywnę). Oświęcim fpo łncinie Osnccimia, Osvi^^ 
cimum) Kazimierz II. Sprawiedliwy podarował r. 1179 z zi&4 
mią okoliczną temuż, co i Siewierz, chrześniakowi swema>J 
Kasdmierzowi , synowi Mieczysława, księcia Raciborskiego J 
Odtąd księstwo to pozostawało w posiadaniu książąt ŚląBkich'|l 
do r. 1457, w którym Kazimierz Jagiellończyk nabył księstwoJ 
to od Janusza, ks, Oświęcimskiego, za sumę 50,000 grzywiedS 
azerokieh groszy pragskicb. Zator (po łacinie Zatoria), z csą^M 
ścią ziemi krakowsldej, stał się, również jak Siewierz, po^| 
koniec XII. wieku własnością Piastów Śląskich i pozostawifflH 
w icli posiadaniu do roku 1494, w Irtórym Jan Olbracht nSrM 
był księstwo Zatorskie od Janusza oświęcimskiego za 80,00^9 
czerwonych zlotyeli czyli dukatów. Tym sposobem wazys&i^l 
trzy kaięstwa, które z dzielnicy krakowskiej odpadły w dóbitfw 
podziałów (pod koniec wieku Sil.) do książąt .Śląskich, zustat^H 
w wieku XV. dla Polski odkupione pieniądzmi od icli potom-S 
ków. Z tych zaś księstw dwa ostatnie, t. j. Zat^irskie i Oświft^ 
cimskie, zostały przez Zygmunta Augusta ]■, 1564 urzędowniefl 
wcielone do Korony. ■ 

Województwo Krakowskie w wieku XVI. posiadatej 
przestrzeni mil kwadratowj'cb 345'/^, paratii 466, miast i miafl 
steczek 71, wsi 2206 (w tej liczbio niemal 400 wsi duch^H 
wnych); łanów czyli gospodarstw kmiecych było 11,792, szl^H 
chty bezkmieccj 164 zagród. ^M 

Senatorów większych czyli krzesłowych byto w Woj^H 
wództwie Kr.tkowskiera czterech, t. j. biskup, kasztelan, w(^| 
jewoda krakowscy i kaszt^elan wojnicki; mniejszych trzechT" 
a mianowicie kasztelanowie: sądeelti, biecki i oświecimsid. 
Starostwa grotlowc byty trzy: Krakowskie, Sądeckie i Bieckie — 
niegrodowe: Spiskie, Bądz^-ńskie, Czchowskie, Czorsztyńskie, 
Dębowieckie, Dobezyńskie, Grzyjjowskie, Jadowniclde, Jodłow- 
skie, JasielBkie, Krzeczowalde, Lanckorońskie, Lelowskie, Li- 
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buskie, Mazańakie, Nowotarskie, Obztyńakie, Ojcowakie. Sab- } 
sztyńskie, Ujraskie, Wolbroniakie, Żarnowieckie i inne. Starosta 
krakowski był generałem matupulskim i miał pod awoją ju- 
ryadykcyą prócz grodu krakowskiego powiaty: Proazowakij 
Lelowski i Esięski. Województwo sejmikuje w Proazo 
gdzie na sejmiku generalnym, czyli tak zwanym Generale i 
krakowskim, obiera ośmiu postów aejmowych, lo jest po jednym J 
z powiatu, i dwóch deputatów na trybunał prowincyi malorJ 
polskiej do Lublina. 

Księstwa Oświęcimskie i Zatorskie stanowiły od-fl 
dzielne dwa powiaty: Oświecimaki i Zatorski, które aejmiko- 
waly w Zatorae i obierały dwóch posłów na aejm i jednego"! 
deputata na trybunał. Konstytucye sejmowe z lat 1581 i 1616.1 
orzekły, iż sejmiki tych księstw powinny trzema dniami po-i I 
przedzad sejmik generalny proszowicki. W kaięatwach było J 
starostwo grodowe Oświecimakie, niegrodowe Zatorakie, Bep- i 
waldzkie i inne. Razem księstwa powyżaze obejmowały 16ft 
wsi i miasta: Oświęcim, Zator, Żywiec, Kenty, Wadowice! 
i Berwald. Kaięatwo Siewierskie, od czasu, jak zostało nabytej 
przez Zbigniewa Oleśnickiego i darowane na wieczne czaay.T 
biskupstwu krakowskiemu, zostawało pod władzą biskupówĘ 
krakowakich, którzy tytułowali aic książętami aiewierakim 
Mieli oni prawo rządzić absolutnie, sądzii5 bez apelacni i v 
bierać urzędników ziemskich. Miasteezlca księstwa były: Sid 
wierz i Sławków. Sejm z roku 1766 nakazał w atarosti" 
Spiskiem utrzymywać kosztem skarbu koronnego gamizo 
120 ludzi. Lubowla, Pudoleniee, Gniazdy, Druźbak, lubo dfl 
wniej za osobnymi przy\vilejarai chodziły, teraz weszły 
liczby 13 miast, składających starostwo Spiakie. 

Okazowanie szlachty w pospolitem rnazeniu odbywał 
województwo Krakowslde pod Krakowem, na błoniach przy 
Kazimierzu. Województwo to ma w herbie orła białego w zło- 
tej koronie na czerwonem polu, ze złotą na skrzydłach pręgą. 
Kai(;stwo Oświęcimskie ma za herb orła czerwonego w blęki- 
taem polu, z literą O na pierelad;} a Zatorskie orja białego 



w błękitnem polo, z literą Z. Ziemia Sądecka w -n-ojewództwie 
Krakowskiem miała swój herb uddziciny: na chorągm tarczę 
Bześć razy przepasaną czerwono i źijtto i dziewiętó gwiazd. 
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Ziemia Krakowska uważana była za. jedną z najbogat- 
zych w Polsce, miała bowiem kopalnie soli w Wieliczce 
i Bochni, srebra i c^owiu w Olkuszu, a gleba proszowska ró- 
wnała się nadgoplańskiej i podolskiej. Stąd w podziale między 
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syniiw dal jej Bolesław Krzywousty pierwszeństwo nad innemi 
dzielnicami, a Kadłubek aluaznie ją zowie Regina pronincia- 
rutn. Kazimierz Wielki, starając aię o zaludnienie i zamożnoać 
kraju, o dobrobyt ludu wiejskiego, t> ozdobę i umocnienie 
grodów, naj szczodrzej zlewał swoje dobrodziejstwa na to wo- 
jewództwo, jako najbliższe jego oka i serca. Za Jagiellonów 
magnaci i można szlacfata wznosili w okolieacb stolicy zaniki 
i palące. To też Starowolaki, w XVII. wieku opisując zna- 
czniejsze miejsca, mówi, ie: od Olkusza do Elrakowa niezli- 
czona jest liczba wspaniałych gmacbów, w guście włoskim 
zbudowanych, tnk, że wymienid wszystkich niepodobna. 
W malowniczej i rozkosznej ziemi Krakowskiej mnóstwo było 
wszędzie historycznych pamiątek: starych świątyń, kaplic, 
grobowców, zamków, murów i baszt miejskich. 

Przykład zamożności asiaebty krakowskiej podaje Dłu- 
gosz, mówiąc, że gdy w roku 1246 głód okropny nawiedzS 
ziemię Chełmińską i Pomorską, Wydżga z Czorsztyna, szla- 
chcic ziemi krakowskiej, postanowiwszy dla w^alki z pogań- 
stwem przyjąó szatę krzyżacką, postał Wisłą pod Toruń trzy 
wielkie statki, naładowane winem, miodem, pszenicą, żytem,, 
słoniną, masłem i wszelką żywnością, lądem zaś 300 sztulŁ 
bydła i koni, co było wielce pożądanem dla ginących z głodtt,- 
Sam potem wstąpił do Zakonu i sprowadził z sobą złota 
skarb wielki. 

Na górze, zwanej niegdyś Wawel, póżiuej Wawe' 
stan^ katedra z grobami królów polskich i zamek Piastowi" 
zapewne w loiejscn grodu Krakusuwego. W pośrodku kated: 
stanął wspaniały grób Św. Stanisława, patrona kraju. Ta 
kietek, koronując się w r. 1320, przeniósł koronę, szczerbił 
i miejsce koronacyjne dawnych Piastów^ z wielkopolskiej 
Gniezna. Tutaj odbywały si^ odtąd wszystkie koronao; 
z wyjątkiem ostatniej Stanisława Augusta, na którą zezwoli! 
Rzeczpospolita w Warszawie, zastrzegając tę wyjątkowt 
W skarbcu zamkowym nn Wawelu przechowywano koroi 
klejnoty Rzeczypospolitej pod kluczem kasztelana kri 
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skiego. kuatoaza koronnego i sześciu wnjewotlów: krakowskiego, 
poznańskiego, wileńskiego, trockiego, kaliskiego i sandomier-J 
skiego. W akademickim kościele iw. Anny jest grób błogo- 
sławionego Jana Kantego, w kościele św. Pawła na Skalo^ 
miejsce i ołtarz, gdzie św. Stanisław, biskup, był rozaiekany.J 
Miasto wysyłało deputatów na sejmy, którzy się na konsty-^r 
tueyaeh podpisywali. 

Na Podgórzu za Wisłą panuje nad Krakowem potężna 
mogiła Krakusa, a o milę drogi, we wsi Mogile, opactwo cy- 
sterskie i mogiła Wandy, Najsłynniejszą miejscowością w wo- i 
jewództwie Krakowskiem jest Częstocbowa z cudownymł 
obrazem Bogarodzicy w kościele Paulinów, na Jasnej Górze 
wśród fortecy, na której utraymanie wyznaczone były dobra j 
W Starym Sączu klasztor i kościół Franciszkanek ? 
beni Św. Kunegundy, Zamki warowne były; w TęczynkuJ 
Lipowcu, Siewierzu, Smoleniu, Bobolicach, Czorsztynie, Olszty-^J 
nie, Ojcowie, Pieskowej Skale, Wojnicza, Lnbowli na 
i w bardzo wielu innych miejscowościach. 



Województwo Sandomierskie. 



Bolesław III. ICrzywouaty, umifrując r, 11.58, podzieliła 
państwo Polskie pomiędzy czterecli synów, z ktłjrycL Henrykł 
otrzymał ziemię Sandomierską i Lubelską. Tym sposobei 
utworzone zostało w Polsce księstwo Sandomierskie, 
gdy Henryk zginął w wyprawie krzyżowej na pogan pruskich^ 
odziedziczy! po nim brat najmłodszy, Kazimierz Sprawiedliw 
Po Kazimierzu objął to księstwo syn jego, Leszek BiałyJ 
a następnie syn Leszka Biulego, Bolesław V. Wstydliwy, 
którym, że był bezdzietny, objął dzielnicę Sandomierską, jakm 
ybljższyapadkobiercu, Leszek Czarny (1279—1288). Po zgonią 
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i Cnamego, Krakowianie i S&ndomiorzjuiifl (pnc-wuinie 
iessczaństwo) obrali sobie księcia Bo1esJAva mazowieckiego, 
rcerstwii x&.i popierało Władysława Luki^ika, prsyrodniegi> 
młuflszcgo bruta Leszka Czarm-go. Oiltiid ziiczcla si*; dla 
łokietka doba burz woJennycU, jłolitye^nych i tulactwa. za- 
ończona roku 13:?0 kurona^yą na króln polskiogD w Kra- 
owie. Łokietek, dzi^>ki nicpospolilemu hat^jwi duclia. mystwu, 
j-trw^ońci i żywotnoiici idei narodowej, odbudowa! państwo, 
> którego, obok tyln ziem innych, wcielił i ks. Sandomierskie. 
Kaięstn'o to od czasi5w Łokietka stało się wojewiJdztwem 
początku bardzo rozległem, bo takiej przestrzeni, jak cała 
óelnioa henrykowa, obejmująca i ziemię Lubelską. Dopiero 
li>to roku 1471 odłączona ziemia Lubelska poczęła twontyd 
bnelne województwo. Granice województwa Sandomierskiego 
I roka jKiwjźszegu były następujące: na pł&ioe graniczyło 
tnspR)& województwami: Łęczyckiem, Eawskiem i Mazowie- 
Z pierwszemi dwoma granicę stanowiła rzeka Pilica 
i przestrzeni od Białobrzegów do Wyśmierzyc. Z wojewódz- 
tem Mazowieckiem, po obu stronach Wisty, była granica 
^tesvaiaie aufha, a tylko w okolicy Głowaczowa i Ryczywołu 
^ 3-milowoj przestrzeni stanowiła tę granicę rz. Kadomka. 
iokodnią granicę tworzyło województwo Lubelskie i ziemia 
Wska, do województwa powyższego należąca. Do woje- 
ićdztwa Sandomierskiego należała ziemia Stęźycka, na prawym 
I Wisły położona, i ta właśnie miała od północy zawi- 
ańaką p(Jowc ziemi Czerskiej, od północo-wschodu ziemię 
iukowską, od południa przez rzekę Wieprz województwo 
mbelskie i od południo-zachodu rzekę Wisł^ (od ujścia Wie- 
prza do ujścia Badomki). W okolicy Sieciechowa i Kozienio 
kilkanaście wsi, dziś położonych na lewym brzegu Wisły, na- 
leżało także do ziemi Stęźyckiej. Wisła oddzielała wojewódz- 
) Sandomierskie od Lubelskiego, od okolicy ujścia Wieprza 
i wsi Gt^ębia, w górę tej rzeki idąc do ujścia Sanu, a dalej 
odgraniczał San na przestrzeni kilkomilowej aż pod Rudnik 
województwo Sandomierakie graniczyło jui 
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nie z Lubelskiem, ale z ziemią Przemyską województwa Ru- 
skiego. Granica ta z ziemią Przemyską biegła od Krzeszowa 
i rzeki Sanu w kierunku południowo - zachodnim ku rzece 
Wisłokowi i m. Krosnu, gdzie nad Jasiołką pod Świerzową 
i Zręczynem stykały się trzy województwa: Sandomierskie. 
Krakowskie i Ruskie. Dalej długa linia granicy południowo- 
zachodniej województwa Sandomierskiego była już opisana 
przy województwie Krakowskiem, jak również granica zacho- 
dnia od województwa Sieradzkiego, którą od Koniecpola do 
Tomaszowa stanowiła rzeka Pilica. 

Województwo Sandomierskie w powyższych granicach 
obejmowało przestrzeń 467 Y4 mil kwadratowych, na której 
w wieku XVI. znajdowało się w 374 parafiach miast i mia- 
steczek 100, oraz wsi 2586, a w tych ostatnich było łanów 
kmiecych czyli gospodarstw 11465, szlachty zagrodowej, t. j. 
iDezkmiecej 261. Roku 1397 częśó województwa Sandomier- 
skiego na lewym brzegu Wisły podzieloną została na 3 powiaty: 
Sandomierski, Radomski i Chęciński. Później z ksiąg pobo- 
rowych widać, że jeszcze na początku XVI. wieku wojewódz- 
two Sandomierskie składało się z 9 powiatów: Sandomierskiego, 
Wiślickiego, Chęcińskiego, Opoczyńskiego, Radomskiego, Szy- 
dłowskiego, Stężyckiego, Pilzneńskiego i Tarnowskiego. Dwa 
z nich. Tarnowski i Szydłowski, w ciągu XVI. wieku wcielone 
zostały do sąsiednich: Tarnowski do Pilzneńskiego, a Szydłow- 
ski do Wiślickiego i Sandomierskiego. W tarj^^e do pody- 
mnego z roku 1676 wymienionych jest w województwie 
Sandomierskiem 6 powiatów: Sandomierski, Wiślicki. Chęciń- 
ski, Opoczyński, Stężycki i Pilzneński, oraz siódma ziemia 
Radomska. Ziemia Radomska miała zaiste słuszniej sze prawo 
do tytułu „ziemi", niż Stężj^ka, była bowiem przeszło 3 razy 
większą od Stężyckiej, miała w Radomiu sądy ziemskie z kilku 
powiatów i otoczona była rzekami: Wisłą i w części Radomką, 
Drzewicą, Pilicą i Kamionna. 

Województwo Sandomierskie miało senatorów większych 
dwóch, to jest wojewodę i kasztelana sandomierskich; mniej- 



szycti siedmiu, a mianowicie kasztelanów: wielickiego, radom~] 
skiego, zawiolioatakicgOj iarnowakiego. malogoakiego, polanie- ' 
ckiego i Czechowskiego. Wszystkie powiaty miały swoich 
nrzędników ziemskich, prócz podkomorzego, który byt jeden' 
na caie województwo. Starostwa grodowe były: Sandomierskie,, 
Radomskie, Chęcińskie, Opoczyńskie, Nowomiejskie czyli Kor- 
czyńskie i Stężyckie. Sądy grodzkie odbywały się w Nowem-. 
mieście -Korczynie dla powiatów Wiślickiego i F ii znień skiego, 
Niegrodowe starostwa były: Wiślickie, Pilznieńskie, Stobnickie, 
Soleckie, Zawichostskie, Szydłowskie, Przedborskie, Ropczy- 
okie. Ryczywolskie, Radoszyckie, Małopolskie, Ryckie, Zwo- 
leóskie, Gołąbakic i inne. Ziemstwa, czyli sądy ziemskie, były 
trzy na województwo: Sandomierskie, gdzie sądziły się 
powiaty: Sandomierski, Wiślicki i Pilznieński, i wybory do 
ziemstwa odbywały się w Sandomierzu; Radomskie dla 
powiatów: Radomskiego, Opoczyńskiego i Chęcińskiego z els- 
keyą ziemstwa w Radomiu; Stęiyckie na samą ziemię cKyli 
powiat St^^życki z wyborami do ziemstwa w Stężycy. W Opar-,- 
towie odbywały się sejmiki całego województwa Sandomier-i 
skiego, na których obierano na sejm koronny siedmiu f 
(po jednym z każdego powiatu) i dwóch deputatów z całep 
województwa na trybunał małopolski do Lublina i j 
komisarza do Radomia, 

Zjazdy generalne (Cotwenfus Gettcralcs) prowincyi Ma-1 
Topolskiej, zwane Generałami, odbywały się w Nowem-mieście- 
Korczynie, gdzio na trzy tygodnie przed sejmem walnym 
zjeżdżali się posłowie małopolscy, wybrani w województwach: 
Ki'akowakiem, Sandomierskiem, Lubelskiem, Wołyńskiem 
i Podolskiem wraz ze swymi senatorami, aby spisane na sej- 
mikach wojewódzkich i ziemskich lauda i żądania porównaó, 
Toztrząsnąć i w jedną pcrfączyd instrukcyę, w ktiSrej posłowie 
na sejmie walnym nic już dodać ani njąć nie mieli prawa. 
„Okazowanie rycerstwa" czyli przegląd pospolitego ruszenia 
odbywał się corocznie z całego województwa w jednem miej- 
scu. Gdy atoli z powodu rozległości województwa nie wszyscy 



^respektowali prawo", konstytucya sejmowa z roku 1631 po- 

.. stanowiła „okazowanie po powiatach, tak, aby każdy osobnym 

Ipcicztem swoim porządnie ttiodo militari w powiecie swym 

[ przed własnym kasztelanem okazowad się był powinien, pod 

winami w razie niestawienia się prawem opisanenii. Czwartego 

jednak rokn, dla oświadczenia wsp<51nej gotowości, wszystkie 

powiaty województwa zjeżdżać się b^dą pod Pokrzywnicą". 

[ Chorągiew województwa przedstawiała w herbie tarczę, na 

I dwoje przedzieloną. Jedna połowa wprost oka lewego podzie- 

flona jest na sześć pasów w kierunku poziomym, z których 

r trzy białe i trzy czerwone; druga zaś polowa wprost oka pra- 

fo przedstawia w błękitnem polp dziewięć gwiazd po trzy 



Województwo Sandomierskie z glebą w północnych po- 
wiatach piaszczystą, ku środkowi i południu posiadało okolice 
. bardzo iyzne. Opatowska n. p. obfitowuła w słynną pszenicę, 
I awaną aandomierką lub opatówką. Były tu i puszcze kilko- 
r milowej pokłady kredy, wapna, marmurów, miedzi, a najwic- 
' «ej Żelaza. 

Miasto stołeczne Sandomierz (po łacinie Sandomirlo) 
nazwę swoją wzięło od imienia staropolskiego Sędomir. Wido- 
cznie pierwszym założycielem byl jakiś Sędomir, tak jak 
Przemyśla Przemysław, w skróceniu Przemyśl, a Radomia 
Radomyśl, w skróceniu Radom. Pośród wielu wydarzeń dzie- 
l jowych, które w Sandomierzu miały miejsce, najgłośniejszym 
^ był straszny napad Tatarów w roku 1241, zdobycie miasta 
r, -w i. 2 lutego i rzeź przez nich dokonana na mieszkańcach, 
. -w liczbie których poległo 49 dominikanów, modlących się 
'"w świątyni. Krwi zaś tyle miało być rozlanej na zamku, że 
, strugą z góry zamkowej ściekała". Do najstarszych miast 
Igo województwa należały: Wiślica nad Nidą i Korczyn 
■ pobliżu ujścia Nidy do Wisły. O Wiślicy {po łacinie 
Vi)ślicia) powtarza Długosz podanie, że była założoną przez 
Wisława, starożytnego władcę Polski. Z czasów tak odległych 
nie możemy mieó żatlnycb dokładnych wiadomości. Jest tylko 
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prawdopodobnem, że, kiedy każde z plemion lecliickićt misJ 
jeszcze swojego władcę, zanim Piastowie uorganizowali Leclit4 
tów w naród Polski, to Wiślica mogła być grodem stołeczny: 
krainy powiślańskiej i mieć szczepowego księoia, WisławaJ 
Wiślica została też i za Piastów miejscem zjazdów małopotrl 
skich, jako punkt więcej od Krakowa środkowy w MaJopols 
a Kazimierz W. opasał ją murem obronnym. Z liczby ty^ 
zjazdów Htal się wiekopomnym zjazd krajowy powszechni 
zwołany przez Kazimierza Wielkiego na dzieii 8 marca 1347 fl 
gdzie, pod przewodem wielkiego króla-prawodawcy, zebrał 
w jedną całość, porównano, uzupełniono i ogłoszono pierwsi 
ogólny narodowy zbiór praw pisanych, nazwany „StatiitranJ 
Wiślickim". 

Drugiem miastem po Wiślicy, najgłośniejszem w Mało^fl 
polsce ze zjazdów, był Korczyn, Zamek zbudowano o pt^ł 
mili poniżej starej wsi Korczyna, na lewym brzegu Nidy i i 
koło zamku powstażo Nowe-miasto Korczyn. W tym to zam' 
czy dworze książęcym Grzymisława, żona Leszka Białego, ] 
wiła r. 1221 Bolesława, zwanego Wstydliwym. Województw 
Sandomierskie było krainą możnych rodów, które tu posiadał 
swoje gniazda i w dziejach Polski odegrały głośną rolę. 
takich należeK między innymi Oleśniccy z Oleśnicy, Szydła 
wieccy z Szydłowca, Kazanowscy z Kazanowa, Tarnow8C| 
z Tamowa, Odrowążowie z Odrowąża, Końskich i Białaczc 
Ossolińscy z Ossolina i t. d. Dwaj bracia Ossolińscy: Jen 
i Krzysztof, wznieśli dwa wspaniałe zaniki w stylu włoski 
w czasach Władysława rV. Jerzy w Ossolinie, 
w Ujeździe. Zamek w pJjeżdzie nazwany został od herbfl 
i imienia Krzysztofa Ossolińskiego Krzyś ztoporem, a wbJ^ 
dowie jego zastosowano liczby z rachuby czasu. Było wiw 
w nim okien tyle, ile dni w roku, komnat tjle, ile tygodi 
a wielkich sal tyle, ile miesięcy, baszt narożnych ile kwor 
łów w roku. Słynęły także zamki w Osieku, w Chrobrzu, i 
Piastów wzniesiony przez Bolesława Chrobrego i od jego przy- 
domku tak nazwany, w Iłży, w Chęcinach, gdzie r, 1331 na- 



Bnjeżdzie. zwotanyiii przez Władysława Łokietka, sędziwy ten 
rboLater, za zgodą możnowładztwa i biskupów, mianował na- 
f atępcą na tronie polskim syna swego, Kazimierza lU^ nazwa- 
Lnego Wielkim; w Janowcu nad WisJą zamek Firlejów, i t. d. 
K Z fnndacyj klasztornych słynęły: Łysa Góra (po łacinie 

^^on£ Cdlvus), zwana także Świętokrzyską (Mmis Cntcis), 
^wysoka nad poziom morza Bałtyckiego stóp blisko 2,000, 
z klasztorem Benedyktynów, który miał fundować Bolesław 
Wielki i nazwać świętokrzyskim od przechowywanego tu 
szczątku drzewa z krzyża Chrystusa Pana. Inne opactwo Be- 
nedyktynów założyć miał tenże Bolesław w Sieciechowie. 
Pierwotny kościół Św. Wojciecha stanął w Kielcach r. 1804. 
J.Henryk, książę Sandomierski, fundował r. 1154 i bogato upo- 
iżył w Opatowie klasztor sprowadzonych z Palestyny Tem- 
tjary uszów. W tymże wieku powstały opactwa Cystersów 
■ Wąchocku i w Koprzywnicy; ta ostatnia zaznaczyła się 
Kidczas pierwszego na Polskę napadu Tatarów w r, 1241. 

Do licznych miejscowości, upanui^tnionych w tem woje- 
wództwie wypadkami dziejowymi, należał Zawichost, gdzie 
, 1206 odniósł wielkie zwycięstwo Leszek Biały nad napa- 
■dającym jego państwo Romanem, ks. Halickim, który w ocie- 
■ezce po przebyciu Wisły dopędzony, poległ. Pod Turskiem 
■i Chmielnikiem r. 1241 usiłowali Polacy bohatersko powatrzy- 
■ maó olbrzymią hordę Mongołów. W Radomiu r. 1470 posłowie 
narodu czeskiego, stanąwszy przed królem Kazimierzem Ja- 
giellończykiem i Senatem Polskim, ofiarowali koronę czeską 
królewiczowi WTadystawowi. W Karwowie r. 1160 urodził się 
Wincenty, syn Kadłubka , główny kronikarz polski z doby 
Piastów. Osadę Okszę, blisko rzeki Nidy, założył poeta Mikołaj 
łltej z Nagłowic W Sycynie r. 1530 urodził się największy 
! wieszczów polskich doby zygmuntowskiej, Jan Kochanowski, 
Ittóry mieszkał potem w Czamym-lesie, a pochowany został 
' Zwoleniu. W Rytwianach znajduje się grób uczonego i wa- 
Uecznego Łukasza Opalińskiego. 

Słynęły na całą Polskę wyroby garncarskie z Iłży, szable 
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i sukna ze Staszowa, gdzie także znajdowała się papiernia. 
Znane były kuźnice żelazne w Końskich i Samsonowie, wy- 
roby stolarskie i snycerskie z Drzewicy i Kolbuszowej, le- 
cznicze źródła słone w Busku i Solcu. 



Województwo Lubelskie z ziemią Łukowską. 



że przestrzeń kraju, pomiędzy Wisłą a Bugiem położona j 
za Bolesława Wielkiego do Polski należała, poświadczają to 
polscy kronikarze z doby Piastów, którzy o Bugu, jako gra- 
nicy Polski z Rusią, z powodu wypraw Chrobrego, wspomi- 
nają. Długosz twierdzi, że ziemia Lubelska, gęsto pierwej na- 
siadła rolnikami i innymi osadnikami, potem, skutkiem napadów 
pogan, a zwłaszcza wielkiego najazdu Litwinów, Prusów i Ja- 
dźwingów w r. 1244, zamienioną została prawie w pustynię. 
Gdy Bolesław Krzywousty, umierając w roku 1138, podzielił 
Polskę między synów, ziemia Lubelska dostała się Henrykowi 
wraz z księstwem Sandomierskiem i część tegoż stanowiła. 
Mając zamek obronny w Lublinie, miała i swoich kasztelanów, 
którzy już od r. 1230 są znani. Dopiero atoli Kazimierz Ja- 
giellończyk, dla zbyt wielkiej rozległości województwa Sando- 
mierskiego, odłączywszy znaczną część jego poza Wisłą i Sa- 
nem, utworzył z takowej województwo Lubelskie, co sejm 
piotrkowski r. 1474 potwierdził. Pierwszym wojewodą Lubel- 
skim był Dobiesław Kmita z Wiśnicza, Srzeniawczyk , który 
r. 1478 na wojewodę sandomierskiego postąpił. 

Województwo Lubelskie, jako jedna całość z ziemią Łu- 
kowską, graniczyło: na północ i na północo-wschód z woje- 
wództwem Podlaskiem, na wschód z ziemią Chełmską i ma- 
łemi przestrzeniami województwa Brzesko-litewskiego i Bełz- 
kiego, na południe z województwem Ruskiem, na zachód 



Ez wojowództwpm Mazowieckiem i Sandomierskiem. Czi^śiS tej 
I, granicy stanowiła Wista od ujścia Sanu do ujęcia Wieprza 
na malej przestrzeni dolny San, przy którego połączeniu się 
; Wi^ą, oba brzegi do województwa Lubelskiego należały, 
i Całe województwu dzieliło siij na trzy powiaty: Lubelski, 
rUrzędowski i Łukowski, nazywany zawsze „ziemią Łukowską", 
I oddzielony był bowiem od reszty województwa rzekami Wi&- 
Iprzcm i TyśmienicĄj stanowiąc część jego północną. 

Przestrzeń całego wojewó{lztwa wynosiła mil kwadrato- 
twyeb 200'/a, z których przypadało na powiat Lubelski mil 
jkwadratowych 105'/i , na Urzędowski około 60 i na ziemię 
Łukowską 35. Na całej powyższej przestrzeni w wieku XVT. 
majdowało się miast 34, wsi 6fi3, parafij 82. Uprawnych ła- 
I mów, czyli gospodarstw kraiecycli, znajdowało się ogółem 2999, 
fa. obok nich znaczna liczba, bo 966 łanów szlachty zagrodo- 
wej, ta jest bezkmiecej. Najwięcej takiej szlachty znajdo- 
wało się w ziemi Łukowahiej ; obok bowiem 700 — 800 łanów 
kmiecych, należących do szlachty folwarcznej, z gdrą dragio 
^tyle, bo 770, było łanów uprawianych ręką szlachty bez- 
r kmieciowej. 

Województwo Lubelskie posiadało w senacie senatorów 
większych dwiVh, a mianowicie wojewodę i kasztelana lubel- 
skich. Sejmiki odbywały się w Lublinie, na których wybierano 
u posłów na sejm obydwóch narodów i dwóch deputatów 
I na trybunał małopolski. Popis rycerstwa odbywał się pod 
I Lublinem. Starostwa grodowe były dwa: Lubelskie i Łukow- 
rskie, niegrodowe zaś: Urzędowskie, Kazimirakie, Parczowskie. 
I Wąwolnickie, Kąkolownickie, Zbuczyńakie i inne. Przed ro- 
I kiem 1631 księgi grodzkie po różnych miejscach bywały, 

■ jako to w Urzędowie i Wąwolnicy, ale sejm z roku powyż- 

■ ■Bzego naznaczył dla grodów miejsce tylko w Lublinie i Łu- 
Tkowie. Herb województwa przedstawiał w polu czerwonem 

[.białego rogatego jelenia z koroną królewską na szyi i nogami, 
Ido biegu podniesione mi. 

Województwo Lubelskie odznaczało się w Małopolsce 



pierwotnej dobrą glebą i korzystnein położeniem, bo oblanej 
trzema spławnemi rzekami: Wisłą, Sanom i Wieprzem. Obfi- 
towało przytem w dobrze zabudowane miasta i liczne pamiątki 
historyczne. Stołeczne miasto województwa, Lublin, nad rzeką. 
Bystrzycą położone, należało do znaczniejszych w Polacu 
i starszych. Mieczysław I. miał tu wystawić około roku 98^3 
kości<3 Św. Mikołaja na górze nad rzeczką Czechówką, a km 
Bolesława Chrobrego miał tu znajdowad się zamek drewnJanyH 
Po Henryku, synu Bolesława Krzywoustego, dostał się LubliąB 
najmłodszemu z braci*, Kazimierzowi Sprawiedliwemu, a p(fl 
nim synowi jego, Leszkowi Białemu, i synowi Leszka, Bol&S 
stawowi Wstydliwemu. Gdy Mongołowie, czyli Tatarzy, zbii'S 
rzyH w r. 1241 Lublin i grody obronne, czyli zamki ziemS 
Lubelskiej, otworzyło to drogę do podobnych najazd(5w n^| 
zamożno i rolnicze te strony leśnym pogańskim ludom Litwifl 
nów, Prusów i Jadźwingów, jeden szczep lettoński stanowiąfl 
cym. Upamiętniły aię napady pogan w r. 1244, równająeyclH 
wszystko z ziemią i uprowadzających lud w niewolę uacH 
Niemen; także spalenie powtórne Lublina przez Mendoga w ćfl 
1255. Jadżwingów powstrzymał dopiero oręż Bolesława Waty^B 
dliwego r. 1264 i Leszka Czarnego roku 1282. Na pamiątk^| 
tego drugiego zwycięstwa {które ostatecznie zmusiło Jadiwia'^| 
gów do cofnięcia się z Podlasia w głąb Litwy) Leszek Czamy^H 
po powrocie z nad górnej Narwi do Lublina, założył tu ko<« 
iciói famy pod wezwaniem św. Michała, który, jak podanitn 
miejscowe niesie, zhudowany został przy pomocy rąk pojma^^M 
nycŁ w niewolę Jadżwingów. Uporządkowanie i prawa miej-^| 
akie zawdzięcza Lublin Łokietkowi, a mury swoje i obwaro^| 
wanie synowi jego, Kazimierzowi Wielkiemu. W sto lat p(^| 
pierwszym najeździe Tatarów na Polskę, Kazimierz Wielk^| 
w roku 1341 zajęty oswobodzeniem Czerwonej Rusi od ichS 
jarzma, pobił także tych najezdników i pod Lublinem, gdgitfj 
kilka tysięcy trupem iob padło. Po tym to wypatlku LubliiyS 
wysokim murem i przekopem opasany, a zamek lubelski z za-ł 
chowaniem wieży księcia Daniela z ruin dźwigniony i aB.M 



r nowo obwarowany został. W r. 1386 odbył się tu pierwszy 
zjazd polityczny panów polskich z litewskimi w obecności 
Jagiełły, jadącego na chrzest swój i objęcie tronu Piastów do 
Polski. 

W roku 1569 nastąpił w Lublinie aejm nnii Litwy 

i z Polską. Dnia 5 marca zgodziła się Litwa na przywrcksenia 

I do Korony województwa Podlaskiego, dnia 26 maja przyznano 

I Koronie ziemię Wołyńską, a 5 czerwca wcielono księstwo 

I Kijowskie. Za stai'aniem Zygmunta Angusta, dziedzicznego 

[ dotąd pana Litwy, nastąpiła przy schyłku dnia 1 lipca zgoda 

f na unię polityczną dwóch krajów. Wielki ten wypadek dzie- 

I jowy, który łączył ostatecznie dwa narody i porównywał prawa 

I ich obywateli, ogłoszono uroczyście w kościele Dominikańskim. 

Dnia 3 sierpnia przyłączono Inflanty do Rzeczypospolitej,jako 

I wspólną Korony i Litwy własność, a księstwa Kurlandyi 

Semigalii, jako tejie Rzeczypospolitej hołdownicze. Król 

P dnia 11 sierpnia zatwierdził akt Unii i tegoż dnia kaaał ogło- 

f 81Ć zapadłyct na tym sejmie 88 ustaw, urządzających wspólne 

I przywileje obojga narodów, wspólny wybór króla z korunacyą 

■ Krakowie, porządek sejmowania z naznaczeniem odtąd na 

I ten cel Warszawy, miejsca w Senacie dla województw c^ej 

[ Bzeczypospolitej i t. d. Dnia 19 lipca, siedzącemu na tronie 

E pośród rynku lubelskiego Zygmuntowi Augustowi, złożył h(^d 

I T przysięgę lenną Albrecht Fryderyk, książę Pruski. Przy tej 

I ceremonii dozwolono posłom pokrewnych rodów Elektora bran- 

deburskiego dotykaó się chorągwi, przez lennika trzymanej, 

przez co po raz pierwszy przyznano tym książętom prawo 

następstwa w Prusiech w razie wygaśnięcia linii ks. Alberta. 

W Lublinie więc dany był, wspaniałomyślnością potężnego 

Jagiellona, pierwszy zadatek polityczny przyszłej potęgi domu 

Brandeburskiego. W następnym roku król kazał na pamiątkę 

Unii wystawić na placu „Litewskim" od przyjazdu z Krakowa 

kolunmę z ciosowego kamienia, na której staJy dwa posągi: 

Władysława Jagiełły, jego pradziada i królowej Jadwigi. 

W temże miejscu roku 1825 wzniesiony został nowy pomnik 



żelazny. Za Stefana Batorego ustanowionym zosta! w Lublinie, 
(1578 r.) trybnnaJ dla Małopolski, który tu sądził coroczniel 
od pierwszego poniedzii^ku po Św. Franciszku do niedzielu 
Kwietniej, a w klasztorze Dominikanów posiadał swoje archi- 
wum. Herbem Lablina był kozioł wspięty, objadający winna 
grono, później tylko sam kozioł w zwykłej postaci. i 

Drugiem miaątem po Lublinie był w tem województwia 
Kazimierz Dolny, nad Wisłą, w dokumentach lacińakich fwJ 
ferior nazywany dla odróżnienia od Kazimierza, przedmieścia 
w' Krakowie, Kazimierza w województwie Ł^czyekiem nam 
rzeką Nerem i Kazimierza biskupiego w województwie Kali- 
skiem. Dawniej w tem miejscu istniała wieś Rkowierzynek, 
zanim Kazimierz Wielki, ściągając tu handel zbożowy 
kraju na spław Wirfą, nie założył miasta składowego, jakii 
jeszcze Małopolska nie miała, i nie nazwał go od awojegti:' 
imienia Kazimierzem. Król ten, dając dowody prawie bezprzy- 
kładnej w dziejach zabiegliwośei i pracy ekonomicznej dlą. 
swego kraju, celem obrony handlowego miasta wzniósł panu- 
jący nad niem zamek i jeszcze wyżej na szczycie góry wież^; 
z której miała przyświeeati przystani wiślanej i żeglującyin 
po Wiśle statkom latarnia. Wzbogaceni mieszczanie kaziraiCT- 
scy powznosili później tak piękne kamieniec, że te mogłyby 
służyć do ozdoby każdego miasta w Europie i dotąd jeszcztt-' 
są przedmiotem podziwu. 

Do głośniejszych w województwie Lubelskiem miejsco- 
wości należała wieś Babin, o 2^1^ mili od Lublina pod Bełży- 
cami położona, od której w wieku XVT. wzięta nazwę „Ba- 
bińska Rzeczpospolita", utworzona żartobliwie przez towarzystwo 
wesołej i dowcipnej szlachty. Dziedzicem Babina był wówczaa 
Stanisław Pszonka. sędzia lubelski, który wspólnie z Piotrem 
Kaszowskim, takie sędzią lubelskim, dla zabawy, polączoneg 
z rozumnym celem karcenia śmieszności i zdrożności ludzkicb 
2a pomocą żywej satyry, byli za czasów Zygmunta Augusta 
pierwszymi założycielami tego stowarzyszenia, które dopiero 
w drugiej polowie wieku XVII. rozprzęglo się. 
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Puławy, wieś ua wysokim prawym bi-zegu Wisty, o dwie ! 
mile poniiej Kazimierza, własnośó niegdyś Tenczyńakicli, po- 
tem Lubomirskich i Sienią ws kich: od tych ostatnich posagiem 
Zofii, córki Adama Sieniawskiego, hetmana Wiel. Kor, zoataia 
wniesiona w dom ks, Czartoryskich, aaalynęła zaś w połowie 
SVni. wieku ogrodem i sadami. Kiedy później ks. Adam, 
generał ziem podolskich, objął Puławy po ojcu swnim, Auga- i 
ioje, wojewodzie ruskim, iona jego, Elżbieta z Flemingów I 
Czartoryska, obdarzona wytwornym smakiem, do takiej pię- J 
knośei doprowadziła ogrody puławskie, że miejsce to stało aię I 
jedną z n aj rozkoszniej szych wiejskich rezydencyj w Polsce. I 
Zamiłowanie Czartoryskich w naukach i literaturze ojczystej I 

L i rozumne, a dość rzadko spotykane podniosłe poczucie I 
obowiązków każdego magnata względem rodzinnego kraju, ł 
uczyniło Puławy w pierwszych trzydziestu latach SIX. wieku I 
ogniskiem życia umysłowego w narodzie i zapisało imię Czar- i 
toryskich wiekopomnerai głoskami w dziejach umyałowości -I 
polskiej, Biblioteka, zgromadzona tu przez Czartoryskich w po- I 
łączeniu z biblioteką porycką po Tadeuszu Czackim, stała aię I 
największą i najbogatszą książnicą polską po stracie publicznej 1 
biblioteki Załuskich, którą przewieziono w roku 1795 i 1796 J 
z Warszawy do Petersburga. Biblioteka Puławska została w r^ł 
1831 z pewnymi uszczerbkami przewiejiiona do Sieniawy,.! 
a następnie do Krakowa. I 

I Wieś Sobieaka Wola (o 4 mile od Lublina) była] 

gniazdem domu Sobieskich, którzy od niej przyjęli swe na- I 
zwisko. O milę od Woli Sobieskiej i Żółkiewki znajduje się J 
w pięknem górzysfem położeniu wieś Pilaszkowiee, także J 
dziedzictwo Sobieskich, pamiętna częstem przebywaniem Jana ni. I 
Wieś Pioti-owin, nad Wisłą, między Kazimierzem dolnym 4 

I a Józefowom, naprzeciwko Solca położona, była niegdyś dzie- 1 

I dzictwem św. Stanisława ze Szczepanowa, biskupa Kraków- 1 
skiego, Parczó w, miasto królewskie na starym trakcie z Ko- J 
rony do Litwy, z Lubhna do Brześcia-litewakiego wiodącym, j 
ponieważ leżało przy granicy Korony z Litwą, było wczasach ' 
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Jagiellońskich miejscem czt'3tycli zjazdów królów i panów 
ratjnych obu narodów. W Kie mi Łukowskiej były iniaata: 
Łnków, stołeczne ziemi, z aąJanii ziemskimi i grodzkimi, Ra^ 
Ldzyń, Siedlce, Kock, Serokomla i Zbuczyn. 



Województwo Podlaskie. 
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Właściwe i pierwotne Podlasie było pasem ziemi, długim 
trzydzieści kilka, o. szerokim kilka do kilkunastu, cią^ą- 

łym się z póJnocy od ziemi pruskiej i jezior: Rajgrodzkiego 
i Necko pod dzisiejazem Augustowem w kierunku południo- 
wym aż pod Radzyń i Parozów. Na całej tej przestrzeni Pod- 
lasie stanowiło wschodnią ścianę Mazowsza lecbickiego i za- 
razem krainę, odgraniczającą to Mazowsze od Rusi grodzieńskiej 
i brzeskiej. Aby się lepiej zoryentować w rzeczywistych kon- 
turach granic Podlasia i województwa Podlaskiego z czasów 
Uzeczy pospolitej (które na wszystkich mapach starych i no- 
wych niedokładnie są oznaczone), należy sobie wyobrazić Unię, 
poprowadzoną z Augustowa przez Rajgrad, Knyszyn, Suraż, 
Brańsk, Drohiczyn, Międzyrzec do wsi Gęsi pod Parczewem, 
a linia ta stanowić będzie oś, przecinającą podłużnie sam śro- 
dek wydłużonej krainy podlaskiej. 

To trzymanie się Podlasia całą jego długością pogranicza 
Leehitów, czyli Lachów, przemawia bardzo za tem, że nazwa 
Podlasia nie powstała od lasów, jak nazwa Polesia, ale od La- 
chów, pod granicą których ciągn(^o się Podlasie. Było to zatem 
pod-lasze, ale i dzisiaj, gdybyśmy kazali wieśniakom podla- 
skiemu wymówió tę nazwę, to wypowie ją nie: podlasze, ale 

podlasie". Nie wypływa z tego bynajmniej, aby krainę 
podlaską uważać jako nielecbicką. Nie ulega bowiem wątpli- 
wości, że długo była ona bezludnym, szerokim pasem lasów 



granicznycL micclzy Mazowszem i Rusią, jakie roaeiągaly eię 
prawie na wszystkich granicach, ezyli rubieżach starej Lechii. 
Paa ten przeeii^ty byt poprzecznie czterema rzekami: Biebrzą 
czyli Bobra, Narwią, Bugiem i Krzną. Na samej jego północy, 
poza Biebrzą i dopływem jej, zwanym Łęką (dziś Łykiem), 
od Łęki do Czarnej Hańczy (w okolicach dzisiejszego Kaj- 
grodu, Augustowa, Suwałk i Ełku) leżała gniazdowa ziemia 
plemienia pruako-litewskiego Jadźwingów. Skutkiem wzrostu 
zaludnienia na Mazowszu i Buai, Podlasie zacz^o się wcześnie 
osiedlać. Od południa i wschodu przybywali na pustkowia 
Rusini, a od zachodu napływali Mazurzy. Prawdopodobnie 
około wieku XI. lub XII. zaludniły się Rusią okolice Bielska, 
Kleszczel, Mielnika i Konstantynowa, a jeszcze wcześniej 
osiadła gęsto rolnicza ludnośd mazurska w okolicy dzisiejszego 
Tykocina i Wysokiego mazowieckiego. Dowodzą tego potężne ' 
ziemne grodziska t-ypn mazowieckiego w tej części Podlasia, 
żalniki lecbickie i wielkie mnóstwo wklęsłych kamieni żarno- 
wyct, pospolitych na calem Mazowszu, a nie znalezionych 
dotąd na Litwie i Rusi. 

Powyższy stan zaludnienia zmienić się muaial, gdy te- 
stamentem Krzywoustego Polska rozdzielona na księstwa, 
straciła urok państwowej swej potęgi i siłę do obrony i opieki 
nad ludnością swych kresów. Władysław, najstarszy syn 
Krzywoustego, w wojnie z starszymi braćmi przyzwawszy na. 
pomoc książąt Rusi, w nagrodę dal im z dzielnicy mazowie- 
ckiej Bolesława Kędzierzawego ziemię Wiską, granicząca 
z Podlasiem przez Biebrzę, a z Jadźwingami przez Łel 
Upadek ten państwa polskiego w dobie podziałów ośrait 
Jadźwingów do uczynienia z borów podlaskich szlaku 
koozowiska i, jak to już dawniej powiedzieliśmy, do wbicia 
się klinem na południe pomiędzy Ruś i Mazowsze aż nad Bug, 
gdzie warowny zamek drobicki za punkt oparcia w napadach, 
nieraz im służył. 

Straszliwy najazd Tatarów na Rui i Polskę w r. 1341^ 
bnrząc w tych krajach wszelką władzv i obroni;, jak już toł 
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wyżej powiedzieliśmy, otworzył Litwie i Jadź\vingoTn szerokie 
pole do łupów nad Bugiem, Wieprzem i Wiatą, Jeżeli kroni- 
karze zanotowali, że ludna ziemia Lubelska zaczęła wtedy 
, przenoieniad się w pustynię, to cóż dopiero musii^o dziad się 
I w mazowieckich okolicach rolniczych, bliżej Prus i Jaówieży 
[nad Biebrzą, Narwią i Bugiem położonych. O ziemi Wiskiej 
U^yr Mazowszu nad Bieltrzą mamy także wzmiankę, że się 

■ ■wówczas w step zamieniła. A to samo wyludnienie Mazurów 
Łnastąpiło i w okolicy dzisiejszego Tykocina, Ciechanowca, 
ISterdyni, Sokołowa. Dopiero po wyparciu .ladźwingów z Pod- 
Łlasia, w drugiej połowie Xin. wieku, przez Bolesława Wsty- 
'dliwego i Leszka Czarnego, ludność polska, a tym razem już 

drobna aulachta mazowiecka zaczęła (w wieku XIV.) powtórnie 
napływać do bezludnego prawie Podlasia, pomimo, że panowała 
tu Litwa z Rusią, 

Prawo do Podlasia rościli zariiwno Mazowazanie czyli 

■ polacy (bo już przed Jadżwingami siedliska swoje w tej ziemi 
Kjtosiadali), jak Krzyżacy z tytułu .ladźwingów {ziemia bowiem 
Epogan pruskich była im obiecana, a północne Podlasie między 
Łrzeką Łęką i Netta było gniazdem plemienia prusko-jatwie- 
Łekiego). Litwa wreszcie, zagarniając pod swe panowanie całą 
i prawie Ra& , nabywała prawa do Podlasia z tytułu osiedlają- 
rcyoh aic w uiera od wschodu i południa Rusinów. Tym spo- 
, sobem Podlasie stało się krajem spornym pomiędzy Litwą^ 

i Mazowszem. Inocenty IV. przyznał je 1253 r. Bolesławowi 
Wstydliwemu i Kazimierzowi Kujawskiemu, ale Kazimierz 
Wielki zrzekł się Bielska, Drohiczyna i Mielnika na rzecz 
Kiejstuta. Kazimierz Jagiellończyk, nieprzyjazny książętom 
mazowieckim, dopuścił do wojny o Podlasie i do przyłączenia 
L .prawie całego Podlasia do Litwy. Zygmunt I. utworzył w Wiel- 
Ir^em księstwie Litewskiera województwo Podlaskie, które po- 
tem sejm lubelski (1569 r.) Koronie polskiej powrócił. 

Województwo Podlaskie posiadało następujące granice: 
na północy z województwem Trockiem i Prusami, która to 
granica przecinała jezioro Rajgrodzkie, w połowie pruskie- 
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"Wschodnia ściana między Podlasiem a województwem Tro- 
«kiem zaczynała się od Au^Btowa i biegła na południe do 
rzeki Biebrzy czyli Bobry z korytem rzeki Netty, a od Bobry 
z korytem rzeki Brzozowej kolo wsi Jaźwieźe i z rzeczką 
Kamianką do wsi Brzozowej -korony, a stąd do miasteczka 
"Wasilkowa i Białegostoku, tak, że Wasilków w województwie 
Troekiem, a Białystok leża! na Podlasiu. Od rzeki Supraśli 
pod Wasilkowem biegła granica sucha aż do wsi Gródka nad 
Narwią, przy ujściu Narewki, potem brzegiem zachodnim 
puszczy Białowieskiej, która już do województwa Brzesko- 
litewskiego należała. Sucha ta granica, okrążywszy podlaskie 
Kleszczele, dochodziła rzeki NurcA o milę powyżej Bociek 
i biegła znowu na południe w górę Nurca, a dalej suchym 
lądem aż do Niemirowa nad Bug i od Buga na południe ai 
pod Parczów, tak, że Janów, Biała, Łomary i Wisznice leiuly 
w województwie Brzesko-Iitewakiem , a Międzyrzec, Rossosz 
i Horodyszcze na Podlasiu. Ale był to wąski południowy cy-' 
pel województwa Podlaskiego, bo od Parczowa i Wohynia,- 
położonych w województwie Lubelskiem, zaczynała się jui. 
granica zachotlnia Podlasia, najprzód z ziemią Łukowską, a od- 
raeki Liwca w pobliżu Siedlec z Mazowszem. 

Po trzecim rozbiorze Polski większa część Podlasia, od 
Augustowa do rzeki Buga. dostała się Prusom, a mniejsza, na 
lewym brzegu Buga położona, Austryi. Gdy w Kongresówce 
r. 1815 utworzono ośm województw, a z tych jednemu nadano 
nazwi; Podlaskiego, w skład tego weszła tylko częśó Podlasia, 
na lewym brzegu Buga leżąca, a obok niej włączono znaczne 
przestrzenie Mazowsza, województwa Lubelskiego i Brz 
Największa zaś czyśii Podlasia odpadła do Litwy, a mianowici&l 
do obwodu Białostockiego, a później do gubcrnii Grodzierislti^. 
Tym sposobem w pojęciach ogółu pogmatwały się granioe 
pierwotnego Podlasia, to jest województwa Podlaskiego z 
sów Rzeczypospolitej z granicami nowego województwa Pod- 
laskiego w Kongresówce, do którego ty lito częźd dawnego 
województwa Podlaskiego została włączoną. Podlasie, to stare, 
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pierwotne, znajduje się obecnie, po kawałku, aż w czterecl^ I 
guberniach. Najmniejsza jego część w guberni Suwalskiej ł 
(Rajgród, Augustowo), nieco większa w Łomżyńskiej (powiat I 
Mazowiecki), znacznie większa w gubernii Siedleckiej (Węgrów, I 
Sokołów, Międzyrzec) i największa w gubemii Grodzieńskiej I 
(Goniądz, Knyszyn, Białystok, Bielsk, Siemiatycze, Mielnik,,! 
Drohiczyn). 1 

Herb województwa Podlaskiego utworzono z dwóch her- 1 
hów Polski i Litwy, gdy przyłączano ostatecznie w r, 1569.1 
Podlasie do Korony. Przedatama on zatem dwie tarcze o po-ł 
lach czerwonych: na jednej orla białego bez korony, a na] 
drugiej pogoń litewską. Senatorów większych posiadało woje- I 
wództwo dwóch, to jest wojewodę i kasztelana podlaskich.] 
Okazowania zbrojne pospolitego ruszenia odbywały się pódl 
Drohiczynem, który uważano za stolicę województwa. Podlasia I 
dzieliło się na trzy ziemie: Drohicką, Bielską i Mielnicką, 
które miafy swoicŁ podkomorzych i wszystkich zwykłych 
urzędników ziemskich. Każda z tych ziem obierak po dwóch 
porfów na sejmy, a cale województwo (kolejno ziemiami) dwóch 1 
dejiutatów na trybunał i komisarza do Badomia. 

Ziemia Drohicka sejmikowała i sądy grodowe uii^al 
w Drohiczynie, ziemskie zaś także w Drohiczynie, które jednak, ' 
dla wylewów Buga i okolic dalszych na lewym jego brzegu, 
odbywały swoje kadencye w Miedzny, Sokołowie i Mokobo- 
dach. Podczas rotów, czyli kadencyj sądów ziemskich, eądy-« 
grodzkie odhywad się nie mogły, żeby jedna osoba nie była I 
na dwa terminy narażona. Drohiczyn (po łacinie Dragiczytitwt) ' 
podlaski odróżnili należy od innego DrohiczjTia, również po- 
łożonego niegdyś nad Bugiem, ale w ziemi Chełmskiej, w któ- 
rym Opizo, legat papieski, koronował r, 1246 Daniela, księcia 
kijowskiego i halickiego, na króla Busi. Na prawym brzegu 
Buga w Drohiczynie podlaskim na stromej górze już za d 
Piastów istniał gród warowny, w którym Konrad, ks. mazo-.J 
wiecki, osadził r. 1237 częśd zakonnych braci Dobrzyńskich, ł 
wzbraniającą się polączyó z Krzyżakami, i nfidał im częśd ^ 
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ziemi podlaskiej między Bugiem i Nurcem ^aź ku granicom 
Rusi" z obowiązkiem bronienia Mazowsza od napadów pogan. 
Ale Tatarzy zburzyK ten gród w roku 1241, a wtedy zaj^a 
Podlasie Litwa. Drohiczyn posiadał trzy piękne kościoły i od 
roku 1661 szkoły jezuickie, które stały się głośnemi, prze- 
szedłszy w r. 1774 do Pijarów. 

W Mielniku, gdzie także w r. 1241 zburzyli Tatarzy 
położony na górze nadbużnej zamek mazowiecki, sejmikowała 
potem ziemia Mielnicka i odbywały swoje roki sądy 
ziemskie i grodzkie. Ziemia ta właśnie przedstawiała prze- 
strzeń bardzo wydłużoną, bo szeroka na mil 2 — 3, ciągnęła 
się mil kilkanaście przy zachodniej ścianie województwa 
Brzeskiego z okolicy Bociek na północy aż pod Wohyń i Par- 
czów lubelski. Aleksander Jag., Wielki ks. Litewski, udając 
się w roku 1501 do Korony na objęcie tronu polskiego, za- 
trzymał się w Mielniku, aby odbyć naradę z panami litew- 
skimi, na której uchwalono, aby Wielkie ks. Litewskie połą- 
czyć w jedno nierozłączne ciało z Królestwem Boiskiem i sta- 
nowić odtąd jeden naród i lud, jednego mieć króla i władcę, 
wspólne obrady, przymierza i monetę, co wszystko pod przy- 
sięgą dotrzymania podpisami swymi umocnili panowde litewscy 
w Mielniku w sobotę, przed dniem św. Szymona i Judy. 

Ziemia Bielska zachowała najwięcej dóbr królew- 
skich i była z trzech ziem podlaskich największą, bo stano- 
wiła północną połowę Podlasia z miastami i miasteczkami: 
Bielsk. Narew, Orla, Kleszczele, Boćki, Brańsk, Suraż, Biały- 
stok, Tykocin, Knyszyn, Goniądz, Choroszcz, Jasionówka, Raj- 
gród i Augu stówo. Starostwa: Knyszyńskie i Tykocińskie nad 
rzeką Biebrzą, Narwią i Supraślą były najwi(^'kszemi na Pod- 
lasiu. W Knyszynie lubił przemieszkiwać Zygmunt August, 
i tu. przeniósłszy się z Warszawy dla zdrowia, zmarł ^y dniu 
7 lipca 1572 r. Król ten, kilka dni przed śmiercią, uczynił 
starostą tykocińskim i wasilkow skini Łukasza Górnickiego, 
który był jego sekretarzem, a głośnym pisarzem epoki zy- 
gmuntowskiej. Górnicki, pozostając do śmierci swojej (r. 1602) 
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'utarostą tykocińskim , dzieła, ńwoje pisa) w Lipnikach poił 
'kocinem, gdzie mieszkał i iimar), w kościele zaś bernar- 
iyńskim, na wyspie narwianej, niii;dzy zamkiem a miastem 
.leżącej, pochowany został. Za Władysława IV. ICrzysztof Wie- 
■'Kiolowski, starosta tykociński i marszałek nadworny liteivaki, 
Kałożył w Tykocinie dom przytułku dla inwalidów- rycerzy, 
który dotąd istnieje i jest jednym ze starszych tego rodzaju 
zakładów w Europie. W r, 1661 Rzeczpospolita, wynagradzając 
wojenna czyny Stefana Czarnieckiego, nadała mu i jego po- 
tomkom na wieczyste dziedzictwo starostwo Tykocińskie, 
a prawnuk Czarnieckiego, Jan Klemens Branicki, hetman 
wielki koronny, w sto lat pó^iniej wzniósł na rynku tykociń- 
skim piękny pomnik swojemu pradziadowi, który także dotąd 
istnieje, a wykonany był przez mieszkającego w Warazame 
rzeibiarza francuskiego Delaunay. Tenże Branicki (herbu Gryf) 
założył w Bialym-atokn okazałą rezydencyc, wspaniale ogrody 
i liczne gmachy, co dało powód do nazywania tego miasta 
Wersalem podlaskim. 

W zaludnieniu województwa Podlaskiego uderza prze- 
dewBzystkiem nadzwyczajna liczba drobnej,' dziedzicznej szla- 
chty mazowieckiej, która jednak nie rozsiadła się równomiernie 
w calem województwie, ale przedstawia pewne skupienia, od- 
powiednio do okoliczności, jakie towarzyszyły jej osiadaniu. 
Północną połowę województwa Podlaskiego stanowiła ziemia 
Bielska, ciągnąca aię z południa od Brańska i Bocick nad 
Nurcem do Augustowa na północy. W ziemi tej spotykamy 
albo obszerne królewszczyzny, jak starostwo Knyszyńskie, 
Aagustowskie , Narewskie, Bielskie, Brańakie, Bajgrodzkie, 
Kleazczclskie i darowane Stefanowi Czarnieckiemu Tykocin- 
ie, albo niezmierne mnóstwo zagród szlacheckich w miastach 
seważnie niewielkich, ale gęsto rozsianych. Do takich okolic 
izlacheckich należy przedewszystkiem położona między Tyko- 
!m a Brańskiem i między Goniądzem a Knyszynem. We- 
!lig spisu wai i miast do poboru podymnego w roku 1676, 
iemia Bielska posiadała pierwszych 885, dmgich 12. Parafii 



łacińskich znajdowało się w niej około 35 i kilka unickich. 
Ze spiSu wszystkich dymów, dokonanego w r. 1775, widzimy 
iż w ciągu lat atu, to jest do roku 1875, nie przybyła jni 
ani wieś żadna, ani zmiana w ich nazwach, W powyższej 
liczbie wiosek podlaskich, szlachta folwarczna, posiadająca 
włościan, mii^a dóbr 73, a w nich dymów dworskich i wło- 
ściańskich 2841, szlachta zaś zagrodowa, zajmując w tej ziemi 
około 40 mil kwadratowych, posiadała na tej przestrzeni go- 
spodarstw 6300. a w nich 8185 dymów. W tej liczbie 6300 
fortun było 5811 właśeiuiali takich, którzy posiadali tylko po 
jednym dymie, oprawiali zatem ziemię własną ręką. Były 
takie parafie, jak n. p. kobylińska koło Tykocina, gdzie w 600 
gospodarstwach szlacheckich nie było ani jednego poddanego 
kmiecia. Tak znacznego stosunku wolnej ludności rolniczej 
podobno żaden naród w czasach poddaństwa nie posia 
Z liczby 436 wsi ziemi Bielskiej, zamieszkałyeli wyłącznie 
przez zagrodową szlachtę, znajduje się w granicach dzisiejszej 
Kongresówki wsi 985, a do gubernii Grodzieńskiej w powiecie 
Białostockim i części Bielskiego odpadło 151. 

Taryfa dymów ziemi Drohickiej, sporządzona w r. 
1791, wykazuje 330 wsi, zamieszkatych przez zagonową szla- 
chtę, tudzież około 20 wai pośrednich, z których każda nale- 
żt^a do kilku posiadaczy, mających zwykle po kilku kmieci 
i kilka dymów, W tych 330 wioskach znajdowało się dzie^ 
dziotw szlacheckich jednodymowyeh czyli bozkmiecych 6149^ 
razem zatem w ziemi Bielskiej i Drohickiej znajdowało aic 
zagród dziedzicznych 12,449. Jeżeli przyjmiemy w obliczamu 
ludności zasadę profesura Pawińskiego. że na jedno gospodar- 
stwo kmiecia luh zagrodowca należy liezyd przeciętnie 11 dusa^. 
to wj-padnie, że w dwóch ziemiach powyższych pod konieo 
istnienia Kzeczy pospolitej znajdowało aię dziedzicznej Indności 
szlacheckiej samych tylko zagrodowców podlaskich około głó' 
137,000. Że zaś ogólna liczba takich wiosek w tych ziemiach 
wynoailft 766, wypada zatem przeciętnie na jedną wieś okoto 
1& właścicieli i około 165 dusz ludności Największa też liczbi 



B wiosek miata po kilkuaaatu właścicieli, niewielka liczba miała 
po kilku, a największa ze wszystkich w ziemi Bielskiej wieś 
Popławy liczyła 72 dziedziców, po większej częćci Popław- 
skich, w ziemi zaś Droliickiej Szmurly miały 71, a Lipki 72 
Ldziedzioów, w znacznej części Szmurłów i Lipków. 

tV ziemi Mielnickiej, najmniejszej z trzech ziem 
I podlaskich, nie było prawie drobnej szlachty, tak samo, jak 
X wschodnim krańcu ziemi Bielskiej pod puszczą Białowieską, 
to jest wogule nie było jej prawie przy granicach Rusi litew- 
skiej. Przyczyna tego była jasna. Gdy bowiem wyludnione 
najściem Jadźwingów i napadami Litwy w wieku XIII. Pod- 
lasie odzyskało w wieku XIV. tyle spokoju, ie puste ziemie 
poczęły się znowu zaludniać, to od granic Rusi napływali 
Kusini , a od Mazowsza , z zachodu , szlachta mazowiecka 
ni Nurskioj, Łomżyńskiej, Wiskiej i Ciechanowskiej. 
"Wrodzona tej szlachcie żądza do posiadania ziemi, podobna, 
jak u SemJtów do posiadania pieniędzy, czyniła z niej znako- 
mity element kolonizacyjny. Nie upłynęły jeszcze dwa wieki, 
La iuż się tak na Podlasiu rozrodziła, że tysiącami rozbiegała 
iflię stąd, szukając doli i ziemi na Rusi, Litwie i w Małopolsce, 
I gdzie nieraz do wielkich fortun dochodziła. Na Podlasiu to 
i Mazowszu miały swoje gniazda rodziny Rzewuskich, Jabło- 
nowskich, Kossakowskich, Gosiewskich, Poniatowskich, Puła- 
skich, Kuczyńskich, Godlewskich, Brzostowskich i setki innych, 



Województwo Ruskie. 

(Ruś Czerwona — Russia rubra). 



Już Okolski , pragnąc wytłomaczyó przyczynę nazwy 
l^usi Czerwonej, wysilał się na niedorzeczne domyty 




kraina ta dlatego została tak nazwaną, iż hid jej jest kom 
plekayf krwistej, źe Toanie tam wiele krzakdw rnbefa i 
ziemie, w czasie licznych wojen, wiele krwi ludzkiej oh\si 
Później nazWę powyższą wywodzono od znajdującego się i 
łąkach tej krainy owadu „czerwiec", który dostarczał fartu 
czerwonej i służył niegdyś za przedmiot handlu zagranicznego 
Rzeczywiście ów czerwiec jeszcze w XVIII, wieku odchoda 
do Wołoszczyzny i TnrcjT, a do polowy XVI. byl sprzeda 
wany w Gdańsku po cenie wysokiej do krajów zachodnio! 
dopóki nie wj-parła go koszenila, przywożona z Amerytó 
Nestor mówi o „grodach czerwieński oh", które r. 98] 
Włodzimierz na Lachach; Baliński rozpowszechnił mnicinani 
źe leżały one nad rzeką Hiiczwą, gdzie dzisiejsza wieś Czermiti 
w okolicy Hrubieszowa i Tyszowiec. Wyczerpująco roztrząai 
wszystkie zdania uczony Kętrzyński i doszedł do wniosła 
o którym jaż raz mówiliśmy, że grody Czerwieńskie mudaj 
się cij^gnąd od Czerwonogrodu począwszy, wzdłnź Dniestru i 
do Sanu, nad którym leży Przemyśl, a od Sanu znów < 
źródeł Bngu. Wymieniona przez Nestora nazwa Czerwień j^l 
przymiotnikiem i oznacza „czerwony"; domyślać się przy n 
trzeba wyrazu „gród", jak i Lwów oznacza „Lwów grót^ 
a Lemberg pierwotnie brzmiał Loewnburg, Czerwień zatem i 
polsku ttomaezy się Czerwonogród. Takie też miasto istnin 
na Czerwonej Rusi, niedaleko Dniestru, na północ od Zalg 
szczyk. Było niegdyś grodem książęcym, a później starostw 
i stolicą powiatu. Dopóki inne grody zależały od tego Cze 
wienia, musiały zwad się czerwińskimi, od których poaz 
niezawodnie nazwa Rusi Czerwonej, która wszaliże nie hyj 
pojęciem etnograficznem i stałem, lecz geograficznem i zmiennea 
W wieku X. i XI. górowały w tej krainie grody Pr J 
myśl i Czerwień (Czerwonogród), po nim występuje Haliq 
a dopiero około roku 1250 powstała stolica księstwa, Lwófl 
Od roku 1340 posiadł Ruś Czerwoną Kazimierz Wielki, pra 
wem spadkohierstwa po wygaśnieniu książąt czerwonoruskidT 
i uwolnił ten pit,'kny kraj od jarzma Tatarów, Siostrzenic 



Kazimierza i następca, król Lois, czyli Ludwik, aazwaii^:fl 
w Węgraedi Wielkim, wcielił potem Ras Czerwoną do WęgierJ 
Odebrana Węgrom i przywrócona Polsce przez królową Ja-I 
dwigę, rządzona była przez namiestników królewskich, zwa-fl 
nych „starostami", poczynając od pierwszego z nich w r. 138Tfl 
Jaśka Tarnowskiego. Nazwa województwa RiiBkie<ro nadan&a 
być mogła Ruai Czerwonej pod koniec panowania Wtadyslawafl 
Jagiełły, bo w owym czasie wojewodowie przemyscy poczęlM 
się nazywad ruakimi. Pierwszy taki podpis dochował si^; Jantfl 
Mężyka z Dąbrowy, wojewody ruskiego, a około roku 147Qfl 
pojawia się tytuł generalnego wojewody Ruskiego, którym byS 
Stanisław z Chotcza. H 

Województwo Ruskie składało się z pięciu ziem: 1^ 
Lwowskiej z powiatem Zydaczewskira, 2) Przemy-S 
skiej, 3} Sanockiej,) 4 Halickiej i 5) Chełmskiej^ 
Dwie ziemie ostatnie, to jest Halicka i Chełmska, rządziły ei J 
osobno, nadto ziemia Chełmska oddzielona była całkowicie ofU 
województwa Ruskiego przez województwo Bełskie. MówiąM 
zatem o granicach, nstleźy oddzielnie uważać pierwsze cztei^fl 
ziemie jako województwo Ruslde, które w roku 1772 weaztn 
w akład Galicji i Lodomeryi, a oddzielnie opisad granice zienn 
Chełmskiej, która innym ulegała losom po rozbiorze. WojeJ 
wództwo Ruskie graniczyło na północ z województwem Liv™ 
belskiem, Belskiem i Wolyńskiem, na wschód z województwenM 
Podolskiem i Wołoszczyzną, gdzie znaczną część granicy mic^ 
dzy Karpatami i Dniestrem stanowiła rzeka Czeremosz, GranicM 
południowo-wschodnią z Węgrami stanowił łańcuch Karpafl 
zwany tu Beskidem wysokim lub Bieszczadami, ścianę zafl 
wschodnią stanowiły dwa województwa; Sandomierskie, o^U 
Sanu do rzeki Jasiołki, i Krakowskie, oddzielone Jasiołką nn 
podgórzu karpackiem. m 

Trzy ziemie: Lwowska, Przemyska i Sanocka, każda,V 
w sttJecznem awojem inieŚeie, to jest Lwowie, FrzemyiJlM 
i Sanoku, odprawiały sejmiki deputnckie i gospodarskie. Sej^ 
miki zaś poselskie i relacyjnej czyli generał województwifl 



Ruskiego, odbywał się w Sądowej Wiazni, gdzie wybierano nOM 
sejm walny aiedmiti posłów, z każdej ziemi po dwóch, i jednegM 
z powiatu Zydaczewskiego. Ziemia Lwowska z powiatem. 2y-ł 
daczewskim wybiera dwa deputatów, Przemyska i SanockJ 
po jednym. Starostwa gradowe byjy: Lwowskie, ŻydaczewskieJ 
Przemyskie i Sanockie. Herbem województwa jest w polin 
błękitnem lew złoty w złotej koronie, wspinający się przed-9 
niemi łapami na skałę. SenatoriJw większych miały te trzjM 
ziemie czterech, którymi byli: arcybiskup lwowski, biskup™ 
przemyski, wojewoda ruski i kasztelan lwowski, nmiejszycln 
dwóch, kasztelanowie; przemyski i sanocki. ■ 

Ziemia Lwowska używka tegoż herbu, co i woje^ 
wództwo; zbrojne okazowanie szlachty odbywała pod m. 61i-ł 
nianami. Lwów posiadał dwa zamki: wysoki, zbudowanyB 
pierwotnie z drzewa na górze, zwanej Łysą, przez Lwa Da^fl 
niłowicza, ks, Hatiekicgo, który tu okcJo roku 1268— 127(M 
przeniósł stolicę księstwa z Halicza i od którego imienia otrzyj 
mai nazwę Lwihorod. Drugi zamek stanął na dole, gdzi« 
zabudowało się miasto. W miejsce drewnianego, wysokiegM 
zamku, Kazimierz Wielki wzniósł gród murowany, Trybunafl 
prowincyi małopolskiej, pod tymże marszałkiem i prezydett^i 
tem, co i w Lublinie, sądził we Lwowie województwa: Buski^ 
z ziemią Halicką, Kijowskie, Wołyńskie, Podolskie, BełzkieJi 
Braclawskie i Czemiechowskie, corocznie od przewodniej nie-S 
dzieli do łw. Tomasza. Ka trybuni ten byw^ wybieranyfl 
z kapituły lwowskiej prezydent i wiceprezydent. Kontraktyl 
lwowskie otwieriJy się na Trzy-króle. Powiat Zydaczewski^ 
lubo z ziemią Lwowską społem chodził, uważany był jednakfl 
niekiedy za oddzielną ziemię, a konstytucya sejmu koronacyj-^ 
nego króla Jana III. r, 1676 herb jej nadała; trzech lewkówB 
na chorągwi niebieskiej. Z obliczenia sii^ do podatku pody-J 
rnnego w owym roku okazuje się. że w ziemi Lwowskiej^ 
opłacało ten podatek wsi 618, a miast i miasteczek 42, w pol 
wiecie zaś Żydaczewskim wsi 170 i miasteczek 9. I 

Ziemia Przemyska dzieliła się na dwu powiatysB 
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Przemyski i Przeworski: używała za herb orła dv 'isTłoweffo 
pod jedną koroną w polu błękit nem. Zbrojny popis szlachty 
odbywał się na błoniach Medyki. Wsi, opłacających podatek 
podymny w r. 1676, posiadał powiat Przemy ajd 657 i miast 
z miasteczkami 18. powiat zaś Przeworski wiosHk 221 i miast 
także 18. Przemyśl, po łacinie Praemislia^ po ra3ka JPere- 
"inysl, miasto stołeczne ziemi Przemyskiej, nad Sanem, miało 
stary zamek i dwie katedry biskupie: grecko-katolicką i łaciń- 
ską. Był to gród jeden z najstarszych, bo już Nestor powiada 
o nim, że należał do Lachów przed rokiem 981. Że zaś nazwa 
ściągała się wówczas do grodu jako zamku warownego^ bo 
miasta w znaczeniu dzisiejszem mogło jeszcze nie być, a zam- 
kom przez siebie założonym nadawali książęta często nazwy 
od swoi(.*h imion (Kraków od Kraka. Lwów od Lwa. Włodzi- 
mierz od ks. Włodzimierza), więc przypuszczać także należy, 
że Przemyśl, będąc grodem Lachów (zanim zdobył go Wło- 
dzimierz W.), założony został przez jakiegoś leehickiego księcia 
Przemysława. Do nader licznych pamiątkowych miejscowości 
w tej ziemi należy Medyka, gdzie to właśnie sędziwy król 
Władysław Jagiełło, udając się do Lwowa w r. 1434, słuchał 
ze zwykłem upodobaniem śpiewu słowika w nocy i przezię- 
biwszy się umarł po przybyciu do Gródka w ziemi Lwowskiej. 
Ziemia S a n o c k a, na podgórzu Karpackieni, pomiędzj^ 
ziemią Przemyską, a grzbietem Beskidów, to jest granicą wę- 
gierską, nad górnym Sanem położona, nie dzieliła się na po- 
wiaty, a używała takiej samej chorągwi, jak ziemia Przemyska, 
z orłem dwugłowym pod jedną koroną w polu błękitnem. 
Liczyła w r. 1676 wsi do podatku podymnego 371 i miast 
z miasteczkami 12. Sanok, po łacinie Sattocnw, miasto stołe- 
czne ziemi nad Sanem, trapiony napadami Węgrów, począł 
dopiero używać swobody, wzrastać w ludność i zamożność, po 
przyłączeniu Rusi Czerwonej do ciała narodu przez Kazimie- 
rza W., który zamek tutejszy przebudował i podczas pobytu 
swego w Sanoku r. 1366 obdarzył go prawem magdel)urskieni 
i licznemi dobrodziejstwami. 



^ ZimiaHalicka, rządząc się osobno od reszty wo- 

jewództwa Ruskiego, uważana byta za oddzielną ziemię. Dzie- 
liła się na trzy powiaty: Halicki, Tremljowelski i Kołomyjski. 
Ten ostatni, na pogórzu karpackiera, poniowaź byl położony 
w ostrym kącie, pomiędzy granicą Węgier i częścią Woło- 
szczyzny, zwaną Bukowiną, otrzymał w mowie potocznej 
miano Pokucia (w ruakiem narzeczu kąt — kut). O tym 
morządzie ziemi Halickiej istnieje stanowcza uchwała sejmu 
nego z r. 15G4 w słowach: „Za pilnym żądaniem posłów 
1 Halickiej i zezwoleniem sp<Jem rad, przez zagęszczenie 
pjkaaia^ośó rycerstwa i przez daleko^ć drogi niebezpieczno- 
eiom onych krajów folgując, ustawujemy sejmik w Haliczu: 
aby tam kasztelan ze szlachtą posły obierał, iżby się o po- 
trzebach pospolitych tam namawiać mogli". Sejmik 
ten miał się odbywać zawsze na tydzień przed Generidem 
wiśnieńskim, to jest sejmem wszystkich ziem województwa 
Ruskiego w Sądowej Wiśni. Na sejmiku halickim wybierała 
ziemia sześciu posłów na sejm walny (po dwócb z każdego 
powiatu), oraz deputata na trybunat koronny i komisarza na 
trybnnał skarbowy do Radomia. Kasztelan halicki odbywał 
pod Haliczem zbrojne okazowanie rycerstwa, czyli popis woj- 
skowy wszystkiej szlachty. Ziemia posiadała jednego senatora 
mniejszego i dwa starostwa grodowe: Halickie i Trembowel- 
skie, a niegrodowe; Kołomyjskie, Buczniewakie, Tlumackie, 
Rohatyńskie, Kaluakie, Jabłonowskie, bniatyńskie, Sołotwińskie, 
Krasnopolskie, MogOnickie i inne. Herb ziemi wyobrażał w poln 
białem czarną kawkę z rozciąg ni o nem i skrzydłami w koronie 
złotej. Podług taryfy podymnego z rokn 1677 znajdowało się 
wówczas w całej ziemi Halickiej wsi 560 i miast 38. 

Halicz, po łacinie Halicia, miasto stołeczne ziemi, przy 
ujściu Łukwi do Dniestru, jeden z grodów Czenvieuskich, 
bardzo dawny, o którym Długosz powiada, iż wziął nazwisko 
od góry tego imienia (t. j. łysej), lecz kto go i kiedy zbudo- 
wał, niemasz w dziejach żadnego śladu. W wieku XII. i SlII. 
^iby#af stolicą ndzieh iTch książąt. Pierwsza żona Bolesława 



Krzywoustego, Zbysława (poślubionaTroku 1103), była córką 1 
Świętopełka, ks. kijowskiego i halickiego, Mścisław, wygnany I 
z Halicza przez braci, azukatjpomocy u wuja awego, Eazi- I 
mierzą Sprawiedliwego, który r. 1182 przywrócił mn rządy I 
pod warunkiem przymierza z Polakami. Po jego zgonie oddal 'I 
Kazimierz ks. Halickie K«nianowi Mści aiawo wieżowi, zastrze- 1 
gając liold i poaluszeńatwo, Romana tego przywrócił powtórnie 1 
na księstwo Halickie Leszek BiaJy. O tym Romanie pisze I 
Długosz, że roku 1204, dowiedziawszy się, iż Leszek księstwo m 
Krakowskie z rąk wypościł , zaraz Polaków, tradniących się J 
kupiectwem na Rusi, z mujątków wyzuł i zakazał im prowa^ ł 
dzenia wazelliiegu z poddanymi swymi handlu, co jednak do- 1 
Avodzi starych stosunków sąsiedzkich między bratnimi ludami, fl 
o których już i Al-Becri w X. wieku wspomina. Arcybiskn-ł 
pstwo lacińslde, założone w Haliczu dla Rusi Czerwonej od I 
r. 1375 przez Ludwika, króla węgierskiego i polskiego, prze- 1 
niesionem zostało do Lwowa za Jagiełły w r. 1416. U 

Ziemia Chełmska stanowiła anklawę . czyli oddzielną I 
przynależnośó województwa Ruskiego, będąc zupełnie od niego I 
przegrodzoną praez województwo Bełskie. Graniczyła ona naM 
północ z województwem Brzesk o -lite wskiem ,' a część tej gra- I 
niey na lewym brzegu Bugn atanowiła rzeczka Wlodawka. j 
Na wschód, przechodząc daleko za prawy brzeg Bugu, grani-.! 
czyta z Wołyniem. W części tej zabużnej leżał Opalin, Ln-ł 
bomla, Maciejów i najdalej, bo na samym krańcu pólnoco-fl 
wschodnim ziemi, położone Ratno i Datyn. Południową jejfl 
granicę stanowiło województwo Bełskie, a zachodnią Lubelskie.J 
Bug przeiłinał ziemię Chełmską na dwie nierówne części, " 
a Wieprz brał początek na południowym jej krańcu przy 
granicy województwa Bełskiego. W mniejszej części, zabużnej, 
miaJa swoje źródła rzeka Prypeć i znajdowało się kilka spo- 
rych jezior, a mianowicie; Tur, Pulmo, Switiaskio czyli Swi- 
tiach, Łuna, Biała. 

Dzieje ziemi Chełmskiij przedstawiają od X. wieku ście- 
ranie się dwóch wpływów; zachodniego Piastów i wschodniego . 



I Rurykowiczów, a, gdy najazdy tatarakie zdruzgotały potęgę 
^ książąt Rusi, przybył jeszcze trzeci współzawodnik do władzy — 
oręż potężnego Gedyimna. Gdy Kazimierz Wielki przyłączył 
w roku 1340 Ruś Czerwoną do Polaki, zaczęły aię wówczas 
spory i walki między Kazimierzem i książętami Litewskimi 
o ziemię Cb^mską i Wołyń. Mocą ugody z Olgierdem, Kazi- 
mierz Wielki, odzyskawszy ziemię Cb^mską, oddal ją w dzier- 
żawę Jerzemu Narymuntowiczowi , księr.iu Bełskiemu, zosta- 
wiając załogę polską w grodzie chełmskim. Gdy jednak książę 
ten wcbodzil w ciągłe zmowy przeciw Polsce i dopomagał 
najazdom Litwinów, krót Ludwik, następca Kazimierza, zarzą- 
dziwszy r. 1377 wielką wyprawę, zajął Cbełm i ostatecznie 
ziemię Chełmską wcielił do Korony. 

Ziemia Chełmska rządziła aię oddzielnie od województwa, 
sejmikowała w Chamie, wybierając dwóch posłów i jednego 
deputata. Dzieliła się na dwa powiaty: Chełmski i Krasno- 
stawski, z których każdy miał starostwo grodowe, w Chełmie ^ 
i Krasnym stawie, i osobnych urzędników ziemskich. Niegro- 
dówe atarostwa były: Lubomlskie, Ratneńskie, Hrubieazowskie 
I i inne. Senatorów było dwóch: większym, czyli krzesłowym, 
byt biskup chełmski, a mniejszym chełmski kasztelan. Powiat 
I Chełmski w r. 1676 posiadał wsi 260 i miast z miasteczkami 
16, powiat zaś Krasnostawski wsi 167 i miast 7. 

Stołeczne miasto ziemi, Chełm, nazwane tak od wy-razn 
[ słowiańskiego chohn, oznaczającego pagórek, leży nad rzeczką 
I Uher, do Bugn wpadającą, i jest odwieczną siedzibą słowiań- 
f ską, znaną od początków dziejów Polski i Rusi. Jako zabytek 
I z epoki panowania tu książąt litewskich i ruskich, dotrwaJy i 
do naszych czasów dwie wieże murowane, które lud slupami I 
nazywa. Jedna przy mieście na wzgórku, łąkami otoczonym, j 
a druga WG wsi Stcrfpie, której nazwisko stąd poazlo. Nad rz. 
Huczną, w jednej z najżyź niej szych okolic Polaki, leży Hru- 
I hieszów, po łacinie Rubesoińa. Była to wieś la'ólewska Ru- 
bieszów, którą Władysław Jagie^o w roku 1400 zamienił na 
miasto. Mikołaj Rej z Topoli, w dobrach swoich przy wsi 



, Kobyle w ziemi Cbełmakiej, założył około roku 1547 miasto, 
I które od swego imienia nazwał Rejowcem. 

Jan Zamojski, kanwlerz i hetman wielki koronny, ctcąe 
[ odpowiednią swej zamożności wznieść razydencyę, a zarazem 
1 przyczynić się skutecznie do obrony kraju, założył w powiecie 
Krasnostawskim miasto i twierdzę Zamość (po łacinie Zwaio- 
. scia\ ktćremu nadat i herb, wyobrażający św. Tomasza z dzidą, 
a mieszczan, kupców i rękodzielników, zaopatrzył szczodrze 
we wszelakie dobrodziejstwa i przywileje. Dla podniesienia 
I.. oświaty krajowej wielki ton obywatel założył w końcu XVI. 
wieku akademię w Zamościu, dając świetny przykład magna- 
tom polakini , w jaki sposób kochać i służyć swej ojczyźnie 
byli powinni. Znajdowała się w Zamościu bogata zbrojownia, 
' szacowna biblioteka i rzadkie rękopisma. W kościele farnym 
I Św. Tomasza po prawej stronie prezbiterynm znajduje się ka- 
plica z grobami Zamojskich, a niżej ten prosty, ale wszystko 
l^mówiący napis: Hic situs est Joannes Zmnojski. Jest to je- 
dyny pomnik dla tego wielkiego ilięża, dotąd na ziemi pol- 
skiej wzniesiony, a pod nim w małym sklepie zwłoki jego 
spoczywają. Blisko tej kaplicy, w filarze z prawej strony, wy- 
ryty jest na matej marmurowej tablicy nagrobek sławnego 
I pD(ity Szymona Szymonowicza, przyjaciela i domownika Jana 
I Zamojskiego, który lubił otaczać się uczonymi i szczycił się 
ich przyjaźnią. Akademia zamojska, chyląc się później ku 
upadkowi, przetrwida jednak w Zamościu do r. 1784, Połu- 
dniową część ziemi Chełmskiej (powiatu Krasnostawskiego) 
zajmowała ordynacya Zamojska, której znaczna część prze- 
ciągała się na zachód, do powiatu Urzędowskiego w woje- 
wództwie Lubelskiem. 




Województwo Bełskie. 



Eelz nad rz. Zatoką, do Boga wpadającą, był jednym 
ze starszych grodów ezewiańskich, a stąd i nazwę swoją otit- 
czającej go ziemi udzielił. Ziemię powyższą r. 981 zająJ Wło- 
dzimierz „na Lachact", później odzyskał ją r. 1018 Bolesław 
Wiełłci, ale po śmierci Chrobrego, Jarosław, książę kijowski J 
powrócił ją znowu do Rusi. Odtąd staje sii; ona dzielnica 
książąt ruskich, przechodząc ustawicznie z rąk do rąk, : 
wyłączając i Kazimierza Sprawiedliwego, htÓTj r. 1191, zje- 
chawszy do Bełza, załatwia i godzi spory między EurykowiJ 
czarni. W wieku XIV,, po wygaiśnięciu niektórych ksiąźąd 
raskich, ziemia Bełska, prawem naturalnego spadku, przeszłaS 
wraz z innymi krajami Rusi Czerwonej na księcia i 
ckiego, Bole^awa Trojdenowicza, jako urodzonego z MarylJj 
cdrki Jerzego I., księda halickiego i włodzimierskiego, którj 
w r. 1331 ożenił się z Eufemią, córką Gedymina, wielkiego^ 
księcia litewskiego, i był przez potężnego teścia popieranyj 
Gdy Bolesław ten bezpotomnie d. 7 kwietnia 1340 r, umarza 
wówczas Kazimierz Wielki tytułem spadku (byli sobie prze-l 
stryjeczni jako wnukowie rodzonych braci: Bolesław Ziemo-J 
wita Mazowieckiego, a Kazimierz W. Kazimierza KnjawskiegDM 
zajął Ruś Czerwoną z ziemią Bełską, Spory jednak nie usttdyT 
i dopiero za sprawą Władysława, księcia opolskiego, któregoś 
Ludwik węgierski, następca Kazimierza W., mianował wielko-1 
rządcą Czerwonej Rusi, ziemie Erfska wraz z Chełmską osta-B 
tecznie połączone z Koroną zostały, a miasta ich mnogimi} 
przywilejami uposażone. 

Jagiełło, wydając siostrę swoją, Aleksandrę, roku 1387 ^ 
za Ziemowita, księcia mazowieckiego, przekazał mu w posagu 
ziemię Bełską, a tjin sposobem ziemia ta dostała się powtórnie 
książętom mazowieckim. Dzierżyli też ją synowie tego Zierao- 




witn, najprzód starszy Kazimierz, potem młodszy Władysław, 
następnie zaś synowie Władysława, także Ziemowit i Włady- 
sław. Gdy jednak obaj pomarli młodo i bezżennie, bo przed 
dojściem do lat dojrzałych (pierwszy w styeznin, dragi w lu- 
tjTn roku 1462), ziemia Bełska, jako po książętach lennych, 
przeszła znowu na własność Korony Polskiej. Działo się to 
' za Kazimierza Jagiellończyka, priy którego synach naaczy- 
cielem był dziejopisarz Jan Długosz i ton właśnie zaznacza, 
że na jego to prośbę król Kazimierz III. nadal herb ziemi. 




B«^skiej (widocznie żadnego pierwej nie miała), przedstawiający 
w polu czerwonem gryfa białego pod złotą koroną, wspinają- 
cego się przedniemi łapami do góry. Ziemia B^ska, zostając 
od r, 1387 do 1462 pod jurysdykcyą książąt mazowieckich, 
miała swoich wojewodów, kasztelanów i innych nrzędników 
ziemskich trybem polskim. 

Zamieniona na województivo Bełskie (nieco mniejsze od 
Lubelskiego, a równe prawie z ziemią Chełmską), graniczyła 
z tą ziemią od północy, z Wołyniem w okolicach zabuźnych 
od póinoc^-WBchodu, z województwem Ruskiem od południ 



i z Lubelskiem i ziemią Przemyską na zachód. Województwo,! 
BeJskie miało senatorów większych dwóch, to jest wojewodciJ 
i kasztelana Bełskiego, mniejszycL takżtj dwóch, którymi byłi^ 
kasztelanowie lubaczewaki i buski. Ten ostatni został dopiffl 
na sejmie r. 1764 postanowiony. Niesiecki powiada, że me^m 
gdyś były w województwie Bełskiem jiowiaty: Lubaczewafc; 
Mzewłocki i Horodelski, za swego zaś czasu wymienia: Bełsk 
Grabowiecki, Horodelski i ziemię Buską. Teodor Waga, do* 
kladniejszy geograf od innych, wymienia w r. 1767 powiatyŁ'1 
Bełski, Grabowiecki, Horodelski, Lubaczewski i ziemię Busk^ifl 
I tak byó musiało, bo na sejmikach w Bełzie obieriJo woJB^ 
wództwo pięciu posłów, czyli po jednym z powiatu i zi^nir] 
tudzież ogółem dwóch deputatów na trybunał. Starostwa gro^J 
dowe były cztery; Bełskie, Buskie, Grabowieckie i Horodel^J 
skie, a niegrodowe: Lubaczewskie, Sokalskie, Mostowskie, Koś 
rytnickie, Tyszowieckic, Tarn(jgrodzkie, Szczurowickie i 
Popis szlacbty ustanowit dla tego województwa sejm r. 1564,^ 
zastrzegając, iż „każdy aię u B^za okazać po\vinieii i jakĄ 
wojna pospolitą jest, powinien służyć". 

Województwo Bełskie, najmniejsze z województw mat 
polskich, liczyło w XVII, wieka wsi 483 i miast z miasM 
czkami 33, wielkich rzek nie miało wcale, tylko Bug, praw! 
od jego źródeł aż do Dubienki wewnątrz tego województ 
płynący. W catem województwie jeden tylko istniał zakła 
naukowy w Warężu, pod zarządem księży Pijarów. 
pierwszym rozbiorze r. 1772 prawie całe województwo B^sli 
dostało się pod panowanie Austryi. Pozostało tylko przy T 
ronie z dóbr jirywatnych miasteczko Korytnica i wsi 1& 
a z duchownych wsi dwie, z dóbr zaś królewskich mias^ 
Dubienka i włości 10, Sejm przeto wielki uchwalił r. 17941 
nie dopuszczając zupełnego /.niesienia województwa Bełskiej 
iż nawet w tym maluczkim obrębie^ jaki pozostał, obierać h 
dzie województwo Betskie postów dwóch, a sejmikom, wybiec 
rającym deputata trybunalskiego, naznaczył jako miejsce ko- 
ściiM famy w Dubience, sejmiki bowiem w kościołach siy 
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f sewykie odbywały. Z przyczyny zaś szczupłości wojew(5dztwa 
(zaledwie bowiem kilka mil kwadratowych z niego pozostała), 
obywatele w ziemi Chełmskiej lub w województwie Wołyń- 
skiem dziedziczne poaesye mający, do sejmikowania w woje- 
wództwie Belakiem prawo mieć mogli i do wazelkich urzędów 
i funkcyj ziemian Befakicli przypnazczeni zostali. W r. 1793 
województwo Bełskie istnieć przestało, gdyż przy formowaniu 
nowych województw po drugim rozbiorze skrawki wojewódz- 
twa Bełskiego wcielone zostały do nowoutworzonych: Chełm- 
skiego i Wludzimierskiegu. 



Województwo Wołyńskie. 



Najstarszy kronikarz Rusi, Nestor, ilekroć mówi o lu- 
ości, zamieszkującej pierwotnie obszar Wołynia, nazywa ją 
Buźanami i Dulębami. Później siedzą w tej ziemi Wołynianie, 
zapewne potomkowie Bużan i Dulębów, od nazwy ziemi bio- 
rący swoje nazwisko. Pod r. 1077 piszo Nestor o Wsiewoło- 
dzie kijowskim, że „wyszedł przeciw bratu Jaro^awowi na 
Wołyń i zawarli pokój". Waldemar, książę waregski, czyli 
po slowiaiisku Włodzimierz, pan Kijowa, r. 981 „poszedł na 
Lachów i zajął icli grody Przemyśl i Czerwieńsk". Wołyń, 
leżący na drodsie z Kijowa do tych grodów, musiał stad się 
oczywi^eie także zdobyczą Włodzimierza , który posadził aż 
trzech syndw swoich na Wołyniu i Polesiu, w trzech dzielni- 
cach między Dnieprem a Bugiem. Grody zaś czerwieńskie, 
ożyli kraj iiad górnym Dniestrem i Sanem, dla siebie, to jest 
dla kijowskich wielkich książąt zachował. Na Wołyniu założył 
gród, który od jego imienia przezwany został Włodzimierzem. 
Gród ten odebrał pierwszeństwo Łuekowi i przez długie lata 

15. 



byl stolicą całej ziemi, księstwa najdostojniejszego na Widynia.J 
O Włodzimierz tak się ubiogali ■waregscy wtadoy Wołyniami 
jak o Kijów Eurykowicze perejasławscy -i- smoleńscy, a Piarrl 
stówie o Kraków. I 

Te pierwsze trzy dzielnice były: turowska na FolesinJ 
drewlańska na Owraczu i włodzimierska na Wołyniu. Awanrfl 
tum i cz ość książąt waregskicli {powiada Bartoszewicz) byłafl 
powodem, że nigdy stale jedna dynastya osiedlić się nie mo^ 
^a na Wołyniu, który tym sposobem, przechodząc 2 rękS 
w rękę przez róine dynaatye, zawsze był rozrywany i dzie4 
lony, ciągle się rozpadał na części lub spajał na nowo. Ksi%^ 
żąt się namnożyło, a każdy się dzielnicy dobijał wojną. Wielc]™ 
zaś książęta kijowscy utracili swoją powagę, jaką mieli zą9 
czasów Waldemara i Jarosława. Był czas za Romana MściJ 
slawowicza, że Włodzimierz wołyński tak się podniósł, iż za-^ 
słonił sobą nawet Kijów. Lecz gdy Roman, z pomocą Leazkifl 
Białego, zawładnął Haliczem i utworzył państwo od KarpoS 
po Dniepr i Pryped, państwo Jego Kali cko- włodzimierskie (stąal 
późniejsza nazwa Galicy a i Lodomerya) przeżyło dInżsaM 
chwile, pomimo, iż Roman poległ w r. 1204 pcjd Zawieliostentfl 
Tylko Halicz wzi^ pierwszeństwo, a Włodzimierz zszedł a^M 
podrzędne miejsce. Później po Haliczu Chełm, po Chełmie LwótM 
brały ciągle to pierwszeństwo przed Włodzimierzem. ■ 

W dobie Gedymina dwaj bracia rodzeni panowali n^| 
Wołyniu w dwóch naj celniej szych jego grodach, Andrzej O0M 
Włodzimierzu, a I^ew, czyli Leon, na Łucku i obydwaj po9 
siadali Ruś Czerwoną. Lew, aby okupió swoją niezawisłodtSfl 
wydał jedynaczkę córkę za Lubarta, syna Gedyminoweg(M 
Łubart opanował tedy stronę północną Wołynia, wtenczas gdjfl 
Polska, po zupełnera ^vygaśni^ciu Waregów, zajęła Ruś Czer^ 
woną, owe grody czerwieńskie, przez Waldemara na Laohao^B 
zdobyte. Wówczas zaczęła się walka pomiędzy Polską a Litw™ 
o spadek po królestwie Danielowem i sporj', do rozstrzygnięciał 
tern trudniejsze, że skutkiem kilkowiekowych walk i ścieraniąfl 
się książąt waregskich, nie było na Rusi nipdzie granie usta-B 
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lonyoh. Wj'praivą w r. 1366 Kazimierz Wielki ugruntował 
Bwoje panowanie w okolieaeli górnego Ruga i do państwa 
Hwego przyłączył Włodzimierz. Walka toczyła się o to, czy 
Polska przyciągnie do Włodzimierza cały Wołyń z Luckiem, 
grodem Litwy. 

Ostatnim księciem udzielnym na Wolytaiu był brat Ja- 
giełły, Świdrygielło. który burzliwe życie swoje najspokojniej 
skończył w Łuckn. Ksiąię małych zdolności, wróg Polski 
przoz prywatę i pychg, a jednak cały zostawał mimowolnie 
pod wpływem polskiej cywilizacyi. DwiSr swój urządził na 
■wzór ostatnich Piastów, mia(, jak oni, nieznanych pierwej 
■w Litwie, swoich kanclerzy i marszałków, radę pajiów, to jest 
rodzaj senatorów koronnych, nadawał obyczajem polskim 
przywileje pisane na ziemię, na różne swobody, jednem sło- 
wem naśladował żywcem wszystkie formy rząda i obyczajów 
Polski , ft tym sposobem bezwiednie szczepił eywilizacyę za- 
chotlnią na Wołyniu. Ze śmiercią Swidrygiełly w roku 14&4 
obszerna ziemia Wotyńska została bezpośrednią własnością 
ukoronowanej linii Jagiellonów, czyli panującego w Litwie 
i Polsce króla Kazimierza Jagiellończyka, który wcielił ją do 
"Wielkiego księstwa Litewskiego i przysięgą wierności zobo- 
wiązał. Wynikły z tego powodu ciągle o własność tej ziemi 
spory między Koroną a Litwą, które zakończono ostatecznie 
na pamiętnym sejmie lubelskim w roko 1569, gdy z woli 
Zygmunta Augusta i obojga narodów Wołyń przyłączono do 
Korony, a Koronę zjednoczono z Litwą. Wówczas to rządcy 
tej ziemi, marszałkowie dożywotni, naznaczani przez WielkicJi 
ks. litewskich, istnieć przestali, a w utivorzonem województwie 
Wotyńskiem pierwszym wojewodą został Aleksander książę 
Czartorj-aki, jako jeden ze starych gniazdowych kniaziów wo- 
łyńskich, którymi zresztą roił się cały Wołyń więcej, niż 
którakolwiek inna prowincya Itnsi lub Litwy. 

Zygmont August aktem unii nadal i zapewnił różne 
przywileje dla ziemi wołyńskiej, która zachowywała swoje 
prawa i taki samorząd, jaki miały wszystkie wojewód7,twv^ 



w Koronie. Ucbwata aejmu mied chce, aby panowie woł^macy 
„na wojnę liuffy awe wedle obyczaju koronnego stawili, 
a posłowie z sejmików (powiatowych), tak, jako w Koronie 
obyczaj jeat, do Włodzimierza (na generał wotyóaki przed 
walnym sejmem) zjeżtlżató aię mają. Dawniejazy herb Wołynia, 
wyobrażający krzyż biały w polu czerwonem, sięgający ra- 
mionami do brzegów tarczy, otrzymał na tymże sejmie (t. j. 
w r. 1569, a nie 1589, jak mylnie mówi Nieaiecki i za nim 
wielu innych) nową ozdobę w postaci mniejszej tarczy na 
środku z orłem białym bez korony. Sejm unii wcielił Wołyń, 
do Małopolaki, a, zachowując mu Statut litewski, dał moc 
Wolynianom na sejmikach powiatowych Statut ten poprawiać 
i artykułów wedle potrzeby przyczyniać lub ujmować, a na 
sejm walny Rzeczypospolitej do zatwierdzenia przywozić. 
Jeden tylko z tego statutu uchylono na zawsze „rozdział wo- 
jenny o obronie ziemskiej, jako przeciwny wolntjńciora koron- 
nym". Kniaziom zachowano ich godności, ale, jako azlachtę 
polską, zrównano we wszelkich prawach z dawn^ koronną. 
W r. 1578 ustanowione ziemstwa, to jest urzędy polskie, 
razu wszystkie nastały, Kiedy województwa za Bugiem m 
osobny ufnndowaó sobie trybunał w Łucku, z zastrzeżoi 
przez sejm unii językiem sądowym ruskim, szlachta ruska 
namyśliła się prędko i przyłączyła się do trybunału lubelskiego, 
otwierając tym sposobem wrota mowie polskiej do akt i wy- 
roków. Cechą tej epoki, to jest XVI. wieku, na Wołyniu jest 
upadek starych rodów wołyńskich. Zmarnowali majątek, ostaf- 
tkiem gonią, dobra swoje i zamki (mówi Bartoszewicz) oddaji 
za długi wierzycielom i często nawet żydom. Jedni wymarł 
w nędzy, drudzy wygaśli. W ieh miejsce wstępuje szlachl 
polska, wyrobiona z wołyńskiej, łączącej się związkami pokre- 
wieństwa z polską. 

Województwo Wołyńskie graniczyło na północ z Brzesko- 
litewskiem, a granica ta w znacznej części przetrwała do dnia 
■'"'sicjszogo, jako granica pomiędzy gubernią Wołyńską i Miń- 
"Wschodnią ścianę stanowiło województwo Kijowskie, ale 
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Wołyńskie nic aięgato tak (lali?ku na wschód, jak dziś giibi-rnia 
Wołyńska, a więc Kijowskie było więcej na zacliud poaunic- 
tem; powiat Żytomierski, należący dziś do tej gubemii, był 
za Rzeczypospolitej powiatem w Kijowazczyźnie. Na południe 
graniczyło województwo Wołyńskie z Podolakiem i Ruskiei 
Przy pierwszym rozbiorze Polski r. 1772 odpad! od Austryi 
mały pc^udniowy klin ziemi Wołyńskiej. Na zasadzie zaś, że 
owa kilko milowa przestrzeń należała niegdyś do dawnego 
księstwa Włodzimierskiego (Yladimiria, przez zepsucie Lo- 
dmneria), nowo nabytym krajom nadała Austrya nazwę Ga- 
licyi i Lodomeryi, Na zachód graniczyło województwo Wołyń- 
skie z Belskiem i ziemią Chełmską, a prawie cala ta granica, 
równie jak z województwem Ruskiem, Podol^iom i Kijow- 
skiem, a nawet Brzeskiem, była sucha. 

Senatorów większych było W województwie WtJyńskiem 
trzech, to jest biskup Łucki, wojewoda i kasztelan wołyńscy. 
Województwo dzieliło się na trzy powiaty: Łucki, Włodzi- 
mierski i Krzemienieobi. Każdy z tych powiatów miał awoJG 
starostwo grodowe w mieście powiatowem, gdzie znajdowały . 
się i' zamki, czyli grody królewskie [w Łucku, Włodzimierzu 
i Kamieńcu). Sejmikowało zaś województwo w Łuckn, obiera- 
jąc z każdego powiatu po dwóch po^ów sejmowych i jednym 
deputacie. Zbrojne okazowanie szlachty całego województwa 
odbywało się na rozległych płaszczyznach prjd Łuckiem. 
Województwo Wołyńskie w ^eku XVX posiadało rozległości 
około 750 mil kwadratowych; połowę takowej zajmował po- 
wiat Łucki, a z drugiej potowy częśó jej trzecią najmniejszy 
Włodzimierski, a dwie trzecie Krzemieniecki. Miast i miaste- 
czek znajdowało się w województwie 68, wsi było roku 1583 
w powiecie łuckim 777, we Włodzimierskim 294, w Krzemie- 
nieckim 562. Spis wsi tego ostatniego powiatu, dokonany 
w roku 1725, przedstawia około 70 wsi więcej. Zamków wa-' 
równych znajdowało się na Wołyniu za Stefana Batorego 65.. 
Łanów roli uprawnej w r. 1589 obliczono 8,162. 

Granice województwa Wołyńskiego były w rzeczywwJ 
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znacznie cia^niejsze niż ziemia, którą za Wołyńską uważano. I 
Żytomierz n. p. i Owracz powszechnie uważano za miasta I 
łvołyiiakie, choć leżaty w województwie Kijowakiem. I rze-. I 
czywiście Wołyń sięgał daleko w głąb województwa Kijów- I 
akiego,- a nawet podolskiego i Bracławskiego, nie posiadając J 
tam żadnych ścialyeli, tak fizycznych, jako i etnograficznych I 
granic. Ludnośd bowiem pierwotna była bardzo nieliczna I 
i bądi skutkiem morderczych wojen i napadów, bądź napływu J 
ludności z Polaki, ciągle do XVIII, wieku falująca. Gwagnin, 1 
w końcu XVI. wieku, pisze u Wołyniu, że „jeat to kraina I 
szeroka, w urodzaje wszelkich zbóż i jarzyn żyzna i obfita, J 
lasy zwierzynnymi i jeziorami rybnemi napełniona". Powierz- ■ 
ohowność Wołynia byta wówczas jeszcze bardzo sielska. J 
„Łucko, miasto drzewiane, posiadało zamki dwa murowane I 
na pagdrkach". „Włodzimierz, miasto drzewiane, parkanem I 
też drzewianym, gliną oblepionym, obwiedzione, nad Jeziory I 
btotnemi leży". „Krzemieniec, miasto drzewiane, szerokie, za-J 
mek ma murem otoczony na wysokiej górze". Łuck posiadał ł 
dwie katedry: łacińskiego i greckiqru, a później grecko-kato- I 
lickiego obrządku. Był on jakby Ilzymera wołyńskim, a bis^kup 1 
łueki mieszkał w dobrach swoich Torczynie i zajmował w Ko- I 
ronie wielkie stanowisko, bo bywał zn-ykle kanclerzem. Miasto I 
zabudowało się w wieku XVn. i XV[IL kościołami. W Der- 1 
maniu i w Dubnie najznakomitsi ojcowie Kościoła słowian- 1 
akiego bywali archimiindrytami: Smotrycki, Sakowicz, Dubo-ł 
wicz, oprócz metropolitów. I 

Stolicami księstw były: Ostróg, Korzcc, Wiśniowiec, J 
Zbai-aż, Czartorysk, Zwiachel, Poryck, Klewail, Żuków, Cze- ą 
twertnia, Równo, Dolsk, Kowel, Zaslaw. Kamień-koszyrski. 
Od tych wszystkich nazw poszły nazwiska rodów kniaziów- i 
skich. Ziemie Sanguszków, Kamień i Nieauehojeże, zajmowały U 
na Polesiu wołyńakiem 38 mil kwadratowych. Czartorysk fl 
książąt Czartoryskich nad dolnym Styrem niiiił przeatrzem 4f} *f 
mil kwadratowych. Wło^d Ołycka miała 14 mil kwadrato- ' 
wych, a Klewańskn 10. Korecka z Międzyrzecką 



.% mil kwadnitowycb; vfhi6 Zbaraska 13 mil kwadrato-H 
wyeli. Nad wszystkiemi jedaak górował Oatrog. Gdy raz Ta^^^ 
tarzy spustoszyli część dóbr księcia Konstantyna Ostrogskicgo^| 
było w tej części 6 miast i fi43 sifJł. Ostróg byt stolicą .naj-^l 
slawniejszej rodziny prawdziwych kniaziów, którzy z lini^H 
pińskiej pochodzili, stolicą hetmaniSw i wojewodów i, co wa^H 
żniejsza, wielkich ludzi, bohaterów, statystów. Ks. Konstantymi 
Wasil, sam dzielny wódz, był synem Konstantego, zwycięscj^B 
pod Orazą, Syn jego z dóbr oatrogskich stworzył ordynacyę^S 
która si^ miała dostać kawalerom maltańskim, obowiązanym^ 
na kresach Wołynia do nieustannej walki z półksiężycem. J 
Ta ordynacya., jedna z największych w Europie, istniała prze^^ 
półtora wieku, a rozdał ją nieprawnie Janusz Sanguszko, spad'^| 
kobierca Ostrogskich, za Augusta III. Sasa. Spory z tego po^| 
wodu wzburzały cały świat pdlaki przez lat kilkanaście; oDq-^| 
bno, 8ti>lice ordynacyi, toczyły się wówczas żwawe walkł!^^ 
Ordynaci bowiem ostrogscy obowiązani byli na każdą potrzeboH 
kraju dostarczyć .300 wojowników konnych i 300 pieazych^B 
co przez rozdarowanie ordynacyi upadało. Gdy, pomimo wszeU^^ 
kich przeszkód i zobowiązań, Janusz Sanguszko nie przesta--^^ 
wał szafować majętnościami ordynacyi, uznała konstytucya^^ 
sejmowa z r. 1766 dobra ordynackie za ziemskie, a donata-* ■ 
ryusze zamiast utrzymywania 60(1 ludzi na potrzebę Rzeczy- M 
pospolitej, co byłoby już niemożliwein, obowiązani zostali do M 
płacenia rocznie skarbowi 300,000 złotych polskich. ■ 

Zbaraż uważany był przez znawców spraw wojennych H 
za Termopile polskie, nie wśród gór, ale wśród bagien, atąd-V 
regimentarz Firlej pod Zbaraż się cofał przed Chmielnickim, .■ 
stąd i oblężenie wojsk koronnych w Zbarażu (opisane w po- ■ 
wieści Ogniem i mieczem przez Sienkiewicza). Beresteczko, ■ 
z którego poszli kniaziowie Eeresteccy, miasto Bohowityaów H 
kniaziów Prońskieb, potem Leszczyńskich, sławne pogromem ■ 
Kozaków w r. 1652, Konstantynów. Ostropol, Piątka, Połonne, 9 
sławne innpmi bitwami. Pod Stepaniem Czarniecki, jeszcze B 
pułkownikiem będąc, znakomite swoje drugie odniósł zwycię- I 



stwo. Kisiclin, ognisko rodu, byl siedzibą aryaiiów na Woły- 
■flin, nie jedyną wprawdzie, bo była druga w Hoazczy. Oby- 
dwie trwaJy krótko, gdy bowiem, w czasie najścia Szwedów 




I na Polskę, aryanie skwapliwie wiązali się z najezdeami kraju, 
nie mogli już później oatad się w narodzie, lub wyrzekali.aic 
I sekciarstwa. Peresopnica i Drohobuź były niegdyś stolicami 
Iszczę księstw waregakieh. 
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W Łucku (po łacinie Luceoria) odbył się r. 1429 tak 
świetny zjazd monarchów europejskich, jakiego ziemie sło- 
wiańskie nigdy jeszcze przedtem nie widziały. Jagiełło z kró- 
lową Zofią, trzecią żoną swoją, zjechał do Łucka dnia 6 sty- 
cznia, .a w 6 tygodni potem przyjechał cesarz niemiecki, 
Zygmunt. Gospodarzem był Wielki książę Litewski, Witołd, 
do którego Wołyń wówczas należał, i ten, z królem Jagiełłą, 
wyjechał na milę powitać cesarza, przybywającego z cesarzową. 
Przywitawszy się, wsiadł król do cesarzowej na sanie, a cesarz 
do Witolda, i jechali tak na zamek. Znajdowali się w Łucku: 
Eryk VII., król duński, Wasyl Wasylewicz, W. ks. moskiew- 
ski, syn córki Witolda, Wielki mistrz Zakonu krzyżackiego, 
Ruzdorf, i Siegfried kawalerów inflanckich, legat papieski, 
metropolita Rusi Focyusz, banowie Tatarów perekopskich 
i zawołżańskich, hospodar Wołoszczyzny, książęta mazowieccy,, 
pomorscy, śląscy, twerscy i odojewscy, cesarz zaś grecki, Jan 
Paleolog, przysłał swych posłów. Dodać do tego wielki napływ 
szlachty, tak, iż na mil kilka dokoła pełno było goszczących 
po wsiach, a wszystkich wspaaiale przez siedm niedziel podej- 
mował Witołd. Na to przyjęcie wychodziło codziennie, jak 
zapewnia Stryjkowski, po 700 beczek miodu, okrom małma- 
zyi (wino greckie), piwa i innych trunków, wołów i jałowic 
700, baranów 1400, żubrów, łosi i dzików 100. Przedmiotem 
obrad miało być obmyślenie obrony przeciwko grożącej Europie 
potędze Otomańskiej, przyczem cesarz Zygmunt miał skryty 
zamiar osłabienia Polski przez podmówienie Witolda, aby się 
królem litewskim ogłosił, co oczywiście leżało w interesie rze- 
szy niemieckiej i Krzyżaków. I byłoby do tego przyszło, gdyby 
nie opór, głębiej pojmujących politykę, dyplomatów polskich 
i litewskich. 

Krzemieniec (pu łacinie Crenienecictjj tak nazwany od 
obfitujących w krzemień g(Sr wapiennych, upamiętnił się w sta- 
rożytności tern, że l)vł tu jedyny zamek na całei Rusi, kt(>rv 
za wielkiego najazdu Hatuhana nie został przez Tatarów zdo- 
bytym i zburzonym, jak wszystkie inne w tych krajach. 
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W nowszych czasach zajaśniał Krzemieniec szkołami. Dnia 19 
grudnia 1803 zezwolono na założenie gimnazyum wołyńskiego, 
które po wielu trudach i poświęceniach urządził tu i otworzył 
Tadeusz Czacki, dając ś\netny przykład magnatom wołyńskim, 
jak się służy swemu krajowi. Bibliotekę i gabinet numizma- 
tyczny nabył on po Stanisławie Auguście, książę Józef Ponia- 
towski ofiarował tu gabinet fizyczny i mineralogiczny po swoim 
stryju, prymasie. Zbiory liczyły już w r. 1813 książek 32,468 
i numizmatów 20,000, założono ogród botaniczny, a r. 1807 
otwarto szkołę geometrów, później mechaników. Liceum krze- 
mienieckie r. 1816 liczyło już uczniów około 600, a dochodu 
rocznego miało 245,594 złp., z którego sami ziemianie i du- 
chowni gubemii wołyńskiej składali dobrowolnie rocznie złp. 
162,552. Nic też dziwnego, że szkoła ta, przeniesiona w roku 
1833 do Kijowa, tak łatwo przekształconą została na uni- 
wersytet. 

Niema tu miejsca na wyliczenie wszystkich miejscowości, 
upamiętnionych na Wołyniu w dziejach krajowych. Zabłysły 
Zieleńce i Lub ar przez ks. Józefa Poniatowskiego, Horochów 
uczynił później siedliskiem muz Waleryan Strój nowski, w Mły- 
nowie mieszkał i umarł znany w piśmiennictwie polskiem 
autor Aleksander Chodkiewicz, w Porycku Tadeusz Czacki^ 
w Gródku i Hubinie za nowszych czasów Józef Kraszewski. 
Tajkury wsławił powieścią historyczną, p. t. Tajkiiry^ na tle 
czasów Jana Kazimierza, Michał Grabowski. 



Województwo Podolskie. 



nadrzeczny, 




3 oznacza kraj nadmorski, pnrze 
(irze u podnóża gór położony, tak 
jest krajem Kusi dolnej, to jest zajmującym dolinę w 
Basi górnej. W czasach, gdy nie znano pomiarów wyniesienia 
nad poziom morza, najprostszym sposobem porównania byt 
kierunek biegu rzek. Tym sposobem krainę n. p. nad dolnym 
Niemnem położoną nazwali Litwini Żmujdzią iżeilKlS — niski,* 
dolny), nad dolnym Dnieprem leżaf Niż kozacki, a nad Dni&-' 
strem , poniżej Rusi Czerwonej za Seretem i Zbruczera , ko. 
południo- wschodowi leżało urocze Podole. W ezasacli history- 
cznych były tu kresy ludności słowiańskiej, która trzymała 
się stałych siedzib. Dalej zaczynały się stepy koczownikowi 
Ohliczów, Tywerców i Pieozyngów, Diesłowiańakiego już po- 
chodzenia. Sąsiedztwo tych koczowniczych a barbarzyńskie] 
ludów przez długie wieki nie musiało pozwalać Słowianom 
zasiedlenie swoich kresów podolskich, na zaludnienie i uspt 
łecznienie tyeh najpiękniejszych i najbogatszych ziem słowiań- 
skich. Mała ludność nad górnym Dniestrem i Bohem m 
wytworzyć państw uorganizowanych, więc po jej grody sięga! 
aż Lachowie z nad Wisły i Waregowie z nad Dniepru; sku-' 
tkiem tego u grodów Czorwieńakich w r. 981 nszpoczęły się 
ich walki wzajemne. 

Wobec takieh stosunków, granice stepowego Podola 
przez długie czasy nie mogły mieć stałych rubieży. Tatarzy, 
którzy odraza wzięli górę wśród koczowniczych plemion ste- 
powych w wieku XIII., korzystając z niezgody Rurykowiczów, 
opanowali łatwo kraj między Dnieprem i Dniestrem i usta- 
ili tam swoje baska ki dla wybierania pogłównego hara- 
CKu, Dopiero Litwa, wypierana z nad Bałtyku przez Żako: 
chcąc zająć Ruś dla siebicj wypędziła Tatarów z ziem ruskichjV 



! 



- 239 



tn sanin m-zynit i Kazimierz W., wcielając Ruś Czenrrmit 
częścią Pd dola f.lo Polski, Nastąpiły więc |XJte.io starcia 
iędzy Polską i Litwą ii panciwanie na Wiitytiiu. Olgierd, 
irzy pomocy Tatardw, zajął Podole w r. 1352, a syn jego, 
'agieilo, po wstąpieniu na tron polski, oceniając wielkie za- 
ngi Spytka z Melsztyna, wojewody krakowskiego, dal mu 
1396 prawem feiidalnem ziemię Podolską. Piłioiej znowu, 
•łAcąc zjednać swego brata Świdrygicll^>, „aby mu Litwy nie 
Ufojował", odkupił król Podole u synów Spytka Melsztyńskiego 
5000 grzywien czeskich i uposażył niem Świdry giełł^. 
Itryjkowaki pisze, iż „Świdrygidlo, zfjstawazy Wielkim ka. 
itewskim po Witoldzie {1430 r) długie bardy wiódł o Podole 
Polaki", Roku 1434, na schjmie koronacyjnym Władysława 
I. (Warneńczyka), porównaną została szlachta podolska 
prawach i swobodach ze szlachtą polską, i utworzone zostało 
ifojewfSdztwo podolskie, a pierwszym wojewodą podolskim 
został Piotr ze yprowy Odrowąż. Mimo to nie przestawała Litwa 
upoMuiai^ się u Korony o zivr(>t Podola, a niesnaskom tyni 
.■położyła dopiero koniec unia lubelska 1569 roku. Gdyby nie 
. laozaocy, Kamienieccy, Jazlowieccy, Konieepolscy, Sieoiawscy, 
JPotocOy i tysiące szlachty polskiej, która od XrV. wieku 
prawie bez przerwy waleczne nadstawiała piersi i ginęła pu- 
kotejii w bojach z bisurmaństwem, to Podole byłoby i nadal, 
tak, jak |)rzed wiekiem XIV., prawie bezładnym stepem i ko- 
czowiskiem hord azyatyckich. Cu zaludniło Podole? — mówi 
Szajnocha — Oto napady tatarskie. Zamiast odstraszaó, nęciły 
one szlachtę polską do osiedlania się tamie. W południowej 
Rusi — opowiada świadek tamtoczesny — już prawie powsze- 
chniejszą jest mowa polska od ruskiej. Gdyż dlji żyzności 
gleby i harców z Tatarami chętnie tam osiadają Polacy. 

Skoro był już od r. 1434 wojcwinla podolski, więc mu- 
siało być i województwo, którego granice z czasem się uatahły, 
Na północo-zachód z powiatem Trembowelskim woj. Euskieg<-i, 
od rzeki Stypy do Wołoczysk i na północ z wuj. Wot;y'ńskiem, 
od Wołoczysk do Januszpola granica- Podola była sucha. 
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tacianę wschodnią od Ukrainy, a mianowicie województw* 
Braclawskiego stanowiła także na większej przestrzeni ; 
Bucba, a na raniejazej Muracliwa, dopływ Dniestru. Całą ^ 
nicę południową od Woloszy stanowił kręty Dniestr, a zachtH 
dnia od Pokucia Dniestr i Sty] 

Gruntowny badacz, Aleks. Jabłonowski, powiada, 
pierwotnie było tu więcej drobnych powiatiiw; inaczej wszakj 
nieco gasły tu one niż na Wołyniu. Na Podolu rodowy( 
dzielnic książęcych wcale nie było, nikt tu się długo utrzyi 
nie mógł, nawet pierwsi oswobodzieiele lite.wacy Korjatowioi 
wnukowie Gedymina. Powiaty tworzą się (jak bywało wcw 
Polsce) kolo ważniejszych zamków kriilewakicb i giną z | 
Upadkiem. W XV. wieku obok Kamieńca występują jes 
Skala, Siiiotrycz, a dawniej nieco na południu Bakota, kttj 
miejsce prastarej Uazycy zaji^a. Roku 1530 obok Latyezow 
widzimy Hledzyboż, Chmielnik (czy nie na miejsce dawnej 
Bożska?), Zińki5w, w roku 1542 przez Bar zastąpiony. Oat 
tecznie jednak we trzy tylko powiaty cale województwo i 
złożyło. Powiat Czerwonogrodzki, klinem do starej ziemi T 
lickiej wchodzący, najmniejszy, bo najdawniej zasiedlony i 
bardziej zwarty. Stołeczny jego Czerwonogród, czyli Czerw 
lub Czerwień, nadał niewątpliwie w starożytności, jak to j 
mówiliśmy, nazwę grodom Czerwieńskim i Rusi CzerwoJ 
Powiat Kamieniecki, rozciągający się od Zbrucza do Kalw 
znacznie już większy, oraz Latyczowski od Kalusa do MuJ 
chwy, z górnem Pobożem stanowiący całą wschodnią 
województwa. Tym sposobem po uorganizowaniu wojcwódi 
Podolskiego w wieku XVI. widzimy stopniowanie obsz 
powiatów, zwiększających się ku wschodowi w miarę pow 
kszenia pustynności kraju. To stosowanie się do gęst^iści s 
ludnienia było potrzebą praktyczną, na którą zwracano uwd 
w całej Polsce. Jeszcze r. 1583 w spisie dzierżaw dożywotnia 
jakby dla dawnego przypomnienia, policzone jest do Podd 
i starostwo trębowelskie z woj. Ruskieffo. 

Rozległość trzech powiatów podolskich wynosiła: Czer- 



■ wonogrndzkiego mil kwadratowych 48, Kamienicekiego lll'/j 
■i Latyezowskiegi) 188, razem całego województwa rikoio 348. 
Iw XVI. wieku było miast w tem województwie 37, a raia- 
■nowicie: w powiecie C zer won ogród zkiin 14, w Kamienieckim 
■.12 i w Latyczowskim 11. Wsi zaś ogółem spis z roku 1578 

■ przedstawia 650, a o pięć lat późniejszy [1583 r.) tylko 434, 

■ to jest o 216 mniej. Ciągłe napady Tatarów i olbrzymie spu- 
łAtoszenia były powodem wielkich różnic w wykazach poboro- 
r wych nawet najbliższych lat. Zależało bowiem od tego, ile wsi 

było spalonych, a ile ocalało, ile gospodarstw było zdolnych 
L do opłacenia podatku. Tak n. p. znajdujemy w tem wojewódz- 
K.twie następującą ilośó pługów, czy łanów, z których wzięta 
łpobór, razem we wszystkich powiatach: R. 1563 z łanów 2440, 
|r. 1569 z łanów U22, r. 1576 z łanów 1424, r. 1583 z łanów 
B niespastoszunych 2021, a w r. 1588 z laniSw 2112. Stosunek 
nliczby zamków do przestrzeni kraju byl na Podolu odpowie- 
Kdnio do potrzeb nieco większy niż na WcJyniu, gdy bowiem 
■!»ojewództwo Wołyńskie w wieku XVI. posiadało zamków 65, 
Kto o połowę szczuplejsze Podolskie t znacznie mniej zaludnione, 
Biczyło zaników obronnych 35. 

K Województwo Podolskie miało senatorów większych trzech, 

Pktórymi byli: biskup kamieniecki, wojewoda podolski i kasztę- 

I Jan kamieniecki. Starosta, noszący tytuł „generała ziem podol- 

[' skich", miał pod swoją jurysdykcyą dwa grody: Kamieniecki 

r 3 Latyczowski, Niegrodowe starostwa były: Czerwonogrodzkie, 

[ Barskie, Chmielnickie, KopajgrodzkiCj Mukarowskie, Płoaki- 

Fowskie i t. d. Sejmiki odbyw^y się w Kamieńcu podolskim, 

na których obierano sześciu posłów i dwóch deputatów trj- 

bunalskieh. Okazowanie zbrojne szlachty, uchwałą sejma z r. 

1563 naznaczone było u miasteczka Balina. Województwu 

Podolskie mi^o dwóch sędziów poa;ranicznych , którzy wraz 

i pisarzem grodzkim, kamienieckimi, tndziei komi- 

I Barzami, od Porty Ottomańskiej wyznaczonymi, sądy pogra- 

Boiczne w sprawach obywatelów polskich z tureckimi, wolo- 

{akimi i tatarskimi sprawują. Sędziowie ci pobierali od skarbu 
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po 2000 złotych rocznej płacy. Starostowie pograniczni na 
Ukrainie i Podolu, grodowi, ozy niegrodowi, przysięgali kró- 
lowi na wierność, a starostwa ich nie mogły podpadać cesyi 
na białogłowy. Herbem województwa było złote z promieniami 
słońce w białem polu. W r. 1772, przy pierwszym rozbiorze 
Polski, powiat Czerwonogrodzki przeszedł po rzekę Zbrucz 
pod panowanie Austryi; ponieważ w traktacie podziałowym 
rzeka ta nazwana była Podhorcem, władze austryackie zaka- 
zały mieszkańcom używać nazwy Zbrucz pod karą 25 zł. reń- 
skich, dozwalając tylko nazwy traktatowej. 

Podole przedstawiało najprzód, równie jak Wołyń, grupę 
kilkunastu wielkich, magnackich fortun. Międzyboźczyzna 
Sienią wskich nad górnym Bohem i Bożkiem obejmowała prze- 
strzeń 30 mil kwadratowych, włość Jazłowiecka m. kw. 
około 18, włość Gródecka 12, starostwo Barskie mil 
kw. 33, włość Ladawska 9 m. kw. Takich jednak obszarów, 
jak na Polesiu wołyńskiem, wiele tu być nie mogło. 

Kamieniec (Camenecia, Cameneciwm). stolica wojewódz- 
twa Podolskiego, był już zburzony przez Tatarów w r. 1241. 
Olgierd, oswobodziwszy Podole od Tatarów, oddał Kamieniec 
ks. Korjato wieżom, którzy odbudowali miasto. Położony na 
skale w miejscu obronnem, obwarowany przez królów polskich 
murami, Kamieniec uważany był za klucz Podola, ale raz 
zdobyty przez Porte Otomańską w r. 1672, pozostawał w jej 
ręku przez lat 27. Gdy nap różno Jan III. j^rzez całe swe pa- 
nowanie usiłował odzyskać Kamieniec z rąk tureckich, posta- 
nowił przynajmniej mieć twierdzi-- powyższą ua ciągłem ba- 
czeniu, nie dopuszczać do niej żywności i [Kjskramiać czynione 
z niej wycieczki, .lakoź hetman wielki koronnv. Stanisław 
Jabłonowski, mimo doznawanych ])rzcszkód od Turków. wzni<')sł 
przy ujściu Zbrucza do Dniestru szańce ziemnej Av^an)wni. 
którą nazwano O k o ]) e m n a <i; ń r z e ś w. T r 6'] c y. b 1 o k a d ą 
Kamieńca Podolski e^^^o, za co Rzeczpospolita oświadczyła 
wdzięczność lietmanowi. Au«;ust 11. r. 1700 wydał ]>r/ywiloj 
na pobudowanie tu miasta św. Trójcy. Później w czasie kon- 



federacyi Barskiej, r, 1770, oblegany byt w nkopacsh św 
Kazimierz Pu 1 a w s k i , a po pierwszym rozbiorze Austryaey 
uprząta i;li znaczną czc^ó walów powyższych. 

Do miejscowości historycznych lub pamiątkowych w wo- 
jewództwie Podolskiem należą między innemi: Zwaniec przy 
ujściu Iwańczyka do Dniestru, miejsce bitew, wielokrotnych 
przepraw wojsk Rzeczypospolitej przez Dniestr i niepomyślnej 
ugody Jana Kazimierza z Tatarami (r. 1653) i Chmielnickim^J 
Pauiowce nad Smotrj'czem, z zamkiem Potockich, miejsc 
kilkn walk z Turkami. Studzienica, przy ujścin Studenio^l 
do Dniestru, miejsce słynne pieczarami w skałach, sadam' 
i cudownym obrazem Matki Boskiej. Czerwonogród (Ga-, 
strum Mubrtim) nad Dźurynem w pobliżu Dniestru, stolia| 
powiatu, gród starożytny, którego nazwa pochodzi niewątplivi( 
od znajdujących się tu obficie skat czerwonawych. Jużpiert 
mówiliśmy, iż był to prawdopodobnie naj znaczniejszy z grodiJti 
nazywanych w X. i XI. wieku Czerwieńskimi, od któryolh 
i nazwa Czerwonej Rusi pfiwstata. Zamek totejszy wzajemn^ 
sobie wydzierali rozrodzeni licznie książęta Waregscy, aż p(3^ 
Tatarzy w r.. 1240 nie uwtadnęli Podola. Jaziowi 
Olchowcem, gniazdn możnego i głośnego rycerskiemi dzia 
domu Jazfowieckich herbu Habdank. Dźwinogród, plJ 
ujaoiu Dzwiniaczki do Dniestru, przez Nestora zwany Z\t 
nihorod, przez innych fawinihnrod. niegdyś gród znam^ 
nity. Zaleszczyki, z trzech stron Dniestrem oblane, £ 
ni sław Poniatowski (ojciec króla) uczyni! osadą fabrycs 
głośną wyrobami [Jócien, kamlotów, sukien i t. p. Latyczdl| 
przy ujściu Wolka do Bohu, miasto stcJeczne powiatu, sły] 
cudownym obrazem Bogarodzicy, koronowanym w roku ITO 
Pilawce zostały nadane r. 1363 Prandocie Szczukoekieią 
przywilejem Kazimierza Wielkiego, który, dźwigając PodQ| 
z pustkowia i upadku, i w przywileju powyższym juwiam 
że „chcąc, aby ziemia podolska, będąc^T w stanie zupe}nM_ 
zniszczenia i wyludnienia z powodu napadów Tatarów, osS 
dloną została" i t. d. Bar nad rzekst Rowem, miasteczl 
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^P pierwej zwane Rów. nabyte przez królowę Bonę i przezwane ^^m 
na pamiątkę jej kaiijBtwa włoskiego Barem polskim (poloni- ^H 
cum), miało zamek, wzniesiony przez nią wielkim nakładem, ^H 
do wstrzymywania napadów nioprzyjaciót. Bar stał się histo- ^^M 
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rycznym od zawiąż; 
1768 r. konfederaoyi 
■ ozkaeh podolskich n; 
,prowincyi osnnł tomi 
za^ jego, Michał, wyd 


mej na zamku tutejszym dnia 1 marca ^^B 
i. Doktor Józef Rolle, historyk, o zame- ^H 
ipiaat cale dzieło, a na tle stosunków tej ^H 
iw kilkanaście cennych prac swoich, ayn ^^1 
.ał starostwie Barakiem książkę oddzielną ^H 
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Województwo Kijowskie. 



Podiug na j dawniejszego z kroiiik.irzy ruskich, Nestoraj 
ziemia kijowska nad Dnieprem zamieszkana byta przez plemię 
słowiańskie Polan. Za[jewne tak nazwani byli oni od tego, źe ■'. 
zamieszkiwali pola, czyli byH rolnikami, równie jak Polanie ' 
leeMcoy nad Wartą. Polanie kijowscy uciskani byli przez 
wojowniczych Drewlan, a potem płacili daninę Chozarom. 
W r. 864 dwaj Waregowie z drużyny Ruryka: Askold i Dir, 
płynąc Dnieprem do Carogrndu, pytali Kijowian; „C?sjy s( 
grodek?", a odebrawszy go Chozarom, lub przyjąwszy służba 
u kahana chozarakiego, panować w nim zaczęli. W roka i 
Oleg, opanowawszy Kijów po zabiciu Askolda i Dica, pK!6{^ 
niósł tu stolicę swoją z Nowogrodu. Waldemar, czyli Wlodzi-ł 
mierz, przyjąwszy roku 988 wiarę chrześcijańską, pobudował S 
w Kijowie pierwsze cerkwie. Miasto zasłynęło wówczas haa-^ 
dlem, który z całej Rusi gromadził tu futra i inne płody wy* 
wozowe, spławiane Dnieprem do morza Czarnego i Sródziej 
ninego, a z Grecyi i Wschodu ściągał złoto, adamaszki, i 
i t,d. Kijów był właśnie w najświetniejszej epoce swego i 
woju, kiedy w złotą jego bramę uderzył zwycięskim „szczerw 
cem" Piast polski, gwoli symbolicznemu zwyczajowi zdobywct 

Od czasu, w którym Jarosław I. wszystkie ziemie swoja 
pomiędzy pięciu synów podzielił, państwo Kijowskie zaczęt 
się chylió ku upadkowi. W ciągłych wojnach domowych j 
dność tronu wielkoksiążęcego upadła. Kijów, wielokrotniJ 
zdobywany i łupiony przez Rurykowiczów, wydzierających go 
sobie nawzajem, zdobyty został nareszcie przez Mongołów Ba^ 
tuhana w roku 1240; odtąd, lat 80. płacił z całą Rusią polu-l 
dniową haracz „baskokom" tatarskim. W takim stanie Gedy-^ 
min, Wielki ks. litewski, pobiwszy książąt ruskich, zajął Kijów 
i do państwa htewskiego go przyłączył. Odtąd następcy Ge- 



(lymina, a mianowicie syn jogri. Olgierd, wnuk, Władysław 
Jagiełło, i dwaj prawnukowie: Władysław Warneńczyk i Ka- 
zimierz Jagiellończyk, powierzali na prawie lennem rządy 
księstwa Kijowskiego, to jest Ukrainy, spokrewniony m z sobą . 
książętom ruskim i litewskim. Ostatni z tych książąt, Symeon \ 
Olelbowifiz, czując się bliskim zgonu, poflłaJ r. 1470 Kazimie- ; 
rzowi Jagiellończykowi, jako swemu zwierzchniemu panu, konia I 
białego i luk, których w bojach zwycięskich zażywał, polecając 
w opiekę młodocianego syna swego, Bazylego. Kazimierz chciał \ 
Bazylemn powierzyć rządy Kijowa, ale oparli się temn Litwini | 
z obawy, żeby ta prowincya nie zamieniła się w dziedzictwo, j 
pozostając tak długo w posiadaniu jednej rodziny. Król mia- 
nował przeto r. 1471 dla Kijowa, już nin księcia, ale woje- j 
wodę kijowskiego w osobie jednego z pan:5w litewskich, Mar- i 
cina Gasztolda, i tym sposobem księstwo przeszło na woje- I 
wództwo. I 

Na sejmie lubelskim r. 1569 woj. ICijowskie wcielone zostało j 
do Korony i pozostawało przy niej do 30 stycznia 1667 r., w kto- I 
rym to czasie odstąpiony- zosta! Kijów pokojem andruszowskim j 
Rosyi na lat dwa. W r. 1686 zawarty został z Rosyą traktat 1 
przez Krzysztofa Grzymultowskiego, pełnomocnika Rzeczypo- 
spolitej, w widokach wciągnięcia Rosyi do aliansu przeciwko 
Turcyi i odebrania od niej Kamieńca z Podolem. Pokojem I 
tym ustępowała Polska Rosyi Ukrainę zadniepraką, czyli część J 
województwa Kijowskiego, położoną na lewym brzegu tej rzeki, | 
a na prawym Kijów z okręgiem, około 30 mil kwadratowych I 
rozległym, i miastami: Trypolem, Stajkami, Wasilkowem I 
i Wyazogródkiem. Tym sposobem województwo Kijowskie J 
zostało znacznie uszczuplone, a granice jego od r. 1686 do j 
1772 były następujące: na północ województwo Brztjsko-litew- J 
skie i Mińskie, na wschikl Dniepr, począwszy z północy od I 
okolicy Lubecza, a skończywszy przy ujściu Taśminy, z wy- I 
jątkiem okręgu Kijowa w kształcie klina, który na prawym I 
brzegu tej rzeki stanowił posiadłość rosyjską. Na pt^udniu 
jewództwo Bractawakie, mała przestrzeń Podolskiego i od J 





Orjginnlno drzeworytj z dzislii Grnia/Jo cnoty" Bbi 



Bratdawskiefjo do Dniepru stepy Zaporoża, zwJine „dzikierai 
polami", a po przyłączeniu ich do Rosyi, Noworosyą. Sciunc 
zachodnią stanowiło województwo Wotyńskie. 

W ninieJKzem miejscu zaznaczyć musimy, co wtaiciwui 
znaczył wyraz „Ukraina" i du jakich ziem go stosowano. 
Wyraz Ukraina — powiada Bartoszewicz — rodowodem 
swoim bardzo łatwo się tlomaczy. Ukraina, to każda zieniicL 
na kraju czyli na krańcu, u granicy, n kraju państwa po- 
łożona. Krainą nazywa w r. 1350 hiskup kujawski powia^ 
leżącj*na granicy ziem krzyżackich, na kraju czyli u kraju 
ziemi Dobrzyńskiej. Nazwa akrainy. stosowana do ziem 
Kijowykich od czasu ostatecznego ich wcielenia (roku 1471^ 
do Litwy, nie miała nigdy charakteru oficyalnego i oznacz:^' 
jedynie tyle, co „ugranicze", południowy kraniec, kraj 
Wielkiego kaięatwa Litewskiego od strony „ordyńców". Urz^ 
downie raz pierwszy została ona użytą w 20 lat po wcielenia' 
Kijowszczyzny do Korony w tytule głośnej ustawy z r. 1589'. 
„Porządek z strony Niżowci^w i Ukrainy", chociaż i tu jako; 
tylko imię pospolite, a nie nazwa polityczna, urzędowa pro^ 
wincyi, Wereszczyński , biskup kijowski, za Zygmunta IH. 
pierwszy chyba (w znanej sWej przestrodze Rzecz;'pospo]ite}J 
używa nazwy „Ukraina" w nieco ścislejszem znaczeniu; 
Al. Jabłonowski powiada, źc od owych czasów pod nazwie 
Ukrainy, w rozległem tej nazwy znaczeniu , poczęto w głębi' 
Korony i Litwy rozumieć szeroki, prawie bezbrzeżny obszaP 
ziem, roztaczający się za Sluczą i Murachwą. to jest grani- 
cami przyrodzonemi Wołyniu i Podola na dorzeczu Dniepru"^ 
i Bohu aż do szlaku „murawskiego" i „piil oczakowskich ", 
a ktiiry aktem nnii 1666 r. przyłączono do Korony. Obszar 
nietylko stepowy, ale obejmujący i Polesie naddnieprowe, 
urzędownie rozpadający sii; na dwa województwa: Kijowskie 
i Bracławskie. 

Powyżej zaznaczyliśmy granice województwa Kijowskiego 
takicj jakie zastał rok 1772, to jest od traktatu (Jrzymultow- 
skiego z roku 1686 istniejące, dające się ściśle oznaczyć. Nii.' 
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można jednak pominąć wiadomości o granicach dawniejszych, Ą 
znacznie obazerniejwzyph . lubo za Dnieprem i od Zaporoźa I 
bardzo zmiennycli i nieokreślonych. Zawojowane 'przez Gedy- | 
mina księstwo Kijowskie nie miato ścisłych granic, Dzielnica. 1 
Kijowska leżała wówczas na obydwJch brzegach Dniepm, \ 
począwszy od Polesia Mozyrskiego aż do limanu dnieprowego 
i Czarnego morza. Lecz granice od wacboda i zacbodn, prze- 
ważnie stepowe i w krajn bądź pustym, bądź mało bardzo 
zaludnionym nie przedstawiały nic pewnego. Na wschodzie 
zwłaszcza ginęły w pustyni, ciągnącej się ku „szlakowi mu- 
rawskiemu", mając niby rzekę Orelg za przedziid od koczu- 
jących Krymcdw. Po zmianie księstwa na województwo (1471 r.), 
Tatarzy wprędce spędzili straże litewskie z Oreli, Tawani i ujśó 
Dniepru, a granica, posunięta dawniej aż nad brzegi morza i 
Czarnego przez Witotda, zaczyna się teraz colać lub falowai. J 
Zn to na północy, po odpadnięciu w r. 14S2 Czemihowa od 1 
Litwy, za Dnieprem przybył Kijuwoiri Lubeoz z włością. ■ 
Nawet od Wofynia i Bracławia „liiskupszczyzna" i Zwino- 
grodazezyzna wciąż były sporne, Granicę północną z oderwą- . i 
nym r. 1569 od województwa Kijowskiego na rzecz Litwy i 
powiatem Mozyrskini dopiero komisya 1622 roku wyrainiej 
zaznaczyła. h 

O rozgraniczeniu za Dnieprem, gdzie się województwo | 
Kijowskie na catej pólnoeo-wsehodniej linii z carstwem Mo- 
I skiewakiem stykało, rozstrzygały Już nie komisye, lecz fakty- 
I czna przewaga orężna lub sibiiejszy napór kolonizaeyi. Pomimo 
I odpadnięcia w r. 1482 Czernikowa , Lubecz pozostawał stale , 
przy Kijowie i granica lubecko-czernihowaka stale trzymała " 
się linii równoległej, o kilka mil od Dniepru idącej poza nim, 
z północy na pirfudnie, od powiatu Rzeczyckiego do rzeki J 
Desny. Za panowania litewskiego Putywl należał jeszcze do I 
Kijowa, zanim go posiadł nieprzyjaciel, jak się skarżą jeszcze I 
r. 1&20 ziemianie kijowscy. Naturalną granicę wschodnią Ki- I 
jowszezyzny od carstwa moskiewskiego stanowił „szlak mu- 1 
rawski", snnjący się linią wododziału Dniepru z Donem. Ni© I 
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umieli jednak Rtarostowie, ziemianie i kozacy kijowscy i tej I 
linii w awera ręku utrzymaj i stracili wcześnie źri^dla Suły, I 
Pała i Worskli. Samar zaś juź wypływał z „ziemi tntarakiej ", I 
a od stepu Nogajskiego i Perekopakiego granicą były „Koń- I 
akie wody", zaś za „Porohami", sam Dniepr aż do swego J 
limanu. ■ 

Za czasów litewskich województwo Kijowskie daieliłoa 
Bię na powiaty: 1} Mozyraki, później od Kijowa oddzielony,ł 
2) Lubecki, od aiewiecazczyzny ezemihowskiej po r, 14821 
pozostały, 3) Ozarnubylaki, 4) Owrucki na Polesiu ki--ł 
jowskiem, 5) Żytomieraki, czasem do WcJynia zaliczany, I 
6) Kijowski, 7) Osterski nad Desną, Sj Kaniowski, I 
w którego części zadnieprakiej leżało starostwo Perejasławskie -1 
i 9) Czerkaski, zajmujący południową część województwa poM 
obu brzegach Dniepru. Przy regulowauiu sądownictwa i granie, m 
wobec przygotowywane] unii krajów, zrobiono w rokn 1566 4 
zastrzeżenie, aby, ze względu na złe drogi i potrzeby ziemian,! 
Księgi byty rozłożone w trzech miejscach, to jest Kijowi^n 
Żytomierzu i Owruezu. Tym sposobem, po połączenia wojew.J 
Kijowskiego z Koroną, r. 1569 u organizowano trzy powiaty;! 
Kijowski, Żytomieraki i Owrucki, w którj^eh powiaty dawniej-B 
Bze w liczbie 9 zostały w rodzaju niby okręgów. Sejmikifl 
odbywidy się w trzech miastach powiatowych, a po odpadnic^ 
ciu Kijowa, w Żytomierzu i Owruezu, gdzie obierano jednaka 
zawsze sześciu posłów sejmowych {po dwóch z powiatu), dwal 
deputatów na trybunał i jednego komisarza do Kadomia. S&-1 
natorów większych było w województwie trzech, t.j.: biskup,] 
wojewoda i kasztelan, kijowscy. Starostwa grodowe były dwaił 
Żytomierskie i Owruckie. Niegroduwo: Bialoeerkiowakie, Bo-I 
hudawskie, Czehrj-ńskie, Czerkaslsie, Kaniowskie, Korsuński^fl 
Trechtymirowakie, Eruailowskie i inne. Wojewoda byt zarazem.1 
generałem ziem kijowskich. Zbrojne okazowanie odbywało sicl 
pod Zj-tomierzem w poniedziałek po Zielonych Świątkach. I 
Gwagnin powiada, że chorągiew herbowa województwa Ki- J 
jowskiego była zielona, o dwu rogach, i że z jednej strony J 



i w czerwonem polu pogoń litewakifc, a z drugiej, w bia- 
lem polflj czarnego niedźwiedzia, z lewą przednią nogą., do 
góry nieco podniesioną. Herb powyższy, wobec połączenia 
Kijowa z Koroną, musiał uledz zmianie, a chorągiew jui tylko 

■ z jednej strony niiaJa niedźwiedzia, z drugiej zaś miejsce po- 
tgoni w czerwonem polu zajął anioł biały, trzymający w pra- 
Łwej ręce miecz dobyty, na dÓl końcem spuszczony, w lewej 
Lzaś pochwę, której koniec miecza dotykał. 

Podług możliwie ścisłych obliczeń, podanych w dziele 
^Źródła dziejowe" przez Aleks. Jabłonowskiego, caJa Ukraina 

■ polska przed rokiem 1686, to jest, traktatem Grzym ul to wskiego, 
\ przedstawiała powierzckoi mil twadratow^'ch 4700. W tej 

jromnej rozlegloiści , przewyższającej dwukrotnie przestrzeń 
I dzisiejszej Kongresówki, a trzykrotnie Galioyi, dwa wojewódz- 
Jtwa „ukrainiie": Kijowskie i Braelawakic, obejmowały mil 
Łkwadr. 3,163, a tak zwane „dzikie pola", czyli stepy niżowe 
li oczakowskie, mil kwadr. 1,537. Samo wojew. Kijowskie, to 
Tjest bez Braclawakiego i Dzikich pól, liczyło mil kw. 2,534Vj: 
I poszczególnie zaś: powiat Owrucki 280, Żytomierski 253, 
i Kijowski 2,001'/.. 

Wtad. Łubieński w swojej geografii, wydanej r. 1740, 
U tak pisze o województwie Kijowskiem: „Kraj we wszystko 
-obfitający, ale zawsze podległy buntom hajdamackim i naja^ 
zdom tatarskim, dla. czego tam miasta muszą być albo mocno 
obronne, albo zupełnie zdezelowane". Cu się tyczy hajdamaków 
ci z niesłychaną śmiałością napadali na wsie, dwory, a nawet 
i miasta do końca panowania Stanisława Augusta. Pod wzglę- 
dem wyglądu zewnętrznego ziemie ukrainne przedstawiidy trzy 
odrębno charaktery: Polesie ukraińskie nad dolną Pry- 
peoią i jej dopływami: Uazą i Słowieczną, stanowiąc północną 
Ukrainę, przedstawiało jeden zwarty przestwór borów podmo- 
kłych, będący dalszym ciągiem Polesia wołyńskiego i Piń- 
skiego. Dalej ku południowi, w pasie Żytomierza i Kijowa, 
Ukraina przedstawiała się jako kraj najbogatszy, najlepiei 
zaludniony, rolniczy, mający naprzemian „zapola" i » 



jeszcze pasma lasów. Wreszcie południowa Ukraina po obaS 
brzegach Dniepru przectodzila w bezbrzeżne stepy i ^dzikiBl 
pola", ku morzu Czarnemu i Azowskiemu rozpostarte, 1 

Największy przestwór dzikich prawdziwie pól (mówi ALJ 
Jabłonowski) i rozległych równin ateptiwych. wiosną tylkoM 
zielonych, przedstawia! Niź dnieprowy, po obu brzegach Dni^ J 
pra, poniżej rzek: Oreli i Taśminy. W prawo i w lewo ods 
Porohów, byl tu źwiat pustyi bezbrzeżnych, a jednak nie bez 
wód i lasów. Ca2e dorzecze Samary okryte hylo .pięknymi 
lasami, skąd Kozacy brali drzewo na swoje lekkie lodzie, zaś 
inżynier Rzeczypospolitej, Beauplan- w KYII. wieku brsl ma- | 
teryal do budowy Kudaku. Samo wejście Dniepru w .Dzikie] 
pola" osłaniał głośny „Czarny las", gdzie często Tatarzyj 
w swoich wyprawach łupieakich „koszem" zapadali. 

Gdy przewaga oręża Olgierda, Witolda i pierwszych 1 
Jagiellonów zaczęła słabnąć i cofać granice państwa Litewsko-jJ 
polskiego od brzegów morza Czarnego ku północy, złowrogiflł 
sąsiedztwo hord tatarskich zaciężyło niebawem nad rozko8ziU|{l 
ziemią ukrainną. Kieprzerwano pasmo jej nieszczęśó, rozlewał 
krwi i żałoby rozpoczyna w r. 1482 napad cara hordy pera^ł 
kopskiej, Mengligireja, który zamienił w perzynę wszyBtkq^v 
ziemię ukraińską, tak, że na całym obszarze, zalanym faląrl 
zniszczenia, ocalały tylko zamki: Żytomierz, Bracław, Kanióflf |^ 
i Czerkasy. Odtąd najazdy tatarskie przez dwa wieki z góniril 
stały się tłem codziennem dziejów Ukrainy, której pra wio J^ 
Icażda stopa ziemi nawskróś przesiąkła krwią bohaterów, spie-'*3 
szących iJomnie i ochoczo z nad Wisły na knvawe bo}A| 
z bisurmany. 

Tatiirzy mieli prawie st^e swoje szlaki, którymi i 
„pól dzikich" zapuszczali swe zagony wgląb Ukrainy. Selafl 
tatarski nie był drogą ani gościńcem kupieckim, ale i 
wyłączny charakter. Wszystkim wiadomy, był rzadko wid* 
mym. Znanym by! jego ogólny kierunek, wymijający prz 
prawy przez większe r?eki, ale nie były znane nigdy poszcM 
gólne jego zwroty. Szerokość szlaka odpowiadała 



Lczarabiilu". Pospolicie rozd.-jgnł sit; on wszerz ^ua dwoje 
(etrzelanic z luka", ale nieraz, gdy szła cala horda, to i na 
nil parę. W pustyni oryentowano się mogiłamL Szlaki główne, 
»o doprowadzeniu hordy lub czambułu do okolic zaludnionycb, 
pako celu kiiżdej wyprawy, dzieliły się na uboczne zagony. 




1 ZAPOROKA. 

Lew aiid owakiej. 



pijące siecią kraj cafy lub upatrzone jego częścL Dopiero 

t^a tych uboeznycb szlakach odbywały się Iowy na zaakoczo- 

I Dych z nienaeka mieszkańców i icb dobr^^. Ponieważ szlaki 

większe odpowiadały wododziałom większych rzek Ukrainy, 

było więc ich tyle, ile samycli wododziałów, mianowicie trzy: 

Szlak czarny, mii^dzy dopływami Bohu i Dniepru; Ku- 
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cżmański między Bohem i Dniestrem iMurawski między 
Dnieprem i Donem. Był jeszcze czwarty szlak Wołoski za 
Dniestrem, który z Budziaku, czyli nadmorskiej Bessarabii, 
prowadził na Ruś Czerwoną, ale ten Ukrainy nie dotykał. 
Trzy pierwsze miały za punkt wyjścia Perekop, od którego 
rozchodziły się w różne strony. 

Szlak Czarny, po tatarsku „Bżorna islach^, rozpoczy- 
nał się właściwie dopiero w Czarnym lesie, od którego 
i nazwę swoją nosił, w uroczysku na wierzchowiskach rzeki 
Ingułu, gdzie Tatarowie „zapadali koszem", dopóki się wszyscy 
nie zebrali. Szlak Kuczmański, rozdzieliwszy się ze szla- 
kiem Czarnym u Martwych wód, przechodził na prawą 
stronę Bohu przez bród, zwracał się wododziałem Bohu i Dnie- 
stru aż ku granicy podolskiej, gdzie na wododziale z Rowem 
znajdowało się uroczysko Kuczman, skąd biegł już Podolem 
ku Lwowu, omijając Bar i Czarny Ostrów. Szlak Murawski 
ol Perekopu biegł między dorzeczami Dniepru i Donu wzdłuż 
-wschodniej granicy Ukrainy zadnieprskiej do Tuly i Moskwy. 

Po napadzie Mengligireja na Ukrainę, postanowił „ho- 
spodar^ litewski i król polski, Kazimierz Jagiellończyk, umoc- 
nić należycie zamek kijowski, zebrał tedy wielkie wojsko, 
począwszy od kniaziów Siewierskich aż do włości podlaskich. 
Na robotę zaś kijowską przychodziło po 20,000 toporów z wło- 
ści podnieprskich. Litwa miała swój system obronny, t. zw. 
bojarszczyzny, czyli osadzanie dokoła każdego zamku 
„hospodarskiego*^ siół bojarami, a czasem i szlachtą, z obo- 
wiązkiem utrzymywania i obrony tych zamków, wysyłania 
straży i czat w pole i występowania zbrojno na każde za- 
wołanie wojewody, czy starosty. Wyciągnięto tedy w poprzek 
Ukrainy całe jakby trzy linie obronne podobnych zamków 
z bojarami. Straże były trzech rodzai: zamkowe, ostro- 
go we (miejskie) i polne. Te ostatnie czuwały w stepach, 
w pobliżu szlaków i u ł u s ó w tatarskich. Ka pograniczu Litwy 
i Korony kombinowały się straże litewskie i polskie. Od wstą- 
pienia na tron króla Zygmunta I. (roku 1507). jazda polska 
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[ znajdowała się joź zawsze na straży Rusi i Podula w sile od 
1 1000 do 3200 koni. W połowie XVI. wieku system obronny 
I litewski okaz9i się juź zużytym, a wystąpiła potrzeba zacię- 
Iżnego żołnierza. Próby uorganizowania zbiegających się 
usi, Litwy, Moskwy i Polski nad dolny Dniepr przyby- 
r. zwanych z tatarska Kozakami, okazały się zawo- 
dnemi. Poczęto zatem czyaió zaciągi z żywiołu miejscowego 
i Polaków, oraz utrzymywać po zamkach puszkarzów. Za naj- 
skuteczniejszy BpoaOb zabezpieczenia Ukrainy uważał Batory 
podbój Krymu, co Zamojski podzielał i co uskuteczniłaby 
Polska, gdyby nie śmierd wczesna Batorego, po którym Zy- 
.gmunt in. żył przeważnie ideą odzyskania tronu szwedzkiego. 



Województwo Bracławskie. 



Fu przyłączeniu Podula wla.śeiwego. czyli województwa 
Podolskiego, podczas unii lubelskiej w r. 1569 do Korony, 
z Podola, niżej położonego nad Dniestrem i Bobem, czyli Po- 
dola ukrainnego, utworzono województwo Bracławskie z zam- 
kami: Braelawiem, Winnicą i Zwinogrodem. Gdy podczas 
tegoż sejmu połączone zostało następnie z Koroną wojewódz- 
two Kijowskie i Bracławskie. polecono zaraz w roku nastę- 
pnym (1570) osobnej komisyi ustanowienie granic nowego 
województwa. Ponieważ na zachodzie województwa Braci 
skiego wiadomą granicą od Podola była rz. Muracbwa, a na 
południ o-z ach odzie od Wołoszczyzny Dniestr, głównem przeto 
zadaniem tej komisyi była granica północna od województwa 
Kijowskiego.. Wyprowadzoną ona została od półno co- wscho- 
dniego krańca Podola, z okolicy Ulanowa, i skierowana Czar- 
nym szlakiem, to jest wododziałem, pomiędzy Tetorwią, H 
lopiatcni i Eaetawicą z jednej strony, a Savwi:)v\v\. "\ieŚ 
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i dopływami górnej Rosi z drugiej. Dla umorzenia sporów 1 
gi-anleznych , Stefan Batory 1584 r. w przywileia dla miafitaT'! 
Korannia, za linię graniczną dwóeh województw ukrainnych 1 
(Kijowskiego i Bradawskiogo) prueznaczyt Uborski Tyhic^ł 
(poczynając od Woronnego), a juź przez to samo i Sine wody. 9 
Granica ta pozostawała jednak długo sporną w okolicach'! 
„Zwinogrodczyzny", jak również nieuchwytnej „Biskupazczy- I 
zny" jako pnstyni, gdzieś na Orzechowaćcu w dorzeczu górnej' 1 
Rosi, nadanej niegdyś, może przez Witołda, biskupom kijów- 1 
skim. Co do granicy południowo-wschodniej województwa^ 
Bracławslciego, to Beauplan naznacza ją na swej mapie, po-^ 
czynaji^c od Dniestru, znacznie niżej Kucznrhanu przez Ka-B 
jalnik i Telignl do Bobu, powyżej ujścia Czyczaklei, gdzi&a 
stał zamek turecki B^aklej u rzeki Suchej, stąd do Ingulal 
w punkcie, przez który prowadził „szlak Czarny", idący kafl 
Targowicy poniżej „Czarnego lasu", odkąd już poczynaJa si^fl 
granica kijowska. I 

Pod koniec XVI. wieka — jak mówi Al. Jabłonowski— 1 
większą część województw ultrainnych zajmowały jeszcze dzi- 
kie pola, to jest pustynie, stepy; iyeie zaś polityczno-społeczne 
skupiflio się tylko w pasie rolniczym, t. j. poleskim, w Kijow- 
szczyźnie i na Pobożu, bliżej zamków królewskich w wojewj 
Bradawskiem. Ruch atoli osadniczy począł już ogarniać pu-g^ 
atynie owe, jednę po drugiej, nawet w pasie przy granicaol 
południowych województwa, który nazwano Pohereżem. 

„Po unii lubelskiej i przyłączeniu ziem ukrainnych dfl 
Korony — mówi Jabłonowski — poataó się ich zmieniła. W^ 
stępuje nil pierwszy plan, trybem polskim, stan rycerska 
szlachta, a wszystko pocziyma się stosownie do jego potrzeH 
Starostowie, wojewodowie nawet, już nie mają mocy nad nin 
jak pierwej, zdobywa on aobie własne ziemstwo, sądy sUkM 
Do jego też potrzeb nagina się i podział województw sądowo-ł 
administi-acyjny. Powiat przestaje być równoznacznikiem obrębi 
(irzysądu zamkowego starostów, a staje aic powoli, faktyczni^ 
zakresem terytoryalnym sądn ziemskiego szlachty. Utrzymuj^ 



się zatem w starym obrębie tam tylko, gdzie jiiż_bojnratwi.i 
miejscnwe zdobyto sobie prawa ziemian, szlachty, f^zie szla- 
chta stata się już potęgą — nawet liczebnie. A więc w woj. 
Braclawakiem tlwa byty tylko zamki hospodarskie, czyli wiel- 
koksiążęce i dwa po\viaty: Winnicki i Bractawski. Po nnii te 
same dwa pozostały i nadal. PrtJbowano jeszcze od czasu do 
czasu wskrzesić trzeci powiat Zwinogrodzki, o rubieżach zu- 
pełnie nieokreślonych (bo trudnych do określenia w pustko- 
wiach). Nie posiadamy teź wyraźnie określonych granic między 
powiatami: Winnickim i Braelawakim. W dukcie {granicznym 
z r. 1546 jedno tylko wjTażnie wskazano, że na tyra rubieżu 
przedziela powyższe powiaty „szlak kuezmański", przechodzący 
tu pomiędzy Nowosielcami a Noskowcami (stobodąl". 

Powiat Winnicki byl najmniejszy, bo zajmował naj- 
więcej zaludnioną część pólnooo- zachodnią wojewewództwa 
Bracławskiego nad Bohem, posiada! jednak przestrzeni około 
200 mil kwadratowych. Powiat Bracławski obejmował cal% 
poladniową i wschodnią połowę województwa nad Dniestrem 
i Buhem, a przestrzeń jego wynosiła około 420 mil kwadr, 
okładał się on jtidnalt z dwOch obwodówL Bracławskiego i Zwi- 
nogrodztiego. Zwinogrodzki, który miał obejmowaij. dawniej 
pustynie Sinych wód, po zburzeniu zamku w Zwinogródce zo- 
stał tylko nominalnym. Aleks. Jabłonowski podaje rozległość 
obwodu Bracławskiego na 292^3 mil kw,, a Zwinogrudzkiegf 
na 127 — 8. Ten ostatni byt jednak pierwej znacznie większym. 
Wobec poczucia potrzeby odbudowania twierdzy Zwinogrodz- 
Idej, utrzymywała się też na Ukrainie głucha pamii,'ć dawnego 
obszaru Zwinogrodczyzuy — „aż do lasów kaniowskich i gra- 
nicy czerkaskiej" (1570 r.). Gdy atoli zamek ten nie powsta- 
"wal, obszar ten podzielono za Batorego w r. 1584 pomiędzy 
obydwa województwa ukraiime. naznaczając za linię rozgra- 
niczenia między Kijowskiem i Bracdawskiem rzekę Uhorski 
- Tykicz. Tę część Avłaśiiie, która do weje-wództwa i powiatu— 
Braclawakiejp odpadła i w powiecie tym wschodnią częśó jego 
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łącznie z dawną pustynią ^Umaniem" stanowiła, nazywa Ali 
Jabłonowski obwodem Zwinogjrodzkim. 

Zygmunt Aujiust, wdelając na sejmie w Lublinie 1569 t 
podolskie i wołyńskie ziemie dn Korony, zaręcza pod d. 29 
maja obywatelom nowo utworzonego wojew. Braelawskiegof 
że „wszelkie sprawy ich, tak u sądów grodzkich i ziemskicłb 
jako też za apelacyami na sąd nasz przypadające, z pany rar 
darni koronnemi sądziło i odprawnwac; mamy i powinni b^ 
dziemy statutem litewskim, przez nas im dzierżeć poprzysięł 
ionym, który im woale zostawnjemy". Poezet wojewodów* 
braelftwskieh rozpoczął Roman ks, Sanguszko, pierwszym 
kasztelanem traclawskira został Jędrzej kniaź Kapusta, Na^ 
danie herbu nastąpiło r. 1589, o czem brzmi uchwala sejmowaa 
„Pisarze zicmsfy. gdy sprawy w trybunale odprawowane będ% 
mają księgi osobne mieć, a wszystkie sprawy do tych kaiąa 
piainem ruskim iwpisowaii, dekreta i sprawy wszelkie takżi 
pismem ruskim wydawać za pieczęcią województwa. Herbów 
pieczęd ma byd pół księżyca a krzyż". Ta objaśniamy, iż i 
chorągwi bracławskiej umieszczony był w polu czorwonei 
krzyż kawalerski, mający w środku tarczę błękitną, na które 
póiksiężyc. Województwo Braelawskie miało dwóch senatorów 
większych: to jest wojewodę i kasztelana braclawskif^b; 
na sejm wybierało sześciu, to jest po dwóch z powiatu, utrzy? 
mując nominalnie, choć nie faktycznie, istnienie powiatu ZwŁ4 
nogrodzkiego. Deputatów na trybunał lubelski wybierano dwóchj 
Niezależnie od tego, województwo Bractawskie, podobnie jal 
Pfdolskie, miało swoich sędziów pogranicznych, którzy wraa 
z komisarzami od Forty ottomariakiej i hana tatarskiego zsył 
łanynii, rozsądzali sprawy i kłótnie, zachodzące między oby9 
watelami tych dwóch państw. 

Gdy na mocy konstytucyi sejmowej z r. 1598 przenja 
sione zostały sądy ziemskie i grodzkie oraz sejmiki z Bractftj 
wia do Winnicy, wówczas to ostatnie miasto poczęło byi 
uważane za stolicę województwa. Ziematwu Winnickiemu nm 
znaczono trzy, dla grodu zaś Winnickiego cztery kadenc^ 



sądowe do roku. "Wobec wzrnstujrtcegu zaludnienia stepijw, 
ustawa sejmowa ■/. r, 1791 utworzyła w wojew, Braeławskiem ■ 
czwiirty powiat Nadbohski i powiększyła odpowiednio liczbę 
posłów z sześciu na ośniiu, co wszalcże, z powodu konfedera- i 
cyi Torgowiekiej i rozbifiru Rzeczypospolitej, nie przyszło do I 
skutku. Po nastąpionym rozbiorze, z województwa Braeław- J 
skiego utworzono najprzód gubernię Braclawską, która została I 
pt'izniej na czas krótki nazwana Wozneseństą, aż nareszcie' j 
utworzono z czterc.eli województw istniejące dotąd trxy guber- \ 
nie: Kijowską, Podolską i Wołyńską, pomnożywszy znacznie J 
liczbę powiatów. 1 

Województwo Bracławskie miało glebę najiyźniejszą ze J 
wszystkich województw całej dawnej Polaki. Boh, płynąc krę- 
tem korytem przez środek województwa, praecinat je na dwie i 
prawie równe części, z których zabierał mnóstwo rzek po- ■ 
mniejszj^h i strumieni, a mianowicie: Zhar, Sob i Sina woda, J 
czyli Siniucha, utworzona z połączenia Tykicza Gnilego z Ty-1 
kiczem UlKirskim. Pohidniowa cz^^i? wojew. Braetawskiego,! 
ciągnąca się ponad Dniestrem i stepami tatarskimi, zwała się I 
z dawna, jak już to nadmieniliśmy powyżej, Pobereżem, t. j. I 
pobrzeżem, pograniczem, które było przeważnie we władaniu 1 
dwóch rodzin magnackich: Potockich i Koniecpolskich. Pola' 
zasiewane tu są przeważnie kukurudzą. a tak zwane basztany 
(z tureckiego bostan — ogród w polu) pokryte są kawonami ■', 
i melonami , winograd przyodziewa skaty naddniestrzańskie, 
dziko rosną brzoskwinie, morele i szparagi. 

Na południe od Fobereża i granic wojew. Bracławskiego, 
nn. przestrzeni między Dniestrem i Bohem, ciągnęło się ku 
brzegom morza Czarnego tak zwane Pole oczakowskio, 
inaczej jedysaiiskie. Nazwa jnerwsza pochodziła od porta- 
nadmorskiego Oczaków, położonego przy gardzieli limami dnie- 
prowego, druga zaś od hordy „ Jedysaiiskiej " Tatarów, koczu- 
jących po stepach „pola ocz akowskiego". Za Witotda i Wła- 
dysława Jagiellończyka „pole oczakowskie" należało do W. 
ks. Litewskiego. Za Kazimierza Jagiellończyka jeszcze Litwa-^ 



— 2ty() _ 

mimo faktycznego cofnięcia się od brzegów Czarnego morza, 
nie zrzekała się wcale swych praw do całego .pola c>czakow- 
skiego". usiłując spędzić z niego Tatarów przemocą i zastrze- 
gając później sobie prawa swoje w układach z Turcyą. W roku 
n. p. 1542 taką udzielono -naukę* tym. którzy są' wysłani 
„na ukazanie granic z paóstwy cara tureckiego*: ..Jeśli Turcy 
będą mówić, iż to tatarskie są pola. bo na nich znać grobv 
tatarskie, odpowiedzieć, żeśmy na on czas dopuścili Tatarów 
Oczakowa używać dla posług, które Tatarowie na on czas nam 
czynili*^. Parę lat pierwej w ^nauce*^, danej ir. 1540 1 dzier- 
żawcy Winnickiemu Kmitvczowi ..o ffranicach między państwy 
Jego król. m. i ziemią Wołoską oraz Białogrodem, bardziej 
jeszcze ostro występowano, nakazując powiedzieć posłowi suł- 
tańskiemu: -ilv granic oczakowskich ukazywać nie możemy, 
bo Oczaków jest króla Jmci i stoi na gruncie własnym Wiel. 
księstwa Litewskiego i z dawnych czas kutemu państwu nale- 
żał i trzymany był, czemu świadczą i j, pisma dokonczalne"^ 
z carami perekopskimi. Na takich to niezmiernych przestrze- 
niach roztaczały się obszary dwóch województw ukrainnych: 
Kijowskiego i Bracławskiego, w epoce zjednoczenia ich z Koroną. 
Podług spisu wsi z roku 1625 znajdowało się wówczas 
tychże w województwie Bracławskiem 285, nie licząc tylko 
sadyb i chutorów, rozsianych pojedynczo. Przez wńek XVII. 
i XVIIL osadnictwo i zaludnienie pustyń posuwało się tak 
szybko, iż pod koniec bytu Rzeczypospolitej woj. Bracławskie 
liczyło j uż wsi około półtora tysiąca. Nadzwyczajnie szybką 
kolonizacyę Ukraina bracławska w tej epoce zawdzięczała wa- 
leczności i energii stanu rycerskiego w obronie swych wiosek. 
Gdy przed unią r. 1569 województwo Bracławskie nie liczyło 
więcej zaników i zameczków nad 30. to w lat 50 po unii 
znajdujemy powiększenie się tej liczby uderzającem. Wpra- 
wdzie zamków królewskich przybyło już niewiele, ale za to 
powstała znakomita liczba prywatnych. Pod osłoną zamków 
polskich przemieniały się otaczające pustynie „w rozległe i ży- 
zne role", pośród których rozrzucone były domki ze strzelni- 
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ciągło pnmięclzy sobą wjillii i wyslugiiiiie aię nieraz Tataroni^B 
doprowadzili ki'aj do zupełnego upadku. Korzystając z pcJo-B 
żeDia tego, książę litewski, Olgierd (ojciec Jagiełły), zdnbylM 
w drugiej polowie XIV. wieku ziemie czerniLowako-siewier-H 
akie i osadził w waźniejszycli jej grodach swoich syn<5w:ł 
Dymitra na Czernihowie i Truhc.zewsku, Korybuta na Bryai-ł 
sku i Nowogrodzie aiewierskim; Starodub zai oddał synowcowił 
swemu, Patryceinu Narymunto wieżowi. Odtąd ziemia Czerni-^ 
howska przez półtora prawie stulecia pozostawała pod pano^B 
wanicm Litwy, ■ 

Upadek Rzeczypospolitych: Nowogrodzkiej i Pskowskiej J 
w latach 1471 — 1479, otworzył władcom Moskwy drogę inM 
podboju Rusi litewskiej. Gdy drobni pograniczni kaiążętffj 
czerniliowako-siewierscy zaczęli przechodzić w poddaństwo! 
Moskwy, a skargi i rekla.macye króla Kazimierza IV. Jagieł- I 
lończyka okazały się bezskuteczne, zaczęła si*; w roku 1493 I 
wojna nii^-dzy Iwanem m, Wasilewiczem a Litwą, podczas 1 
ktilrej, gdy Ketman litewski, Konstanty z Ostroga, poniósł po- M 
rażkę i dostał się do niewoK (roku 1499 pod Dorób obużera), "J 
■wiyksza częóć grodów czermhowsko^siewierakich,. mianowicie. J 
Putywl {Puciwil), Nowogródek siewierski, Starodub i Czerni- 3 
hów zostały do W. ks. Moskiewskiego przyłączone. Tak tedy J 
po póttorawiekowem panowaniu Litwy, Czernihów dostał Bię.'j| 
znowu (na lat 119) pod władzę carów pailstwa Moskiewskiego. M 
Dopiero bowiem rozejmem, zawartym r. 1618 w D jT>'Tlinie> , I 
szerokie ziemie Rusi zadnieprskiej, a w ich liczbie i Czerni- J 
howska, powróciły do Rzecz yjjospoli tej, ale pozostawały prz]^| 
niej już tylko przez lat 59, to jest do ])okojn Andruszowskieg^H 
w r. 1667, w którym Czernihów odpadł do Moskwy, co zo^| 
sti^o ostatecznie traktatem Grzymultowakim w roku 1686 po^| 
tmerdzone. 1 

,Vl!# Ponieważ pokój Dywiliiiski byt tylko zawartym na lat 16 i 
Tozgmom po w^rjnis między Polską i Moskwą, RzeczpospohtS "* 
przeto nie uważała za stosowne przed upływem teg(j czasa I 
tworzyć województwo z ziem czcrnihowakich , które tyraeza- J 
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I.Bem tylko na lat 16 miała sobie zapewnione. Uchwała sejnm 
łz r. 1633 mówi tylko: „Gród i zienistwo w Czerń i ech o wie 
"postanawiamy i kasztelana, podkomorzego i urzędy wszi-lkiu 
makie, powiatowe, porządkiem koronnym, które polym per 
, electionem ii& będą. rozdaliśmy, i posłów 2, których w Czer- 
nieebowie obierać, będą, naznaczamy''. Dopiero po traktacie 
, Polanowakim, zawarljnu w r. 1634, uchwałą sejmową z roku 
1635 utworzone zoatalo z księstwa województwo Czemihow- 
skie, podzielone na dwa powiaty: Czernihowski i Nowogrodzki. 
Uchwała ta brzmi: „Urzędników wszystkich w Nowogródku 
Siewierakim, tudzież gród i ziematwo, a sejmik jeden zawsze 
i popisy w Czemieehowie i kasztelana jednego naznaczamy. 
Posłów dwu, jako w Czemieehowie ordynowaliśmy, tak z No- 
wogródka (Siewierskiego) drugich dwu; (k^putatów jednego 
i Czerniechowa, a drugiego z Nowogródka naznaczamy". — 
Starostwa grodowe byty dwa: Czerników akie i Nowogrodzkie, 
pierwsze z nich naleiało do wojewody. Senatorów większyek 
do senatu koronnego dostało województwo dwóch, a mianowi- 
cie wojewodę i kasztelana czernihowski eh. Pierwszym woje- 
wodą czernihowskim mianowany został Marcin Kalinowski 
„w pamiątkę krwawych zasług jego"; pierwszym zaś kaszte- 
lant-m. został Mikołaj Kossakowski. Za herb na pieczęcie i cho- 
rągiew swoją otrzymało to województwo orła czarnego o dwóch 
głowach pod jedną koroną. 

Jak już powyżej nadmieniliśmy, rozejmem Andruszow- 
skim z dnia 30 stycznia 1667 r. oddała Rzeczpospolita Roayi 
województwo Czernihowski o, a ustąpienie to stwierdzone zostało 
ostatecznie traktatem, zawartym przez Krzysztofa Grzymułtow- 
skiego, wojewodę poznajiskiogo, w d. 3 maja 1686 r. Pozostały 
tylko przy Polsce, na pamiątkę dziejową dla potomnych i z za- 
sady, tytuły urzędników ziemskich, a nawet liczbę tj^tularnyoh 
posłów powiększono z 4 na 6, którymi mogli zostawad oby- 
watele, mający dziedziczne posiadłości ziemskie w wojewódz- 
twie Wolyńakiem i zbierać się na wybory i sejmiki we Wło- 
dzimierza na Wołj-nin. Ostatnim takim wojewoda tytularnym 
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był Ludwik Wilga od r. 1783, a kasztelanem Felicjan ks. Cze- 
twertyński od r. 1792, zaś starostą nowogrodzkim (siewierskim) 
od r. 1785 uczony Tadeusz Czacki, podkomorzym czernihow- 
skim Hieronim Gostyński, a podkomorzym nowogrodzkim 
Ignacy Cieszkowski. Zamiłowanie do podobnych tytułów histo- 
rycznych, choć nie mających już żadnego znaczenia prakty- 
cznego, było w Polsce tak powszechnem, że nawet żony takich 
urzędników in parłibus nie zapominały podpisywać się odpo- 
wiednio. Krasicka n. p. na biletach wizytowych z czasów 
Stanisława Augusta nie omieszkuje drukować „posłowa czer- 
nihowska". 



--^- 



Prowincya Wielkiego Księstwa Litewskiego 

(Magnus Diicatus Lituaniae). 



W ogólnym składzie Rzeczypospolitej od czasu unii 
lubelskiej (1569) Wielkie Księstwo Litewskie stanowiło obok 
Wielko i Małopolski trzecią prowincyę. Co trzeci sejm walny 
dawało marszałków sejmowych i każdy trzeci sejm odprawo- 
waó się był powinien w Grodnie. 

Kraj ten, około sto mil, od granic ziemi Pskowskiej na 
północy, do Wołynia na południu, i tyleż od granic ziemi 
Smoleńskiej na wschodzie, do Połongi nad Bałtykiem, długi 
i szeroki, przecięty ukośnie szerokim pasem gęstych jezior, 
oblany był przez cztery wielkie rzeki: Niemen, Dzwinę zacho- 
dnią, Dniepr i Prypeó. Z tych trzech pierwsze znane już były 
Av starożytności pod nazwami: Chronos (Niemen), Rubon 
(Dźwina) i Borysthenes (Dniepr u Herodota), zwany od VI. 
wieku Danapris, Danapros lub Danaprtis. Główną atoli 
arteryą serca Litwy jest Niemen, spławny dla „wicin" od 
Stołpców, a słynny z pięknych brzegów od Grodna. Już za 
Zygmunta Augusta Małopolanin, Mikołaj Tarło ze Szczekarze- 
Avic, chorąży przemyski, staraniem swoj^n oczyszczał koryto 
Niemna z głazów, szkodliwych dla żeglugi, za co mu wdzięczni 
ziomkowie pomnik kamienny postawili, a wierszopis śla^ski^ 



Schraether, pnniięc je^;!} iisitowari w wierszu laciiUkin 
przekazat. 

Obfitośd wód w połuduiowej strcnie "Wielkiemu Kaicstwał 
Litewskiego od dawna zachęcała praemyi^lnych obywateli doł 
kopania spławnycli kanafów wodnych. Istnieje dotąd kanat'1 
z jeziora' Sporowskiego do m. Bezdzieża w Kobrynskiem. Syitl 
Zygmunt-a 111.. królewicz Wtadyflaw. o innym Kfimyńlnl i 
to „przekfipiiniu" konsiytueyi; sejmową już w r. 1631 wyje^J 
dnal, ale napaści sąsiadów RKeczy pospolitej zniweczyły rozu-J^ 
nine te zamysły polepszenia wewnętrznej gospodarki krajiłd 
Dopiero wiye za Stanisława Au^nsta wykopany został koszte 
skarbowym za 40.000 dukatów kanał, zwany Królewakin 
Brzeskim lub Rzeczypospolitej, 10 mil długi, którj 
połączył Pinę, wpadającą do Prypeci, z Muchawcem, wpadi 
jąpym do Bnga, a tem samem Haltyk z morzem Czarnem 
Prawie jednocześnie Miebal Ogiński, hetman Wielki litewski 
prKez wykopanie własnym kosztem siedmiom iłowego kanatilFl 
(zwanego kanałom Ogińskiego), połączył Jasioldę, wpa-^ 
dająeą do Prypeci, ze Szczarą, uchodzącą du Niumna. Bjf_ 
jeszcze i ezwart.y stai-y kanał, zwany Bat owym Uib publl^ 
cznym, z jeziora Turskiego od źródeł Prypeci du MuchawęsT^ 
kierowany, 

Litwa, która jeszcze, gdy Piastowie panowali w Polaj 
nie była krajem rolniczym, pod Jagiellonami tak szybko r 
wincla się i zakwitła, że jnż za Zygmunta I. zaopatrywfl 
w żyto wszystkie zamki ukraińskie nad Dnieprem. Za Jagied 
floty zachodniej Europy, a zwłaszcza portugalska i hiszpańali 
sprowadzały maszty z puszczy Białowieskiej, spławiane ITfl 
wią i Wisłą do Bałtyku. 

Wielkie Księstwo Litewskie przed r, 1772 składało i 
z następujących województw: 1) Wileńskiego, 2) Trockiej 
3) Ksii^stwa Żmudzkiego, 4) wojew. Połockiego, 5) Nowogrom 
kiego, 6) Witebskiego, 7} Brzesko-Iitewskiego, 8) Mścisłag 
skiego, 9} Mińskiego i 10) Inflanckiego; ostatnie, zwane i 
kiedy księstwem, wspólnie do Litwy i Korony należało. 



^^Kewudztwci Smoleńskie, ebod od r. 1667 przyłączone zostało 

^^Bdo Moskwy, tjtularnie jednak pozostało przy Litwie i w po- 

^^Kiządku urzędowym pomiędzy księstwem Źmudzkiem a. wojc- 

^^Ffr<Jdztwem Połoekiem wyiiiieniiine bywato. Kiezależnie od nazw 

urzędowych weszły do mowy potocznej nazwy z charakterem 

etnograficznym. Tak n. p. województwa: Połockie, Witebskie, 

Mśeistawskio i czyść Mińskiego, zaczętu w wiekadi ostatnich 

nazywad Białorusią. Województwo zaś Nowogrodzkie i strony 

Grodzieńskie, po Podlasie, nazwano, be^ wyjaśnionego powodu, 

Knsią Czarną. Obie te jednak nazwy nie npowszechniiy 

się nigdy w mowie ludu ziem powyższych. Bagniste dorzecze 

Prypeci, zajmujące większą częśd województwa Brzeskiego, 

^^ azą&6 wacbodnią Nowogrodzkiego, południową Mińskiego i pó(- 

^k nocną W(Jyńskiego, zowie się Polesiem lub Polisiem. 

^H Część południowa księstwa Żmnilzkiego, położona w Idinie 

^H między Niemnem, Prusami i Szeszupą, zwała się „traktem 

^B Zapuszczańslujn". 

^B Herb Wielkiego Ksicatwa Litewskiego, zwany „Pogonią", 

^B przedstawia w polu czerwoneni, pod mitrą (czapką) książęcą, 
^■r jeźdźca w zbroi i hełmie, z mieczem do cięcia podniesionym, 
^^ i tarczą, na której dwa krzyże złote w jeden spojone. Koń 
pod nim biały, rozpędzony, okryty czaprakiem czerwonym, 
długim prawie do kopyt z potrOjną sJotą frendzlą. Piastowie 
przedstawiali nieraz na swoich pieczęciach postacie swoje na 
L-konin cwałującym. Naśladował to Olgierd i stąd na jego pio- 
[-, ezęoi z r. 1366 mamy pierwszą „pogoń", która ma tego księcia 
i wyobrażać. Oczywiście na „pogoni" pogańskiej tarcza Wiel- 
I kiego księcia nie miała jeszcze krzyżów, które dopiero po 
t przyjęciu chrześcijaństwa dodano. Poeta polski XVn, wieku, 
tWacław Potocki, dodunie krzyżów na tarczy przypisuje słu- 
oie Jagielle: 

, „Jagieno, akoro skrzyd^ Klzyiakom praystrzTie, 
KavTaiIerowi an Earcz dat herb icłi, dwa kizyte". 
Prócz tego był jeszcze inny heJb Litwy, a właściwie 
I domu Jagiellonów, zwany kolumnami, przedstawiający trzy 
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żółte słupy z podstawą, w czerwonem polu. Herbu tego uży- 
wał Witold i Zygmunt Kiejstutowicz, na tarczy Pogoni za- 
miast krzyża, a później Zygmunt August na pieniądzach litew- 
skich. Na pogrzebie Zygmunta I. niesiono dwie chorągwie. 
Na jednej była Pogoń, a na drugiej Kolumny. Chorągiew 
Wielkiego Księstwa Litewskiego (podług Gwagnina) czteroką- 
tna, z sześćdziesięciu łokci czerwonej kitajki, miała z jednej 
strony Pogoń, a z drugiej Bogarodzicę z Dzieciątkiem, obraz 
w słońcu. Chorągiew zaś hetmanów litewskich była błękitna 
i z jednej strony miała pogoń w polu czerwonem, a z drugiej 
postać Św. Stanisława, biskupa krakowskiego. 



Województwo Wileńskie. 



Położenie geograficzne i topograficzne przyczyniło się, że 
dwa główne grody litewskie: Troki i Wilno, sąsiadowały 
z sobą o 3^2 ^^i' Grdy więc stały się stolicami dwóch braci, 
Kiejstuta i Olgierda, którzy się Litwą dzielili, granicę dwóch 
wielkich dzielnic poprowadzono pomiędzy Trokami i Wilnem. 

Po Kiejstucie dziedziczył syn jego, Witold, po Olgierdzie 
Jagiełło. Gdy zatem przy zatwierdzeniu unii Litwy z Koroną 
na sejmie Horodelskim za Władysława Jagiełły utworzone 
zostały w r. 1413 województwa: Wileńskie i Trockie, granica 
pomiędzy niemi została oczywiście ta sama, jaka była pomię- 
dzy dzielnicami Kiejstuta i Olgierda. Wilno, położone przy 
zachodnie] ścianie dzielnicy olgierdowej, znalazło się tem sa- 
mem i przy zachodniej granicy swego województwa. Na pół- 
nocy koło Rakiszek i Abel graniczyło województwo Wileńskie 
z północo-wschodnim cyplem Trockiego, dalej w okolicach 
Dyneburga z Semigalią, do Kurlandyi należącą, i na prze- 
strzeni od okolicy m. Drvsv do Drui oddzielała ie Dź\vina 



I od wojew(5dztwit Polockiego, Wschodnią ścianę stanowiła pcJu- 
rdniowa część województwa Potockiejfo, na lewym brzegu 
I Dźwiny położona, i ptynocna ezęaó wojewtidztwa Mińskiego. 
Granica południowo-wschodnia od województwa Mińskiego, 
prawie wszędzie snclia, biegła wododziałem pomiędzy dopły- 
wami Berezyny i Wilii, tak, że nawet iródła obu tych rzek 
leżały prawie na linii granicznej powyższych województw. 
■ Południową granicę woj. Wileńskiugo stanowiło województwo 
1 Nowogrodzkie, oddzielone od pierwszego w okolicach ujść 
. Dzitwy i Berezyny mniejszej rzeką Niemnem. Całą zaebo- 
Pdnią, najdłuższą ze wszystkich ścianę województwa Wileń- 
rakiego, biegnącą z północy od okolicy Eakiszek, pomiędzy 
. bwiętą a Niewiaż*^, w stronę ujścia Świętej do Wilii i Wi- 
klin od Skonul ku Trokom i Wilnu, prawio do ujścia Waki, 
L dalej od Waki na ptJudiiie ku Rudnikom, Ejazyszkom, Szczu- 
I fizynowi litewskiemu i Kamionce aż do granicy województwa 
I ^Nowogrodzkiego — stanowiło województwo Trockie. 

W czasach przodchrześcijańskich Litwa dzieliła się na 
małe powiaty, zwykle od zamków obronnych, czyli grodów, 
biorące swoją nn^wę. Powiatem takim i grodem książęcym 
zarządzał namiestnik księcia, zwany ciwunem. Księstwo 
i Zmudzkie jeszcze w XViii. wieku zachowało 14 podobnych 
. ciwunów. Na Litwie pozostali ciwunowie tylko w Trokach 
t i Wilnie, Ciwun powiatu Wileńskiego dotrwał aż do upadku 
(•Eaeczypospolitej w r. 1795. Województwo Wileńskie, zorgani- 
zowane na wzór województw polskich, podzielone zostało na 
5 iwwiatów: Wileński, Oszmiański, Lidzki, Wiłkoraierski i Bra- 
słiiwski. Tu nadmienić należy, iż niewłaściwie powiat Braslaw- 
sfci Dazy\vają niektórzy Bracławskim, Bracław bowiem jest 
na Podolu ukraińskiem, a Braslaw na Litwie. Senatorów 
większych miało województwo Wileńskie trzech, którymi byli: 
biskup, wojewoda i kasztelan wileński. Pierwszym wojewodą 
^L wileńskim po utworzeniu województwa w Horodle był Moni- 
^m wid, który otrzymał wówczas herb Leliwa. Nie idzie zatem, 
^ft żeby i pierwej nie było wojewodów wileńskich jako przywód- 
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ców rycerstwa miejscowego, a metryka litewska wspumiioH 
nawet Kieżgajlg, wojewoda wileńskiego, kfciry byl zarażeni" 
Starostą Żniudzkim. Od nnii lubelskiej krzesło kasztelana wi- 
leńskiego stało między wojewodami sandomierskim i kaliskim. 
Herb województwa był tenie eam, co księstwa Litewskiego, 
a mianowicie, na chorągwi czerwonej z jednej strony Pogoń, 
a z drugiej Kolumny albo Slupy. Tegoż samego herbu zaźj- 
walo i 5 powiatów wileńskich, z tą tylko różnicą, że chorą- 
giew wojewódzka miała dwa końce, a jmwiatowe po jednym. 
Mundurem województwa byl kontusz granatowy, a żupan i wy- 
łogi kiirmazynowe. Powiat Oszmiański dla odmiany używa- 
barwy zielonej, a Wilkomierski szafirowej, ale później oba te 
powiaty przyjęły mundur wojewódzki. 

Każdy z powiatów sejmikował u siebie, a całe woje- 
wództwo w Wilnie. Powiaty obierały po dwóch po^ów na 
sejmy i na sejmikach deputaekich po dwóch deputatów na 
trybunat, czyli razem 10 posłów i 10 deputatów. Jeden depu- 
tat każdego powiatu wybierany byl na kadencja wileńską, 
a drugi na ruski],, która odbJ^vała sii; na przemian w No- 
wogródku i Mińsku, a po pierwszym podziale w Grodnie 
i Mińsku. Sądy ziemskie i grodzkie zasiadały w atobcy ka- 
żdego powiatu, tylko jeden powiat Oszmiański sądził się w Mift- 
dziolu. Starostwo grodowe wileńskie należało do wojewody. 
Każdy powiat miał swoich urzędników ziemskich, którzy po- 
dług konstytucyi sejmowej z r. 1677 w następującym szU po 
sobie porządku: Oiwun (tylko w wileńskim powiecie, a w in- 
nych Marszałek), Podkomorzy, Starosta, Chorąży, 
Sędzia ziemski, Wojski, Stolnik, Podstoli, Pisarz 
ziemski, Podwojewodzi sądowy, Sędziowie grodzcy 
trzej, Pisarz grodzki. Podczaszy, Cześnik, Horodni- 
czy. Skarbnik, Łowczy, Miecznik, Koniuszy, Obo- 
iny, Strażnik, Krajczy, Mostowniczy i Budowni':- 
(12 y, Strukczaazy, Derewniczy, Regenci, ziem 
i grodzki. Wogóle urzędów powiatowych bylu na Litwie y 
eej, niż w Koronie, bo [trzy większem zamiłowaniu do tvi 




r Wilia, n aj znaczniej azy z dopływów Niemna. W północnej po- 
I Iowie wojewiMztwa, położonej na północ rzeki Wilii i Dziany. 
I kraina nbfitnwala w ogromuą liczbę jezior, stanowi ącyirh część 
► stumilowego pasma ziemi, zasianej jeziapami, ciągnącego się 
s Inflant polskich i wojewiidztwa Połoekiego, w nkos wcij^a- 
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wództwa Wileńskiego, Trockiego, Prus książceyct, króIewskieŁ," 
aź do Kujaw i Wielkopolski, Baliński powinda, iż trzy czwai 
całej przestrzeni i osad wojewijdztwa Wileńskiego (mianowioiĄj 
od strony pólnoco-zachodniej) należy do dawnego plemieniu, 
litewskiego. Dziś przestrzeń ta znacznie się zmniejszyła i ziaj-<J 
wyżej tylko w ptrfowie dawnego województwa Wileńskiego lu^i 
mówi po litewsku, a w drugiej polowie po białoruska i 
polsku. Linia graniczna tych języków nie da się jednak 
gdzie Btalu zakreślić, lubo w południowej części województi 
rzeka Dzitwa w powiecie Lidzkim przyjęta była niekiedy 
granicę ludu litewskiego- z bi^oruskim. Powiaty: BrasławE 
Oszmiański i Lidzki, miały ludność od wschodu bi 
od zachodu bądź litewską, bądź sioła litewskie, pomieszam 
z białoruskiemi. Do Braslawia od strony Wilna język litewatój 
kończył się na dwie mile przed Brasławiem; mówiono 
jeszcze okoto Dryświat, Widz i Jezioroa, dalej panowaJ j' 
białoruski. W powiecie wileńskim znowu i południowej aząi 
Wiłkomierskiego pomieszane są wsie, mówiące po polsku 
litewsku. Wogóle jednak zanotowali tu potrzeba ciekawy ft 
iż od r. 1863, t. j. od czasu rządów generał-gubematora 
chała Mnrawiewa na Litwie, język polski wśród ludu katol 
ekiego tycb okolic znacznie sii; rozszerzył, tak, że są cale' 
okolice, w których stanowczą, wziął przewagę w ostatniej ćwierci 
wieku XIX. 

W okolicy, pokrj'tej ostro-falistemi wzgórzami, noszącenii 
nazwy Ponar, przy ujściu rzeki Wilny, czyli Wilenki do Wilii, 
leży Wilno, stolica Wielkiego ks. Litewskiego i województwa. 
Stroma góra nad bystrym nurtem Wileidd (zwana górą turzą 
od zabitego ua niej tura przez Gedymina) nadawała się wy- 
bornie do zbudowania warownego zaniku, który też wznieść 
tn rozkazał ten potężny dziad Jagit^y. Przy zamkach tworzyły 
się wszędzie pierwsze miasta, więc i Wiluo zawdzii^cza swój 
początek górze zamkowej Giedymina w początkach wieku XIV.,j 
lubo zameJt drewnianv mósl istnieć znacznie dawniei. G«d^ 
min, pisząc w r. 1323 z Wilna listy swoje do Papieża, 
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nAw i miast niemieckich, nazjwsL już Wilno miastem awojeiU 
królewskiem. Wkrótce przeniesiona zostida z Trok do Wiln* 
stolica państwa litewskiego. W Wilnio r. 1325 stanęło owe 
pamiętne przymierze Gedymina z Łokietkiem, i z grodu tego 
piękna Aldona, wiodąc, z sobą radosne tłumy uwolnionych 
jeńców polskich, wyjeżdżała do Krakowa, aby zasiąść obo^' 
Kazimierza Wielkiego starożytny tron Piastów. Byli już : 
Gedymina 00. Franciszkanie apostołami w Litwie i mieli sw 
kościół w Wilnie. Syn Gedymina, Olgerd, wszystkim mie- 
szczanom wileńskim, bez różnicy wiary, handlującym w Litwie 
- nadaipraywilej, uwalniający ich od cla w eałem państwie. Zaaz^^l* 
wiąa osiedlać się w mieście rzemieślnicy i kupcy z innych 
krajów i tym sposobem powstała częsó ludności miejskiej sło- 
wiańska i od niej fundacye cerkwi obrządku wschodniego, 
Putt^żnym na Litwie orędownikiiim chrześcijan był Piotr Ga- 
atold, najznakomitszy e paj\6\v litewakich. który k ramienia 
Olgierda rządził jako namiestnik w Litwie, On to, pojąwfizv 
za żonę Annę Buczacką, Polkę i katoliczkę, sam został kato" 
likiem i sprowadził z Polski 14 Franciszkanów do nawrac 
pogan. Po r, 1345, kiedy Olgierd wojował na Rusi, a Gaatoldw 
wyiłłał na Podlasie, podburzony lud przez kapłanów pogańskicU 
zdobył klasztor i siedmiu Franciszkanów zamordował na rynko; 
Drugich zaś aiedmiu, którzy ratowali się ucieczką, sohwytaw 
8zy, zamęczono i rzucono z Łysej Góry, na której po chrzciM 
Litwy wzniesiono trzj' krzyże na pamiątkę tego mcczeństwaj 
Wilno słynęło posiadaniem w katedrze grobu Św. Kazi-J 
mierzą, królewicza polskiego, wnuka Jagiełły, obrazem cudo- 
wnym Matki Boskiej Ostrobramski ej i akademią Jezuiekaj 
B której utworzono potem za Śniadeckich i kuratoryi ks. Adamfu 
Czartoryskiego znakomity uniwersytet. W Wilnie zasiadał tryJ 
bunal Wielkiego Księstwa Litewskiego. Marszałka trybunałw 
obierali deputaci. Gdy po skończonej kadencyi wileńskiej na- 
stępowała kadencya tak zwana ruska, trybunał odprawo 
8idv w Nowoiiródku i Mińsku, a po rokn 1772 w GrcdniaJ 
gdzie przybywali deputaci, wybrani do kadcncyi ruskiej, prze-^ 



wodnjczyl zaś tylko ten dam marszałek, mt w Wilnie. Na 

tkadencyi wileńskiej w Wilnie sądziły się wujcwództwa: Wi- 
leńskie, Trockie, Smoleńskie, PcJockie i Brzeskie. O nieeałą. 
milę powyżej Wilna, na prawym brzegu Wilii słynęła z naj- 




KKÓL WŁAUySŁAW WABNBŃCZYK. 



piękniejszego na Litwie położenia wieś Werki, letnie mieszka- 
nie biakiipów wileńskicli. Dobra te zostiUy im nadane przfz 
Władysława Jagiełt'; w reku 1387, palao zaś w^-Tnurcwat pod 
koniec XVn. wieku Konstanty Brzostowski, biskup wileński. 



Rnzlegty powiat Oszmiański w r. 1717 liczył 8,420 dy- 
mów. W Oazmianie Murowanej, czyli Oszmiance, istniał do 
ostatnicli czasów obszerny dwór murowany, w którym Krzy- 
sztof Dorohoatajaki, marszałek wielki litewski, założy! w XVII. 
wieku drukarnię i wytłoczył w niej dzieio swoje o koniach 
p. n, „Hippika". W Gieranonaeh. czyli Gieranojniaeh, istniał 
starożytny zamek, będący siedliskiem starego i potężnego rodu 
Gastoldów, wielce zasłużonego w dziejach Litwy oświatą 
i wielkimi czynami. Boruny słynęły szkołami księży Ba- 
zylianów. 

Wiłkomierz, po łacinie Vilcoimria, t[io litewsku Wiika- 
ntergie (od wyrazów litewskich tviłkas, wilk i inerga, dzie- 
wka), jedna z najstarszych osad na Litwie nad rzeką bwiętą. 
Chorągiew powiatu Wiłkomierskiego była czerwona, na niej 
z jednej strony Pogoń, a z drugiej św. Michał. Do najbardziej 
pamiątkowych miejscowości w dziejach Litwy należy wiei 
Poboisko w okolicy Wiłkomierzs , gdzie za panowania Wła- , 
dysława Warneńczyka {r, 1435 d. 1 września) Litwini wspiSl- 
z Polakami odnieśli wielkie zwycięstwo nad Swidrygiełłą, 
który, zebrawszy wielkie wojsko z Rusi, najemnycli Czechów 
i Krzyżaków inflanckich złożone, usiłował obalić rządy namie- 
I stnicze Zygmunta Kiejstutowie za, i w tyra celu uderzył na 
[ Litwę. Wielki książę litewski, Zygmunt, zebrawszy bojarów 
'litewskich, wsparty 8000 wojskiem jazdy polaldej pod wodzą 
Jakóba z Kobylina, wysiał połączone wojska pod naczelnictwem 
syna swego, Michała, na spotkanie nieprzyjaciół. Współczesny 
Długosz wyraża się o tej bitwie^ iż: „Rycerstwo polskie oby- 
czajem przodków zagrzmiało pieśń Bogarodzica, a prześpię-' 
wawszy kilka wierszy, spotkało się z nieprzyjacielem".... 
Świdrygiello i Zakon inilaiicki pobity został na głowę; aam ] 
Wielki Mistrz, Frank Kirkshoff, poległ na placu, a. jak za- 
świadczają kronikarze, kilkanaście tysięcy Niemców tu zgin^o. 
Ozem Grunwald dla Zakonu pruskiego, tem Poboisko i Wil- , 
"komierz stały się w dziejach dla Kawalerów inflanckich, t. j, I 
grobem ich uroku i potęgi. I 



Województwo Trockie. 



żadne z wojewL'idztw litewskich nie miato tak dziwacznie 
wydłużonej krainy swojej, jak Trockie. Ciągni;^o się bowiem 
miejscami wąskim na mil kilka, ale dlu-rim na mil 50 pasem 
z pt^nocy od granic Kurlandyi na południe do Narwi podla- 
skiej. Granicę północną tego wojewtSdztwa stanowiła Kurlan- 
dya i Semigalia, ścianę wschodnią wojtiwództwo Wileńskie 
i części Nowogrodzkiego; od południa leżało Podlasie^ na za- 
chodzie taJtie od rzeki Narwi do Augustowa Podlasie, dalej 
Prusy książęce i księstwo Żmudzkie aź po Kurlandyę. W po- 
wyższych granicach utworzone zostało na sejmie Horodelskim 
r. 1413 województwo Trockie z dwóch księstw kiejstutowych: 
Trockiego i Grodzieńskiego. Następnie podzielone zostało i 
4 powiaty: Trocki, Kowieński, Upicki i Grodzieński, Pierwsze I 
trzy, od granicy pruskiej przez Niemen do Trok i pasem na j 
północ do Kurlandyi ciągnące się, byty tak zwaną Litwą j 
Wyiszą (Altkstote), t. j. w górze Żmudzi nad Niemnem poło- 
żoną. Powiat Grodzieński, jeszcze wyżej nad Niemnem leżący, ] 
zamieszkały był przez Rusinów, którzy w okolicy ujścia rzeki 
Hańczy do Niemna i wsi Warwiszki, okoto 4 mile poniżej 
Grodna, z plemieniem litewskiem się stykali. Prócz tego za 
czasów Kiejstuta częśd także Podlasia należała do dzielnicy 
tego księcia aż do Ra.)groda po rzeki: Nettę i Biebrzę, jak 
świadczy rozgraniczenie z Mazowszem, w roku 1358 między 
Kiejstutem a Ziemowitem, ka. mazowieckim, w Grodnie zdzia- 
łane. Po Kiejstucie od r. 1388 do 1392 księciem trockim był 
SkirgieHo, a po nim syn Kiejstuta, Witołd, zostawszy wielkim 
księciem litewskim, powrócił do dziedzin ojcowskich. Utwo- 
rzone w Horodle województwo Trockie zatrzymało nadal tę 
północną część Podlasia, która ai w r. 1520, postanowieniem 
Zygmunta I. w Torunia, przywrócona została do^ świeżo utwo- 
lego województwa Podlaskiego, 

< 
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Senatorów większych województwo Trockie posiadało 
dwóch, t. j. wojewodę i kasztelana trockich. Wojewoda siedział 
w senacie zaraz po kaliskim, a kasztelan między wojewodą 
sieradzkim i łęczyckim. Pierwszym wojewodą został w roku 
1413 Jawnus herbu Zadora, a pierwszym kasztelanem Szymon 
Sunigajło. Urzędnicy powiatowi ziemscy byli w województwie 
Trockiem tacy sami jak w Wileńskiem. Ciwun im przewodni- 
czył w powiecie Trockim jak w Wileńskim, a w innych po- 
wiatach marszałkowie. Każdy powiat obierał po dwóch posłów 
na sejm i po dwóch deputatów na trybunał, czyli razem ośmiu 
posłów i tyluź deputatów. Połowa deputatów zasiadała na ka- 
dencyi wileńskiej, a druga połowa na ruskiej. Województwo 
i powiat Trocki sejmikowały w Trokach, powiat Grodzieński 
w Grodnie, Kowieński w Kownie, tylko Upicki nie w Upicie, 
ale w Poniewieźu. Starostw grodowych było cztery: Trockie, 
Grodzieńskie, Kowieńskie i Upickie. Trockie należało do wo- 
jewody. 

Herbem województwa Trockiego była Pogoń litewska 
w czerwonem polu. Powiaty miały chorągwie z taką samą 
Pogonią, tylko nie czerwone, ale modre, t. j. błękitne. Mun- 
durem sejmowym województwa był kontusz szkarłatny, wyłogi 
zielone, źupan biały. Poza sejmem szlachta trocka uważała za 
swoją barwę kontusz granatowy, żupan i wyłogi słomiane, 
a powiat Upicki: kontusz karmazynowy, wyłogi granatowe, 
źupan słomiany. 

Stolica województwa Troki, Nowe Troki, po łacinie Tro- 
cum, wzięły nazwę od litewskiego wyrazu trakas, znaczącego 
las wytrzebiony, nad jeziorem Trockiem, w uroczem położeniu, 
z rozwalinami starożytnego zamku gotyckiego władców Litwy. 
Jezioro, oblewające zamek i tę pierwotną stolicę Litwy, zowie 
się po litewsku Galwie, od wyrazu Gaiwa, znaczącego głowa. 
Gdy wobec szybkiego wzrostu Wilna w XVI. wieku Troki 
chyliły się do upadku, królowie polscy: Zygmunt I, Zygmunt 
August i Stefan Batory, wydali mieszczanom mnóstwo przy- 
wilejów, aby byt ich podtrzymać, ta jednak pieczołowitość 
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monarchów nie zapobiegła koniecznym przyczynom upadku. 
Stare Troki, wioska z opactwem Benedyktynów, o pół 
mili od Nowych Trok, jest miejscem dawniejszej jeszcze sto- 
licy Litwy, niź Wilno, bo posiadała starszy, niź w Wilnie 
i Nowych Trokach zamek stołeczny wielkich książąt. Woje- 
wództwo Trockie, stawszy się w drugiej połowie wieku XIII. 
i w XIV. polem nieustannych walk z Krzyżakami, posiada 
z owych czasów mnóstwo t. zw. pilokalni, czyli umocnio- 
nych wałem i przykopem gór zamkowych, przedstawiających 
odrębny typ od starosłowiańskich polskich grodzisk. Do waż- 
niejszych takich zamków należały nad Niemnem Punie, 
które upamiętnił Syrokomla swoim poematem p. n. Margier, 
także Liszkówz rozwalinami kamiennego zamku, Birsztany, 
Olita i Merecz, któremu Zygmunt August nadał r. 1569 
herb Jednorożec. W Mereczu r. 1648 d. 20 maja o pół do 
drugiej po północy, w podróży z Wilna do Warszawy, zmarł 
jeden z najlepszych królów polskich, Władysław IV. — G-rodno, 
tak nazwane od grodu, czyli zamku, zbudowanego nad Nie- 
mnem, było dzielnicą książąt słowiańskich, a po zburzeniu jej 
przez Tatarów, około r. 1241, zajęte zostało przez Erdziwiłła, 
księcia litewskiego, który zamek tutejszy odbudował. Epoka 
politycznej i ekonomicznej świetności zaczęła się dla Grrodna 
pod Stefanem Batorym, który tu często przebywał i tu dnia 
12 grudnia 1686 r. życie swoje zakończył w sile wieku, bo 
w 54 roku żywota. 



Księstwo Żmudzkie (SamogiUa). 



Już w pierwszej części tej książki powiedzieliśmy, że 
nazwa Żmudzi pochodzi od litewskiego wyrazu ziemaj — nisko. 
Stąd lud tamtejszy nazywa siebie Zemajtis — Zmudzinami, 
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a aieraic swoją Ziemajciej, Zitmajcsis, czyli kraioti niiszą 
od Litwy, położonej w górze Niemna, którą nazywa Atiksf-oie, 
t. j. wyższą, od wyrazu litewskiego auksztas — wysoki. 

Ziemia żmudzka graniczyła na pi5łnoc z krainą pobra- 
tymczych Kurunów, t. ). szczepem łotewskim, od którego po- 
B^a potem zniemczona nazwa Kurlandyi; na wschód z wła- 
ściwą Litwą, od której znaczną czijść granicy stanowiła średnia 
i dolna Niewiaźa (od okolic Upity dn Niemna). Na południa 
dolny Niemen odgraniczał Żmudzinów od pobratymczych ple- 
mion Prusów. I^^ciant; zachodnią stanowi! Bałtyk, od ujęcia 
Niemna ku północy, aż do ujścia rzeki Świętej w okolicy 
Połongi. Na tej to przestrzeni mieszkał w pośri'id odwiecznych 
lasów, żyjąc z myśliwstwa, rybołówstwa, pszezelnictwa i pa- 
sterstwa lud ubogi, bez miast, nieznany w dziejach, dopóki 
nieludzka napaśó dwóch zakonów krzyżowych, pruskiego i in- 
flanckiego, ktrfre go wzięty we dwa ognie, nie w\'wiodła go 
do bohaterskiej walki i nie przywiązała tom sUniej do starych 
wierzeń bałwochwalczych, jakie tu jeszcze do wieku XV. i XVI. 
ukrywały się przed światłem wiary Chrystusowej, czyniąc ze 
Żmudzi ostatni przytułek dla pogaństwa w Europie. 

Historya Żmudzi wyłączna — powiada Michał BaHńaki — 
niedługa jest, bo tradycye ustne zagubione, a podania kroni- 
karskie ciemne lub niepewne. Późniejszo zaś sprawy i walki, 
a nakonieo cywilizaoya chrześcijańska, wspólne i też same, co 
Litwy, z małymi odcieniami. Ta jednak głównie zachodziła 
różnica, że książęta litewscy, aby ocalid wyższą Litwę, lub 
zjednać sobie przyjaźń i posiłki niemieclde w wojnach domo- 
wych, oddawali przedewszystkiem Żmudź na pastwę Krzyża- 
ków. Tak n. p. Witold ustąpił całą zachodnią Żmudź, to jest 
trzy czwarte części tego kraju, Zakonowi, od Bałtyku po rzekę 
Dubissę. Tym sposobem Żmudź, gdyby nie Grunwald i po- 
łączenie Litwy z Polską, uległaby podobnemu wynarodowie- 
niu, jak plemiona prusko-litewskie w Prusiech krzyżackich, 
do dolnej Wisły przedtem sięgające. Pokój turuńald, w d. 1 
lutego 1411 po wojnie grunwaldzkiej między W, 



Henrykiem Plaucn a, Jagiellii i Witolilem zawarty, oddal Żmudź 
w dożywotnie posiadanie króla polskiego i Wielkiego księcia. 
Zaraz po unii horodelskiej r. 1413 sam król z Witoldem udali 
się na Zmodi?, aby ją dobrowolnie skinnid do przyjęcia wiary 
Cliryetusowej. KieźgajHo, uczyniony starostą całego kraju,. 
obok piastowanej godności wojewody wileńskiego, miał czawad< 
nad zupełnem dokonaniem nawrócenia, wspólnie z ustano^vit>- 
nymi wójtami w 2S włościach, czyli powiatach (traktach), 
Żmudź składających. Rokn 1417 fundowaną zostaJa dyeeezy^i 
Żmudzka, Zatargi atoli o tytuł własności i granice Żmudzi 
załatwione dopiero zostały ostatecznie z Zakonem pruskim 
przez trakt3,t, nad jeziorem Mielnem r. 1422 d. 17 września 
zawarty, a z Mistrzem inflanckim przez pokój w Chrystmemln 
r. 1431. Granice księstwa Żmudzkiego, ustanowione powyższymi 
traktatami i zachowane w wiekach następnych, przedstawiały 
tylko nad Bałtykiem i Niemnem większe różnice z przyrodzo- 
nemi granicami ziemi Zmudzkiej. Zakon pruski pozostał tam 
w posiadaniu szerokiego mil kilka szmatu Żmudzi, ciągnącego 
się nad morzem na południe od Połongi i po prawym brzegn 
dolnego Niemna. Powyżej zaś zaliczony został do księstwa 
Żmudzkiego dość znaczny klin ziemi na lewym brzegu Niemna, 
od granicy województwa Trockiego do granicy pruskiej i rzeki 
Szeszupy, słynny urodzajnością swej gleby, 

Aleksander Jagiellończyk w przywileju swoim z d, 
sierpnia 1492 r., danym Żmudzi, zastrzegł ważne dla jej i 
szkańców swobody, a między tcmi, że „za Niewiażę" nie bę- 
dzie wysyłał Dzieekich, t. j. sekwestratorów, że starostę 
żmudzkiego (wojewodę) i ciwunów (zarządzających powiatami] 
których sami sobie wybiorą, potwierdzi i t. d. Oświadczając 
przytem, że Żmudź nie orciem, lecz dobrowolnie z Litwą się 
połączyła, przypuścił szlnchtę rodowitą tej ziemi dn wszelldch 
przywilejów, posiadanych przez litewską. Zygmunt I., mądry 
i sprawiedliwy władca, a uciśnionych szlachetny opiekun, aby 
ukrócić nadużycia po wsiach, wydał roku lfi29 ustawę dla 
ludu pospolitego ziemi zmudzkiej, gdzie wyraźnie 



I 



1 




ŁOrjgraulDy Jnoworjt z , Kroniki Św 
(WllinJM' drukami l: k. 



rST STARY. 

ta" Marcina Bielskiego ('Kraków 1554). 
I Di w. Jmelell. w Krakowie). 



292 



rzeja 
wiUa 



określone są obowiązki naczelnego Starosty źmudzkiego i fli^f 
wunów powiatowyehj tak względem szlachty jak kmieci, ktA^ 
rych zbyteczne ciężary i opłaty zostFity zniesione, Temże p(>^ 
stanowieniem nakazano dzierżawcom dworiiw królewskioŁ- J 
sumienniej aze postępowanie z ludem wiejskim i nadano stal- 
Bze zasady sądonTiiotwu miejskierau (ob. Zbiór Praw Li- 
tewskich, Poznań, roku 1841. str. 131). Zygmunt Augusfr,H 
poszedł dalej i. chcąc ustalić stosunki szlachty z włoicianam 
rozmierzyć kraj i rozwinąd gospodarstwo krajowe, nadal Zma^ 
dzi d. 1 kwietnia 1557 uataw^y ekonomiczną, zwaną Sprawa 
Wloczna, mocą której Piotr Falczewaki, uczeń Andrzeja 
z Łęczycy, dokonał pod sterem Mikołaja Czarnego RjidziwiUa 
i Eustachego Wotłowioza, za pomocą rozesłanych po kc^H^ 
mierników i rewizotpw, wielkiej reformy w gospodaiatł 
ziemiańskiem na Żmudzi i Litwie. 

Gdy inne dzielnice Litwy przybrały nazwanie „woje- 
wództw" i podział tychże na „powiaty" (nie różniąc się w tern 
od Korony), konserwatywni Żmudzini pozostawili sobie podług 
woli swojej „Księstwo Zmudzkie" z podziałem nie na po- 
wiaty, ale na Trakty. Podział ten pochodził z czasów, 
nie tak zresztą tu dawnych, kiedy w krainie lasami pokrytej 
szlaki tylko, czyli drogi, łączące z sobą główniejsze punkta, 
hyły jedynie zaludnione i więcej znane. Gdy Litwa z woje- 
wództwami przyjdą wojewodów, Żmudź pozostawiła sobie 
„Starostę żmudzkiego" w tejże, co oni, godnofci. Starosta spra- 
wował także w imieniu królewskiem władzę sądowniczą z obo- 
wiązkiem odbywania cztery- razy do roku sądów, do których 
apelacya szła od ciwunów, zarządzających „traktami". Traktów 
tych, czyli powiatów, posiadało Księstwo Zmudzkie 28, a mia^ 
nowieie: 1) Ejragola, 2) Wilki, 3) Wielona, 4) Rosienie, 
5) Widokle, 6) Kroże, 7) Tendziagr>la, 8) Jaswony, 9) Szawle, 
10) Wielkie Dyrwiany, 11) Małe Dyrwiany, 12) Berźany. 
1.S) Użwenta, 14) Telaze, 15) Retów, 16) Pojury, 17) Wie- 
szmany, 18) Korszew, 19) Szadów, 20} GKmdinga, 21) Twery^ 
22) Potumsza, 23) Birżiniany, 24} Pi^onga, 25) Powendeil. 



1,26) Mendingiany. 27) Kcirklany i 3Sj Zukany, Trakt Zapu- 
1 Bzczański (zwany po litewsku Uśffiris) leżał na lewym brzegu 
I.Niemita. 

I Księstwo ZmudzkJe miafo senatorów większych, czyli 

■krzeslowych, trzech, któryińi byli: biskup, starosta i kasztelan 
Kimudzcy. Starosta źmudzki był mianowany przez kri51a z wy- 
t branych przez szlachtę kandydatów, do czego nawet woje- 
wództwa polskie prawa nie miały. Krzesło jego w senacie 
Rzeczypospolitej stało między wojewodami: łęczyckim i brze- 
sko-kujawskim, Sejmikow^ała Zmudi w Eosieniacb, obierając 
itrzech posłów na sejm i czterech deputatów na trybunał litew- 
P ski, to jest po dwńch na kadencję wileńską i ruską. Pod 
dem sądowym podzielone zostało Księstwo na dwie czę- 
Idci, czyli Repartycye; Rosieńską i Telszewską. do Szawel 
Łpóźniej przeniesioną. Każda z tycb dwóch części miała swój 
Toddzielny sąd ziemski i grodzki. Do pierwszej należało tra- 
fktów czyli powiatów 13, do drugiej 15. Starosta ma jurysdy- 
|'kcyę nad obn grodami: Bosieiskim i Telszewskim. 

Herb księstwa Żmudzkiego wyobraża na białej chorągwi 
[ Pogoń litewską w polu czerwonem na jednej tarczy, a na 
tdrugiej niedźwiedzia czarnego z białą obrożą, wspiętego na 
łtylnych łapach, w polu eeerwonem. Żmudź przyjęła za swój 
mundur sejmowy kontusz szkarłatny z niebieskimi wyłogami 
ii żupan biały. 

Księstwo Żmudzkio przed wiekiem XV. miast jeszcze 
^^Die posiadało, Miedniki, inaczej Wornie (u Krzyżaków Mede- 
' nilfen), z powodu założonej w nich pierwszej katedry bisku- 
piej na Żmudzi, uważane były za stolicę księstwa. Połonga, 
po litewsku Pałanga, była portem niegdyś sławnym na Bal- 

Ityku. prze^ Szwedów kamieniami zarzuconym. Sejmiki i sądy 
jaemskic, oraz grodzkie. odbjTvaiie w Rosieniach, Telszach 
i Szawlaeh, wpłynęły na utworzenie się tych glówniejszyeh 
Jniast na Żmudzi. Do najdawniejszych, bo od KIET. wieku 
^wspominanych, na Żmudzi osad należały: Miedniki, Kosie- 
fiie (po litewsku Hotśejnej), Kroźe (po litewska Krużej) ' 



Itrożentą, Ejraguhi i Wielonn nad Niemneni. Ten ostatoj 
gróA był w dziejach Żmudzi najwięcej Lislrtrycznyin. W kli-l 
nie księstwa Żmudzkiegn, na lewym brzegu Niemua, na tatj 
zwanym Trakcie Zapuazczańskim, leżały stare zameczki; Ki-^ 
dnie, Gielgudyszki i Szaki. tudzież nowsze miasteczka; Wier*? 
bcrf(5w, Władysławów i Błogosławieństwo. 

Od Btarych zamków brały nazwy pierwotne powiat 
źmudzkie. W roku 1390 spotykamy nazwy następującycl 
siedmiu powiatów: Miednicki, Kottyniański. Knetow 
Bki, Kroski, Widuklewski, Rosieński i Ejragol-| 
ski. Z tych pierwsze trzy nie byty znane w późnieiszyohj 
czasack. Obok niezbj-t licznej szlachty możnej, posiadała Żm 
sporo szlachty szaraezkowej, dziedzicznej, bardzo dawnej, 
mieszkującej zaścianki i okolice, których nazwy zwyklw 
od rodowych nazwisk osiadłej w nich szlachty wzięły poozą 
tek. Tak n. p. w Kyragajłaeh mieszkali pierwotnie Rymgaj-4 
Iowie, w Dowborach Dowfaorowie, w Pilsudach Piłsudzoj) 
W Jamonciach Jamontowie, w Tyszkach Tyszkowie, w KonĄ 
dratowiezaeh Kond rato wiczo wie i t. d. Gdy podczas sejmiij 
wielkiego uchwalonym został (dnia 6 kwietnia 1789) podateĘ 
dochodowy pod nazwą: Ofiara wieczysta prowinoyón 
obojga narodów na powiększenie sił krajowyc 
ułożone zostały w tymże roku księgi skarbowe, z któryol 
widzimy, że najwięcej okolic czyli wiosek cząstkowelfl 
szlachty posiadały powiaty Tolsaewaki i Rosieński, W pierw- 
szym było takich okolic 57, w drugim 37. Z ogólnej liczbg 
28 maJych powiatów żraudzkich, 15 poludniowo-zachodiiic 
posiadało razem okolic 304, w którj'ch znajdowało się 
apodarstw szlachty dziedzicznej około 1350. Przecięciowo s 
tem wypadało na jedne okolicę 4—5 fortun. W najwiękaiee 
ze wszystkich okolicy, Towkintawkie, mieszkało HzlftohtJ^ 
domów 27, w Pitaadacb było właścicieli 15, w Janowdowiel 
16, w Bujwidach siedziaJo panów Bujwidów 5. Do nazwisĘ 
najliczniejszych wogóle nalui^iły: Godwojsz, Bonidzie, Wojdylło, 
Syrtowtt, Blinstrub, Strumiłło. Giedmin, Wysceki.^ MalinowskiJ 
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[ Knnopióaki, Dauksza, Wojzj 
r gajłlo, Dąbrowski i inne. 



, Jagiełło, SkirgajHu, Kierz- 



Województwo Smoleńskie. 



I 



"W wit^ku IX. Smuleńsk nad górnym Dnieprem był głó- 
wnem miastem narodu słowiańskiego Krywiezów. W wieku XI. 
został stolicą udzielnego księstwa, które w wieku XTV. stało 
aię holdowniczem Litwy, w roku zaś 1404 Witold przyłączył 
je zupełnie do Wielkiego księstwa i zamienił z czasem na 
województwo. Za Zygmunta I. zdobył Smoleńsk roku 1514 
Wielki książę moskiewski, Wasyl Iwanowicz, a król ustąpił 
go Moskwie traktatem z roku 1522. Odtąd przez iat 89 Smo- 
leńsk należał do Moskwy. W r, 1611 odzyska! go Zygmunt III, 
i przywróci! dawne województwo, które, jako województwo 
polskie, faktycznie istniało tylko przez lat 56, gdyż w r, 1654, 
za Jana Kazimierza, opanował Smoleńsk cai- Aleksy Michało- 
wicz, a rozejm Andruszowaki r, 1667 zezwolił na przyłączenie 
Smoleńska do Rosyi, co ostatecznie potwierdził traktat Grzy- 
mułtowskiego w r. 1686. 

Seuatorów^ krzeałow^cb miało to województwo trzeeb, to 
jest: biskupa, wojewodę i kasztelana amoleńskicli. Dzieliło się 
dwa powiaty: Smoleński i Starodubowaki. Starostwo gro- 
dowe smoleńskie należało do w<jjewody. Herb województwa 

laska złota, czyli berło, w tarczy szarej, na cborągwi 
czerwonej. Jako województwo tytularne nie przestało istnieć 
do końca Rzeczypospolitej, odprawując sejmiki swoje, t. zw. 
egzulanekie, w Wilnie: województwo w kościele 00, Bernar- 
dynów, a powiat Starodubowski u Karmelitów Bosych pod 
Ostrą Bramą, Na sejmikach tych wybierano z każdego powiatu 
po dwóch posłów sejmowych i po dwóch deputatów na tcv , 




WIDOK SMOLEŃSKA W K, 1611. 
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bunał. Mundur województwa był kontu sz karmazynowy, źu- 
pan i wyłogi granatowe. Powiat Starodubowski dla odróżnienia 
nźywal kontusza szafirowego, a źupana i wyłogów słomianych. 
Przedostatnim biskupem tytularnym smoleńskim był znany 
dziej opis Adam Naruszewicz, a ostatnim Tymoteusz Gorzeński. 



Województwo Połockie. 



Połock, po łacinie Pólocia, Polocium, przy ujściu rzeki 
Połoty, na prawym brzegu Dźwiny zachodniej położony, do 
najstarszych należy grodów Rusi. W wieku Xn. na udzielnem 
księstwie Połockiem panowaU potomkowie Wszesława Braczy- 
sławicza z domu Włodzimierza I., księcia kijowskiego, ale już 
około r. 1225 Mendog, książę litewski, stał się panem Połocka. 
W r. 1357 rządził księstwem Połockiem Andrzej, syn Olgierda. 
Witold wcielił hołdownicze księstwo do Litwy i rządził niem 
przez „starostę", czyli swego namiestnika. Około roku 1500 
starostowie zasiedli w senacie pod tytułem wojewodów poło- 
ckich i wtenczas księstwo otrzymało nazwę województwa Po- 
łockiego. Województwo to przecinała rzeka Dżwina na dwie 
prawie równe części. Na północy graniczyło z dawną rzeczą- 
pospolitą Pskowską, do posiadłości carstwa Moskiewskiego już 
należącą, całą wschodnią ścianę na północ i na południe od 
Dżwiny stanowiło województwo Witebskie, a południową wo- 
jewództwo Mińskie, wschodnią zaś na północ od Dżwiny wo- 
jewództwo Inflanckie, a na południe Wileńskie. 

Senatorów krzesłowych miało województwo dwóch, t. j. 
wojewodę i kasztelana połockich. Po ostatecznej unii r. 1569 
wojewodom połockim miejsce w senacie obu narodów po wo- 
jewodach Lubelskich wyznaczono. Ziemianie połoccy mieli 
nadto ten sam przywilej, co i żmudzcy. którego nawet Korona 



lnic pnsiadala, źe wybierali sami kandydatów na ^ 

rwodę, z których król jednego na tę godnoić 

I Wojewoda ten był zarazem starostą grodowym polopkim. 

I Województwo, nie będąc ani bardzo rozległem ani ludnem, 

I- a posiadając stolicę w pośrodku awej przestrzeni, nie zostało 

t podzielonem na powiaty, miało więc sąd ziemski i grodzki 

I tylko w Polocku, gdzie też sejmikowało, obierając dwócb 

" na aejra i dwóch deputatów na trybunał litewski, t. j. 

o na kadeneyę wileńską, drugiego na ruską. Od r, 1773, 

I po odpadnięciu przy pierwszym podziale północnej polowy 
Województwa do Rosyi, część południowa, pozostawiona Pol- 
sce, sejmikowała w Usaezu, jako środkowym swoim punkcie. 
Herbem województwa była Pogoń litewska w białem polu, 
„albo, jak inni chcą, na czerwonej chorągwi", dodaje Niesie- 
cki. Mundur połoeki byt ten sam, co i smoleński, t. j. kon- 
tnsz karmazynowy, żupan i wyłogi granatowe. 
Stefan Batory, odebrawszy r. 1579 Połock z rąk Iwana 
Groźnego, założył tu w roku następnym słynne kolegium Je- 
zuitów, którego pierwszym rektorem był wielki kaznodzieja 
narodowy. Piotr Skarga. Za Zygmuntii EU. arcy biskupstwo- 
połoekie obrządku greckiego, po unii z kościołem rzymskim 
I w Brześciu litewskim r. 1596 dopełnionej, zamieniło się na 
ł-grecko-unickie. PtJock ze wspaniałymi kościołami i klaszto- 
i&rai, na wyniosłym brzegu Diwiny położony, przedstawiał się 
■.« lewego jej brzegu, jaJc prawdziwe jakie miasto sttJeczne, 
Ta istotnie za czasów polskich był glównem miastem bandlo- 
lad Dżwiną w północnej Polsce. 



Województwo Nowogrodzkie. 



Kraina atuwiaiiska nad górnym Niemnem, po ujm 
Wielkiego księstwu Kijfjwskiego, rzudzona przez udzielnyta 
książąt, w XII. wieku napastiiwana przez LiŁwindw, w rokit 
1241 spustoszona przez straszny najazd Tatarów Batuhaoa' ] 
pod wodzą Kajdana, zajętą została następnie jako prawie pit-J 
stynia przez ksiijcia litewskiego ErdziwiHa i do Litwy odtądj'1 
przyłączona. Od owych czasów rządzona była przez naniiestni- I 
ków, którzy około roku 1500 tytol wojewodów nowogrodzkich, 
nzyskali i w senacie obu narodów po wojewodach bełzkich 
miejsce zajęli. Wojewiidztwd Nowogrodzkie przedstawiało, ró- 
wnie jak Brzesko-litewakie, długi około mil 50, szeroki na mil 
kilkanaście i mniej, pas ziemi, ciągnący się z zochodn od gór-^^ 
nej Narwi i puszczy Białowieskiej na wschód do połączenia , 
się rzeki Ptyczy z Prypecią. Województwo Nowogrodzkie gru 
niczyio na północ o- zachód z powiatem Grodzieńskim vqjĄ 
wództwa Trockiego, na północ z województwem Wileii3ki« 
i Mińskiem, Częśd granicy od województwa Wileńskiego i 
północ Nowogródka, stanowił Niemen. Na wschodzie 
także rozległe województwo Mińskie, a linia ta graniczna bie 
g(a bądź z korytem rzeki Ptyczy, bądź w pobliża jej brzB 
gÓw. Od południa na całej długości graniczyło województfl 
Ntiwogrodzkie z Brzeskiem, Zacliodni kraniec województyn 
Nowogrodzkiego dotykał prawie Podlasia nad Narwią, gdżi 
schodził się ?. północnym krańcem województwa Brzeski^olfl 
i piiJndniow^ym Trockiego. 

Województwo Nnwogrodzide dzieliło się na trzy powiatj**] 
Nowogrodzki, Wolkowyski, Słonimski, oraz księstwo Slucki^a 
którego exi;iA stanowiło znown księstwo Kopylskie. Każdyl 
z tych powiatów sejmikuje u siebie, wybierając po dwóohj 
loalów na sejm i dwóch deputatów na trybunał. Senatorów J 



1 

I 



i 



jeat dwóch tylko: wojewoda i kasztelan nowogrodzcy. Urzę- 
dnicy ziemscy znajduji^ się w każdym powiecie, pod przewo- 
dnictwem podkomorzego w powiecie nowogródzkim, a mar- 
Bzalków w innych powiatach. Starostwa grodowe byty trzy: 
Nowogrodzkie, Sloniraakie i Wolkowyskie. Nowogrodzkie na- 
leżało do wojewody. Ekonomie: Nowogrodzka i Slunimaka 
należały do dóbr stoia królewskiego. Herb województwa składa 
Bię z dwóch tarcz, na jednej pogoń litewska zwyczajna, a na 
drugiej anioł czarny w czerwonem pola z rozwinicterai skrzy- 
dłami, z lewą ręką, na dół spuszczoną, a prawą wspartą na 
biodrze, Przyjętym za Stanisława Angnata mundurem woje- 
wództwa byt kontusz pąsowy czyli szkarłatny, a żupan i wy- 
łogi czarne; powiaty jednak Słonimski i Wołkowyski używały 
barw innych. 

Północna częśó województwa, a mianowicie powiat No- 
wogrodzki i księstwo Sluckie, należała do najżyiniej szych 
okolic Litwy. Od Nowogródka w stronę Nieświeża ciągną się- 
malownicKe wz^órm i piękne miejaecwości, jak: Tuhanowiozej 
Świteź, Woroneża. Z wieży kościelnej w Woroneży widad cały 
prawie rozległy powiat Nowogrodzki. Now(jgródek (po łacinie 
Pana Nouogardia) posiadał zbudowany na górze zamek 
Mendoga, Książę ten, celem rozszerzenia posiadłości litewskich 
ku potudnio-wspliodowi, założył w Nowogródku stolicę swego- 
państwa, a dla zabezpieczenia się przed wojnami krzyźowemi, 
tutaj r. 1252 przyjął wiarę chrześcijańską podług wyznania 
rzymskiego, i ukoronowanym został (wraz z żoną Martą) na 
króla litewskiego z upoważnienia papieża, Innocentego IV. 
Tuż przy mieście, naprzeciw zwalisk zamku, wznosi się góra, 
zwana dotąd Mendognwą. Ustanowiony roku 1581 trybunał 
Wielkiego księstwa Litewskiego kadencyę swoją, która zwała 
się ruaką, odbywał przez 22 niedziel naprzemian z Mińskiem. 
Uchwala jednak sejmowa z r. 1775 przeniosła tutejszą kaden- 
cyę do Grodna. Kadencya ta ruska zasiadała pod tymże 
marszałkiem, co i w Wilnie, lecz pod innymi deputatami, to 
jest przez powiaty ruskie, a nie litewskie wybranymi. 
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Nieśwież, miasto główne ordynacyi tegoż nazwiska 
domu książąt Radziwiłłów, z wielkim i warownym zamkiem, 
który był zwykłym pobytem ordynatów. Była tu galerya 
obrazów, słynny skarbiec, biblioteka i arcliiwum, w którem 
przechowywano oryginalny akt unii lubelskiej. Szczorse, 
siedziba możnej rodziny Litaworów Chreptowiczów, z których 
Joachim Chreptowicz, kanclerz wielki litewski, wymurował tu 
wielki pałac i zgromadził w nim cenny księgozbiór polski. 
Kłeck, o 272 ™^i ^^ Nieświeża, główne miasto księstwa 
i ordynacyi Kleckiej, ustanowionej przez trzech braci Radzi- 
wiłłów: Olbrachta, Mikołaj a-Krzysztofe, i Stanisława (w Gro- 
dnie d. 16 sierpnia r. 1586), razem z Nieświeską i Ołycką, 
a przez sejm roku 1589 zatwierdzonej. Lachowicze z zam- 
kiem, przerobionym przez Jana Karola Chodkiewicza, dziedzica 
tych dóbr, na najwarowniejszą na Litwie fortecę. Zamek ten, 
będący historyczną po Chodkiewiczu pamiątką, mieszkalny 
jeszcze na początku XIX. wieku, dozwolono później rozebrać 
żydom lachowickim na cegłę. 

Wschodnią część województwa Nowogrodzkiego stanowiło 
księstwo Kopylsko-Słuckie, jeszcze na początku XV. wieku 
niejako hołdownicze względem Litwy, ciągnące się prawie od 
źródeł Niemna na północy, aż pod Petryków i ujście Ptyczy 
do Prypeci na południu. Książęta Kopylscy, nazywający się 
później Słuckimi, pochodzili od Włodzimierza Olgierdowicza, 
któremu dał te księstwa Witold, jako bratu stryjecznemu, 
gdy państwo litewskie na nowo urządzał. W powiecie Słonim- 
skim słynęły cudownym obrazem Bogarodzicy i klasztorem 
Bazyliańskim Żyr o wice. Zygmuift III. nadał Słonimowi za 
herb lwa złotego z krzyżem podwójnym w błękitnem polu. 
Wołków ysk nad Wołkowyją posiadał na wzgórzu za mia- 
stem zamek z wysokim okopem, dotąd panującym nad okolicą, 
a sięgającym prawdopodobnie czasów, kiedy książęta litewscy, 
po zburzeniu tych okolic przez Mongołów, r. 1241 zająwszy 
je, usiłowali obwarować silnie przed dalszymi najazdami. Po- 
wtórne poselstwo panów polskich, wyprawione dla dokończę- 
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nia układów o tron polski z Jagiełłą, zastało go (roku 1386) 
w Wołkowysku i tu na zaniku d. 12. stycznia zawarło z nim 
umowę, mocą której prostoduszny Litwin uznany został przez 
Polaków i przeznaczonym na króla polskiego i męża Jadwigi. 



Województwo Witebskie. 



Witebsk (po łacinie Yitebscum)^ nad Dźwiną przy ujściu 
do niej Widźby, był jednym ze znaczniejszych grodów księ- 
stwa Połockiego, a w drugiej połowie XII. wieku stolicą oso- 
bnej dzielnicy Dawida Rościsławowicza. Gdy potem Mendog 
litewski wysłał był synów swoich na podbijanie Rusi, jeden 
z nich, Wikind, czy Wigund, miał zdobyć Witebsk i osiąść 
w nim około r. 1239. Pewne atoli i stałe posiadanie Witebska 
przez Litwę datuje się od Gedymina, którego syn, Olgierd, 
ożeniony z Maryą czy Julianną, ostatnią księżniczką witeb- 
ską, odziedziczył tę dzielnicę zapewne w posagu. Wówczas to, 
około r. 1342, Witebsk wcielony do Wielkiego księstwa Li-' 
tewskiego, miewał już odtąd tylko „starostów", czyli namie- 
stników książęcych, którzy z początkiem wieku XVI. otrzy- 
mali godność wojewodzińską. W przywileju z r. 1503 nadał 
Aleksander Jagiellończyk miastu swobodę wyznania i prawo 
wyboru wojewody „wedle starego obyczaju, kogo Witebszczanie 
zapragną", tudzież uwolnienie od myt w całem państwie litew- 
skiem, i wiele innych korzyści i dobrodziejstw, co wszystko 
Zygmunt I. r. 1509 w zupełności potwierdził. Król przyrzekał 
każdego niemiłego Witebszczanom wojewodę oddalić, a dać 
innego, który, pierwszego dnia po przyjeździe na swój urząd, 
wykona przysięgę Witebskowi, „że b(*z prawa i sądu w ni- 
czem karać ich nie będzie", a gdy wyjedzie na łowy, nie 
będzie na stanowiskach wyciągać od nikogo darów. Wojewoda 
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■witebski w senacie obojg;i naroJów miał miejsce ]io wojewn- 
dzie płockim, a kasztelan witebski, kt/iry byt drugim swego 
województwa senatorem, miał krzesło po kasztelanie ptockim. 
Pierwszym z obieralnych wojewodów witebskich był Jerzy 
Chlebowicz, ostatnim bodaj Prozor, ojciec zasłużonego Karola, 
oboźnego. 

Województwo Witebskie graniczyło na północ z ziemi.t 
Pskowską, na wschód z województwem Smoleriskiem, na po- 
łudnie z województwem Macisławakiem i Mińskiem, zachodnią 
zaś ścianę najdłuższą stanowiły województwa: Połoekie i Miń- 
skie. Dźwina przecinała Witebszczyzn^ na dwie połowy, po- 
dobnie jak województwo PcJockie, tylko że w tamtcm półno- 
cna czyść była nieco większą, w Witebskiem zaś było prze- ' 
ciwnie. Pot u dn.- w schodnią czi^śt: województwa oblewał Dniepr, 
Ponieważ Witebsk leżał w pośrodku województwa, nie posia- 
dającego licznych miast i szlachty, cate wiye województwo 
stanowiło naprz/id jeden powiat sądowy, dopiero później doli- 
czony został osobny powiat Orszański nad Dnieprem, który 
piei^woj należał do województwa Smoleńskiego, ale po odpa- 
dnięciu Smoleńszezyzny od Polski w w. XVII., pozostawiony 
przy Rzeczypospolitej nosił nazwisko „ziemi Orszańakiej"; 
ostatecznie zaś za Stanisława Augusta z powiatem Witebskim 
zaczął akłada<S województwo Witebskie, istniejące do I. rozbioru 
t. j, do września r. 1772. Częśd jednak południowa powiatu 
Orazańskiego , nie objęta tym rozbiorem, pozostawała przy 
Polsce jeszcze przez lat 20, t. j. do podziału drugiego. 

W Witebsku i Orszy hyły starostwa grodowe, z których 
pierwsze należało do wojewody witebskiego. Ekonomia orszań- 
/flka należała do dóbr stołowych królewskich. Sejmikowało 
■wojew. w Witebsku a ziemia Orazańska i powiat w OrKzy, 
obierając tu i tam po dwóch posłów sejmowych i dwóch de- 
putatów tryimnalskich. W Witebsku zasiadał sąd ziemski 
i odbywały się elekcyo wojewodów. Po pierwszym rozbiome, 
gdy z wojew. Witebskiego został tylko skrawek orszański, 
oba powiaty, t. j. nominalny już tylko Witebski i prawie ^^^i^i- 
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miualny Or.szań»kL »<yn:ikowały przez lat 20 w po^ranicznem 
wojew^Aztwifi Mińskiem w miasteczku ChfJopieniezaeh. Herb 
województwa wyobrażał zwykłą Pogoń litewską, tylko w zło- 
tym rzf^dzie. w jk^Iu czerwonem na chorągwi zielonej. Zygmunt 
fir. w przywileju z r. 1597 nadając liczne swobody i dobro- 
dziejstwa miastu. [K^stanowił także herb czyli pieczęć miejską 
z wyol/rażeniem ^w. Weroniki na bł^*kitnem polu. a pod nią 
miecz g^>ły cz^jrw^onej barwy. Xa chorągwi miejskiej była także 
bw. Weronika. Zasługiwali też mieszczanie witebscy na troskliwą 
opiekr^ ry4du ciągłem poświc^-c^iniem się dla sprawy publicznej. 
Oni to r. 1002 [)odczas nagłego napadu kozactwa. dowodzonego 
[>rzez jakirjgos Dubinc^. nictylko zamek królewski obronili 
i z miasta napastników wyparli, ale samegoź Dubinę z jego 
starszyzną pojmali. Podobnież r. 1005 jeden z przedniej szych 
oljywał(;li witebskich, Marko Slinicz Łytka. na czele 500 Wi- 
tebs/c/an d/i(jlni^' pod Felincmi w [)ółnocnych Inflantach nie- 
|»r/yjacj(>ł [loniził. za co szlach(iCtwo z nazwiskiem Felińskiego 
oLr/yinał. 

W (l'/i(*jacli wojr;n Litwy i Polski z Moskwą, do histo- 
ryczny cli nii(*jsc-(nv'()ści nnl(;żula Or.<za. Ody Wielki ks. Wasil 
Iwanowic// zaj/^ł znacznej, czc^śc*. Jjitwy. C)rsza oparła się jego 
sile. Zygmunt I. na czchi wojsk koronnych, przez Mikołaja 
P^irlcja <l(>w()(l/onv('li, i litewskich poci Konstantynem Ostro^:- 
skim. prze/ w/ircic* 'I\)r(»|)ca i |)orażkę u Orszy dnia 18 lipca 
1 i^OS, skłonił wojska moskiewskie do odwrotu. Do wielkich 
l)ilew należało zwycięstwo o(lni(?sionc lu d. (S września 1514 r. 
prze/ Konslantyna ks. ( )stroi;skie;;'o nad ])r/eważnemi siłami 
pr/eciwnik('»w pod wod/:^ l>ulliakowa-( lolicy i Iwana Czeladnina. 
u r/eki Kropi wnv, oj)o(lal ( )rs/v. 

Tod koniec lJ/ec/\ 'pospolitej s/laclita orszańska z woje- 
w/łd/twi WiichskicL^o pr/vjęła Jako mundur swe^"(; powiatu 
k«»nłus/ /ieloiiy. a wsłoiii i żiii)an białe. 
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Województwo Brzesko-litewskie. 



Po Dirze, Olegu, Igorze, Świętosławie i Jaropełku, szósty 
z rzędu skadynawski czyli waregski konung t. j. książę, władca 
Kijowa, prawnuk Ruryka, pierwszego zdobywcy szerokicłi ziem 
słowiańskich, a syn Swiatosława, był Waldemar, przezwany 
przez lud słowiański Włodzimierzem. W Chersonie od Greków 
książę ten wiarę chrześcijańską przyjął i do Kijowa, będącego 
ogniskiem swej władzy, takową wprowadził, a posąg słowiań- 
skiego Peruna, przywiązanego do ogona koniowi i okładanego 
kijami przez dwunastu drabów, kazał do Dniepru zaciągnąć. 
On też utrwaliwszy panowanie swoje w ziemiach od Dniepru 
do Bugu, osadził w nich trzech z pomiędzy licznych swoich 
synów. Te ich trzy dzielnice były: wołyńska, oddana Wsie- 
włodowi, gdzie był założony gróJ Włodzimierz, drewlańska 
z Owruczem, oddana Swiętosławowi i poleska z Turowem, 
w którym osiadł Świętopełk, zięć naszego Bolesława Chrobrego. 
Dziś byłoby to upośledzeniem dla księcia osadzić go na Polesiu. 
Ale w czasach gdy rolnictwo nic prawie jeszcze nie znaczyło, 
a żywiła naród ryba i zwierzyna, bogaciły zaś futra i skóry, 
najlepszemi drogami były rzeki, a najsilniejszą twierdzą mo- 
czary — Polesie mające najwięcej wód i kniei przedstawiało 
wówczas dzielnicę jedną z lepszych. Wsiewłod wołyński i Świę- 
tosław drewlański musieli wcześnie zejść ze świata, skoro o nich 
nic latopisy nie podają. Świętopełk jeden przeżył braci i toro- 
wał drogę wpływowi polskiemu na Wołyń. Biskup pomorski 
z Kołobrzegu, Reinbern. osobisty przyj aciel Bolesława Wielkiego 
przywiózł żonę Świętopełkowi do Turowa. Kraje zabużne świeżo 
nawrócone, a zwłaszcza Polesie, były jeszcze nieuprawioną rolą 
dla chrześcijaństwa. Reinbern pierwszy apostołować tu przy- 
jechał. Dytmar powiada, iż mąż ten „w wyższej kształco^ 
umiejętności przez rozumnych mistrzów. d()stą\)\l ^^^\5^\i"$^2 
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dostojności drogą zasługi". On pierwszy niszczył tu bałwany 
pogańskie i tępił ogniem świątynie bałwochwalców. „Nowotną 
płonkę zaszczepiał Bogu w nazbyt dzikiem drzewie". Walde- 
mar, biskupa kołobrzeskiego oraz Świętopełka i Bolesławównę 
polską kazał uwięzić, niedługo jednak sam zakończył życie 
i Świętopełk panował w Kijowie. Wtedy Bolesław pierwszy 
raz stanął nad Bugiem, chcąc powetować krzywdy Mieczy- 
sława I. w grodach Czerwieńskich, zabranych Lachom przez 
Waldemara, zamyślał bowiem o skupieniu ludów słowiańskich 
w jedno wielkie państwo. Wszędzie po drodze witali go Wo- 
łynianie „z wielkiem poszanowaniem i podarunkami", a jak 
zapewnia współczesny Dytmar, „.cała kraina obróciła się do 
zwycięzcy". 

Później po śmierci Jarosława, twórcy „Prawdy ruskiej ", 
ziemie między Bugiem i Dnieprem przechodziły długą dobę 
podziałów i rozdrobnienia na liczne księstwa, wśród których 
ks. Turowskie, obejmujące prawie całe środkowe Polesie z Piń- 
skiem, zmieniało ciągle swoich książąt aż do r. 1316 — 1320^ 
w którym wcielone zostało przez Gedyniina do Litwy. Syn 
Gedymina, Kiejstut, otrzymał w dziale całą zachodnią część 
Litwy, t. j. późniejsze województwo Trockie, Podlasie i Pole- 
sie brzeskie. Do Polesia tego musiał i Pińsk należeć, są bo- 
wiem wyraźne ślady panowania Zygmunta, syna Kiejstutowego 
w Pińsku. Tym sposobem w jedną dzielnicę brzeską łączono 
Polesie brzeskie, pińskie i turowskie, ciągnące się po obu 
brzegach Muchawca oraz górnej i średniej Prypeci. Gdy po- 
tem podczas unii lubelskiej r. 1569 regulowano województwa^ 
Brześć, który z okolicznym krajem zarówno jak Podlasie, 
należał do Kiejstutowej dzielnicy Trockiej, z powodu nad- 
miernej długości tejże, został od Trok oddzielonym. Wówczas 
to utworzono województwo Brzeskie w granicach, które do 
drugiego podziału Polski dotrwały. Cała środkowa i wschodnia 
część tego 50 mil długiego województwa, było to właśnie 
dawne księstwo Turowskie z Pińskiem, gdzie panowała nie- 
gdyś ze Świętopełkiem córa Bolesława Wielkiego. I z tego to 
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^wodu niniejszy ostęp o województwie Brzeskiem zaczęliśmy 
■od wiadomości o ksicsirwie Turowskiem. Naturalnie o tożsa- 
* mości zupełnej ich rubieży nie może być nigdy mowa na 
;I'oleaiu. gdzie jeszeze w kilka wieków później nawet majątki 
i prywatne nie miały postanowionych ściśle awoich granic. 

Województwo Brzeskie z r, 1569 graniczyło od pi^nocy 
na całej awej długości, począwszy od źródeł rzeki Narwi aż 
pod Petrj'ków nad Prypecią, z województwem Nowogródzki em, 
na wschód z powiatem Mozyrakim województwa Mińskiego 
i Owruckim Kijowskiego. Na południe sucha granica z woje- 
wództwem Kijowakiem, Wołyńakiem i ziemią Chełmską cią- 
gnika aię ze wschodu od okolic Owrucaa na zachód aż do 
granicy Województwa Lubelskiego u rzeki Piwonii w okolicy 
Parczewa. Zachodnią granicę atanowiło województwo Podlaskie 
od Parczewa aż po miasto Narewkę nad rzeką Narwią, Za- 
warte w powyższych granicach województwo Brzeskie dzieliło 
się na dwa olbrzymie powiaty; Brzeski i Piński. Oba ta po- 
wiaty w swoich stolicach mają starostwa grodowe i u siebie 
cejmikują, obiera.jąe każdy po dwóch posłów i po dwóch de- 
putatów trybunalskich. Senatorów krzeslowych było dwóch, 
t. j. wojewoda i kasztelan brzesko-Utewscy. Wojewoda zasia- 
dał krzesło \>o rawskim. Do dóbr stołowych królewskich na- 
leżały w tern województwie dwie ekonomie: Brzeska z Kobry- 
niem i Pińska, Okazowanie zbrojnego rycerstwa odbywało się 
w obu miastach powiatowj'ch. Herbem województwa Brzeskiego 
była Pogoń w polu ezerwonenij tylko że ubiór na konin 
i rycerzu nie był biały, ale błękitny. Województwo to dla 
rozróżnienia od Brzesko-kujawskiego nazywano bądź Brzesko- 
litewskiem bądź Brześeiańskiem. 

Miasta znaczniejsze były: Brześd litewski, pray ujściu 
Muchawca do Buga, pamiętny synodem unii kościelnej z roku 
1596, Pińsk, będący jakby stolicą Polesia, Tnrów, znany 
,już w wieku X., dawna stolica księstwa Turowskiego, Biała- 
radziwilłowaka z pałacem Radziwiłłów i szkołami, zwa- 
nenii akademią, zo.stająoą pod władza ■w^i.esI&m^-j^s^Łsi^- 
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skiej, która tu dosyłała ze swego ramienia profesorów, Kodeń 
hrabstwo sapieżyńskie, Wołczyn z pałacem ks. Czartoryski eh 
Kamieniec litewski ze starożytna wieżą zamkową, której 
liczne wieki skruszyć jeszcze nie zdołały, i inne. 

Północo-zachodni kąt województwa Brzeskiego zajmowała 
puszcza Białowieska, której należy się w książce niniejszej 
oddzielny ustęp. W czasach przedjagiellońskich cała kraina 
litewska przedstawiała jedną olbrzymią, rzekami tylko i pa- 
smami jezior poprzecinaną puszczę. Dopiero udzielający się 
z Polski do Litwy potężny ruch rolniczy w wieku XIV., od- 
słaniając pomiędzy lasami pola, wytwarzał pewne granice i na- 
zwy puszcz oddzielnych. Monarchowie, do których należało 
wyłącznie prawo łowów na grubszego zwierza w całym kraju^ 
zaczęli się opiekować puszczami, pozostającemi w ich ręku. 
Do naj celniej szych takich puszcz należała, położona przy źró- 
dłach Narwi i Narewki, nazwana w wieku XV., zapewne od 
jakiejś białej wieży myśliwskiego zameczku, „puszcza Biało- 
wieska". Znajdowała się ona na wododziale europejskim, bo 
wody jej ściekały z jednej strony do Narwi i Bugu, to jest 
Bałtyku, a z drugiej przez Prypeć i Dniepr do morza Czar- 
nego. Wyborna gleba leśna i wilgoć umiarkowana wytworzyły 
w tej puszczy bujniejszy, niż gdzieindziej, porost drzew roz- 
maitych i wszelkiej roślinności. Warunki powyższe, w połą- 
czeniu ze znacznym obszarem leśnym i opieką, daną przez 
królów polskich, spowodowały, że puszcza Białowieska stała 
się ostatniem w Europie, a bodaj i na całym starym lądzie 
schroniskiem dla żubrów, w stanie pierwotnej dzikości zosta- 
jących. 

Maszty z borów Białowieży musiały być już w średnich 
wiekach wysoko na zachodzie cenione, skoro w archiwach 
hiszpańskich i portugalskich dochowały się z początku XV. 
wieku relacye kupców tamtejszych o drogach spławu drzewa 
okrętowego po Narwi i Wiśle do Gdańska i portów atlanty- 
ckich. Długosz i Bielski piszą, że Jagiełło z Witoldem w r. 
1409 przez ośm dni polowali w Białowieży, głównie w celu 
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zaopatrzenia się w inii^so dlii wojska przed zamier/uną wielką i 
wojną przeciw Kr/.yźakom. .Takoż ubiwszy ogromiiił moc zwie- I 
rzyny, kazali ją nasoliiS i w beczkacli spławić po Narwi i Wi- I 
śle do Płocka, a zapasy te przydały się bardzo w wojnie I 
grunwaldzkiej roku następnego. W roka znów 1426, podczas. I 
strasznego morowego powietrza w PoUce i na Litwie, szukali t 
tu przed nicm schronienia Witold i Jagiełło razem z żonami, I 
Wtedy to król, polując, złamał sobie nogę w goleniu, skutkieni I 
upadku konia, a miało to stad aię w mieJ8cow;ości, zwanej 1 
Jelenie góry. Prawdopodobnie w owych czasacli powstała tu- 1 
pierwsza wieś w puszczy, zapewne gdzio dziś w straży Broiy- I 
skiej jest niiejseowośdj zwana Starą Białowieżą, od któ-1 
rej o ćwierć mili leży znów uroczysko, zwane Zamczyskiem. 1 

Po Jagielle i Witoldzie zjeżdżali tu na łowy wszyscy i 
monarchowie polscy. Przybywał Zygmunt I. i Zygmunt August I 
w przejazdach z Korony do Litwy. Stefan Batory, zawołany I 
myśliwy, nieraz tu z Grodna dojeżdżał, a z pobytu jego po-1 
została pamiątka w nazwisku „Góry Eatorowej", położonej J 
w straży Hajnowskiej. Jan Kazimierz polował r. 1650 także ■ 
w tych lasach, na pamiątkę zasS wielkich łowów Augusta III. I 
w r. 1752 postawiono nad brzegiem Nai-ewki kamienny obe-fl 
Usk ze szezegóJowem wyliczeniem naztvisk dygnitarzy i upo- J 
lowanej przez nich zwierzyny. Stanisław August, powracając I 
z sejmu grodzieńskiego r. 1784, polował tu przez trzy dni. 1 
Uporządkowanie i pomierzenie puszczy Białowieskiej miało jl 
naatjąpić po raz pierwszy za Zygmunta Augusta, a uakute-1 
czniane było także za Władysława IV., podobnie jak podział I 
puszczy Rudnickiej koio Wilna. Ostatecznie urządzał te lasy 1 
za Stanisława Augusta sławnej pamięci podskarbi nadworny J 
litewski, Antoni Tyzenba»z, zarządzajmy dobrami stołowemi I 
królewskierai , do których „Leśnictwo Białowieskie" należało.! 

Rzeka Narew miała swoje źródła na wachoelnim krańcu 'I 
puszczy i stanowiła następnie północną jej granicę od powia- 1 
tów: Grodzieńskiego i Wołkowyskiego. Zachodnią ściajię eta- | 
nowiło województwo Podlaskie. Rzeczka Narewka ^r7fi^^■^-«■al!oJ. 1 
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środkiem obszaru puszczy, który obejmował 23 mile kwadr, 
i podzielony był na 12 straży, mających nast^^pujące nazwy: 
Augustowska, Narewska, Browska, Hajnowska, Leśniańska, 
Starzyńska, Stołpowicka, Krukowska, Okolnicka, Swietliczań- 
ska, Podbielska i Dziadowlańska. Straże te pooddzielane były 
od siebie t. zw. duktami, czyli przecięciami, na 12 łokci sze- 
rokiemi, idącemi w kierunku promieni od środkowego punktu 
puszczy, którym była dzisiejsza wieś Białowieża. Zaprowadzeni 
w końcu XVL stulecia strażnicy nie pobierali żadnej pen- 
sy i, ale każdy z nich posiadał osadę rolną, która, wraz z obo- 
wiązkami, z ojca na syna przechodziła. Oprócz nich mieszkali 
w puszczy osocznicy, których obowiązkiem było naprawia- 
nie dróg w puszczy, stawanie do obławy podczas łowów i przy- 
gotowywanie stogów siana dla żubrów na zimę. Wiele osad. 
czyli t. zw. bud, założonych było pierwotnie w puszczy przez 
„mazurów", którzy, trudniąc się wypalaniem potażu i smoły, 
rozchodzili się z Mazowsza i osiadali po leśnych zakątkach 
Litwy i Rusi. 

Wierszopis, Jędrzej Zbylitowski, wydał w roku 1589: 
Pisanie satyrów puszcz litewskich^ które tak zaczyna: 

„z gęstych lasów, gdzio Narew cicho zdawna l^eży 
I od strumioniów, któro biegnji z Białowieży" i t. d. 

Poemat ten przypisany został Annie, królewnie szwedzkiej, 
siosti ze Zygmunta III., a córce króla Jana szwedzkiego i Ka- 
tarzyny Jagiellonki, prawnuczki Władysława Jagiełły. 
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Województwo Mscisławskie. 



Mścisław (Mscislavia) nad rzeką Wiechrą, wpadającą 
do blisko stąd płynącej Soźy, założony został prawdopodobnie 
pod koniec wieku XII^ a nazwany tak od Mścisława Roma- 
nowi cza z linii smoleńskiej, którego był dzielnicą. Odtąd, wy- 
dzierany sobie nawzajem przez rozmaitych kniaziów, dostał 
się nareszcie w wieku XIV. pod panowanie Litwy i za 01- 
gerda był' udzielnem jej księstwem hołdowniczem , w którem 
panował trzeci syn Olgerda, Langwenis, po chrzcie Symonem 
nazwany. Dom tych książąt na Mści sławi u dotrwał do czasów 
Zygmunta I., ale już w r. 1538 rządził księstwem „starosta". 
Zwykłą koleją rzeczy „starosta" został przemianowany na woje- 
wodę, a księstwo na województwo, co nastąpiło za Zygmunta 
Augusta. Pierwszym zaś wojew. mścisławskim był Jerzy Ościk^ 
herbu trąby. Drugim senatorem krzesłowym tego woj. był ka- 
sztelan mścisławski. Województwo nie dzieliło się na powiaty, 
sejmikowało w Mścisławiu, gdzie obierało dwóch posłów na 
sejm i dwóch deputatów na trybunał. Starostwo grodowe było 
mscisławskie i sądy ziemskie w Mścisławiu. Województwo 
Mscisławskie graniczyło na północ z Witebszczyzną i Smoleń- 
szczyzną, na wschód także ze Smoleńszczyzną i innemi zie- 
miami carstwa (Suraż, Starodub). W dalszym ciągu od południa 
leżał powiat Rzeczy cki wojew. Mińskiego, a od wschodu roz- 
dzielała te dwa województwa wpadająca do Dniepru rzeka 
Druó. Herbem województwa była Pogoń litewska w polu 
czerwonem na chorągwi żółtej. Mundurem zaś wojewódzkim: 
kontusz granatowy, wyłogi niebieskie i żupan słomiany, po- 
mimo, że województwo to w r. 1772 przestało istnieć, jako 
przyłączone do Rosyi w czasie pierwszego rozbioru. 



Województwo Mińskie. 



Mińsk (Minscum) nad Świsłoczą, dopływem Berezyny, J 
jeden z najatarazyeh grodów Rusi litewskiej, był juź w roka J 
1067 stolicą dzielnicy książęcej, która w wieku XH. najeż- I 
dźana przez Litwę, atała si<; w następnym jej lennością,! 
a z początkiem wieku SIV. zupełnem Litwy dziedzictwem. 
Jagiełło fundował ta około r. 1390 pierwszy katolicki kościół 
famy, a na sejmie horodeUkim r. 1413 utworzył województwo 
Mińskie, w pewnych granicach ustalone, które jednak dopiero 
około roku 1500 zostało ostatecznie urządzone i podzielone nad 
wielkie trzy powiaty: Miński, Mozyrski i Rzeczycki, "W po-i 
wiecie Ezeczyekim odróżniano ziemię Rohaezewską. Kazimierz I 
Jagiellończyk w głośnym przywileju swoim z roku 1441 dla] 
miast litewskich pomieścił i Mióak, który tym sposobem po J 
raz pierwszy otrzymał pewien rodzaj swobód municypalnych ■ 
zachodni o-europejsk ich. Aleksander zaś Jagiellończyk przywi-jB 
lejem z r. 1496 nadał miastu prawo magdeburskie, które na-a 
stępni monarchowie potwierdzając, nowe przydawali wolności 
i dobrodziejstwa. 

"Województwo Mińskie ciągnęło się mil pięddziesiąt kilka- 
wzdłuż rzek Berezyny i Dniepru w kierunku z północo-za-d^ 
chodu ku potuduio- wschodowi. Berezyna, 40 mil długa, mialflĘ 
w obrębie tego województwa swoje iródło i ujście wraz ! 
wszystkimi swoimi doiiływami. Graniczyło to województwo o 
północo-wschodu z Połockiem, Witebskiem i Mściaławskier 
a przekroczywszy Dniepr i Soż, sięgało na znacznej pi^estrzeoi 
ziem Czerni ho wski eh i krańcem południowo-wschodnim 
Snów. Ścianę południową stanowiła za Dnieprem Czernikowa 
szczyzna, a z tej strony Dniepru w okolicach nad Prypeci%fl 
województwo Kijowskie. W widłach Prypeci i Dniepru 
dochodziło województwo Mińskie do połączenia się tych rzekJ 
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Ido łączyły aię otifi już w województwie Kijowskiem, ale za to 
powyżej powiat Mozyraki przekraczał poza PrypotS, prawie do 
rzeki Słowieśny. Tntaj to za Prypecią od wschodu rzeka 
Ubort odgraniczała na pewnej przestrzeni powiat Mozyrski od 
wojew<idztwa Brzeskiego, jak i-ównież Ptycz na lewym brzegu 
Prypeei od województwa Nowogrodzkiego. Dalej granicę wscho- 
dnią zamykało woj. Nowogrodzlde i Wileńskie. Na północnym 
krańcu Polesia, w okolicach miasteczka Uzdy, w powiecie 
Miuakini brał swój początek Niemen, główna i-zeka litewska, 
Województwo miało dwóch senatorów krzeałowych, t. j. 
wojewodę i kasztelana mińskiego, którzy r. 1569 przy osta- 
tecznej unii Litwy z Koroną wprowadzeni zostali do senatu 
obojga narodów i zasiedli: pierwszy po wojew. pomorskim, 
a drugi po kasztelanie gdańskim. Powiaty sejmikowały w mia- 
stach, od których wzięty swe nazwiska, więc w Mińsku, Rze- 
czycy i Mozyrza, wybierając z każdego powiatu po dwóch. J 
posłów sejmowych i dwóch deputatów na trybunał litewski. I 
Sejmik zaś całego województwa odbywał się w Mińsku. Grody ' 
czyli Btar(łstwa i sądy grodzkie były trzy w stolicach powia- 
towych. Na mocy ustawy sejmowej z t. 1599 trybunał główny 
litewski, zasiadający' do powyższego roku tylko w Wilnie, 
zaczął odtąd zjeżdżać na sądy kolejno w jednym roku do 
Nowogródka, a w drugim do Mińska. Kądeneya taka trwała 
od poniedziałku po Trzech Królach przez 22 niedziel nieprze- 
rwanie i nazywała aię „kadencyą ruską", ponieważ sądziły 
się w niej województwa na Rusi położone: Mińskie, Nowo- 
grodzkie, Witebskie i Mśeisławskie. Marszałek zjeżdżał ten 
sam, który prezydował na kadencyi wileńskiej, a tylko zmie- 
niali się deputaci. Od r. 1775, skutkiem odpadnięcia czterech 
województw białoruskich do Rosyi. kadencya ruska trybunału 
litewskiego przeniesiona została do Grodna, co szkodliwie 
wpłynęło na dobrobyt Mińska. W tychże czasach, to jest po 
zniesieniu zakonu Jezuitów, utworzona została staraniem Ko- 
miayi Edukacjjnej r. 1773 szkoła akademicka podwydziatowa 
w Mińsku. Każdorocznie na Św. Józef dnia 19 marca odh\- 
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wały się w Mińsku, głośne na całą Litwę, tak zwane kon- 
trakty. 

Herbem województwa Mińskiego, jak prawie wszystkich 
województw Wielkiego Księstwa Litewskiego, była Pogoń cie- 
listej barwy w czerwonem polu na żółtej chorągwi. Każdy 
powiat miał swoją własną o takich samych barwach chorą- 
giew, ale „o jednym końcu". Mundur obywatelski wojewódz- 
twa był kontusz karmazynowy, żupan i wyłogi granatowe, 
tak, jak województwa Smoleńskiego. Powiat Rzeczy cki do ta- 
kiegoż kontusza przyjął żupan i wyłogi białe. 



Inflanty i Księstwo albo Województwo Inflanckie. 



Kraj, przez Polaków nazywany Inflantami, po łacinie 
Livonia, po niemiecku Liefland, po łotewsku Widzzemme, 
obejmował przestrzeń mil kwadratowych 1,092 i grani czj^^ł na 
północ z położoną przy zatoce Fińskiej Estonią (dziś gubernia 
Rewelska), na wschód z jeziorem Pejpus, ziemią Pskowską 
i województwem Połockiem, na południe z Kurlandyą i Semi- 
gahą, na zachód z morzem Baltyckiem, a właściwie tylko za- 
toką Rygską. Granicę Inflant południową od Kurlandyi, po- 
cząwszy od miasta litewskiego Drui, stanowiła na długości 
około mil trzydziestu rzeka Dźwina, a tylko okolice jej ujścia 
do zatoki Rygskiej po obu brzegach tej rzeki były inflanckie. 
Lud tej krainy, zwłaszcza ku południowi nad rzekami Dźwiną 
i jej dopływem Ewiksztą, jest szczepem litewskim i nosi na- 
zwę Łotyszów. Język jego, jakkolwiek bratni, różni się jednak 
znacznie od litewskiego, tak n. p., jak polski od rosyjskiego, 
z powodu zetknięcia się Łotyszów z Finnami i pomieszania 
tych plemion w środkowych i północnych Inflantach, 

Kraj powyższy wraz z Kurlandyą, to jest ziemią na po- 



Budnie zat^jki Rygskiej. Inflant i Drwiny od Bałtyku pod 

Dyneburg i Druje ciągnącą aię, od wieku XIIL podlegał 

(Biernie ckie mu zakonowi Rycerzy Mieczowych, założonemu 

' czasach wojen krzyżowych i osiedlonemu tutaj dla zwal- 




L bałwochwalstwa. Gdy jednak wobec trzech piitgżnyeh 
^siadów: Szwecyi, Moskwy i Polski, utrzymanie niezawisłości 
laństwa nadbałtyckiego, pozbawionego narodowych podstaw 
mytu, stało sitj rzeozą bardzo trudną; gdy Estonia, oderwaw- 
Hy alg od Ififlaot, uddaU ai^ w podUiióątwo i^^rfio^^; |^^> 



wdanie się ceaorza FerdynJtnda I. do cara Iwana II. nie wzii^o J 
pomyślnego skutku: nic już nie pozostawało Mistrzowi Gotłar-ł 
dowi Kettlerowi i stanom inflanckim, jeno Bznkać ratiinkti| 
II króla polskiego. Jakoż Kettler poddał dobrowolnie, za zgodni 
miaat i rycerstwa, Intianty Zygmuntowi Augustowi uroczystym I 
aktem, w Wilnie d. 2S listopada ló61 rokn dokonanym, za- 
pewniwszy sobie panowanie nad Kurlaiidyą i Setnigalią, jako 
nad lennem księstwem Korony polskiej. Tegoż roku 26 gru- 
dnia na sejmie grodzieńskim. Zygmunt August wiekuistą unię 
Inflant z Litwą stwierdził, nadając tymże przywilejem ziemi 
inflanckiej tytuł księstwa i herb: gryfa białego, wspiętego na, 
przednie nogi w czerwonem polu, z koroną złotą na głowie, 
trzymającego miecz dobyty u podniesionej nogi prawej, ma- ■ 
jącego na piersi związane litery imion królewskich S. A. I 
Gryf miał byi5 nadany na pamiątkę berbn Jana Hieroninaa.J 
Chodkiewicza, administratora Inflant, który w sprawie potą--9 
czenia ich z Polską wielkie położył zasługi. I 

Wypjidek ten stał si^ następnie powodem do krw&weifl 
i długiej walki o posiadanie Inflant mii,'dzy Polską a carannH 
Moskwy, potem Szwecyą. Oręż Stefana Batorego zdołał offlĄ-l 
gnątó Inflanty stanowci^o, które podzielono po traktacie r. 1582(J 
na trzy województwa: Derpskie czyli Dorpackie, AYendcństie. , 
i Pamawskie. W Wenden założono katedrę katolicką w miej- ' 
sce arcybiskupstwa ryskiego i biskupstw derpskiego i pamaw^ ^ 
skiego, których duchowieństwo przed niedawnym czasem przy- 
jęło Interaiiizm i ludowi takowy narzuciło. Miasto powyższe^ 
przez starych autorów niemieckich zwane Wentle, u polskit^ j 
niekiedy Wenda, a łotyszów Kiss, po estońakti Wenno-Hnr \ 
leżało o 13 mil od Rygi, w pobliżu lewego brzegu rzeki Aa, J 
zwanej inaczej Gawią, i było zdawna rczydenoyą czyli sto- _ 
lica Rycerzy Mieczowych, Gdy Zygmunt August roku 1686 ł 
podzieli! Inflanty na cztery powiaty, Wenden zostało jednego j 
z nich stolicą oraz siedliskiem starostwa wendeńskiego i r&^H 
zydeneyą kasztelana, wybieranego z miejscowej szlachty. 1 
Konstytucyą z r, 1582 Batory podzielił Inflanty na trzy pre- * 



[ «j'dya, które otl r. 1598 za Zygmunta III. przezwano woje- 
wództwami, a jednego z nich stolicą było właśnie miasto 
Wenden. Drugiem loiasteTii wojewódzkiein był Dorpat, w kro- 
nikacli i doknmentaob iacińskieb zwany Tarbatum lub urbs 
Tarbaia, w j^yku miejaeowym estońskim Turki-lhi, niegdyś 
zwany .Turjewem, nad rzeką Embach. Ponieważ Dorpat w czasie 
. wojen zupełnemu uległ zniszczeniu, Batory polecił kanclerzowi, 
[ Janowi Zamoyskiemu, opatrzunie porządku w tem mieście i jego 
I okolicacb, nadał kanclej-zowi starostwo Dorpaekie i po-Tyzen- 
, liauzen owakie dobra Yell^zen w powiecie Dorpackim. Z tego to 
czaaa pocbodzą , w okolicy Dorpatu czgsto napotykane, por- 
, trety Jana Zamoyskiego, kt<5rego imię u mieszkańców tamtej- 
[ Bzych dotąd jeszcze w wielkiem je»t poszanowaniu. W tym 
i czasie i Jezuici założyli tu swoje słynne kolegium , a icb 
[. wspaniały tum gotycki zabrzmiał potężnym głosem każącego 
tam Piotra Skargi. Trzeciem miastem wojewódzkiem w Inilan- 
I taeb za Zygmunta III. została Parnawa, miasto nadmorskie, 
na północy zatoki Ryskiej położone. 

Wobec niesłychanej pożądliwości sąsiadów na Inflanty, 
utrzymanie się Polski pray tym kraju narażało ją na ciągle 
wielkie wojny i, nawet pomimo zwycięstw Zamoyskiego i Chod- 
kiewicza, stawało się rzeczą wątpliwą, Tem bardziej za Jana 
Kazimierza, gdy kjęski i niepowodzenia ze wazystkicb stron 
zwaliły się na Rzeczpospolitą, kweatya unii inflanckiej została 
' prawem silniejszego rozwiązana. Jakoż traktat oliwski r. 1660 
' zwrócił Polsce tylko południowy kraniec Inflant, między 
Dźwiną, Ewiksztą i województwem Poloekiem położony. 
Z ogólnej przestrzeni Inflant, 1,092 mil kwadratowycb wyno- 
szącej, pozostała przy Polsce około części ich piąta, na 209 
mil kwadratowycii obliczana, a właściwie około 230 — 240 
rozległa, resztę zatrzymała Szwecya. 

Sejm warszawski 1677 r. zrobił ostateczną ordynacyę 
Inflant polskich, nadając im tytuł księstwa i województwa 
z naznaczeniem dostojeństw senatorskich trzech: biskupa, wo- 
jewody i kasztelana inflanckich, jakoteż urzędników i sądó>K 



J 



— 322 — 

ziemskich. Tak postanowione i utrzymane przy Polsce woje- 
wództwo, graniczyło od północo-wschodu z gubernią Pskowską, 
a od południo- wschodu z województwem Połockiem. Od połu- 
dnia i zachodu z Kurlandyą przez Diwinę; ścianę zaś północo- 
zachodnią w dolinie rzeki Ewikszty i jeziora Łubańskiego 
stanowiły „Inflanty Szwedzkie", to jest owe, blisko cztery razy 
rozleglej sze, które się wówczas Szwecyi dostały, a później 
utworzyły gubernię Ryską w posiadaniu Rosyi. Ponieważ sejm 
unii Lubelskiej w r. 1569 uznał Inflanty za wspólną własność 
Litwy i Korony, z kancelaryi zatem królewskiej wszystkie 
przywileje dla tej prowincyi wychodziły pod dwiema pieczę- 
ciami: koronną i litewską. Traktat oliwski z ogólnej przestrzeni 
tego kraju przyznał Polsce powiat Dyneburski, zamieniając 
go na księstwo czyli województwo. Dlatego też w wojewódz- 
twie tem nie było już później powiatów, tylko cztery t. z w. 
trakty, biorące swoje nazwy od starostw i zamków, a mia- 
nowicie: Dyneburgski, Rzeżycki, Lucyński i Marienhauski. 
Nie był to podział administracyjny, ale raczej topograficzny, 
powstały z powodu czterech głównych zamków obronnych, 
koło których skupiała się ludność w pierwszych czasach chrze- 
ścijaństwa i gdzie po rozwiązaniu Zakonu mieczowego staro- 
stowie osiadłszy, zastąpili w pewnym względzie władzę kom- 
turów i wójtów. 

Herb, nadany całym Inflantom przez Zygmunta Augu- 
sta, pozostawiony został Inflantom polskim, czyli wojewódz- 
twu. Starostwo grodowe było Dyneburgskie, niegrodowe zaś 
były: Lucyńskie, Rzęży ckie i Marienhauskie. Sejmiki odby- 
wały się w Dyneburgu, jako mieście stołecznem województwa, 
na których obierano sześciu posłów na sejm obojga narodów, 
ale tylko dwóch z Inflant polskich. Oprócz nich było dwóch 
z Korony i dwóch z Litwy tylko tytularnych, nominowanych 
przez króla na pamiątkę odpadłych od Polski Inflant szwedz- 
kich, którzy nie byli obowiązani być na sejmie. Deputatów 
trybunalskich nie wybierano wcale, bo apelacya z Inflant nie 
szła do trybunałów, tylko do asesor yi koronnej. Wybierano 



za to dwóch komisorzów na komisyc skarbową ilo Grodna, 
którzy co dwa lata na sejmie kreowani, zasiadali w Komisyi 
skarbowej Wielkiego Księstwa Litewskiego. 

Po rozdzieleniu Inflant przez ttaktat oliwski na Szwedz- 
kie i Polskie, te ostatnie, rządzone z pieczołowitością, dźwi- 
gnęły się po klęskach wojen i zakwitJy pomyślnością mie- 
szkańców. Przeciwnie Inflanty Szwedzkie pod despotycznym 
rządem Karola XI. wielkich doznawały ucisków, a gdy szlachta, 
widząc się wyzutą z dóbr. nadanych jej przed rządami szwedz- 
kimi, wyalaJa do Sztokholmu deputacyę, prosząc o zachowanie 
jej praw, król szwedzki rozkazał posłów tych uwigzió i sądzić i 
o obrazę majestatu. Skazano ich na śmierd, ale potem król, 
w drodze łaski , zamienił tę karę na dożywotnie więzienie, 
z którego po latach sześciu uwolnieni zostali. Część szlachty , 
w Inflantach polskich pochodzi od niemieckiego rycerstwa ' 
Mieczowców, jak: Borch, Plater, Hilzen, Zyberg, Weissenbof, 
Tyzenhaus, Grotur. Mohl, Denhof, Eejtan, Manteufel i inni. 
Druga część, jak: Szadurscy, Kamiccy, Benisławscy, Soko- 
łowscy, Kubliccy, Wereszczyńscy i t. d., n^ileiała do tych 
radzin polskich, które za zasługi dla kraju i trzymały tu na- 
dania, albo też z Litwy tu osiadły. Gdy pi dczaa wojen za 
.lana Kazimierza kraj calj leżał w gruzach, szlachta inflancka — 
jak twierdzi Hilzen — - dla sejmików i obrad swoich była 
przymuszona szukać miejsca aż w Poswolu na Litwie w pow. 
Upickim. Gdy zaś przy pierwszym podziale r. 1772 wojew. 
Inflanckie w całości do Roayi odpadło, a tylko zostały przy 
Polsce jego tytuły i urzędy ziemskie, szlachta inflancka jeszcze 
r. 1789 odbywała sejmiki swego województwa w Kurlandyi, 
na lt?wyin brzegu Diwiny, naprzeciw Dyneburga, na łące, która ' 
do tego miasta, zatem do jej województwa należała w prze- 
szłości. 
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Już w rozdziale o Inflantach powiedzianem było, że Kur- 
landya (t. j. ziemia Knronów) zarówno z Inflantami opanowana 
była od wieku XIII. przez zakon Kawalerów Mieczowych, 
których ostatni Wielki Mistrz, Grottard Kettler, rozwiązawszy 
zakon, poddał Inflanty Polsce i sam od r. 1561 został świe- 
ckim księciem lennego względem niej księstwa Kurlandyi 
i Semigalii. Książę Kurlandzki przysięgał na wierność królowi 
i Rzeczypospolitej, a konstytucya sejmowa, w r. 1736 uchwa- 
lona, obowiązywała go, aby w czasie wojny dostawiał Polsce 
500 infanteryi czyli piechoty i 200 jazdy. Od sądów kur- 
landzkich ostatnia apelacya szła do króla i Rzeczypospolitej 
na sądy relacyjne. Religia w księstwie panująca luterska. 
Księstwo Kurlandzkie dzieliło się na Kurlandyę, Semigalię 
i powiat Piltyński. Kurlandya dzieliła się na dwa „oberhaupt- 
mannschafty": Goldinga i Tukum, a stolicę miała w Goldyndze. 
Semigalia miała także dwa oberhauptmannschafty: Mitawa 
i Seelburg ze stolicą w Mita wie, gdzie była rezydencya ksią- 
żąt kurlandzkich. Powiat Piltyński,* jako należący pierwej do 
Inflant, uważał się za oddzielny organizm od ziemi Kurlandz- 
kiej. Kraj cały przedstawiał kształt nieregularnego klina, dłu- 
giego prawie mil 60, rozszerzonego nad Bałtykiem, z ostrym 
wierzchołkiem u miasteczka Drui nad Dźwiną. Północną jego 
granicę stanowiła zatoka Ryska i cała szerokość Inflant z rzeką 
Dźwiną; południową Żmudź i Litwa, a zachodnią Bałtyk 
z dwoma portami: Windawą i Libawą. Rzeki Winda wa i Aa 
(południowa) miały obok Dźwiny handlowe znaczenie dla 
Kurlandyi, która w wieku XVII. prowadziła rozległy handel 
morski i posiadała poważną flotę kupiecką na wodach euro- 
pejskich. 
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CZĘSC III. 



Kościdł 



— Dyecezye — 
w dawnej Polsce. 



Klasztory 



Dyecezye i biskupstwa w okresie Piastów. 



w wiekach dawniejszych życie kościelne z państwo wem 
łączyło się najściślej we wszystkich kierunkach. Cała cywili- 
zacya i wszystkie warunki jej postępu — powiada uczony 
Zeissberg. — leżały wtedy zawarte jedynie i wyłącznie w chrze- 
ścijaństwie. Kościół przynosił ludom nieoświeconym pierwiastki 
oświaty i ludzkości, uobyczajenia, braterstwa i okiełznania in- 
stynktów zwierzęcych; zagrzewał do wielkich czynów, uświę- 
cał rodzinę i pracę. Wszystkie szkoły, uniwersytety, szpitale 
i instytucye dobroczynne były obsługiwane w średnich wie- 
kach wyłącznie przez duchowieństwo. Tylko duchowni zajmo- 
wali się naukami, pisaniem i gromadzeniem ksiąg, a nawet 
przeważnie malarstwem, budownictwem i ogrodnictwem, byli 
statystami i dziejopisarzami, dyplomatami i prawoznawcami, 
a prawa państwowe i kościelne stanowiły tylko dwa odłamy 
jednego organizmu. Wobec podobnego stanowiska, jakie zaj- 
mował w przeszłości Kościół, koniecznem tu jest podanie geo- 
graficznych wiadomości o tak potężnym czynniku cywiliza- 
cyjno-dziejowym, a mianowicie o jego dyecezyach biskupich, 
zakonach i ich prowincyach. 

Mieczysław I., przyjmując chrzest w roku. 966, życzenie 
swoje otrzymania biskupa dla Polski mógł przedłożyć tylko 
cesarzowi Ottonowi, to też z ramienia ottonowego przybył do 
Polski, nad Wartę, pierwszy biskup, Jordan, w roku 966 lub 
997. Data więc powyższa uważaną jest za założenie biskupstwa 
Poznańskiego, lubo Jordan nie był właściwie biskupem po- 
znańskim, lecz wogóle polskim, biskupem wszystkich chrze- 
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ścijan, jakich w państwie Mieszka znalazł lub nawrócił. Tytuł 
zaś biskupa poznańskiego otrzymał dlatego, że w Poznaniu 
była jego główna siedziba. Następca Jordana, Unger (od roku 
982 do 1012), jeszcae w r. 1000 był jedynym biskupem na 
całą Polskę. W chwili śmierci Mieszka (r. 992) zakres dzia- 
łania biskupa polskiego musiał obok Wielkopolski obejmówaó 
Kujawy i Śląsk. Czy zaś rozciągał się na Mazowsze, ziemię 
Krakowską i Sandomierską, nic o tem na pewno nie wiadomo. 

Mieczysław, umierając, podzielił państwo swoje, zwycza- 
jem słowiańskim, między synów. Rychło jednak zajął Bolesław 
(Chrobry) dzielnice braci; przed r. 997 Pomorze, a niedługo 
potem ziemię Krakowską. I on, podobnie jak ojciec, uważał 
chrześcijaństwo za konieczny warunek pomyślnego rozwoju 
państwa, starał si^ więc nadzwyczaj gorliwie o utwierdzenie 
i rozwój Kościoła w swych dzielnicach. Aby wyzwolić go 
z pod wpływu niemieckiego (należał bowiem do prowincyi 
magdeburskiej), Bolesław nawiązał stosunki z Rzymem i udawał 
się do klasztorów włoskich o misyonarzy. Na jednym z synodów 
rzymskich uchwahjno, w miejsce magdeburskiej, założyć dla 
^ Polski nową, jej własną metropolię, i przyjęto plan Bolesława 
podziału kraju na dyccezye. Gaudenty uzyskał sakrę biskupią 
i już jako arcybiskup gnieźnieński wymieniony jest w Rzymie 
w grudniu r. 999, kiedy wybierał się z Ottonem III. w drogę 
do grobu Św. Wojciecha do Polski. Zorganizowanie nowej 
prowincyi kościelnej i oznaczenie granic dyecezyi nastąpiło 
podczas zjazdu Ottona w Gnieźnie, w marcu r. 1000. Wówczas 
odbył się i synod kościelny, gdyż Ottonowi towarzyszyli kar- 
dynałowie. 

Po wprowadzeniu na arcybiskupstwo gnieźnieńskie Gau- 
dentego, odbył się akt konsekracyi nowych biskupów: Poppona 
dla Krakowa. Jana dla Wrocławia i Reinberga dla Kołobrzega 
na Pomorzu. Wtedy też określono granice biskupstwa Poznań- 
skiego, obejmującego dotąd całą Polskę, lecz Ungera, biskupa 
poznańskiego, który nie godził się na uszczuplenie swych 
praw. pozostawiono i nadal w związku metropolitalnym mag- 



■ .lehurskiiri. Tak wi\^f Ottem III. z Bnk-slawem Wielkim po- 
^K tlziiilili Polskę r. 1000 na 5 biskiipstn': Poznańakip, Gnieżiiipii- 
^^V skie. Krakowskie, Wrocławskie i Kirfobrsieakie czyli Pomorskie, 
^^M Podział ten dyeeezyalny odpowiadał poduiałowi politycznemu 
^^t i szczepoweom. Dyecezya Wrocławska obejmowała ziemie 
^^B Śląskie (a mianowicie wymienione później r. 1165 kaszteUiDJe: 
^H RyczjTi, Ciea/.yn, Goleszyce. Odmuchów, Warta, Niemcy, Gra- 
^V mulin, Stiv.ygoń. Świdnica, ' Wloin, Godzinice, Sobolewsk, Glo- 
^B giW, 8eit3c;li, Milicz' i Gradinice); Krakowska: ziemiij kra- 
^H kowsk.t, wiślicką i sandomierską; Kołobrzeska; pomorską 
^H z wsehudnią granicą po Wisłę. Przy dyeoeityi Poznańskiej 
^B , w czasie tworzeni:i r, 1000 Gnieźnieńskiej {jak mniema 
^B profesor Abraham) pozostawiono ziemie mazowieckie, z których 
^B później powstał archidyakonat Warszawski. Do dyecezyi Gnie- 
^B źnieńskiej w roku 113(J należały następujące kasztelanie: 
^K Gniezno, Ostrów na Lednicy, Łekno, Nakło aż do rz. Plitwicy, 
^B Ląd, Kalisz, Czestram, Ruda, Żnin, częśt! kasztelanii Milicz poza 
^K rzeką Bober, Sieradz, Spicymierz, Mało^ćć, Rosprza, Łęczyc; 
Welborz, Żarnów, Skrzynno, Cbrząstów aż do Wisły. Plan 
podziału Polaki na dyecezye i ustanowienia metropolii wyszedł 
najprawdopodobniej z inicyatywy Bolesława Wielkiego, jako 
władcy państwa i właściwego fundatora katedr. 

Pragnąc budow(^ kościoła polskiego wzmocnić, prosił 
Bolesław wracającego do Włoch Ottona o przysłanie stamtąd 
zakonników, którzyby, zakładając klasztory, w pracy około 
ugruntowania chrześcijaństwa w Polsce pomocnymi być mogli. 
Jakoż na wezwanie Ottona dwóch z towarzyszy św, Romualda: 
Jan i Benedykt oświadczyli swoją ku temu gotowość, a cesarz, 
zaopatrzywszy ich w potrzebne księgi i sprzęty kościelne, 

I wyprawił do Polski, Z nimi miał się również połączyć młody, 
pełen żarliwości religijnej zakonnik, Bruno. Lecz, gdy pierwsi 
dwaj, oczekując w podróży na Brunona, poniet-li śmierć mę- 
czeńską, Brano zyskał w Polsce stały punkt .oparcia i podstawę 
do swej działalności, zakończonej także śmiercią roku 1009, 
Być może — powiada nczonv badacz stosunków kościel- 
. : 
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nych w Polsce, — że Bolesław jeszcze to lub owo biskupstwo 
imie ufundował, ale dowodu na to dotąd nie ma żadnego. — 
Działalność jednak jego syna, Mieczysława II., w sprawach 
kościoła polskiego nie musiała być skąpą w rezultaty, skoro 
na zachodzie współcześnie głośną się stała. Matylda, siostra 
cesarzowej Gizeli, nazywa Mieszka II. „założycielem wielu 
kościołów". Zdaje się, że mnogie kościoły, których erekcye 
przypisywano w późniejszych czasach Mieczysławowi I., po- 
wstały z fundacyi jego wnuka, Mieczysława II. W świetle 
podobnych o nim wzmianek nabiera pewnej wiarogodności 
wiadomość „Kroniki Wielkopolskiej", że Mieszka II. założył 
biskupstwo kujawskie. Celem założenia tego biskupstwa było 
zapewne chrystyanizowanie Pomorza , gdyż biskupstwo koło- 
brzeskie, pomimo gorliwej pracy Reinbema, wśród kraju zu- 
pełnie pogańskiego, nie mogącego się pogodzić z absolutną 
władzą Piastów i nową wiarą, utrzymać się nie mogło. Nic 
dziwnego, że stało się to na Pomorzu, skoro i we właściwej 
Polsce nie było wiele lepiej. „Po śmierci Mieszka II., jeszcze 
podówczas w Polsce żyli zapewne starcy, którzy pamiętali 
książąt, składających bogom rodzinnym ofiary, a w święta 
pogańskie, po poświęconych gajach i uroczyskach, nieraz się 
zbierały gromady, niezadowolone z nowego stanu rzeczy, wy- 
czekujące stosownej chwili do zrzucenia gniotącego jarzma 
ładu, wprowadzonego silną organizacyą państwową i kościelną. 
Niepowodzenia i klęski, które zewsząd spadały na Mieszka II., 
podsycały coraz więcej chęć przewrotu, a gdy i Mieszka nie 
stało, reakcya, głównie przeciw kościołowi skierowana, groźną 
podniosła głowę". A więc bisku[)i i kapłani pomordowani, ko- 
ścioły opustoszałe, oto obraz, jaki przed nami roztaczają wia- 
domości z tych czasów. Wzniesiona szczodrą i rozumną dłonią 
trzech pierwszych chrześcijańskich Piastów (dziada, syna 
i wnuka) budowa kościoła polskiego runęła w gruzy i wątpić 
należy, czy wśród tej zawieruchy ostała się choć jedna z pol- 
skich katedr. Czesi, korzystając z tych wewnętrznych zamie- 
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Bzek, tupieską na Pulsk^ zrobili wypniwy. mając głównie na 
'celu hcigftctwa kościoliiw katedralnych. 

Zadajiie prawego dziedzica tronu, któromu wdzi^-rzna 
prjtoTnnośd w najbliższych zaraz czasach dała przydomek Od- 
nowiciela, nie musiało by(5 latwem. Co jedna t;hivila żywiolo- 

przewrotu zniszezyó potrafi, to żeby naprawid, potrzeba 
JMiwsze potem pracy wielu pokoleń. Zresztą Kazimierz nie 
owładną) od razu całą Polaka, ale musiał stopniowo dzielnica 
jedng po drugiej z rąk anarchii odbicrałi i do posłuszeństwa 
zmu3za<^, a Śląsk dopiero ku końcowi swych rządów odzyskał. ' j 
To też wiadomem jeat na pewno istnienie za Kazimierza Od- 
nowiciela tylko dwóch katedr: wrocłałvskiej i krakowskiej. 
Gnieźnieńską konsekrowano dopiero za jego następcy, a nazwi- 
ska now)'ch arcybiskupów gnieźnieiiakich i biskupów pozuań- 
ikicb posiadamy dopiero z końca XI. wieku. Wysłani do Polski 
legaci przez największego z papieżów. Grzegoraa VII., który 
zasiadał na stolicy apostolskiej od r. 1073 do 1085. odbudo- 
wali dawną organizacyę kościelną, z tą, jak się zdaje, zmianą, 
że w miejsce katedry kruszwickiej, czyli kujawskiej, utworzono 
biskupstwo [rfoekie w ziemi, która była siedliskiem buntu 
przeciw Kazimierzowi. Gdy w roku 1112 Gallus pisał swoją 
kronikę, poświęcił ją episkopatowi polskiemu, wymieniając: 
arcybiskupa gnieźnieńskiego Marcina, biskupa płockiego 
Szymona, poznańskiego Pawła, krakowskiego Maurn 
i wrocławskiego Żyroslawa. Gdyby biskupów polskich 
było wówczas więcej, toby uczony kapłan nie ubliżał im. po- 
mijając milczeniem. 

Dalsza organizacja dycpezyalmi była już dziełem IJoli'- 
sława Krzywoustego, a pierwsze wzmianki u biskupstwjicL: 
pomorskiem, włoctawskiem i lubuskiem (za Odrą) z ostatnich 
lat jego rządów pochodzą. Pierwszym znanym biskupem wło- 
elawskini jest Swidger, który w r. 1113 wriiz z pierwszjnn 
znanym biskupem lubuskim, Bernardem, dokonał poświęcenia 
kościoła klasztornego panien Premonstratentek w Strzelnie ku- 
jftwskiem. Ponieważ dyecezya kujawska najprzód miała 8wo\s^ 
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katedrg w Kruszwicy, która za biskupa Onolda odrodziła się 
we Włocławku, dochowiała się przeto w starych dokumentach 
pewna plątanina w nazywaniu tej dyecezyi i jej biskupów. 
Biskupstwo „włocławskie" i lubuskie powstało niewątpliwie 
w r. 1124. Pierwsza próba Bolesława Krzywoustego wysłania 
na zawojowane Pomorze w r. 1122 biskupa Bernarda. Hiszpana, 
na misyę apostolską w;§ród Pomorzan, Wypadła niepomyślnie. 
Wtedy zwrócił się Krzywousty do dawnego swego nauczyciela, 
świątobliwego biskupa bamberskiego , Ottona, z propozycyą 
apostolstwa na Pomorzu. Otto chętnie przyjął wezwanie, a praca 
jego nie była bezowocną, bo niemal w pół roku dokonał na- 
wrócenia Pomorza. W głównych miastach, Szczecinie i Woli- 
nie, pierwsze stanęły świątynie, a umieszczeni tam duchowni 
mieli dalej prowadzić dzieło, tak pomyślnie rozpoczęte. Chwila 
to była stanowcza do dalszego rozwinięcia organizacyi kościoła 
polskiego w ziemiach od niedawna pozyskanych, a tem samem 
silniejszego związania ich z Polską. Wówczas to dla wscho- 
dniej części Pomorza, przyłączonej do Polski, założył Bolesław 
biskupstwo we Włocławku, a dla części ziemi Lutyków, od- 
zyskanej na Niemcach, biskupstwo w Lubuszu. Ustanowieniem 
biskupstwa lubuskiego i włączeniem go do metropolii gnie- 
źnieńskiej, chciał Krzywousty skutki prawne darowizny tej 
ziemi przez ce&arza arcybiskupstwu magdeburskiemu ubezwła- 
dnić. Tak samo przez zobowiązanie księcia pomorskiego, War- 
cisława, do opłaty na rzecz katedry gnieźnieńskiej, pragnął 
Krzywousty zaznaczyć, że Pomorze pod względem kościelnym 
podlega metropolii gnieźnieńskiej i że biskupstwa na tej ziemi 
założone, mają być biskupstwami polskiemi. Papież Innocenty II. 
konsekrował Adalberta, wybranego przez Bolesława Krzywo- 
ustego i księcia Warcisława na biskupa pomorskiego. Było to 
ostatnie biskupstwo, które na obrębie metropolii gnieźnieńskiej 
(w wieku XII.) powstało. 

Jest rzeczą najpewniejszą, że za czasów Krzywoustego 
jeszcze w Polsce podziału na parafie i okręgi plebańskie nie 
było. Nawet w Czechach, które wcześniej, niż Polska, poczęły 



^B^rozwijać swują i.)r;;;aiiizacyi; kościelną, w pierwszej polowie 

^H wieku XII. paiigwal jeszcze brak kościołów parafialnych, skoro 

^p.legat papieski, Guidu (roku 1143), ziiclięeal biskupów, aby je 

^M zakładali. Pierwotnie kościołem parafialnym w obrębie dyeee- 

^B zyi była katedra biskupia, O istnieniu odrębnych parafii w je- 

^V dnej dyeeezyi aż po koniec, wieka XII. nic doszły do nas 

^Biadne wiadomości. Najprzód sami biskupi i ksiiiżęta musieli 

^H^się starad o budowanie kościołów po grodach znaczniejszych. 

^H' Opactwa i klasztory budowały potem kościoły filialne tam, 

^K.;^dzie pierwej nie było żadnych. Najwięcej jednak przyczyniła 

^■.'Się ofiarność prywatna ludzi uiożnyoh, którzy w dobrach swo- 

^B 'ich i przy dworach stawiali świątynie i uposażali przy nich 

^B swoich kapelanów. Gdy pan możny wybudował kościół i osa- 

^^'dzit pvzj nim kapelana, biskup udzielał temuż prawo admini- 

^^■-fitrowania sakramentów chrztu i małżeństwa, tak, jak to udzielał 

^^^miom klasztornym w swojej dyeeezyi. W wieku XII. obok 

^^Kościołów książęcych, biskupich i klasztornych istniały tylko 

^^Kapelanie panów, które wraz z poprzedniemi pod koniec po- 

~ wyższego stulecia zaczęły aic przekształcać w parafie z ozna- 

czonemi granicami, naturalnie obszerniejsze od dzisiejszych. 

Ogólny szereg biskupstw za doby i pod panowaniem Piastów, 

t. j. w epoce od Mieszka I. i wprowadzenia chrześcijaństwa 

do wstąpienia na tron Władysława Jagiełły, przedstawia si^ 

w porządku alfabetycznym, jak następuje: 

1) Biskupstwo Chełmińskie, tak nazwane od mia- 
sta Chełmna (Culm) w Frusiech polskich. Obejmowało ono 
ziemię Chełmińską i Michałowską, których ludność, rdzennie 
polska, nic nie mająca z Prusami wspólnego, ochrzczona za 
Mieczysława I., poddaną została potem władzy duchi:iwnBJ bi- 
skupstwa płockiego, założonego w wieku XI. Gdy mnieli 
z klasztoru oliwskiego, Chrystyan, nawracający pogan pru- 
skich (do metropolii arcybiskupa gnieźnieńskiego zaliczonych), 
I mianowany został r. 1212 biskupem pruskim „in pariibjis". 
to jest bez dyeeezyi i katedry, która w kraju pogańskim za 
Ossą utrzymać się jeszcze nie mogła — wówczas Konrad. 
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książę mazowiecki, darował mu (r. 1222) część ziemi Chełmiń- 
skiej, a Gedko, biskup płocki, oddał mu swoją władzę ducho- 
wną nad tą ziemią, od miejsca, gdzie Drwęca z Prus wy- 
pływa. Odtąd biskup pruski założył sobie stolicę w Chełmnie. 
Skoro zaś Krzyżacy porobili później szerokie zdobycze w kra- 
inie pogan pruskich nad rzekami Passargą i Preglem, ziemie 
podbite podzielone zostały r. 1243 na trzy dyecezye: sambień- 
ską, pomerańską i warmińską. Czwartą zaś utworzono wtedy 
z ziemi Chełmińskiej i Michałowskiej z dodaniem Lubawskiej 
na wschodnim krańcu, gdzie leżały dobra biskupa chełmiń- 
skiego. Gdy arcybiskupstwo Rygskie zostało metropolią nad 
Inflantami, Estonią i Prusami, czyli nad całym krajem nad- 
bałtyckim, od ujścia Wisły aż do odnogi Fińskiej i rzeki 
Narwy, trzy dyecezye właściwe pruskie przeszły pod władzę, 
arcybiskupa ryskiego, oprócz jednej Chełmińskiej, ludność 
polską posiadającej. Dyecezya ta przez czas pewien należała 
jeszcze do metropolii gnieźnieńskiej, dopóki Zakon krzyżowy 
nie zdołał w Rzymie przeprowadzić poddanie jej pod władzę 
duchowną Rygi. Odtąd biskupów chełmińskich wyświęcano 
już tylko z duchowieństwa krzyżackiego, aż po wojnę trzy- 
nastoletnią i powrót ziemi Chełmińskiej do Polski. 

2) Biskupstwo Chełmskie, łacińskie, powstało, jak 
się zdaje, z pierwotnego projektu utworzenia biskupstwa Łu- 
kowskiego dla Nadbuża i zabuźnej krainy Jadźwingów za Bo- 
lesława Wstydliwego. W wieku XIV. spotykamy kilka wzmia- 
nek o biskupach chełmskich, bez bliższych wszakże wiadomości 
o samej ich dyecezyi. 

3) Biskupstwo Chełmskie, ruskie, miało najpierw 
posiadać siedlisko swego władyki w Uhrowesku, aż je Daniela 
król halicki przeniósł około roku 1223 do Chełma, lubo samo 
miasto Chełm wzniosło się nieco później, a mianowicie pa 
roku 1233. Szereg wiadomych władyków tutejszych poczyna 
się od Cyryla, który, po usunięciu się Mongołów, obrany był 
przez książąt Rusi metropolitą w r. 1243. 

4) Arcybiskupstwo Gnieźnieńskie, jak już po- 
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ly, założone było w roku 1000, a pierwszym 
jego arcybiskupem zosta! Gaudenty, czyli po polsku Radzyń, 
brat rodzony lub towarzysz iw. WojdRcha w Polsce. Po 
śmierci Mieszka II., zburzone przez Czeebt'iw i przez ruch 
pogaiiaki w Polsce, ustaliło się dopiero za czasów Bolesława 
Śmiałego i jako metropolia władało caiym Kościołem polskim. 
Odtąd arcybiskup gnieiuieński potwierdzai i święcił wszystkich 
biskupów, jako swoich sufraganów. zwoływał sobory, rozgrze- 
szał od klątw, nałożonych przez innych biskupów, sądził w ope- 
lacyi sprawy duchowne i t. d. Stanowisko jogo było wicllde 
nietylko w Kościele, ale i w państwie, zwłaszcza, gdy państwo 
polskie rozpadło sig na liczne dzielnice między wnuków Krzy- 
woustego. Wówczas to były chwile, źe arcybiskup większym 
otacza! się majestatem, niż najpotężniejszy książę ruzdrobnii> 
nej Lechii. W katedrze gnieźnieńskiej — mówi Bartoszewicz — 
w osobie arcybiskupa polskiego spoczywała jedność, której 
w narodzie, na dynastye podzielonym, nie było. Arcybiskup 
ponad wszystkimi książ^ty piastowskimi rozeiągjj swoją wła- 
dzę, karcił i naprawiał. Swobody Kościoła rozszerzył i naro- 
dowość utrzymał, zagrożoną mocno w XIII. wieku przez na- 
pływ niemczyzny. Miał też dobra szerokie i wjrfyw prawny, 
uznany wszędzie: i w radzie książęcej, w której prezydował, 
i w kapitałach, Z powodu, że posiadał olbrzymie debra łowi- 
ckie na Mazowszu w granicach dyecezyi płockiej, był z urzędu 
kanonikiem (canonicus natus) w powyższej dyecezyi i bral 
tam miejsce pierwsze zaraz po prałatach. Książę wielkopolski, 
Władysław Odonicz, w r. 1232 uwolnił dobra areybiskupstwa 
gnieźnieńskiego z pod jurysdykcyi sądów krajowych, zrzekł 
się w tych dobrach prawa polowania, przysługującego panu- 
jącym w całym kraju, oraz pozwolił aroybiskupom bić własną 
monetę. Arcybiskup Henryk I. z Brenu w początkach XIIT. 
wieku, przywilejem Innocentego III,, otrzymał władzę metro- 
politalną nad całemi Prusami (jeszcze bałwochwalczemi) do 
czasu, w którymby Prusy własnego nie zyskały pasterza. Kiedy 
z małych dzielnic zjednoczyła się znowu Polska, ale znaleźli 
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się w niej obok króla mniej potężni udzielni książęta, władza 
arcybiskupa .nowego blasku nabrała, gdj'- powiedziano w przy- 
wileju, danym za Jarosława ze Skotnik r. 1360, że arcybiskup 
starszym jest w godności od wszystkich książąt, że jest owszem 
pierwszy książę — primus princeps, 

5) Biskupstwo Kamienieckie, łacińskie, na Po- 
dolu. Kamieniec nad rzeką Smotryczem z całą prowincyą już 
za panującego w Polsce Łokietka r. 1320 ulegał władzy du- 
chownej biskupów krakowskich. Tem bardziej musiał ten 
wpływ zachodni się rozszerzyć, gdy Kazimierz Wielki wyparł 
z ziem naddniestrzańskich przemoc TataTÓw. Ludwik, król 
polski i węgierski, w r. 1375 osobne tutaj dla Podola dźwi- 
gnął biskupstwo i na stolicę katedry przeznaczył Kamieniec. 

6) Biskupstwo Kamieńskie, łacińskie, powstało na 
Pomorzu po kilku innych, po Kołobrzeskiem i po Wolińskiem. 
Do Kamienia przeniósł się roku 1176 biskup Konrad razem 
z mieszkańcami Wolina po wielkiem spustoszeniu Pomorza 
przez Duńczyków. Biskup kamieński zasiadał niegdyś na sy- 
nodach gnieźnieńskich i w radach książąt piastowskich. Wten- 
czas z pomiędzy innych biskupstw polskich jedno Kamieńskie 
miało przywilej, że uwolnione zostało od opłaty świętopietrza. 
Na katedrze kaniieńskiej rzadko zasiadali Polacy, a najczęściej 
książęta pomorscy, śląscy i niemieccy. Jeden z tych ostatnich, 
Jan saski, który umarł r. 1373, wyłamał się z pod władzy 
arcybiskupów gnieźnieńskich i wyrobił sobie na to stosowny 
przywilej, a odtąd biskupi kamieńscy byli bez metropolity, 
zależąc wprost od Rzymu. 

7) Biskupstwo Kołobrzeskie w starym Kołobrzegu 
na Pomorzu, założone roku 1000 pod władzą arcybiskupstwa 
gnieźnieńskiego, podupadło r. 1015. 

8) Biskupstwo Krakowskie. Pierwszym biskupem 
był Poppon od r. 1000. Władysław Herman uposażył katedrę 
krakowską w 24 kanoników, a Bolesław Krzywousty do tej 
ogromnej liczby dodał jeszcze 20. Kiedy ustaliły się stosunki 
hierarchiczne w Polsce, biskup krakowski szedł naj pierwszy. 



Karai! po arcyliiskupic gniciiniciiakim i ^uprzedzał tym spuso- 
Hem na zjazdaeb i synodach kujawskiego i wrocławskiego. 
^E wroctawskira jednak toczył spory o pierwszeństwo, kt(ire 
^fetatecznie dla siebie i następców wywalczył Iwo Odrowąż. 
^B 9) Biskupatwo Kujawskie. Ponieważ uajstarszem 
^Ppajznakomitszem miastem książccem na Kujawach hyla Kru- 
^B^ica nad Goplem, rzecz zetem bardzo prosta, że pierwsza 
^Katedra bisknpia tej dyccezyi stanęła nie gdzieindziej, tylko 
^m Kruświcy. jak to zaświadcza Dliigosz. Ponieważ za Bole- 
^Bawa Chrobrego dyecezyi kujawskiej jeszcze nie było, a syn 
H^o, Mieczysław II., zasłyną! jako gorliwy orędownik Kościoła 
^■r Polsce i założyciel wielu świątyń, z których liczne wieki 
Rraetrwała jego fundacyi kolegiata w Kruświcy, alaaznie za- 
Hem utrzymuje prof. Abraham, że Mieczysław II. był najpe- 
ferniej założycielem biskupstwa Kujawskiego w Kruświcy. 
^KruBwica, zburzona potem w czasie wojny między Wladysla- 
Brem Hermanem i synem jego, Zbigniewem, w r. 1096, nigdy 

Kdź do pierwotnego znaczenia nie przyszła. I to, jak sit; zdaje, 
Dył jeden z powodów do założenia nowej stolji^y dla biskup- 
stwa Kujawskiego we Włocławku. Drugą przyczyną było 
podbicie Pomorza przez Bolesława Krzywoustego, który ugrun- 
towanie chrześcijaństwa we wschodniej, to jest gdańskiej jego 
części, uczyniwszy specyalnii misyą biskupów kujawskich, na 
stolicę ich obrał Włocławek, jako mający najlepszą koinuni- 
kacyę korytem Wisły z północną, t. j. pomorską częścią dye- 
cezyi. Nastąpiło to w r. 1124, t. j. wkrótce po zhołdowaniu 
Pomorza dla Polski; dochowały się bowiem świadectwa, że 
w ruku powyższym Krzywousty założył biskupstwo „włocław- 
skie" czyli „włady sławskie" (Włocławek po łac. Vladislavia). 
Poszanowanie tradycyi narodowej, wiążącej pierwotną katedri; 
kruświcką ze starożytnym grodem nadgoplańskim , uderza 
w biskupstwie wtocławskiem praez całą dobę Piastów. Pierw- 
sze miejsce w tem biskupstwie zajmują zawsze prałaci i ka- 
nonicy kruświccy. Biskup kujawski, Michał Godziemba, na 
synodzie w Inowloclawiu r, 1233 przywraca archidyakonat 
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kruś wieki. W każdym akcie urzędowym biskupów kujawskich 
są pomiędzy świadkami, obok członków kapituły włocławskiej, 
zawsze prałaci i kanonicy kruświccy, tak, że wygląda to, jakby 
biskup kujawski miał dwie połączone z sobą dyecezye: kru- 
świcką i włocławską. W ten sposób Kruświca do końca doby 
Piastów i XIV. wieku świeciła jeszcze w historyi Kościoła 
polskiego, jakby katedralna. Dyecezya Kujawska obejmowała 
nietylko Kujawy i Pomorze nadwiślańskie, ciągnące się od 
])ółnocnej granicy Kujaw po Bałtyk, ale także wąskim pasem 
Avy ciągnięta była ku południowi aż po Wolborz, w okolicy 
Piotrkowa. Maciej Golanczewski, zmarły w r. 1360 znakomity 
biskup kujawski, którego postać należy do dziejów kraju, je- 
szcze za Łokietka zapewnił sobie trzecie zaraz miejsce w se- 
nacie, t. j. pierwsze po biskupie krakowskim. On to przez lat 
25 pracował nad budową wspaniałej dzisiejszej katedry wło- 
cławskiej, którą następcy jego dopiero wykończyli. 

10) Biskupstwo Lubuskie nazwę swoją wzięło od 
miasta Lubusza nad Odrą w ziemi lechickiej, którą przyłączył 
do Polski Bolesław Chrobry w latach 1007 — 1012. Biskupstwo 
atoli założył tu dopiero (jak już wyżej wzmiankowaliśmy) Bo- 
lesław Krzywousty w r. 1124 dla części ziemi Lutyków za- 
odrzańskich, odzyskanej na Niemcach, chcąc przez włączenie 
tego biskupstwa do metropolii gnieźnieńskiej ubezwładnić skutki 
prawne darowizny tej ziemi przez cesarza niemieckiego arcy- 
biskupstwu magdeburskiemu. Gdy później Polska w dobie po- 
d2jiałów między potomków Krzywoustego straciła siłę pań- 
stwową, a Bolesław śląski, młodszy syn Henryka Brodatego, 
oddać musiał ziemię Lubuską margrabiom brandeburskim, 
Niemcy przenieśli stolicę biskupią z Lubusza do Firstenwaldu, 
czy też Raceburga, biskupi zaś lubuscy ustąpili do Polski' 
z zamiarem apostołowania na Rusi. Henryk Brodaty, zarzą- 
dzający dzielnicą krakowską i sandomierską, osiedlił ich 
w Sandomierskiem, gdzie dano im opactwo Opatowskie po 
Cystersach, dawniej zaś posiadali już dobra Biskupice pod 
Sandomierzem, których nazwa stąd właśnie pochodziła, że do 



; tiskupów (lubuskic.il) należały. Biskiipi ci, aie posiadając po- 
( tein żadnej dyecezyi ani za Odrą, ani na Rusi, byli już tylko 
i partibus biskupami na Lubuszu i Rusi i z t^-talem t;>^n 
do końca wieku XV. przetrwali , lubo na początku XIV. w. 
tiskup lubuski, Stefan, twierdził, że poprzednicy jego rezydo- 
wali we Włodzimierzu wołyńskim, gdzie cawet miały byd 
ich groby. 

11) Biskupstwa -Łuckie (ruskie i łacińskie), Łuck, 
I jako główne miasto Wołynia, był siedliskiem władzy biskupiej 
> obu obrządków: greckiego i rzymskiego. Biskupstwo ruskie 
^ w Łucku wspomniane jest po raz pierwszy za metropolity 
I kijowskiego, Macieja, na początku wieku XnL Biskiipstwo 
f łacińskie przeniesione tu zostało z Włodzimierza już za Ja- 
k giellonów, w okresie zatem Jagiellońskim może tylko o niem 
I tyć mowa (ob. biskupstwa Włodzimierskie). 

12) Biskupstwo Łukowskie, o któreni słusznie po- 
. wiedział Bartoszewicz, iż pierwej upadło, nim nastało. W wieku 

■ XnL Ziemia Łukowska z dawna należała do dyeeezyi kra- 
kowskiej i jeszcze za Bolesława Krzywoustego miała w Łu- 
kowie zamek i kasztelana jako strażnicę dla Małopolski przed 
napadami pogan litewskich i jaćwieskick. Bolesław Wstydliwy, 
pogromiwszy Jadźwingów, ufundował Te mplary uszów w Łu- 

■ kowie. Przybyli tu i Franciszkanie, przysłani z Kloakowa na 
.zalecenie Innocentego w roku 1254, aby nawTacaó za Bugiem 
f pogan podlaskich- Postanowiono więc założyć biskupstwo lu- 
'■ kowskie, aby, jako bliskie ziem podlaskich, rozpostarło w ta- 
kowych swoją dzialalnośd misyjną. Franciszkanin Bartłomiej, 
rodem Czech, pracujący gorliwie nad nawracaniem pogan, 

' przeznaczony był na biskupa łukowskiego. Gdy jednakże Ka- 
I sdmierz, ks. kujawski, przeciw woli papieskiej ustąpił swojej 
I części PotUasia Krzyżakom , a Mendog litewski połączył się 
f z Zakonem dla nowych wspólnych napadów na Polskę, wów- 
l ozan zamiar ustanowienia biskupstwa łukowskiego dla Pod- 
' lasia upadł. 
t 13) BJBknpstwo Miśnieńakie (Miinijgkia^^M^- 



4 
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sznach. Niemcy po zdobyciu ziem słowiańskich nad Elbą. 
i między Elbą a Odrą, w dzisiejszej Saksonii i Brandeburgii, 
zaraz w tych stronach założyli (w X. wieku) trzy biskupstwa: 
w Merzeburgu, w Cycy i w Mysznach. Gdy ziemie, które 
należały do duchownej władzy biskupstwa Miśnieńskiego, 
a mianowicie Łużyce i okolice między Łużycami a Odrą po- 
łożone, zostały podbite przez Bolesława Chrobrego, biskupstwo 
Miśnieńskie zaczęło podlegać metropolii Gnieźnieńskiej i zali- 
czać się do biskupstw polskich. Później, pomimo, że ziemie 
tego biskupstwa za Mieczysława II. odpadły od Polski, 
nie zrywało ono dość długo jedności z Kościołem polskim, 
jeszcze w roku 1170 pod władzą metropolitalną Gniezna po- 
zostając. 

14) Biskupstwo Płockie, przeznaczone dla całego 
Mazowsza, założone zostało w drugiej połowie XI. wieku. Do 
Mazowsza tego należała i ziemia Chełmińska, ale biskup pło- 
cki, Ginter (Gedko), pozwolił po oddaniu tej ziemi na czasowe 
uposażenie Zakonu krzyżackiego, na utworzenie, z niej biskup- 
stwa Chełmińskiego. Biskupstwo Płockie od najdawniejszych 
czasów dzieliło się na trzy archidyakonaty: płocki, pułtuski 
i dobrzyński. Biskup płocki posiadał w okolicach Pułtuska, 
między Narwią i Bugiem, rozległe puszcze i nadania z ksią- 
źęcem udzielnem prawem, a pierwszy prałat jego kapituły, 
proboszcz płocki, miał również w okolicach Pułtuska, z pra- 
wami władzy książęcej, ziemię Sieluńską. W Płocku była sła- 
wna starożytnością kollegiata św. Michała z grobami Włady- 
sława Hermana i Bolesława Krzywoustego, oraz zwłokami 
książąt mazowieckich. (Druga kollegiata była potem w Pułtu- 
sku, założona przez biskupa Giżyckiego w r. 1449). 

15) Biskupstwo Pomorskie, najprzód przez Bole- 
sława Chrobrego fundowane r. 1000 w Kołobrzegu, podupadło 
r. 1015. Po niem szło założone przez Bolesława Krzywoustego 
wolińskie, czyli julińskie, podlegające zawsze metropolii gnie- 
źnieńskiej, przeniesione r. 1176 do Kamienia (ob. biskupstwo 
Kamieńskie). 



16) Biskupstwo PuzniińskiB. O biskupstwie teni 
mówiliśmy obszerniej na początku niniejszego rozdziału o bi- 
skupstwach polskich wogóle. Tutaj dodać jeszcze winniśmy 
objaśnienie o przyczynach nadzwyczajnej nierówności i fanta- 
stycznoici granic biskupstwa poznańskiego i innych. Warszawa 
n. p., to jest archidyakonat czerski, do ostatnich chwil nale- 
żała do biskupstwa poznańskiego, kiedy Poznań od Warszawy 
przegradzały trzy inne biskupstwa: PJocfcie, Kujawskie i Gnie- 
źnieńskie. Oczywiście nic innego nie było tego przyczyną, jak 
tylko to, że biskupstwo poznańskie, jako ze wszystkich naj- 
starsze, bo za Mieczysława I. jeszcze założone, obejmowało 
pierwotnie całą Polskę mieczyslawową i z niego dopiero były 
wykrojone późniejsze biskupstwa, a to, co nie zostało wykro- 
jone, podlegało nadal biskupstwa Poznańskiemu. Rozmaite 
uszczuplenia terytoryalne, zacieśniające przestrzeń władzy bi- 
skupiej poznańskiej, trwały ud ustanowienia czterech nowych 

kupstw przez Chrobrego w roku 1000 (Gnieźnieńskie. Kra- 
kowskie, Wrocławskie i Pomorskie) aż do wieku XIII. Od 
wieku powyższego biskupstwo poznańskie jui się nie dzieli, 
rozgraniczeń jednak ścisłych z sąsiedniemi dyecezyami długo 
jeszcze nie miało. 

17) Biskupstwa przemyskie: łacińskie i ruskie. 
W Przemyślu byt kościół parafialny łaciński św. Piotra od 

. 1212 (w tern miejscu, gdzie dzisiaj koSciół pojezuicki, pod- 
niesiony na katedralny), gdy biskupstwo tutejsze zostało za- 
łożone r. 1375 przez króla Ludwika, węgierskiego i polskiego. 
I Siady biskupstwa Przemyskiego ruskiego, napotykane są, od 
początków wieku Xin. i odtąd bez przerwy idzie szereg bi- 
fitupów, którzy raz od Przemyśla zwą się przemyskimi, tu 
znowu od Sambora Samborskimi. Odpowiednio do tego i bi- 
skupstwo tutejsze ruskie zwało się raz Przemyskiem, to znowu 
Samborskiem, a nawet był czas, w którym miało stanowić 
dwie oddzielne katedry; przemyską i Samborską. Około roku 
1254 spotykamy raz pierwszy biskupa „Samborskiego", którym 
byt Abraham. 



I 
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18) Biskupstwo Turowskie, ruskie, powstało wXIIl3 
wieku, a nazwę swoją wzięto od Turowa na Polesiu i księ-4 
stwa Turowskiego, na ktiSrem panowaj zięd Bolesława Wiel^ 
kiego, nim zasiadł Da tronie kijowskim. J 

19) Biskupstwa Włodzimierskie: ruskie i łacii^fl 
skie. Włodzimierskie ruskie było jedną « najstarszych kate^H 
tego obrządku po metropolitalnej kijowskiej, a władyka wti^| 
ditimierski miał pierwsze miejsce po arcybiskupie kijowskirl^B 
za nim szedł łucki, a potem arcybiskup połocki. Do tego hl-Ą 
skupstwa mileżał poprzednio Chełm, Przemyśl i Halicz, póŁi I 
w owych miastach nie powstały udzielne władyctwa. Pierw^^ I 
szym wiadomym władyką włodzimierskim jest św. Stefai^.ł 
zmarły w r. lOS)^. Biskupstwo Włodzimierskie łacińskiaS 
stanęło kanonicznie r. 1375 za króla Ludwika wraz z Chełm- J 
skiem i Przemyakiem, przeniesione potem do Łucka, M 

20) Biskupstwo Wrocławskie, jedno z czterech'! 
założonych roku 1000 przez Bolesława Wielkiego. Po śmiercij 
Mieczysława II,, gdy żywioły bałwochwalcze podniosły w Pol-1 
scB' groźną burzę, a młode chrześcijaństwo przechodziło cięźk^.1 
próht, korzystał z tych ziimieszek książę czeski, Brzetysław ^fU 
i zrobił pamiętną wyprawę lupieską (r. 1039) do Gniezna, — M 
Wówczas to Czesi zajęli i Wrocław, który dopiero r. 10&^^■ 
Polsce powrócony został. Przez ciąg tych kilkunastu lat za-A 
burzeń domowych i najazdu obcego biskupi wrocławscy, ra^lB 
tując się ucieczką, zakładali swoje rezydencye w SmogorzewiBNl 
i zamkn Razinie, czy Hyczynie, i stąd mniemano w wiokacŁ-B 
późniejszych, że biskupstwo wrocławskie nie we Wrocławiu ł 
miało pierwotną stolicę, a nazywało się Smogorzfwskiera lubJ 
Ryczyńskiem , powrót zaś do Wrocławia uwnźano za iatotnyj 
początek biskupstwa. Istotnie dopiero po tych zaburzeniatJKB 
zaczyna się od r. 1052 kanoniczny szereg niewątpliwych bic^| 
skupów wrocławskich , którzy odrazu zajmują znakomite Btj^| 
nowisko w dziejach kościoła polskiego i zatrzymują je, pomimSlB 
późniejszego rozdziału politycznego, prawie przra ealą dobc^l 
panowania dynastyi Piastów w Polsce. J 



OMwBiejsze zakony i klasrtorj * okresie Piasto'w. 
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Benedyktyni. Są śladj', że jeszcze przed założeniem 
klasztorów benedyktyńskich za Bolesława Chrobrego, a nawet 
urzędownem wprowadzeniem cbrześc!_ioi'L>twa przez Mieczy- 
sława 1, pierwszymi misyonarzami, klui'zy przygotowywali ■ 
Lechitów do przyjęcia nowej wiary, byli Benedyktyni, z Czech 
i Węgier przybywający, ziitera z językami slowiaiiakimi ob- 
znajomieni. Do icb zakonu należeli żw. Wojciecb i brat jego 
Gandenty, Andrzej Zórawek, arcybiskup Bruno, równie jak 
piĘCin braei Polaków: Barnaba, Jan, Mateusz. Izaak i Ki-yatyn, 
ktiSrzy za Bolesława Chrobrego pod m. Kazimiei-zein wielko- 
polskim śmierć męczeńską ponieśli. Pierwsi zakonnicy bene- 
dyktyńscy, celem zbhźenia się do pogaństwa, ukrywającego 
się w zakątach, osiacIaU w miejscach ustronnych, jak gdyby 
pustelnicy. Zdaje się, że pierwsze w Polsce ic-h opactwo za- 
łożone było i)od konii-c X. wieku w widłach, czyli przy złą- 
czeniu się dwóch rzek, Obry i Paklicy, w miejscu, nazwanem 
stąd Międzyrzeczem, w Wielkopolsce. Bolesław Chrobry fun- 
dował klasztory Benedyktj'iiów w Tyńcu (powyżej Krakowa 
nad Wista) i w ziemi Sandomierskiej na Łysej-górzc, nazwa- 
nej potem Świętokrzyską od ■ przechowywanego w tutejszym 
klasztorze relikwiarza z drzewem krzyża świętego. Klasztor 
tyniecki, kbirego opat nazywany ctbbas cenium młlai-um 
(stu wsi, posiadanych przez klaa^ or), nosił tytuł arcy-opata 
i awaźał się za przełożonego wszystkich klasztori.iw benedy- 
ktyńskich w prowincyi Gnieźnieńskiej. Każde opactwo starko 
się o zakładanie nowych klasztorów, tudzież kościołów filial- 
nych, z których powstawały zwykłe parafie. Tak powstało 
opactwo Orłowskie na Śląsku w zależności od Tyńca, 12 miast 
własnych posiadające. Zdaje się, że za wpły^vem opactwa -Ły- 
sogórskiego powstało także w ziemi Sandomierskiej opactwo 
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Sieciechowskie, błędnie fundacji Bolesława Wielkiego przypi- 
sywane, uposażone bowiem zostało w końcu XI. wieku przez 
sławnego Sieciecha, od którego i nazwa Sieciechowa wzięła 
początek. Inne opactwa tej reguły powstały jeszcze za doby 
Piastów: r. 1065 w Mogilnie, cztery mile od Gniezna, r. 1113 
w Lubieniu wielkopolskim, Płocku i t. d. Pracowitość bene- 
dyktyńska w przepisywaniu ksiąg, zastępująca późniejszą dzia- 
łalność drukarni, stała się przysłowiową po wszystkie wieki 
Jak zapewnia uczony niemiecki, Zeissberg, Benedyktyni na 
Łysej -górze już na początku XII. wieku zajmowali się dzie- 
jami krajowemi, a po Benedyktynach lubieńskich dochowały 
się z tegoż wieku roczniki kronikarskie. 

Kanonicy regularni laterańscy byli drugim za- 
konem, który po Benedyktynach przybył do Polski umacniać 
wiarę chrześcijańską i szerzyć humanitaryzm zachodnio-euro- 
pejski. Trzy najważniejsze ich fundacye były: w Trzemesznie, 
Wrocławiu i Czerwińsku. Klasztor w Trzemesznie o IY2 ^iłi 
od Gniezna ma być fundacyą jeszcze Mieczysława I. We Wro- 
cławiu na wyspie piaskowej osadził ich słynny za Bolesława 
Krzywoustego magnat polski Piotr Włast, nazwany w później- 
szych czasach błędnie Duninem, założyciel dwóch najznako- 
mitszych klasztorów śląskich, a mianowicie powyższego i Pre- 
monstrateńców w klasztorze św. Wincentego, na tak zwanym 
Elbingu pod Wrocławiem. Fundacyą czerwińska w Mazowszu 
płockiem, na prawym brzegu Wisły, sięgała także pierwszej 
połowy XII. wieku. Później uzyskali już tylko Kanonicy re- 
gularni dwa opactwa: Mstowskie i Zegańskie, nie licząc pra- 
wie tej samej reguły zakonu Augustyanów, który, sprowadzony 
do Polski przy końcu wieku XIII., rozpowszechnił się bardzo 
w całym kraju. 

Cystersi. Żaden zakon nie cieszył się w Polsce takim 
rozwojem, jak Cystersi, począwszy od ich przybycia w roku 
1140, przez lat 140. Pohop do sprowadzania ich do Polski dał 
Janisław, biskup wrocławski, założeniem pierwszego cyster- 
skiego opactwa w powyższym roku w miejscowości, zwanej 



, |)od Jędrzejowem w dyecezyi krakowskiej. — 
PDalej powstały opactwa główniejaze: w Lędzie (LącI) nad 
Wartą w Wielkopolsce około r. 1145, w Łęknic przeniesione 
później do Wągrowca (Wielkopolska), w Sulejowie nad 
Pilicą r. 1172, w Wąchocku r. 1188 (dyecezya krakowska), 
w Koprzywnicy pod Sandomierzom, fundacya z r, 1185 
Kazimierza Sprawiedliwego, w Kacicacli pod Słomnikami, 
fundacya z r. 1222 biskupa krakowskiego Iwona, przeniesiona 
wkriStce do wsi Mogiły {gd!ie mogiła Wandy); w Oloboku 
wielkopolskim r. 1213; w Obrze nad rzeką Obrą w dyecezyi 
poznańskiej r. 1231 (filia opactwa łęknowskiego); w Go^ci- 
chowie. ktrfry przezwano Paradyżem, r. 1234; w Ludzi- 
erzu fandaeya z r. 1235, przeniesiona po kilkunastu latach. 
^o Szczyrzye. W Bledzewie, Przemęcie, Szpetalu 
■paprzeciw Włocławka, w Byszewie na Kujawach, który 

■ przezwano potem Koronowem, i t. d. Na Hląsku oddano 
Cystersom (r. 1163 — 1175) klasztor w Lubiążu, którego filią 
został jeden z najznakomitszych ich klasztorów w Hcnryko- 

kyfie (r. 1227). Drugą filią Lubiąża było założone w r. 1246 
■opactwo kamienieckie. Starszym zaś od obu tych filii lu- 
llttiąskioh był klasztor Cystersek w Trzebnicy, założony 

■ przez Henryka I., księcia śląskiego, na prośbę małżonki jego. 

■ Ćw. Jadwigi. Koszta ukończonej roku 1219 budowy wynosić 
f miały 30,000 grzywien, czyli około 15,000 funtów srebra, co 

na owe czasy stanowiło sumę potężną. Zakonnicy pobliskiego 
klasztoru w Lnbiążu odlewali sami ołowiane płyty na dach 
gmachu trzebnickiego i dzwony, za co otrzymali od księcia 
dwie wioski. 

Z pomiydzy tycb wszystkich klasztorów cysterskich 
szczegół niej azegu blasku dodawał jędrzejowskiemu stosunek 
jego ze Św. Bernardem, którego własnoręczny list troskliwie 
tara chowano. Tutaj także pisał swoją kronikę, zostawszy Cy- 
stersem, biskup krakowski, Wincenty Kadłubek, i tu życie 
w r. 1223 zakończył. (List Św. Bernarda wraz z rękopisami 
Kadłubka zgorzały przy pożarze klasztoru r. 1800). Wielki 
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wpływ cywilizacyjny tego zakonu w Polsce polegał jednak 
nie tyle na działalności jego literackiej, ile na pracowitem 
zagospodarowaniu ziemi i zasiedlaniu pustych przestrzeni ko- 
lonistami. Z tom wszystkiem doba zakładania opactw cyster- 
skich i ich filii około r. 1280 zakończyła się. Przyczyną tego 
było trzymanie się Cystersów w odrębności cudzozieiliskiej 
i niechęć w przyjmowaniu Polaków do swych zakonów. — 
Pierwsi Cystersi sprowadzeni byli do Polski z Francyi i Nie- 
miec. Nazwę zakonu wzięli od głównego swego opactwa we 
Francj^i, CiteauK, po łacinie Gisterium^ którego zwierzchnictwu 
podlegały wszystkie . klasztory, stanowiące w Polsce jedną pro- 
wincyę. Opat w Cisterium zwał się generałem zakonu, 
a władza jego wykonywał wikaryusz generalny, ina- 
czej wizytator, przełożony nad wszystkimi klasztorami 
w granicach Polski, Śląska i Prus, a później i Litwy. Do 
klasztorów polskich przybywali ciągle za doby Piastów za- 
konnicy Francuzi i Niemcy, i to było powodem, że pod ko- 
niec XIII. wieku zakcn, chociaż wzorowy, stracił w narodzie 
swoją wziętość, którą pozyskały dla siebie zakony żebrzące 
Dominikanów i Franciszkanów. 

Miechowici, inaczej Templaryusze i Bożo- 
grobcy. Do najstarszych i najznakomitszych w Polsce kla- 
sztorów należał Miechowski, założony przez Jaksę herbu Gryfy 
pana małopolskiego, który w pielgrzymce do Jerozolimy roku 
1162 poznał Kanoników przy kościele grobu Św., tak zwanych 
Templaryuszów szpitalnych (obowiązkiem ich była służba przy 
Grobie Zbawiciela i doglądanie chorych pielgrzymów) i uprosił 
patryarchę, zastępującego im miejsce opata, aby mu dał kilku 
braci do Polski. Dla nich to oddał Jaksa na uposażenie trzy 
wsie: Miechów, Zagurzyn i Komorów, wystawiwszy w Mie- 
chowie klasztor i kaplicę, którą w wieku XIII. przebudowano 
na wspaniały kościół. Przełożeni zakładanych później klaszto- 
rów filialnych tej reguły zwali się proboszczami, a zgroma- 
dzenia probostwami. Fundacye takich klasztorów z wieku XIII. 
znajdowały się. w Gnieźnie, Sieradzu, Sandomierzu i kilku 



' innych miejscach. Klasztor miechowski WYdat tiikżo za cza- 
r fiów Kazimierza Wielkiego jedną jeszcze latorośl: klasztor 
Św. Jndwigi na przedmieścia krakowskiem Stradomiu, w któ- 
■ rym Bożogrobcy zajmowali się pilnie kopiowaniem starych 
L- rękopisów. Nazwę Bożogrobców przyjęli dopiero Miechowici 
I od r. 1312, to jest od czasu zniesienia Templaryuszów woju- 
F jącyeh. 

\ Dominikanie polscy sięgają czasów założyciela za- 

' konu, samego św, Dominika. Gdy bowiem Św. Dominik nau- 
czał w Rzymie, przybył tam i: 1218 Iwo Odrowąż, biskup 
krakowski, z kilku kapłanami polskimi, między którymi było 
dwóch synowców jego, Jacek i Czesław. Ci wstąpili zaraz do 
nowieyatu św, Dominika, a po roku, przyjąwszy z jego rąk 
habit i powróciwszy do Kridtowa. zamieszkali przy parafial- 
nym kościele św. Trójcy w domku drewnianjin. Od r. J220 
zaczynają się w Polsce dzieje Dominikanów, ozdobione nad- 
I zwyczajnemi dziełami św. Jacka. R. 1223 biskup Iwon wobec 
f Leszka Białego, całego duchowieństwa krakowskiego i tłumów 
luda oddal Jackowi i jego zgromadzeniu kościół św. Trójcy, 
z którego parafia krakowska została przeniesioną do nowo 
zbudowanego kościoła Panny Maryi przy rynku. Tak więc 
I kościół Św. Trójcy z klasztorem, przy nim zbudowanym, w po- 
■ bliżti ulicy Grodzkiej, był pierwszein gniazdem pierwszego 
f zgromadzenia „zakonu kaznodziejskiego" na ziemi polskiej. 
Polska narodowość pierwszych Dominikanów, wobec cudzo- 
ziemskiego pochodzenia Cystersów, a przeważnie i Benedykty- 
nów, wywołała taki zapał w narodzie, że w ciągu lat kilku 
po fundacyi krakowskiej powstał cały szereg podobnych kla- 
sztorów w Polace, tak, że w r. 1228 na posiedzeniu kapituły 
dominikańskiej w Paryżu generał zakonu, Jordan, był znie- 
wolonym do ośmiu znajdujących się już w świecie chrześci- 
jańskim prowinc>'i swego zakonu przyłączyć dziewiątą pro- 
wincyę Polski, Zakon kaznodziejski, zaraz od początku swego 
istnienia, rozwinął wszechstronniej szą działalność, aniżeli hyła ' 
działalność poprzednich zakonów. Do najdawniejszych klaszto- 
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rów dominikańskich w Polsce należał św. Jakóba pod Sando- 
mierzem, w którym spoczywa jego założycielka Adelaida, córka 
Kazimierza Sprawiedliwego, pod kamieniem grobowym, w ca- 
łości do naszych czasów dochowanym, a stanowiącym jeden 
z najstarszych zabytków rzeźbiarstwa w Polsce. Przed napa- 
dem Mongołów, t. j. przed rokiem 1241, powstały klasztory do- 
minikańskie: w Oświęcimiu, Gdańsku, Poznaniu, Płocku, So- 
chaczewie. Po najeździe mongolskim, w Sieradzu roku !^260, 
w Brześciu kujawskim r. 1264, w Warce r. 1279, w Toruniu 
r. 1263, w Tczewie r. 1289, we Wronkach r. 1279. Za cza- 
sów Henryka II. Pobożnego sprowadzili się także Dominikanie 
do Śląska, gdzie biskup wrocławski, Wawrzyniec, oddał im 
najprzód kościół św. Wojciecha we Wrocławiu, należący nie- 
gdyś do klasztoru Kanoników regularnych na wyspie piasko- 
wej. W Przemyślu jeszcze za czasów św. Jacka stanął 
ze składek pobożnych ludzi zbudowany klasztor dominikański 
z kościołem. Do Lwowa sprowadziła zakon kaznodziejski około 
r. 1270 małżonka księcia ruskiego, Lwa. W Haliczu założył 
r. 1238 Św. Jacek Odrowąż. W Kijowie r. 1228 Włodzimierz 
Rurykowicz, książę kijowski, nawrócony przez św. Jacka na 
wiarę katolicką. W Kamieńcu Podolskim fundowali Domini- 
kanów około r. 1370 książęta Korjatowicze. 

Franciszkanie, drugi po Dominikanach wielki zakon 
jałmużniczy, założony był przez św. Franciszka z Assvżu, 
któremu przez pokorę i zamiłowanie ubóstwa dał on nazwisko 
„Braci Mniejszych", Frałres Minores, i dlatego nazywany 
także Minorytami. Bolesław Wstydliwy, na prośbę matki 
swojej Grzymisławy, księżniczki ruskiej, sprowadził Franci- 
szkanów z Pragi Czeskiej do Krakowa w r. 1232 i zbudował 
dla nich pierwszy kościół i klasztor naprzeciw Dominikanów, 
po drugiej stronie ulicy Grodzkiej, w którym od r. 1237 za- 
mieszkali. W temże jeszcze stuleciu powstały męskie klasztory 
Franciszkanów: w Trzcinie, w Zawichoście, w Kali- 
szu założony r. 1257 przez Bolesława Pobożnego, księcia ka- 
liskiego, i małżonkę jego błogosławioną Jolantę, siostrę św. 



Kiinegundy; w Nowem mieście Korczynie, fundowany 
r. 1271 przez Bolesława Wstydliwegci i małżonkę je^, iw. 
Kunegund^; w Nowym Sączu, Lelowie i Nieszawie (r. 1240), 
w Pyzdrach (r. 1270), w Radomsku (r. 1297). Ziemowit, książę 
mazowiecki, fundował Franciszkanów r. 1316 w Dobrzyniu, 
a ki'ól Władysław Łoidetek na pamiątkę walnego zwycięstwa, 
odniesionego pod Płowcami nad Krzyżactwem, wzniósł im kla- 
sztc* i kośdól roku 1331 — 1332 w pobliskim Radziejowie na 
Kujawach. 

Trzy świątobliwe niewiasty: Grzymislawa, matka, Salomeą, 
siostra, i Kinga, iona Bolesława Wstydliwego, dały początek 
wprowadzeniu do Polski panien Franciszkanek, które od za- 
łożycielki zakonu Św. Klary nazywały się Klaryskami. Na 
usilne prośby wymienionych niewiast Bolesław założył r. 1258 
klasztor Klarysek w Zawichoście. Kiedy zaś w następnym 
zaraz roku (1259) Tatarzy w czasie drugiego na Polskg na- 
padu zniszczyli oba klasztory franciszkańskie, to jest męski 
1 żedski, przeDiesiono Klaryski r. 1261 z Zawichosta do Sk^y 
I pod Kraków. Tu Salomeą po śmierci męża, Kolomana, niegdyi 
I króla halickiego, otrzymała z rąk biskupa Prandoty welon 
Ł zakonny i tu zmarła roku 1268 ze sławą świętej. Zwłoki lej 
w rok potem przeniesiono do klasztoru Franciszkanów w Kra- 
kowie, gdzie też w- 10 lat później pochowany został brat jej, 
Bolesław. Poniewai jednak i Skała nie była dosyć bezpie- 
cznem miejscem pobytu dla zakonnie, przeniesiono więc Kla- 
ryski w początku XIV. wieku do aw. Andrzeja w Krakowie, 
zakonnicy zaś pozostali w Zawichoście. Za przykładem siostry 
mężowskiej poszła też Kinga (córka Beli IV.J, usunąwszy 
po śmierci małżonka (Bolesława Wstydliwego) do założonego 
przezeń klasztoru Klarysek w Starym Sączu. Tu przebywała 
z nią razem jej siostra Jolanta, wdowa po Bolesławie Pobo- 
żnym, księciu kaliskim i gnieinieiskira. Po skonie wszakże 
Kingi r. 1292, Jolanta powróciła do Gniezna i wstąpiła 
tiuneczuGgo klasztoru Klarysek , fundowanego przez jej mał- 
żonka, gdzie zgasła r. 1298. 
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Mylnie byłoby' — powiada Zeissberg — z mniejszej, 
w porównaniu z Dominikanami, liczby klasztorów franciszkań- 
skich wnosić o mniej szem ich znaczeniu dla tych krajów 
wschodnich. Owszem, jest to epoka, w której słynny Jan 
Piano di Carpine odprawia poselstwo do chana tatarskiego 
r. 1245, w towarzystwie Polaka, zakonnika reguły Minorytów, 
imieniem Benedykta, który przyłączył się do poselstwa we 
Wrocławiu. Jak o tej podróży, która odwróciła niebezpieczeń- 
stwo, grożące młodym latoroślom Kościoła wogóle, a zakonu 
w szczególności, ze strony Tatarów, dochowała się godna uwagi 
relacya, tak też obydwom pokrewnym zakonom (św. Dominika 
i Franciszka) zawdzięczamy cenne wiadomości o napkdzie ta- 
tarskim w r. 1241—1242. Są ślady bardzo wczesnej działal- 
ności literackiej zakonu franciszkańskiego w Polsce. Franci- 
szkanie polscy, jak wiadomo, stanęli na czele misy i apostolskiej 
jeszcze za Olgierda na Litwie. Po Wicie, uczniu św. Jacka, 
którego papież mianował pierwszym biskupem Litwy, a który 
podobno także był biskupem lubelskim, -pozostał znajdujący 
się niegdyś w bibliotece klasztornej Franciszkanów krakow- 
skich, list do papieża Innocentego IV. „O żałosnem położeniu 
chrzęści an na Litwie". 

Paulini. Na samym schyłku epoki, poprzedzającej ja- 
giellońską, bo w roku 1382, Władysław, książę Opolski, na- 
miestnik Ludwika, króla polskiego i węgierskiego, siostrzeńca 
ostatniego z Piastów na tronie polskim, osiedlił zakon Pauli- 
nów pustelników na Jasnej Górze (Clarus Mons) w Czę- 
stochowie przy kaplicy, zbudowanej w roku powyższym dla 
cudownego obrazu Najśw. Panny. Tym sposobem zakon ten, 
sprowadzony z Węgier, otrzymał pierwszy swój w Polsce 
klasztor, położony w województwie Krakowskiem, powiecie 
Lelowskim. 



Dyecezye i biskupstwa za Jagiellonów i królów elekcyjnych. 



Liczba biskupstw W róinycli wzasach byJa rozmaita, więc 
i BtaTBzedstwo świeckie w senacie i duchowne byfo między 
niemi różne. Za Piastów po arcy biskupstwie gnieźmańskiem 
Bzlo najprzód biskupstwo krakowskie, potem wrocławskie i ku- 

L jawskiu, daiej poznańskie i płockie. Biskupstwa: pomorskie, 
warmińskie, lubuskie, raz należały, drugi raz nic należały do 
Polski. Dopiero panowanie Jagiellonów stanowi tutaj epokę. 
Do senatu polskiego wchodzi biskup warmiński, łucki, prze- 

l jnyski, chetmiiiski, c.lielmski, kijowski i kamieniecki. Na Li- 
twie dwa tylko są biskup.^itwa: wileńskie i żmudzkie. Z powodu 
nnii lubelskiej organizuje się r. 1569 senat Rzeczypospolitej. 
Zasiada w nim dwu arcybiskupów i trzynastu biskupów po- 

I dług następującego starszeństwa: 1) prymas arcybiskup gnie- 
j^nieńskij 2) arcybiskup lwowski, 3) biskup krakowski. 4) ku- 
Ijawski. 5) poznański, 6) wileński, który ma z poznańskim 

faltematę, 7) i>łoeki, H) warmiński, 9) tucki, który ma alternati; 
z warmińskim, 10) przemyski, 11) żmudzki, 12) chełmiński, 
13) chełmski, 14) kijowski. 15) kaniienieckij Stefan Batory 
w Intlantacb zakłada biskupstwo wcndeńskie, Zygmunt IIL 
amoleńalde, te wchodzą do senatu i zajmnją z kołni szesnaste 
i siedmnaate miejsce. Biskup wendeński ud pokoju oliwakiego 
nazywa się intlanckim. 

Opr<icz łacińskich bywały u nas, przed unią kościelną, 
gęste biskupstwa ruskie greckiego obrządku na Rusi. Powsta-- 
wa.ty one i upadały nieraz, nie wiadomo, kiedy. Pierwszorzę- 
dny znaw^ea tych stosunków, J. Bartoszewicz , powiada , że 
pomiędzy unią lubelską i brzeską, t. j. w latach 1569^1596 
kiłlej biskupów greckich była taka: 1) metropolita arcybiskup 
kijowski, 2) włodzimiersko-bi'zeaki, 3) lucko-ostrogsfci, 4) arcy- 
biskup połocki, 5} biskup lwowski, 6) arcybiskup smoleński. 
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7) biskup przemysko-samborski, 8) chełmsko-bełski, 9) pińsko- 
turowski. Gdy powyższe biskupstwa greckie przystąpiły do 
unii z Kościołem łacińskim, powstały nowe biskupstwa greckie 
dla tych Rusinów, którzy nie przystąpili do unii. Tak za 
Władysława IV. powstało władyctwo mohylewskie, które pó- 
źniej mścisławskiem i białoruskiem nazywano. Wreszcie sejm 
wielki, czteroletni, postanowił w Rzeczypospolitej arcy biskup- 
stwo i trzy biskupstwa greckie, konstytucya ta jednakże nie 
weszła w życie skutkiem ostatnich podziałów. Nareszcie oprócz 
ruskich bywały u nas i ormiańskie biskupstwa, z tych lwow- 
skie trwało od czasów Kazimierza Wielkiego, zamienione po- 
tem w arcybiskupstwo, i mohylewskie nad Dniestrem na Po- 
dolu, założone już po upadku Rzeczypospolitej. Sejm czteroletni 
uchwałą z d. 11 czerwca 1790 r. zapowiedział ogromne zmiany 
w urządzeniu i granicach dyecezyalnych. Ponieważ niektóre 
dyecezye były bardzo wielkie w stosunku do innych, posta- 
nowiono więc porównać mniej więcej rozległość dyecezyi i do- 
chody biskupów ze względu na sprawiedliwość i szkodliwy 
zwyczaj przenoszenia się biskupów z dyecezyi do dyecezyi. 
Biskupstwa i dyecezye wszystkich obrządków, istniejące 
w dobie Jagiellońskiej i do ostatnich lat bytu Rzeczypospoli- 
tej, przedstawiają się w porządku alfabetycznym, jak następuje: 

1) Biskupstwo Białoruskie, dyzunickie, przez, 
króla Władysława IV. w r. 1633, gdy katedrę połocką zajęli 
unici , ustanowione dla tych , którzy do unii kościelnej nie 
przystąpili, miało stolicę swoją w Mohilewie, później zwało się 
mścisławskiem, ale pod koniec XVII. wieku tak zmniejszało,, 
że prawie upadło. 

2) Biskupstwo Chełmińskie z pod rządów krzy- 
żackich, wskutek pokoju toruńskiego z Krzyżakami w r. 1466^ 
powróciło znowu pod władzę arcybiskupa gnieźnieńskiego i od- 
tąd stanowi jego sufraganię. Bfskup chełmiński był przez jakiś- 
czas prezesem senatu pruskiego w Rzeczypospolitej, primiis 
praeses, potem oddał to pierwszeństwo biskupowi warmiń- 
skiemu. Dyecczya nie była wielka, zajmowała dwa wojewódz- 



twa: lIa.lborskie i Chipłmińakie; za czaaJw NiesieckJego Uczyła 
zaledwie 160 kościołów parafialnych. W r. 1772 biskupstwo 
to dofitnJo się pod panowanie króla pruskiego i odtąd iiiem- 
czejp. Chwilowo odetchnęto, gdy weszło w aklad Księstwa 
Warszawskiego (1807—1815), a biskup cbetmiński byt znuwa 
po staropolska senatorem i piąte miejsce zajmował do r. 1809, 
tf a później azÓBte w senacie Księstwa Warszawskiego. 

3) F.isknpstwo Chełmskie, łacińskie, powstało 
w wieku SIV. Pierwszym biskupem iniał być mianowany r. 
1359 przez Innocentego VI. Franciszkanin Tomasz. Atoli sze- 

, reg stałych senatorów biskupów chetmakieh rozpoczyna się 
od r. 1417. Stolica dyecezyi przenosiła się w r. 1473 z Chełma 
do Hrubieszowa, a w r. 1490 z Hrubieszowa do Krasnego- 
Btawu . lecz biskup przemieszkiwał zwykle w Skierbieszowie, 
l-miasteczku-niedaleko Chełma. Władysław Jagiełło chcit^ od- 
dzielić ziemię Lubelską od dyecezyi kłrakowBkiej, jako zbyt 
odlegle, i poddać ją pod wtadzi; paaterską biskupa chełra- 
Bkiego, Jana z Opatowie, i już na to papież Marcin V. Ijyl 
zezwolił, ale wkrótce, na prośbę Zbigniewa Oleśnickiegf), bi- 
skupa krakowskieg;o i kardynała, zezwolenie swoje odwcJal. 

1 Dyeccz^'a zaś chełmska w dawnych granicacli do roku 1773 
g)ozostaln. W roku 17G1 liczono w tej dyecezyi kościcJów 83. 
rzy pierwszym rozbiorze kraju biskup chełmski straci! wię- 
kszą część swojej dyeeeKyi , a katedrę przeniósł do kościoła 

'pojezuickiego w Krasnym sta wie. Na sejmie wielkim przenie- 
) ostatecznie katedrę chełmską z Krasnegostawu do Lu- 

Lbliui i a części krakowskiej i chełmskiej utworzono dyecezyę 
Biibelską, która obejmowała odtąd województwo Lubelskie 
! ziemią Łukowską, ziemię Stęiycką z województwa Sando- 
mierskiego i Chełmską. Stąd biskup lubelski został następcą 
dawniejszego chełmskiego. 

4} Biskupstwo Chełmskie, ruskie, za Zygmunta IIL 
zostało unickiem; w r. 1795 dostało się pod rząd austryaeki, 
a w r. 1809 powróciło do Księstwa Warszawskiego i wtedy 
(r. 1810), mianowany biskupem. Dąbrowa Ciechanowski., !,3k.'\ 
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biskup unioki, zasiadi w sonacie najpi^d Ksii^stwa, a potem j 
królestwa kongresowego. Do dyeeezyi tej należeli wszyscy 1 
unici w Kongresówce, których ludność w r. 1857 wynosilaJ 
gtów 217,000 w 270 paraSacIi. 1 

5) Ąrcybiskupstwo Gnieinieńakie. W dalszym I 
ciągu tego, cośmy powiedzieli o tern arcybiakupst\vie w okresie 1 
Piastów, przechodzimy tu do czasów następnych. Za Wlady-J 
stawa Jagiełły Michał Trąba, znakomity arcybiskup gnieźnieńJ 
ski, wyrobił sobie na soborze Kunatancyeńskim godność pry^B 
masa. Gdy bowiem było wtedy w Polsce dwóch arcybisknpółH 
tgnieźnicński i lwowski), chodziło o to, który z nich ma byeł 
w godności starszym. Odtąd Trąba i następcy jego nazywali I 
się prymasami Korony i Litwy. Później postanowiono pierw- I 
szedstwo prymasa ])rzed kardynalstwem i dla uszanowania tej I 
dostojności narodowej zalecono nawet, aby żaden biskup pol- 1 
ski nie starał się o kardynalstwo, by tym sposobem uniknąć I 
kulizyi prawa narodowego z kanonicznem. W r. 1462, przy I 
wcielenia do Korony księstwa Rawskiego, w którem leżały 1 
dobra łowickie arcybiskupów gnieźnieńskich, prymas uwol- J 
niony został przez króla od płacenia jednej grzywny złota, I 
jaką dotąd sltladat do skarbu książąt mazowieckich na oznakę 1 
zależności dóbr swoich. Odtąd był prymas udzielnym ksiąźę^f 
ciem na tych dobrach, jak biskup krakowski na Siewierzi^H 
i odtąd prymasi zaczęli też używać niekiedy tytułu ksiąźęcego^B 
aż się to później za królów obieralnych i pryraasostwa Uchaó-^B 
skiego w stały zwyczaj zamieniło. Dwór utrzymywali prymasi I 
polscy prawie królewski, przemieszkując zwykłe w Skiemie-^ J 
wicach, które były faktycznie stolicą księstwa Łowiekiega^B 
Bliżej stąd mieli, do Krakowa i Warszawy, niż z Gniezna^f 
które rzadko odwiedzali, a, dostawszy wię na prymasostwc^H 
odbywali uroczysty tak zwany iłiffres, czyli wjazd, pierwejł 
do Lomcza, niż do Gniezna. W Skierniewicach tedy zawsze. I 
Itawiły tłumy dostojnych gości, bo senatorowie przyjeżdżali ,ł 
odwiedzać pierwszego księcia, a obok nich często i deputacifl 
lajdalszycb krańców Litwy i Ukrainy. Obszar dy^^| 
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'cezyi arcybiskupa twa Gnieźnieńskiego atanowiJy województwa: 
Kaliskie, Sieradzkie, Łęczyckie i Rawskie, ziemia pomorska 
i Kaszuby- W dyecezyi tej byto kolegiat świeckich 12, za- 
konne 3, archidyakonatów 7, w których r. 1628 znajdowało 
aię kościołów 863, nie licząc zakonnych. Sufraganów było 
dwóch: gnieźnieński i łowicki, prałatów siedmiu. Ostatnim 
prymasem Rzeczypospolitej byl Michał Poniatowski, książę 
herbu Ciołek, zmarły r. 1794; po nim Ignacy Krasicki, biskup 
wirmii5ski, poeta, nie był już prymasem, ale arcybiskupem 
i księciem. Za, Księstwa Warszawskiego pr;'raasostwo zostało 
odnowione, ale po wcieleniu Gniezna do Prus, w roku 1815, 
Niemcy odebrali arcybiskupom nawet ich tytuł książęcy. 

Katedra, wystawiona w Gnieźnie na górze, zwanej ie- 
chowa, pod wezwaniem Wniebowzięcia N. Panny, zniszczona 
przez Czechów w r. 1039, odbudowaną została w roku 1094 
przez arcybiskupa Marcina z chórem, poświęconym Św. Woj- 
ciechowi, i grobowcem tego pntrona Polski, Dzisiaj jest to 
jedna z najcenniejszych świątyń narodowych, mauzoleum pa- 
miątek ojczystych. 

6) Biskupstwo Inflanckie, gdy całe Inflanty na- 
leżały do Polski, nazi^Traio się Wendeiiskiem od miasta Wen- 
den, w którem znajdowała się stolica biskupia. Ale kiedy, po 
zawartym pokoju w Oliwie roku 1660. pozostała przy Polsce 
tylko trochę więcej, niż piąta część Inflant, a cztery piąte 
wraz z miastem Wenden odpadło do Szwe^yi, wówczas bi- 
skupstwo musiało przemianowaó się a Wendeńakicgo na In- 
flanckie. Urzędownie zmiana tytułu biskupa wendeńskiego na 
inflanckiego nastąpiła w r. 1678. Nadto dla większej powagi 
król Jan III. w r. 1685 dodał mu tytuł piltyńskiego od po- 
wiatu tego nazwiska w Kurlandyi, który przed pokojem oliw- 
skim należał do Inflant. W Krasławiu, dobrach Platerów, 
założono w połowie XVni. wieku aeminaryura inflanckie 
i wzniesiono katedrę dla biskupstwa. Wr. 1768 sejm zatwier- 
dził fundaeyę katedry i seminaryum. Do dyeeezj-i inflanckiej 
zaliczali się wszyscy katolicy, zamieazkali w KurlaŁd^jWY-c&SkW- 
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tach szwedzkich. Pierwszy podział kraju w r. 1772 przydzielił 
województwo Inflanckie wraz z Krasławiem do Rosyi. W Pol- 
sce zostało tylko tytularne krzesło biskupa inflanckiego w se- 
nacie, więc postanowiono utrzymać i biskupa z funduszów 
dyecezyalnych wileńskich i żmudzkich ze stolicą w Wilnie. 
Ostatecznie biskupstwo to zostało zwinięte w r. 1798 i Inflanty 
przyłączone do metropolii mohilewskiej. a Kurlandya do bi- 
skupstwa wileńskiego, przy którem ustanowiony sufragan 
kurlandzki, w roku 1847 oddany pod władzę biskupa 
źmudzkiego. 

7) Biskupstwo Kamienieckie. Ze Podole od po- 
czątku liczyło się do Korony, stąd i biskup liczył się do se- 
natorów koronnych. Dyecezya podolska była uboga i nielu- 
dna. Biskupi posiadali miasto Szarogród na Podolu, ale Marcin 
Białob rześki zamienił z kanclerzem Janem Zamojskim Szaro- 
gród na Pragę pod Warszawą w r. 1583. Odtąd Praga- aź do 
r. 1794, należała do biskupów kamienieckich, także probostwo 
w Łosicach , drugie w ziemi rawskiej, i kolatorstwo parafii 
zambrowskiej pod Łomżą. Gdy r. 1672 Podole i Kamieniec 
zdobyli Turcy, biskup z duchowieństwem przeniósł się do 
Lwowa, gdzie stolica dyecezyi podolskiej przez lat 26, to jest 
do pokoju karło wickiego pozostawała. W wieku XVIIL bi- 
skupstwo to posiadało tylko 40 kościołów i dzieliło się na 4 
d(ikanaty: dunajewski, Satanowski, międzybożski i jazłowiecki.. 
Według konkordatu z r. 1847 dyecezya podolska obejmowała 
gubernię p(jdolską. 

8) Biskupstwo Kamieńskie na Pomorzu nadodrzań- 
skicm, tak nazwane od miasta Kamienia, położonego w okolicy 
zatoki Szczecińskiej, pozostające do r. 1375 pod władzą du- 
chowną Gniezna, za Jagiełły wciąga się znowu niby w jedność 
polską. Biskup kamieński, Magnus, książę saski, przyjechał do 
Władysława Jagiełły do Wolborza r. 1422 i ofiarował się Pol- 
sce przc^ciw Krzyżakom. Marcin Wejher za Zygmunta Augu- 
sta był ostatnim katolickim biskupem w Kamieniu, zaliczają- 
cym się do ))iskupóvv polskich. Po jego śmierci zniemczeni 



ksiłtżętfi pomurscy. Barnun i Filip, rzucili się, jak na lup, na 
własności kościelne. Barnimowi dostało siij 12 klasztorów 
z dobrami, z tyeli 6 panieńakich; Filipowi zaś 9, między któ- 
rymi 3 panieńskie. Ten upadek biskupstwa Kamieńskiega i jego 
duchownej łączności z Polską stał się zarazem wyrokiem za- 
głady dla narodowości polskiej na Pomorzu zachodnieiii. Tytuł 
wprawdzie biskupstwa Kamieńskiego pozostał jeszcze dość 
<llugo, bo siedm pokoleń książąt pomorsktcli. począwszy od 
Filipa, aby uprawnió grabież, tytułowało się biskupami ka- 
mieńskimi. Pierwszy z nieb przywłaszczył sobie tytuł nastę- 
pujący: n-^'^''Pj Książe szczeciński, pomoraki, kaszubski i Wen- 
dów, książę Bugii, brabia Gutzkowa. biskup kamieński 
i pan kraju lauenburgskiego i bytowskiego". 

9) Biskupstwo Kijowskie, łacińskie. Szei'eg bisku- 
pów kijowskich liczy się od Henryka, Dominikanina, wr. 1321. 
Następni biskupi podobno byli także Dominikanie, którzy mieli 
swój kościiSł w Kijowie i w tym kościele, bo nie było kate- 
dry, odprawiali swoje nabożeństwo. ■ Wladysłiiw Jagiełło byt 
właściwie fundatorem biskupstwa kijowskiego, które zaliczało 
aię do Litwy i było najmłodsze w hierarchii kościelnej. Po 
unii lubelskiej biskup kijowski wszedł do senatu Rzeczypo- 
spolitej. Kiedy za czasów Władysława lY., po ustanowieniu I 
województwa 'CzernihowskicgOj katolicyzm zaczął się szerzyć I 
na Zadnieprzu, wtedy biskupi kijowscy jwczęli się tytułować 'H 
biskupami kijowskimi i czernihowskimi, a nawet siewierskimi. 
Lecz gdy zapowiadały się śmetne czasy dla biskupstwa, wypa- 
dły rozruchy Chmielnickiego, które pokryły popiołami większoiSć 
fnndacyi i kuścic^ów. Traktatem grzymułtowskim z 1686 niku 
odpadł ostatecznie Kijów, w którym stracił biskup swoją ka- 
tedrę. Biskup Załuski, sławny autor dzieła EpisUilae historico 
familldTes, zamierzał fundować katedrę kijowską w Bialcj- 
cerkwi, dla obronności miejsca, i robił, co tylko mógł, ale zo- 
stała mu jeno mała cząstka dyecezyi. Wojna turecka, najazdy 
tatarskie, bunty chłopskie Paleja i rozboje hajdamackie bu- 
rzyły wszystko. Dopiero biakup Samuel Ozga, 
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XVIII, wieku, stał się odnowicielem biskupstwa, przebudo- 
wawszy kościół parafialny w Żytomierzu na katedrę dyece- 
zyalną. Drugi Załuski, sławny założyciel biblioteki narodowej 
w Warszawie, uregulował stosunki dyecezyalne, postanowił 
archidyakonat czernihowski , odwiedził Kijów i Pieczary, 
z wielką czcią przyjmowany przez metropolitę ruskiego i gu- 
bernatora. Po r. 1798 biskupstwo kijowskie, połączone z czę- 
ścią dyecezyi łuckiej, przybrało nazwę biskupstwa Żytomier- 
skiego. 

10) Metropolia Kijowska, ruska. Po zaprowadze- 
niu na Rusi wiary chrześcijańskiej przez wielkiego księcia 
kijowskiego Włodzimierza I., około r. 989, hierarchia kościelna 
tamże składała się pierwotnie z jednego metropolity i sześciu 
biskupów^ z Grecyi przybyłych. Pierwszym metropolitą kijow- 
skim był Michał, rodem z Syryi, drugim Leon ty, Grek, 
trzecim Teopemt, który ochrzcić miał kości Jaropełka 
i Olega, braci Włodzimierza, zmarłych w pogaństwie. Gdy 
metropolici kijowscy zaczęli częściej przesiadywać we Włodzi- 
mierzu nad Klażmą i w Moskwie, niż w Kijowie, duchowień- 
stwo litewsko-ruskie , za sprawą wielkiego księcia Witolda, 
obrało metropolitą kijowskim r. 1414 ihumena Grzegorza I. 
i wyświęciło go w Nowogródku. Rozdział ten metropolii wcho- 
dniej na kijowską i moskiewską nastąpił w r. 1415. 

11) Biskupstwo Krakowskie. Za Jagiellonów bi- 
skup krakowski zasiadał trzecie miejsce z kolei w senacie, 
to jest szedł po prymasie i arcybiskupie lwowskim , a przed 
biskupem kujawskim. W r. 1443 Zbigniew Oleśnicki, biskup 
krakowski, kupił od Wacława, księcia cieszyńskiego, za 6,000 
grzywien srebra zicmi<^ i księstwo Siewierskie z prawami pa- 
nującego i wcielił to ksi(^'Stwo do biskupstwa. Tym sposobem 
znaczenie biskupstwa znacznie podrosło, a biskupi krakowscy 
przyjęli odtąd tytuł książąt siewierskich i używali go aż do 
upadku Rzeczypospolitej. Był to pierwszy biskup i pierwsze 
biskupstwo w Polsce z tytułem książęcym rzeczywistym. Bi- 
skup krakowski był na Siewierzu w całem znaczeniu tego 



I słowa panującym, miiit p]'ftwo miecza (jus gladu), wlaane 
I wojsko, swoją monetę, swoje wądownictwo. kanclerza i oddzielny 
I dwór- i rząd książęcy. Rzeczpospolita nic aię w te rządy nie 
wdawała, zostawiając moc władzy różnorodnym ciałom naro- 
dowym. Dyecezya krakowska z początku była ogromna, bo 
, p. w XIV. wieku sięgała od Śląska i rzeki Pilicy do Ka- 
mieńca podolwkiego i za Karpaty, gdyż ziemia Spiska do niej 
jszcze należała. Biskupi kraknwsrv zwykle przesiadywali 
' Kielcach, Iłży lub Bodzentynie, gdz.i; posiadali swoje pa- 
łace, najczęściej jednak w Kieloacli. Gdy kapituły innych 
biskupstw wysyłały na trybunał koronny po jednym deputa- 
cie, to krakowska wysyłała dwóch. Według spisu, uczynionego 
■ r. 1711, biskupstwo krakowskie dzieliło się na szeće arehi- 
dyakonalów, z tyeh w 'krakowskim było kościołów paratial- 
nycli 372, w sandomierskim 59, w zawicbostskim 167, w lu- 
belskim 127 i w sądeckim 208. Pierwsze uszczuplenie dyecezyi 
nastąpiło przy pierwszym rozbiorze kraju, wykrojono bowiem 
wGalicyi z dyecezyikrakowskiejbiskupstwo Tarnowskie. Dalej 
na sejmie czteroletnim dźwignięto nowe biskupstwo Lubelskie, 
do którego wcielono c;iłą wschodmą zawialoiiską przestrzeń 
dyecezyi krakowskiej, niemniej zniesiono władzę książąt Sie- 
wierskich. Biskup Feliks Turslti był ostatnim księciem Sie- 
wierskim. Po utworzeniu królestwa Kongresowego i wolnego 
miasta Krakowa, dyecezya krakowska podzielona została raz 
jeszr.ze na dwa biskupstwa: Sandomierskie i Krakowskie. To 
ostatnie obejmowało województwo kraliowskie w Kongresówce 
(czyli późniejszą guberni,; Kielecką) i wolne miasto Kraków 
z jego okręgiem. 

12) Biskupstwo Kujawskie. Trąd yoye tego biskup- 
stwa, sięgające starożytnej Kruświcy, a w podaniach narodu 
wiążące się z wprowadzeniem chrześcijaństwa do Polski, przy- 
czyniły się zapewne, że Władysław Jagiełło podwoił znaczenie 
tego biskupstwa, zrównawszy jego prawa z prawami arcybi- 
skupstwa gnieźnieńskiego. Dyeeezya dzieliła się na trzy arclij- 
I dyakonaty. kiijnwsld, kruświoki i pomorski. Znaczenie l.ego 



łjsfjitniego podaioslo się, kiedy ud roku 163S pEZvdzielonu doS 
biwkapatwa kujawskiego dwa powiaty pomorskie: LawembuivB 
fiki i Bytpwski. Biskupi kujawscy niifiszkali zwykle w Wol- 1 
borzu pod Piotrkowem, atąd koiciót paratialDy w "Wolborzu j 
rycklo się zmienił w kolegiatę. Na Pomorzu, od dawnych la^ I 
biskup utrzjTuywal sufragana gdańskiego, później przybył fl 
drugi aufragan pomorski. Po utworzeniu Kongresówki i ksig- J 
Btwa Poznańskiego w r. 1815. trzy dekanaty kujawskie: kru-^ 
świeki, gniewkowski i inowrocławski, odpadły do dyeeezyił 
poznańskiej, w Kongresówce zaś dyecezya Kujawska obejmo-^ 
wala nowo utworzone województwo Kaliskie i przydzielony! 
do niego, pod względem duchownym, obwód Włocławski z wo- I 
jewództwa Mazowieckiego, a to głównie ze względu na znajdu-J 
jąeą ai-i we Wfoeławku katedrę kujawską. Stąd poszło i oo^^ 
zwanie bi»kupa i biskupstwa Kujawsko-kalisklem. ■ 

13) Biskupstwo Lubelskie utworzone zostało rokiA 
1790 na sejmie wielkim, przez pt^ączenie w jedną dyecezyęł 
województwa lubelskiego, ziemi Łukowskiej i Stęźyekiej z zie-^ 
mią Cbolmską. OpróCR katedry w Lul)Iinic posiadało biskup-J 
stwo kollegiatę w Zamościu. fl 

14} Biskupstwo Lwowskie, ruskie, nieprędko pgj 
upadku metropolii halickiej stanęło za przywilejem królówB 
polskicb. Od Makarego Tuczapskiego , kti^ry został władyka] 
w roku 1539 i poddał się zupełnie metropolicie kijowskieman| 
zaczyna się ciągły szereg meczywistych władyków IwowskieŁcj 
Metropolita kijowski połączył w swojej osobie dwie metropolifi^J 
kijowską i halicką. Władykowie lwowscy byli tedy z początk^Ul 
sufraganami metropolity kijowskiego, jako metropolity Halioz^f 
niedługo atoli podnieśli się własną mocą na stopień dyeo^H 
zyalnych władyków, a św. Jur znowu, jak dawniej, został r^M 
dzajera ich katedry. j| 

16) Arey bisk upritwo Lwowskie- łacińskie. Kazi"! 
mierz Wielki, zająwszy Ruś, pobudował w niej wiele kościoła 
łów łacińskich, następca zaś jego, Ludwik Węgierski, proalU 
Grzegorza XI. o urządzenie hierarchii duchownej. WOwc^^M 
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jiapież zeslat na micjspii koniiayc -/ l}iHku])ów polskieli w roku 
l'ó^b, któr/.y (loatanowili a rcy biskupstwo Halickie i podwliidne 
mu trzy biskupstwa: Przemyskie, Włodzimierskie i Clieimskie. 
Jednocześnie z postanowieniem tej hierarchii. Władysław, książę 
Opolski, namiestnik Rusi, który nadal miasteczko Tustań ar- 
cybiskupom, pisał do Rzymu z prośbą, aby katedrę metropo- 
litalną z lialic-Ka przeniesiono do Lwowa, jako do miasta zna- 
komitszego i obronniejszego. Halicz, mówił, jest bez raunjw 
i blisko Tataniw, jest ogniskiem niezgody i t. d. Papioż pisał 
do konsystorzów i biskupów polskich o radi;, poczem do prze- 
niesienia stolicy metropolitalnej przyszło dopiero za Włady- 
sława Jagiedy. Sześciu arcybiskupów od roku 1375 siedziało 
w Haliczu, siódmy dopiero, Jan z Rzeszowa, został od r. 1416 
pierwszym arcybiskupem lwowskim. Później pod władzę arcy- 
biskupa lwowskiego dostały się jeszcze trzy nowe dyecezye; 
Kamieniecka, Kijowska i Eakońska, czyli Wołoska* odłączono 
za to Włodzimierską, to jest późniejszą łucką, do metropolii 
Gnifiźnieńskiej. Arcybiskupami lwowskimi bywali; Grzegorz 
z Sanoku, Jan Długosz, Jan Dymitr Solikowski. znakomici 
uczeni i gorliwi pasterze. Gdy za arcybiskupa Wacława Sie- 
rakowskiego Lwów dostał się pod panowanie austryaekie' 
arcybiskup lwowski otrzymał tytuł prymasa Galicyi i Lodo- 
meryi i, jako taki, prezydował na sejmach krajowych obycza- 
jem polskim. Ale po śmierci arcybiskupa Piscbteka, wskutek 
przedstawień namiestnika Stadiona, czczy ten tytuł dany był 
metropolicie ru.ifkiemu. Od r, 1375 po schyłek wieku XIX. na 
stolicy metropolitalnej w Haliczu i we Lwowie zasiadało arcy- 
biskupów lacińskicb 42. Jeden z pierwszych, Jakób Ruchem, 
herbu Strzemię, arcybiskup jeszcze halicki, jest błogosławionym. 
l(i) Areyhiskupstwo Lwowskie, ruskie, czyli 
metropolia halicka, lwowska, powstało w wieku XIV., wówczas, 
kiedy Ruś poszła w podział między Polskę i Litwę. Biskupi 
balicey i przedtem, ze wzgl^da na oddalouie Kijowa, zaczęli 
się nazywaó metropolitami Rusi Czerwonej, mianowicie przez 
cały wiek XIII. Kazimierz Wielki dla Rusi Czerwonej posta- 
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no wił metropolię halicką nad biskupstwami ruskiemi: Chełm- 
skiem, Turowskiem, Przemy skiem i Włodzimierskiem. Wobec 
patryarchatu całej Rusi, metropolia halicka na początku XV. 
wieku ustaje, został tylko biskup halicki obrządku ruskiego, 
a metropolita dla Rusi w Kijowie. Potem i biskupstwo hali- 
ckie ustało, przeniesione do Lwowa. Dopiero pod rządami 
Austryi, po śmierci biskupa Mikołaja Skorodyńskiego w roku 
1805 ustanowiona została grecko-katolicka metropolia, czyli 
arcybiskupstwo unickie we Lwowie, a pierwszym arcybisku- 
pem lwowskim był Antoni Angiełłowicz od r. 1806 do zgonu 
w r. 1814, drugim Lewicki od r. 1816 do 1858. 

17) Arcybiskupstwo Lwowskie, ormiańskie. 
Kazimierz Wielki, zaręczając Ormianom prawa i swobody, oraz 
wolność religii katolickiej, obrządkiem i językiem ormiańskim 
sprawowanej, wyznaczył w r. 1367 Lwów na stolicę ich bi- 
skupa, którym był od roku 1365 „Jan ze krwi królewskiej ". 
Za Zygmuntów gminy ormiańskie były na Rusi Czerwonej, 
Podolu, Wołyniu, Litwie i w księstwach Naddunajskich. Za 
Niesieckiego było jeszcze kościołów ormiańskich 16, we Lwo- 
wie, oprócz katedry, były jeszcze dwa probostwa: św. Anny 
i Św. Krzyża, w Kaijiieńcu podolskim trzy, i po jednem: w Łu- 
cku, Zamościu, Horodence, Sniatynie, Brzeźanach, Stanisławo- 
wie, Tyśmienicy, Złoczowie, Jazłowcu i Łyścu. 

18) Biskupstwo Łuckie, łacińskie, założone r. 1375 
przez Ludwika węgierskiego we Włodzimierzu na Wołyniu, 
nazywało się pierwej włodzimierskiem, dopiero czwarty z kolei 
biskup wołyński, Andrzej ze Spławki, przeniósł katedrę z Wło- 
dzimierza do Łucka. Było we Włoszech biskupstwo, zwane 
lucensiSj dla odróżnienia więc od tamtego papież polecił na- 
zywać Łuck po łacinie Luceoria i stąd biskupstwo, które 
powinno było nazywać się także lucensis^ nazwano luceorien- 
sis. Biskup łucki przed rokiem 1569 zasiadł w senacie litew- 
skim, po unii zaś lubelskiej zajął w senacie koronnym miej- 
sce po l)iskupie warmińskim, z którym miał jednakże altcrnatę 
sejmową. Dyecezya łucka odznaczała się nadzwyczajną swoją 



,■ rozległością, obejmowała bowiem z czasów litewskich całe wo- 
1 jewództwa: Wotyiakie, Brzesko-litewskie, Podlaskie i Braelaw- 
skie, jednem słowem pas zienji , sto mil długi , począwszy od 
granicy prusko-podlaskiej, kolo Rajgrodu i Augustowa, a skoń- 
czywszy w stepach na Pobereżu. Najwięcej miafa w sobie 
księstw ruskieli i litewskich, oraz moc książąt, jako to; Ostrog- 
skich, Zaslftłvskich , Zbaraskich, Wiśniowieckicb , Poryckich, 
Dubrowickich. Koreckich, Klewańskicb, Olyckich, Koszyr- 
skich i t. d. Dwa w niej były probostwa infulackie: w Ołyee 
' w Kodniu, i dwóch oficyalów: luoki i brzeski. Dekanatów 
byto 13, zasiadało zaś prałatów dziewięciu w kapitule, która 
dwa razy na rok się zbierała, co rok zaś obierała jednego 
członka na trybunał koronny. Po drugim podziale kraju pra- 
wie cała dyecezya dostała się za kordon rosyjski i rozdwoiła 
na częśó łucką w oesarst^tne i brzeską w Polsce. W części 
polskiej został biskup, sławny dziejopis, Adam Naruszewicz, 
Łktóry zlecił zarząd części zakordonowej Cieci Bzowskiemu, bi- 
I skupowi kijowskiemu. — Biskupi łuccy podlegali najprzód 
Izwierzchnictwu arcybiskupów lwowskich, potem gnieźnieńskich, 
I a po drugim rozbiorze mobilewskich. W roku 1798 nuncyusz 
ILitto z dwóch dyecezyi: Kijowskiej i zakordonowej Łuckiej, 
[związał nową, żytomierską. Właściwie żadna z tych dyecezyi 
■ nie upadla, tylko odtąd miały nazwę łueko-żytomierakiej i je- 
I dnego biskupa Jucko-żytoraierskiego, który miał dwie katedry: 
|w Łucku i w Żytomierzu, i dwie kapituły katedralne. Było 
! dwóch sufraganów: łucki i ż^ftomieraki, a od konkordatu 
r. 1S47 i trzeci, kijowski. 

19) Biskupstwo Łuckie, ruskie, istniejące od po- 
l.ezątku wieku Xin., miało katedrę swoją, zbudowaną przez 
jksiceia litewskiego, Lubarta, na zamku łuckim, w której znaj- 
Łdował się grób samego Lubarta i groby wielu innych książąt 
Ilitewskicb i ruskich. Pierwszym biskupem unickim w Łucku 
Bbył Eustachy Maliński, zmarły w roku 1620, ostatnim Jan 
|Xra3sowski od r. 1826, 

20) Biskupstwo mohilcwskie, dysunickie, zalo- 
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ione przez króla WladystiiiTa IV., przezywało się rozmaicie M 
od miast: Mohilewa (bialoruskiogci), Mśdsławia, Orszy i Wi-J 
tebska, do których rozciągało swoją jurysdykcyc. Zwało się A 
także wogóle bialoruskiem (ob. biskupstwo białoruskit;).^^ 

21) Biskupstwo Pińskie, ruskie. Na Polesia by wallH 
zdawna władykowie turowscy. ale gdy ustali, Witold, wielki ^ 
książę litewski, diwignął biskupstwo Pińskie, do któn^go przy- i 
łączył dawne-Turowskie, tak, że władykowie poczęli się na- I 
zywad: piósey i turowsoy. Z początku władyków pińskicli j 
nazywano tylko turowakimi, potem Pińsk wziął górę nad Tu- M 
rowem. Szereg władyków pińskich rozpoczyna się z początkiem.'^ 
wieku XY. Unię przyjął Leoneyusz Pelczycki w Brześciu r,fl 
1589. Po upadku Rzeczypospolitej biskupstwo Pińskie zostałoH 
zniesionem. Istniało cztery wield. Ostatnim biskupem pińskinjfl 
i turowskim był Józefat Bułhak. H 

92) Biskupstwo Płockie, łacińskie. Oprócz pralatiwB 
zasiadało w kapitule płockiej 24 kanoników, a każdy pryma^H 
polski był z urzędu pierwszym kanonikiem płockim. .Świetn^H 
to bai^dzo stanowisko biskupów płockich za udzielnego księ-^B 
stwa mazowieckiego, powiększyło się jeszcze po wcieleniu Ma- J 
zowsaa do korony. Jeżeli dawnie) biskup rozpościerał władzę jj 
w rozdrobnionych dzielnicach Mazowsza i, niby prymas ma-^ 
zowiecki, rządził krajem w czasie małoletności książąt lol^| 
pierwszym był ich doradcą, to w Polsce wstąpił clo senati^H 
bywał kanclerzem, postępował na biskupstwo krakowaki^H 
■a nawet na prymasostwo. Biskupami płockimi bywali ksiąŻ^t^f 
mazowieccy, a nawet królewicze polscy. Proboszcz ploclti, Ję^| 
drzej Opaliński, w r. Ió98 przywłaszczył sobie tytuł księei^H 
aieluńskiego na zasadzie rozległych dóbr sleluńsldch, należ%'^| 
cyeh do probostwa, i bawił się na prawdę w udzielnośó, rz%^| 
dząc drobną szlachtą sieluńską, Biskupi płoccy przeaiadywa^H 
zwykle w Pułtusku, u Hieronim Szeptycki w pi^owie XVIX^H 
wieku przyjął tytuł księcia pułtuskiego. W r. 1762 biskap^l 
stwo płockie liczyło 16 dekanatów i 311 kościołów. H 

23) Biskupstwo Poznańskie. Kapituła poznaństąpj 



sklfidala dic z dziesięciu praliitów (proboszcz, dziekan, trzech 
archidyakonów, kantor, kustosz, scholastyk, kanclerz) i dwu- 
dziestu eztereiih kaiionik(.W. Na zwyczajno pnsiedzenia zbierała 
się co tydzień, na nadzwyczajne dwa razy do roku. Stifragana 
znajdujemy jui w r. 1469, kościołów paraJialnych w wieku 
XVIII, liczyła dj'ocezya poznańska 590. Po drugim podziale- 
ca!e biskupstwo Poznańskie, prócz Warszawy, dostaJo się pod. 
panowanie króla pruskiego. Gdy wkriStee potem rząd pruski, 
zająwszy Warszawę, utworzył biskupstwo Warszawskie, dye- 
eezya poznańska straciła Warszawę ostatecznie. Bulla papie- 
ska z r. 1821, urządzając na nowo kościec katolicki w Pru- 
fiiech z resztek dwóch dyeoezyi: Poznańskiej i Gnieźnieńskiej, 
I utworzyła jedną z zachowaniem oddzielnych kapituł i katedr 
ł'pod rządem jednego pasterza, który nazywa się arcybiskupem 
I poznańskim i gnieźnieńskim. W skutku tejże bulli trzy deka- 
naty arcybiskupatwa Gnieźnie-ńskiego: kamiński, tuebolski 
i ezłachowaki, odeszły do biskupstwa Ohelmin.^diiego, przybyły 
zai5 od hiakup:!twa Kujawskiego: kruświcki, inowrocławski 
i gniewkowski. 

24j Biskupstwo Przemyskie, łacińskie. Kościół 
katedralny założył ta dopiero Władysław Jagiełło. W senacie 
Polski jagiellońskiej biskup przemyski siedział ósmy z rz^'du, 
niżej warmińskiego, a przed chełmińskim, po unii lubelskiej 
siedział między łuckim a żmudżkim. Dekanatów liczyła dye- 
cezya 9; przemyski, mościski, krośnieński, dynowski, Sambor- 
ski, jarosławski, rzeszowski, sanocki i leżajski. Biskupi prze- 
mieszkiwali pospolicie w mieście Brzozowie. Przez swych, 
wysoko wykształconych biskupów. Piotra z Bnina i Andrzeja 
Krzyckiego, Przemyśl w swoim czasie był siedliskiem wy- 
kształcenia humanitarnego. W r. 1772 przeszła dyeeezya pod 
rządy austryackie. 

25) Biskupstwo Przemyskie, ruskie. Biskupi 
przemyscy nosili zwykle drugie miano biskupów Samborskich. 
Ponieważ tolerancya religijna w Rzeczypospfilitej nie narzucała 
dysnnitom unii, widzimy więc w dyecezyi przemyskiej, tak^. 
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jak we wszystkich prawie innych na Rusi, po dwóch bisku- 
pów, jednocześnie rządzących, każdy swoją owczarnią. Unici 
mieli* biskupa swego, dysunici zaś władykę, który do unii 
nie przystąpił. Taki stan podwójnego kościoła trw;ał w dye- 
cezyi przemyskiej, od r. 1612, całe lat 80. Ostatnimi współ- 
zawodnikami byli: Małachowski, unita, i Winnicki, dysunita. 
Gdy Małachowski w r. 1692 umarł, Winnicki przystąpił do 
nnii i tym sposobem rozdwojenie usunął. 

26) Biskupstwo Smoleńskie, łacińskie. Król Zy- 
gmunt III., dobywszy Smoleńska, w roku 1611 założył tamże 
osobne biskupstwo smoleńskie, łacińskie. Sejm zatwierdził tę 
fundacyę i r. 1618 przeznaczył dobra na utrzymanie biskupa. 
Przez lat atoli 20 rządzili tą dyecezyą administratorowie. 
Dopiero Władysław IV., po nowej wojnie smoleńskiej, usta- 
liwszy w tamtych stronach granice Rzeczypospolitej, wprowa- 
dził na biskupstwo roku 1637 Piotra Parczewskiego. Biskup 
smoleński, jako najmłodszy, zasiadł ostatnie, to jest siedmna- 
ste, miejsce w senacie duchownym; wcielony do metropolii 
gnieźjiieńskiej (r. 1633), liczył się do senatorów litewskich 
i był też tylko naznaczany z pośród Litwinów. Po odpadnięciu 
Smoleńska w r. 166.7 do Rosyi, cała dyecezyą składała się 
z czterech parafii katolickich i nie miała już kapituły ani 
katedry, alumni smoleńscy wychowywali się w seminaryum 
krasławskiem w Inflantach polskich, biskupi mieszkali w War- 
szawie, gdzie sejm Mokronowskiego wyznaczył im wsparcia 
rocznego złp. 20,000. W r. 1788 został biskupem smoleńskim 
uczony autor historyi narodu Polskiego Naruszewicz, następca 
zaś jego, Tymoteusz Gorzeński, był ostatnim, a z kolei kano- 
nicznie ośmnastym biskupem Smoleńskim, mianowany w roku 
1805 biskupem poznańskim. 

27) Biskupstwo Warmińskie, założone w Prusiech 
krzyżackich r. 1243, zachowując w pewnej mierze niepodle- 
głość udzielnego księstwa, rządzonego przez biskupów, pozo- 
stawało pod zwierzchnictwem Zakonu krzyżowego przez lat 
223, to jest do roku 1466, w którym, po wojnie trzynastole- 



I tniej Kazimierza Jagiellończyka, połączyło aię dobrowolnie 
z Polską i należało do niej przez lat 306, to jest do pierw- 
szego podziału (1772), przez który dostało się pod panowanie 
prnskie Hohenzollernów. Przez traktat toruński r. 1466 i unię 
ziem poinorsko-pruskich z Polską, biskupi warmińscy zyskali 
bardzo wiele, bo pozbywali się uciążliwego zwierzchnictwa 
Zakonu, a stawali siy niby prymasami polskiego Pomorza, 
prezydując z urzędu na „generałach pruskich", czyli sejmach 
prowincyi, złożonej z tracch województw: pomorskiego, cheł- 
mińskiego i malborskiugo, do którego i księstwo Warmińskie 
aic zaliczało. Układem piotrkowskim z r. 1512 zawarowano, 
że po śmierci każdego biskupa kapituła prześle królowi cał- 
kowitą listę swoich członków, że z tej listy król naznaczy 
cztery osoby, z których znowu kapituła wybierze sobie biskupa. 
Hozyusz wysoko podniÓMl znaczenie biskupstwa Warmińskiego, 
pierwszy był na tej katedrze kurdynalem. Po nim szli kar- 
dynałowie, synowiec króla Stofana, Jędrzej Batory, i królewicz 
Jan Olbracht, syn Zygmunta III. Czwartym kardynałem na 
tej katedrze był Michał Radziejowski. Kiedy biskupstwo Sam- 
bieriskie w Pruaiech krzyżackich przyjęło luteranizm, biskup 
warmiński zagarnął władzę duchowną nad pozostałymi tam 
katolikami i, dodawszy sobie tytuł sambieńskiego, przybrał do 
swojej dyecezyi Królewiec i rozszerzył ją aż po Niemen. Dye- 
cezya niewielka miała w r. 1762 kościołów 90. Ostatnim bi- 
skupem nominacyi polskiej był głośny pisarz, uCzony i poeta, 
Ignacy Krasicki, z porządku, to jest od 1243 r., trzydziesty 
ósmy biskup warmiński, przeniesiony w r. 1795, przez króla 
pruskiego, na arcybiskup.'^two gnieiinii^ńskie. 

28) Biskupstwo Wendeńskie, łacińskie. Stefan 
Batory, po zawarciu pokoju z Moskwą w r. 1582, odzyskaw- 
szy Inflanty, które się dobrowolnie poddały Zygmuntowi Augu- 
stowi, urządzając ten kraj z Janem Zamojskim i Jerzym Ra- 
dziwiłłem, kardynałem biskupem wileńskim, postanowił jedno 
na cale InHanty biskupstwo, które nazwał wendeńskiem od 
miasta Wendenu , po łotewsku zwanego Kieć, nad rzeką Aa. 
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gdzie znajdowała się katedra. Pierwszym biskupem był mia- 
nowany sławny filolog, starzec, Jędrzej Patrycy Nidecki. Gdy 
jednakże Wendęn wpadał często w ręce Szwedów, biskupi 
większą część swoich rządów przepędzali w Polsce. Od roku 
1622 Szwedzi już nogą nie wyszli z Inflant. Szenking (na- 
stępca Nideckiego), za którego (r. 1621) biskupstwo wendeń- 
skieJ przyłączone zostało do metropolii gnieźnieńskiej, nie do- 
czekał się już powrotu do katedry i umarł w opactwie 
sulejowskie m. 

29) Biskupstwo wileńskie, łacińskie, założone roku 
1387, w stolicy Litwy, po przyjęciu wiary chrześcijańskiej 
przez Władysława Jagiełłę. Królowa Jadwiga tsriele się także 
przyczyniła do fundacyi namową i nakładem. Ponieważ Litwa 
nie miała jeszcze żadnej cywilizacyi ani ^zakładów naukowych, 
ta pani, zacna i miłująca swój naród, znacznym kosztł-m za- 
łożyła w Pradze czeskiej, jako pierwszorzędnem ognisku nau- 
kowem Europy, bursę dla utrzymania dwudziestu uczących 
się młodych Litwinów. Tym sposobem pierwsze gruntowniej szc 
promienie światła zawdzięczała Litwa szlachetnej wnuczce Pia- 
stów. Dobrogost, biskup poznański, upoważniony został bullą 
papieską (12 marca 1387 r.) do urządzenia biskupstwa litew- 
skiego i postanowienia biskupa. Pierwszym biskupem litew- 
skim za Jagiellonów został Polak, Andrzej Wasilko. Katedrę 
wystawiono w pobliżu góry zamkowej wileńskiej pod nazwa^ 
niem Najśw. Trójcy, Boga-Rodzicy Maryi i patron Polskie 
Św. Stanisława, Litwa bowiem wówczas świętych swoich jeszcze 
mieć nie mogła. Biskupstwo było niezmiernie wielkie, bo obej- 
mowało całą Litwę, później bowiem dopiero nastało źmudzkie 
i podzieliło się z wileńskiem. Biskup wileński zajął pierwsze 
miejsce w senacie litewskim, a dyecezya jego, podzielona na 
26 dekanatów, rozciągała się od granic Mazowsza do Dzwiny 
i Dniepru. Biskupstwo Wileńskie, ponieważ nie było arcybi- 
skupstwem, musiało zatem podlegać władzy metropolitalnej 
gnieźnieńskiej. 

Zygmunt Stary w przywileju z r. 1508, oznaczył ogólną 



— 309 — 

liczbę prałatów i kanoników wileńskich na ośmnastu. Kościo- 
łów i altaryi było za Niesieckiego 440; kapituła miała za herb 
trzy korony, jak krakowska, na trybunał litewski wybierała 
aż dwóch deputatów. Obszcrność dyecezyi była powodem, że 
wcześnie bardzo biskupi używać zaczęli sufraganów, których 
było potem aż trzech, a od r. 1798 czterech: wileński, trocki, 
kurlandzki i brzeski. Samo Wilno liczyło sześć parafii, a ko- 
ściołów wszystkich, oprócz kaplic, 22. Na konfederacyi gene- 
ralnej za bezkrólewia, w r. 1764, stanęła formalna uchwała, 
żeby prosić stolicę apostolską o podniesienie Wilna na arcy- 
biskupstwo. Po r. 1847 dyecezya wileńska rozci«*\gała się na 
dwie gubernie: wileńską i grodzieńską. W wileńskiej było 
parafii 197, w grodzieńskiej zaś 127, 

30) Biskupstwo Źmudzkie, zwane po łacinie sanio- 
giticnsis^ medniccnsis, założone było przez Władysława Ja- 
giełłę na podziękowanie Bogu za zwycięstwo pod Grunwaldem. 
Po sejmie horodelskim w r. 1413 przyjechał Jagiełło z Witol- 
dem na Zmudż, świeżo odzyskaną od Krzyżaków, i w Miedni- 
kach zgaszono święty ogień pogan, pozabijano czczone przez 
nich węże i poburzono bałwochwalcze ołtarze. Wkrótce w tern 
siedlisku bałwochwalstwa żmudzkiego stanął kościół parafialny 
pod wezwaniem św. męczenników: Aleksandra, Ewancyusza 
i Teodula, a za nim 8 kościołów innych, po różnych stronach 
Żmudzi. W Y. 1416 sobór konstancyeński zatwierdził funda- 
cyę biskupstwa Żmudzkiego, podległego metropolii Gnieźnień- 
skiej. W r. 1417 zjechali do Miednik: Jan Rzeszowski, biskup 
lwowski, i Piotr Ki^akowczyk, biskup wileński, i tam poświę- 
cili mały kościół katedralny i pierwszego biskupa. Pierwia- 
stkowo było przy katedrze sześciu kanoników skromnie upo- 
sażonych, bo kraj posiadał nader mało ludności i pieniędzy. 
Jeszcze w r. 1555 katedra była postawiona z drzewa, dopiero 
kiedy się spaliła, Kazimierz Pac, biskup żmudzki, własnym 
kosztem wybudował w r. 1691 katedrę dzisiejszą. Przed unią 
roku 1569 biskup żmudzki zasiadał drugie miejsce w senacie 
litewskim, a po unii w sena(*ie polskim siedział między bisku- 

Gloger. Geografia hist. ^^ 
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pem przemyskim i chełmińskim. Semiuaryum dyecezyalne 
w Krożach założył około r. 1570 biskup Pietkiewicz. Miaste- 
czko Miedniki, w którem znajduje się katedra, nazywane jest 
także Worniami. Biskupstwo w r. 1794 przeszło pod pano- 
wanie rosyjskie, skutkiem zaś konkordatu z r. 1847 dyecezya 
zamkniętą została w granicach dwóch gubernii: kowieńskiej 
i kurlandzkiej ; w gubernii kowieńskiej jest dekanatów 17, 
w kurlandzkiej 2 (kuroński i semigalski). 



Główniejsze zakony i klasztory za Jagiellonów i królów 

obieralnych. 



Benedyktyni. Władysław Jagiełło z królową Jadwigą 
sprowadził Benedyktynów słowiańskich do Krakowa. Witold 
r. 1405 założył opactwo benedyktyńskie w Starych Trokach 
i sprowadził do niego zakonników z Tyńca. Mazowsze, ponie- 
waż nie posiadało pańskich fortun, więc też i w fundacye 
klasztorne było ubogiem. Miało n. p. wogóle tylko dwa opactwa: 
Kanoników laterańskich w Czerwińsku i Benedyktynów w sa- 
mem mieście Płocku, nic licząc probostwa Benedyktynów lu- 
bińskich z Wielkopolski, w Jeżowie. Benedyktyni płoccy, 
wskutek rozkazu papieskiego w r. 1781, oddali swój kościół 
i klasztor na użytek seminaryum dyecezyalnego, otrzymali 
zaś w r. 1802 na własność klasztor po Jezuitach w Pułtusku. 
Był to ostatni klasztor benedyktyński w Królestwie, który 
do roku 1830 miał szkołę, a w roku 1864 został zniesiony. 
W Wielkiem Księstwie Litewskiem, oprócz klasztoru w Sta- 
rych Trokach, mieli Benedyktyni drugi w Horodyszczu pod 
Pińskiem, fundowany i\ 1659, trzeci pod Nieświeżem św. Krzyża, 
założony r. 1673, czwarty w Mińsku z r. 1700. Działalność . 
cywilizacyjna zakonu Benedyktyńskiego od wieku XIV. bai'- 



,zo podupadła i dopiero nicjakio starania około jej podźwi- 
Tiięeia widzimy w r. 1709, przez założenie kongregacji 
jenedyktyiisko-polekiej. W r. 1815 uległo zniesieniu 
ipactwo Tynieckie, które się pod panowanie Anstryi dostało, 
. 1819 tenże sam los spotkał dwa opactwa w Królestwie: 
Więtokrzyakie i Sieciechowskie. 

Cystersi. Pomiędzy klasztorami cysterskimi w wieku 

. kwitł szczególniej starożytny konwent w Mogile, Żyjący 

(fówczas dwaj zakonnicy, Mikołaj i Jerzy z Sambora, ozda- 

iiali rękopisy miniatararai. W kronice opactwa mogilskiego 

seohowala się wiadomość o zaciętym sporze o prawa kla- 

toru pomiędzy królem Kazimierzem Jagiellończykiem a opa- 

m mogilskim, Hirszbergiena, Po r. 1793 widzimy prowineyc 

cystersów polskich podzieloną. Odtąd w części, odpadłej do 

jtuatryi, leiały klasztory: jędrzejowski, sulejowski, wąchocki, 

Mpruywnieki, mogilski i 'szczyrzycki , stanowiące prowiucyę, 

ak z.raną „obo),'';a &alicyi". W prowinc-yach, zabranych przez 

?paaY, pozostało nieco wiĘuej klasztorów, to jest Bledzew, 

Soronowo, Ląd, Obra. Oliwa, Otobok, Owińsko, Paradyż, Peł- 

Przemęt i Wągrowiec, składających prowincyę Prus 

Polski. Kasata Cystersów w Królestwie Polakiem nastąpiła 

7 V. 1819, Na Litwie po roku 1832 został tylko jeden kla- 

itor w Kimbarówce. W Prusiech poznoszono klasztory i opac- 

wa cysterskie w latach 1823 — 183fi. Pozostały tylko w Ga- 

ipyi dwa klasztory męskie w Mogile i SzezjTzycu. 

Angustyanie, ezyh Kanonicy regularni św. 
i^ugiistyna wprowadzeni zostali do dał\'nej Polski przy 
Eońcu wieku ■XIII. Najpiorwszy klasztor wystawił im na Po- 
Dorzn w Chojnicach książę pomorski Świętopełk (roku 1265). 
lemysław wybudował dwa klasztory: w Starogrodzic i Byd- 
goszczy (r. 139o). Kaziraiarz Wielki wzniósł trzy świątynie 
imu zgromadzenia: w Krakowie (r, 1348), w Wieluniu (r. 1350) 
w Olkusza (t. 1369). Ziemowit, książę Mazowiecki, wspól- 
cesny Kazimierzowi Wielkiemu, fundował klasztory: w War- 
aawie, Rawie i Ciechanowie. Spytek, wojewoda krakowski 



— 372 — 

r. 1381 wystawił klasztor w Książu. Oprócz tych, mieli jeszcze 
Augustyanie klasztory, założone w wieku XV. w Pilznie, Re- 
szlu i Parczowie. W wieku XVI. w Krasnym Stawie, Grodnie, 
Brześciu litewskim , w Eleuzynie , Podgrodziu , Czerniczewie 
i t. d. Ukazem z dnia 28 października (8 listopada) 1864 r. 
zniesione zostały w Królestwie Polskiem klasztory Augustya- 
nów: w Warszawie, Rawie, Ciechanowie i Krasnym Stawie, 
a ze znajdującego się w Wieluniu utworzono jedyny klasztor 
etatowv. 

Dominikanie. Z Władysławem Jagiełłą udało się wielu 
Dominikanów polskich i wspierało króla w nawracaniu Litwy, 
gdzie i klasztory potem budować zaczęto. Że zakon kazno- 
dziejski brał żywy udział w naukowych dążnościach owych 
czasów, świadczy o tem (jak twierdzi Zeissberg) najprzód bu- 
dowa biblioteki klasztornej w Krakowie, na którą Jadwiga 
z Pilicy zapisała w r. 1403 grzywien 120. Dalej i ta okoli- 
czność, że w matrykułach uniwersytetu jagiellońskiego między 
słuchaczami znajdujemy często zapisanych zakonników tego 
konwentu, jak również- i mimochodem podana przez Długosza 
wiadomość, iż w r. 1463 wybuchł w klasztorze pożar, podczas 
gdy kilku zakonników zajmowało się alchemią. Odpowiednio 
do kierunku praktycznego, jaki sobie wytknął ten zakon, pie- 
lęgnowano w nim przeważnie przedmioty realne. Roku 1635 
zmarł Waleryan, prowincyał zakonu i po dwakroć przeor kla- 
sztoru krakowskiego, słynny matematyk, autor napisanej w r. 
1615 Nekrografii. Pożar Krakowa (r. 1850), w którym zgo- 
rzała starożytna i bogata biblioteka dominikańska, zniszczyć 
musiał nieocenione skarby dla dziejów cywilizacyi w Polsce. 
Dominikanie polscy już za Kazimierza Wielkiego chlubili się 
z posiadania życiorysu najsłynniejszego ze swych braci, bło- 
gosławionego Jacka. O rękopisach pargaminowych u Domini- 
kanów w Lublinie i Wilnie mamy już wzmianki w wieku XV. 
Wielu Dominikanów było spowiednikami królów, inni w obo- 
zach zachęcali do męstwa, a potem, jako świadkowie czynów 
rycerskich, przy nabożeństwach dziękczynnych opowiadali 
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z ambon waleczność wodzów i rycerstwa. Inni znowu prze- 
mawiali w czasie sejmów i trybunałów, zachęcając do miłości 
kraju i sprawiedliwości. Gdy w r. 1594 przybył do Polski 
generał Dominikanów, Hippolit, korzystały z obecności jego 
klasztory śląskie (wrocławski, głogowski i świdnicki) i upro- 
siły, że oddzielił je od prowincyi czeskiej i utworzył oddzielną 
śląską. Tenże generał, zjechawszy do Lwowa, utworzył r. 1595 
z siedmiu klasztorów na Rusi prowincyę ruską, ale ta r. 1601 
zamienioną została na wikary at kongregacyi ruskiej, który 
w r. 1612 dostąpił godności „prowincyi'', a pierwszym pro- 
wincyałem, zatwierdzonym przez papieża, został Grzegorz 
z Przemyśla. 

Roku 1644, na kapitule w Rzymie, klasztory litewskie 
zapragnęły oddzielną stanowić prowincyę, a stolica apostolska 
przychyliła się do ich życzenia. Dotąd były dwie prowincyę: 
pierwsza polska, do której należały: Żmudź, Litwa, Prusy, 
Pomorze z Kaszubami i Inflanty; druga ruska, obejmująca, 
oprócz wszystkich Rusi, Mołdawię, Siedmiogród i Tataryę. 
W r. 1647 urządzoną została prowincya trzecia Dominikanów, 
litewska. Prowincya polska, istniejąca od roku 1228, 
miała w r. 1720 klasztorów męskich 43, rezydencyj 3, kla- 
sztorów surowszej reguły czyli obserwantów 12, żeńskich 10. 
Prowincya ruska, tak zwana św. Jacka, założona r. 1612, 
liczyła w roku 1720 klasztorów męskich 69 i żeńskich 3. 
Prowincya litewska, założona r. 1 647, zwana św. Anioła 
Stróża, najstarszy klasztor w swoich granicach miała założony 
w Wilnie roku 1501. Później najwięcej fundacyi nastąpiło tu 
w wieku XVII., a do r. 1818 liczyła klasztorów męskich 38, 
rezydencyi 4, misyi 3 i klasztor żeński 1. Kitowicz w pamię- 
tnikach swoich pisze o Dominikanach, iż byli „dobrzy szkol- 
nicy, dobrzy spowiednicy i dobrzy kaznodzieje". Litewscy 
Dominikanie utrzymywali do r. 1832 gimnazya w Grodnie, 
Zabiałach i Kalwaryi żmudzkiej, szkoły powiatowe w Merę- 
czu, Uszaczu, Nieświeżu, Nowogródku, Wierzbołowie i Sejnach, 
parafialne zaś przy każdym swoim klasztorze. 
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Franciszkanie. Gdy Władysław Jagiełło założył bi- 
skupstwo w Wilnie, pierwszym biskupem litewskim został 
Polak, Franciszkanin, Andrzej Wasilko. a tym sposobem zakcn 
franciszkański stanął na czele misyi apostolskiej w ziemiach 
litewskich; jednocześnie powstało na Litwie kilka klasztorów 
tejże reguły. Przez długi czas Franciszkanie polscy i czescy 
stanowili jedną prowincyę. Od roku 1517 do 1625 prowincya 
polska istniała już tylko w granicach dawnej Polski, obejmu- 
jąc nadto Ruś i Litwę, które, jeszcze w r. 1430. uważane jako 
osobne wikaryaty, później połączone z prowincya polską zo- 
stały. W r. 1625 Franciszkanie odprawili w Rzymie kapitułę 
generalną, na której uchwalono utworzyć z klasztorów na Rusi 
i Litwie oddzielną prowincyę, co stolica apostolska potwier- 
dziła. Prowincya polska przed rokiem 1773 obejmowała 
klasztorów męskich 30 i żeńskich 4, używała większej 
pieczęci starożytnej, na której jeszcze i Czechy wymienione 
były, a dzieliła się na cztery kustodye: gnieźnieńską, cheł- 
mińską, krakowską i lubelską. W r. 1686 prowincya ruska 
podzieloną została na dwie osobne: ruską i litewską. Pro- 
wincya ruska składała się z czterech kustodyi: Lwowskiej. 
Przemyskiej, Zamojskiej i Medereckiej, obejmujących razem 
27 klasztorów. Prowincya litewska miała także cztery ku- 
stodye: Wileńską, Grodzieńską, Kowieńską i Polocką z 30 
klasztorami. W roku 1832 nastąpiła kasata klasztorów franci- 
szkańskich na Litwie z wyjątkiem dziesii^ciu , które później 
zniesione zostały. W r. 1860 były ieszeze na Litwie dwa kia- 
sztory franciszkańskie w Wilnie i Grodnit\ a na Wołyniu 
jeden w Medereczu. W Królestwie Pulskieni nastąpiła kasata 
Franciszkanów w r. 1864 z pozostawicnit^n jednego klasztoru 
w Kaliszu. 

Bernardyni. Kilkc .miesięczny pobyt Jana Kajiistrana 
w Krakowie od sier[)nia r. 1453 do maja 1454 dal podnietę 
od wprowadzenia do Polski zakonu bernadyńskiep:*), który 
właściwie był tylko gałęzią dawno już znanego i zamieszka- 
\c^o w tym kraiu zakonu Franciszkanów. Z łaski kardynała 






Zbigniewa Oleśnickiego założony został klasztor na Stradomiu 
w= Krakowie i zajęty przez 80 braci. W roku 1454 drugi po- 
wstał w Warszawie, a potem cały szereg klasztorów w Polsce, 
na Litwie i Rusi. Pierwszy klasztor we Lwowie wkrótce po 
założeniu spalony został przez inowierców. Niebawem jednak 
podniósł się z j)opiołów. Jeszcze w XV. wieku zasłynęli cno- 
tami i poświęceniem: w klasztorze krakowskim Szymon z Li- 
pnicy, we lwowskim Jan z Dukli, w warszawskim Władysław 
z Gielniowa. Z działalnością rocznikarską , czyli pisaniem ro- 
czników, spotykamy się w konwencie bernardyńskim w Lu- 
blinie, który w r. 1456 założyli dwaj rajcy tego miasta. To 
samo spotykamy w konwencie Przeworskim, założonym roku 
1465 przez Spytka Tarnowskiego, i w Łowickim, założonym 
r. 1468 przez Jana Gruszczyńskiego, gdzie prowadzono „ręko- 
piśmienne kroniki". Z początku Bernardyni polscy należeli do 
prowincyi austryacko-czeskiej. Dopiero r. 1467, na kapituło 
w Krakowie, dokonano rozdziału prowincyi na trzy wikaryaty. 
Wikaryat polski obejmował Koronę, Ruś .i Litwę, a liczył 
wówczas klasztorów 12. W i\ 1517 było już klasztorów 26, 
a mianowicie: w Wielkopolsce 13, w Małopolsce 5, na Rusi 4 
i w Litwie 4. Wprowadzenie Bernardynów do Litwy nastąpiło 
w roku 1468. Pierwszy ich klasztor stanął roku powyższego 
w Kownie, tuż przy ujściu wilii do Niemna. W roku nastę- 
pnym król Kazimierz Jagiellończyk pobudował im klasztor 
nad Wilcnką w Wilnie. Trzeci z kolei klasztor fundował 
Gasztold r. 1480 na wyspie narwianej w Tykocinie na Pod- 
lasiu, które podówczas do Litwy należało; czwarty roku 1494 
Aleksander Jagiellończyk w Grodnie. W r. 1530 nastąpił roz- 
dział prowincyi polskiej na polską i litewską, a w roku 1571 
zniesienie tego rozdziału. Na kapitule warszawskiej w r. 1628 
ogłoszono znowu podział prowincyi polskiej na cztery: wiel- 
kopolską, małopolską, litewską i ruską, które 
liczyły razem 57 klasztorów. Kasata klasztorów nastąpiła naj- 
przód pod panowaniem pruskiem^ wszystkich bez względu. Na 
Litwie i Rusi istniało jeszcze do roku 18łi4 konwentów 13, 
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po r. 1864 jeszcze kilka. W Kongresówce przy kasacie roku 
1864 pozostawiono klasztoi'ów 5 do wymarcia. 

Jezuici. Pierwszy konwent Jezuitów fundował w Warmii 
r. 1564 biskup Hozyusz. Po nim Noskowski, biskup płocki, 
założył jezuickie kolegium w Pułtusku, gdzie po 400 młodzieży 
pobierało nauki. Trzeci dom Jezuitów r. 1569 sprowadza do 
Wilna biskup Protaszcwicz. W r. 1582 staj 6 w tern mieście 
seminaryum dla kleru unickiego, fundacyi Grzegorza XIII., 
a król Batory podnosi je do godności pierwszej i jedynej 
akademii w Litwie. Roku 1571 otrzymują Jezuici kolegium 
w Poznaniu, a ks. Jakób Wujek zostaje rektorem tej osady. 
Prymas Karnkowski oddaje im r. 1583 kolegium w Kaliszu, 
a arcybiskup lwowski. Sokołowski, sprowadza ich r. 1585 do 
Lwowa. Zygmunt August oddał Jezuitom w Wilnie kościół 
famy św. Jana. Batory wprowadził ich r. 1580 do Połocka, 
r. 1582 do Rygi, r. 1583 do kościoła św. Barbary w Krako- 
wie, r. 1584 do Grodna i t. d. W r. 1772, to jest na rok 
przed kasatą zakonu, Jezuici w Polsce j)odzieleni zostali na 
cztery prowincye: wielkopolską, małopolską, mazowiecką 
i litewską. W długim szeregu znakomitych autorów i kazno- 
dziejów tego zakonu, pierwsze miejsce zajmuje Piotr Skarga 
Pawęski, którego Żywoty świętych za życia jego dziewięć 
razy były drukowane; po dziś dzień każdy studyować je musi, 
kto chce dobrze władać polskim językiem. W ostatnich latach 
istnienia Zakonu słynęli w kraju Jezuici: Wyrwicz, Bohom o- 
lec i uczony autor historyi narodu polskiego, Naruszewicz. 
Kasata Zakonu jezuickiego nastąpiła r. 1773, to jest po pierw- 
szym rozbiorze, i dlatego nie nastąpiła w całej l\)lsce przed- 
rozbiorowej jednocześnie. Gdy bowiem Stanisław August za- 
stosował się niezwłocznie do brccc Klemensa XI1L, to Fry- 
deryk II. w zał)()rze pruskim prze})rowadził kasatę dopiero 
w r. 1780, a cesarzowa Katarzyna pozostawiła Jezuitów na 
Białej Rusi. jak ])yli za rządów Rzeczy })Ospolitej. Równie 
względnym okazał się dla nich cesarz Paweł I., kt()ry w r. 
1811 szkołę ich połocką podniósł do stopnia akademii i otwo- 



^H rzyl im misyt: za. Wołgą, na Kaukazie, w Rydze i Odesie, 
^H a dopiero namówiony przez Sieatrzencewicza, wydalił Jezuitów 
^H ze Bwegij państwa r. 1820. 

^^^ Pijarzy. Zakon św, Józefa Kalasantego, czyli zgroma- ' 

^^■dzenie azkiSl pobożnych (Sckolarum Piarum) sprowadail do 

^^HFolski kró! Władysław IV., szczególny Pijarów opiekun. — 

^^^Kpierwsze kolegium otrzymali w Warszawie przy ulicy Długiej 

^^H(gdzie za Kongresówki kościół ich przemieniony zostiU na 

^^Hfiobór prawosławny). Kolegium ich w Krakowie założone zo- 

^^Kt^o r. 166-4, w Chełmie r, 1667, w Łowicza r. 1668, w Piotr- 

^^Kowie r. 1673. w Radomiu r. 1680. w Wieluniu r. 1691, 

^Btr Łukowie r. 1696, w Radziejowie r. 1728, w Opolu r. 1743 

^^^^ tu przemieszkiwać najznakomitszy z Pijarów polskich, ksiądz 

Stanisław Konarski. Istnieli jeszcze Pijarzy: w Łomźyj Szczu- 

■ czynie looiiyńskim, Drohiczynie, Lidzie, Luhieazowią Wilnie, 

Wifkomierzu, Międzyrzecu koreckim i t. d. Za Stanisława 

Augusta Pijarzy liczyli w dwóch prowincyach, polskiej i litew- 

\ fitiej, 26 kolegiów i rezydencyj. 

Bazylianie. Zakon Św. Bazylego podług reguł, po- 
) twierdzonych przez papieży w wieku IV, i V. po Chrystusie, 
1 rozszerzył się nietylko na wschodzie, ale i na zachodzie. — 

Przełożony klasztoru nazywał aię pierwotnie archimandrytą, 
a gdy aię klasztory pomnożyły, każdy dom miał swego ihu- 
mcna (a greckiego wódz, naczelnik). Po wprowadzeniu wiary 
chrześcijańskiej na Ruś, Bazylianie znaleźli tam dobre przy- 
jęcie. Skutkiem unii politycznej roku 1569 i unii kościelnej 
r. 1595 w dyccezyach ruskich, należących do Polski, liczba 
klasztorów bazyliaiiakich powiększyła się znacznie. Zarówno 
zwolennicy jak przeciwnicy unii widzieli w Bazylianach naj- 
lepsze poparcie swej sprawy. Do połowy XVII. wieku na Li- 
\ tiłie i Białorusi założono 45 klasztorów unickich, na pofudnio- 
I wej zaś Rusi do 55 dysunickich. Metropolita kijowski, Józef 
K Welamin Rutski, celem naprawy zakonu Bazylianów, zebraw- 
^ Bzy jego przełożonych na kapitułę do Nowogrodowicz r, 1617, 
■ zaprowadził reformę zakonu, a wszystkie te uchwały atolieą. 
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apostolska zatwierdziła. Klasztory Bazylianów na Rusi litew- 
skiej stanowiły odtąd jedną kongregacyę Przenajświętszej 
Trój cy (zatwierdzoną przez Urbana VIII. r. 1624). Prawdziwą 
epokę stanowi synod, odbyty r. 1720 w; Zamościu, który za- 
prowadził szkoły dla zakonników i dla świeckiej młodzieży ' 
we wszystkich klasztorach, liczących więcej niż dwunastu za- 
konników. Skutkiem tych postanowień duchowieństwo zakonne 
tak się odrodziło i podniosło, że w 20 lat potem Bazylianie 
kierowali najpomyślniej prawie cąłem wychowaniem młodzieży 
katolickiej na Rusi. Metropolita Szepty cki zwołał roku 1739 
synod do Lwowa, gdzie utworzoną została nowa, niezależna 
od litewskiej, prowincya koronna ruska, pod tytułem 
Opieki Najśw. Panny. Na kapitule w Dubnie r. 1745 
połączono obie prowincye w jedną kongregacyę „Najświę- 
tszej Trójcy*^. Każda prowincya miała odtąd oddzielnego 
prowincyała, ale obie wybierały wspólnego protoarchimandrytę. 
Bazylianie, podnosząc się sami, podnosili zarazem świeckie 
duchowieństwo i lud cały, oddając przez to wielkie usługi 
Kościołowi. Lud z całej Litwy dążył na nabożeństwa i spo- 
wiedź do Bazylianów w Zyrowicach, a z całej Rusi południo- 
wej do Poczajowa. Po reformie roku 1743 poczęli Bazylianie 
zakładać szkoły na szerszą stopę, oddając na ich utrzymanie- 
większą częśó swoich funduszów. We wszystkich klasztorach 
prowadzono szkoły niższe, a w Wilnie, Lwowie, Swierzniu, 
Ławrowie, Kamieńcu, Połocku, Witebsku, Łucku, Zydyczynie, 
Chełmie, Zahajcach, Zamościu, Trębowli, Zbarażu, Satanowie^ 
Poczajowie, Krzemieńcu, Zagórowie, Zyrowicach, Lubarze^ 
Borunach i t. d. wykładano filozofię, retorykę i nauki gimna- 
zyalne. Po kasacie zakonu Jezuitów Rzeczpospolita oddała 
wiele szkół jezuickich Bazylianom, n. p. w Brześciu, Nowo- . 
gródku, Grodnie, Mińsku, Bracławiu, Dubnie, Ostrogu, Win- 
nicy, Barze, Łucku, Żytomierzu, Lublinie, Owruczu, Antopolu^ 
Wilnie i t. d. 

Po pierwszym rozbiorze kraju r. 1772 pozostało w Pol- 
sce 40 klasztorów bazyliańskich, których wszystkie przywileje 



zatwierdził sejm r. 177Ó, Dla lepszego nadzoru niid klaazto- I 
, rami uchwalono na kapitule w Torokaniu r, 1780 rozdzielić ' 
i prowincyc litewską, na litewską i białoruską, a ruską 
r na polską i hałacką. Odtąd dla każdej z tyck prowincyi 
byl oddzielny protoihttinen, wszystkie zaś po dawnemu zo- 
stały pod jednym prołoarchimandrifią. Po ostatnim podziale 
kraju zniesioną została r. 1796 godnośd protoarchim and ryty. 
Po śmierci cesarzowej Katarzyny, za cesarza Pawia, wystarali 
się Bazylianie o wznowienie protoarohimandryi i wcielenie 
prowincyi białoruskiej do litewskiej. Cesarz Aleksander I^ 
ukazem z d. 5 maja 1804 r.. zniósł na nowo proton rcbiman- 
dryg, a za ceaarza Mikołaja I w roku 1827 nastąpiła kasata 
40 klasztorów bazyliańskieli z pozostawieniem jednak szkól, 
które utracili w r. 1831. Dnia 16 lutego 1832 r. znstal znie- 
siony urząd prowincyalski. Reszta pozostałych klasztorów za- 
liczoną została w r. 1839 do kościoła wackodniego. Utrzymały 
się tylko w Kongresówce, w dyocezyi Chełmskiej, i klasztory I 
unickie do r. 1865; w Chełmie, Białej, Zamościu i Lublinie I 
i piąty w Warszawie przy ulicy Miodowej do roku 1872. — 
W Austryi (Galicyi) Bazylianie pozostali przy swoich pra- 
waek do roku 1782, poczem zniesiono uboższe ich klasztory; 
BWfiryczowski , pacykowski , kryłoski, jazenicki. pitrycki, za- 
darowski, ezortkowski, biclecki, Janowicki, lukski, biesiedzki, 
lwowski Św. Jana, derę wczy oski, horpiński i buozyński. Z po- 
zostałych 14 męskich i 2 żeńskich utwoi-zono r, 1785 jedną 
prowincyc halicką, dla której przywrócono r. 1802 (patentem 
cesarskim x 29 kwietnia) dawne ustawy, o ile te nie sprzeci- 
wiały się politycznym prawom państwa austryackiego. 

Kapucyni. Król Jan III, na podziękowanie BogTi za 
swoje zwycięstwa nad Turkami i Tatarami, spełniając uczy- 
niony ślub, sprowadził w roku 1681 z Włoch pierwszych Ka- 
pucynów do Warszawy, a udając się roku 1683 na wyprawę 
pod Wiedeń, w otoczeniu rodziny i dostojników dnia 23 lipca ■ 
położj'1 kamień węgielny pod kościół kapucyński przy nlicy I 
Miodowej. Jadąc przez Kraków, gdy modlił się u Karmelitów-J 
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na Piasku przed cudownym obrazem Najświętszej Maryi Panny, 
ślubował znowu fundacyę Kapucynów w Krakowie, a królowa 
fundacyę Sakramentek w Warszawie. Fundacya krakowska 
nastąpiła już po śmierci Sobieskiego z ofiar prywatnych. 
Później poszły inne w Lublinie, Lubartowie, Łomży, Zakro- 
czymiu i t. d. Gdy w roku 1754 było już w Polsce 9 kla- 
sztorów i 9 rezydencyj, Benedykt XIV. wyniósł kustodyę 
polską do godności prowincyi, która jednak do roku 1761 
pozostawała pod nadzorem zarządu prowincyi czeskiej. Po 
pierwszym rozbiorze kraju klasztory galicyjskie złączone zo- 
stały w oddzielną kustodyę. W roku 1853 prowincya polska 
składała się jeszcze z 7 klasztorów w Kongresówce, 4 w ce- 
sairstwie i 6 w kustodyi galicyjskiej. 

Trynitarze. Gdy Saraceni stali się postrachem ludów 
chrześcijańskich, powstał w wieku Xn. zakon, który miał na 
celu ratowanie jeńców i wydostawanie ich z rąk fanatycznych 
barbarzyńców. Zakon ten powitany był z zapałem, bo do 
przedsięwzięcia podobnego potrzeba było bohaterskiej odwagi 
i wielkiego poświęcenia. Papież Innocenty III. zatwierdził 
uroczyście zakon Trynitarzy. Do Polski przybyli Trynitarze 
bardzo późno. Jeden z pierwszych ich klasztorów fundowany 
był w Warszawie na Solcu r. 1693 z kościołem, zamienionym 
w roku 1865 na parafialny. Mieli także klasztory we Lwowie, 
Wilnie (Trynopol nad Wilią), w Kamieńcu podolskim i Łucku. 
Ksiądz Adam, Trynitarz, wydał ciekawą książkę: Zebranie 
wszystkich redempcyj, które prowincya Polska 
zakonu Najśw. Trójcy od wykupienia niewolni- 
ków w krajach świeckich i tatarskich od r. 1688 
do 1783 czyniła. Pokazuje się z tego, że działalność Try- 
nitarzy polskich rozpoczęła się w r. 1688. Wogóle przez lat 
437 do r. 1695 wszyscy z Europy Trynitarze wykupili nie- 
wolników na Wschodzie 30,732. 

KONIEC. 
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